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Możliwość rewolucyi | 
- na Węgrzech. 


Jeden z posłów strzela w sejmie do 
prezydenta izby. 


Nieustająca groźba wojny w Europie. 


Pięćset milionów rubli na flotę. Zbrojenia na powietrzu. 
Rozruchy w Belgii. Klęska wojny, Kapitan “Carpatii” wycałowany. 


syi. 


Chicago, Illinois, Czwartek dnia 13go Czerwca 1912 roku. 


Entered aa Second Class Matter June 25th 1885 at the Post Ofice at Chicago, 


Illinois, under Act of March 3rd 1879. 


Zbrojenie się Ro-| 


sze karabiny współczesne i znwła- 
dnęli ważnemi punktami strategi- 
eznymi. Nikt też nie wątpi, że 
karabiny te przyszły do ich posia- 
dania od '**króla z za morza”, 


“Korespondent z Albanii doncsi, 
że władze tureckie napróżno sta- 
rały się przeszkodzić tej kontra- 
bandzie. 

To sa jnż fakty dokonane: Tur- 
eya postradała Trypolis, Cyrynuj- 
kurkuke, 11 wysp egejskich i ma 
na karku dwa powstania: albań- 


skie i arabskie, —- Arabowie, jak | 


Już pisaliśmy, grożą turkom po- 


już żeby każde państwo postawić 
u wrót bankructwa. 

Ale Turcyę otacza sieć splata- 
nych interesów mocarstw euro- 
pejskich i państewek bałkańskich, 
coraz bardziej staje się psawdo- 
podobnem. że niektórzy z sąsia- 
dow uważają chwilę obecną za od- 
powiednią do rozcięcia tego gor- 
dyjskiego węzła — do załatwienia 
z Tureva odwiecznych rachunków 
historycznych 

Pogłoska o przyjaźni rosyjsko- 
włoskiej jest tylko jedn z kombi- 
naeyi, które odbierają sen mic- 


saie s . ñ x > 3 me 
zbawieniem sułtana godności naj. | 5%kańtcom Konstantynopola. Taje- 


wyższego kalifa i przeniesieniem | IIcza Zmiana ambasadora 


stolicy mabometanizmu z Kon- 
stantynopola do Mekki. To rów- 
ualoby siè zniszczeniu wszelkiego 
znaczenia Turcyi dla świata ma- 
hometańskiege — to byłby dla 
meh cios śmiertelny. 


Własi to właśnie mają na my- 
Śli, postanowiwszy popierać pow- 


Krwawe zaburzenia w Newarku. Zaklady na kandydatów. Wuj Sam 


ną 


Kubie. 


Awantury 
węgierskie. 


Gdy minister Luknes  obejmo- | 
wa! rzady na Wegrzech po br 
Kkhucer-Hedervarvm. sądzono po-| 
wszechnie, że zdoła on zawrzeć 


kkempromik z grupą opozycyjną 
MJasthba. Lukacs uchodził zu demo-| 
"krate w obozie rządowym i zwo- 
jennika reformy wyborczej. Ry-| 
chlo jednak iluzye sie rozwiały. 
takaes oświadczył, że przyjmuje! 
program swego poprzednika w! 
całośei i opierać się będzie naal | 
na rządowem stronnictwie pracy 
narodowej. Keforna wyhorezai 
która zaproponowal, uwzgleinia-' 
la w bardzo małym stopniu po-| 
stulaty demokratyczne, zabezpie-| 
czała i bezwzględna przewagę | 
Madziarów w parlamencie i rządy 
warstwy arystokratycznej. 

Stronnietwo Hustha żądało, aby. 
najpierw obradowane nad refor- 
ma wyborczą, i usnięto z porzadku] 
dziennego przedłożenia | rzudowe. 
tyczyce się wojska. godzęe się na 
roczne prowizorynm powiększenia 
liczby rekrutów, Gdy rząd te po- 
siułaty odrzucił. zapowiedziano 
obstrukcyę. Wówczas rząd, któ- 
ry zobowiązał się przeprowadzić 
reformę wojskowa, postanowił 
uziałać z cała energia.  lstotny 
wódz stronnictwa pracy narodo- 
wej hr. Stelan Tisza, stawiając 
swoją przyszłość polityczny na 
kartę, zdecydowid się zająć sta- 
nowisko przewodniczącego lezby 
powelsziej i złamać | obstrukcye, 
której revulamin obrad ukrócić 
nie pozwala. Byla to rekuwica 
rzucona opozycyj. 

Większość Izby przyjęła dymi- 
sye dotychczasowego prezesa Na- 
vav'a i nie pozwoliła na otwarcie 
nad tą sprawa dyskusvi. Opozy- 
«va podniosła straszną © wrzawę 
Komisya nietykalności poselskiej 
znwyrokowała, że posłowie Justh 
i Lovassy za lekceważenie wska- 
znwek przewodniczącego maja pu- 
płicznie prosić o przebaczenie, A 
drugi dzień posiedzeń odbywał się 
w nastroju joszeze bardziej pod- 
mieconym. Wśrół piekieliego ha- 
lasu większość rządowa przystą- 
piła do wyboru 'Tiszy na przewo- 
dniczącego  Opozycya usitowała 
brzeszkcdzić siłą sktalaniu glo- 


lty został ogłuszającym 


suw, wobee czego wywiazała się 
bojka, Tisza wybrany został 120 
głosami. s 

Tywezasem socyuliści i partya/ 
Justha zorganizowali demonstra-| 
cyę na rzecz powszechnych i taj-| 
nych wyborów. Reforma ta była 
obiecana w roku 1906 pod naci- 
skiem korony, ale zmieniające się 
gabinety nie mysiały wcale o jej 
przeprowadzeniu. Soeyaliści ogło- 
sili bezrobocie powszechne i we- 


AA 


zwali robotników do udania się 
przed gmach parlamentu. Naczeł 
nik miasta zabronił wszelkich po- 


chodów. W Peszcie skonsygnowa- | 


no wielką iłość wojska. O buryka- 
dach, krwawych starciach, w któ- 


gramy jnż od kilku tygodni. 

Aż w piatek dnia 7-ga czerwca 
doszło ostatecznie do zamachu na 
T:szę. 

Oto co doniesiono telegra(icz- 
nie: 


BUDAPESZT, Węgry. — Hra- 
hia Tisza, znienawidzony obecnie 
prezydent sejmu węgierskiego, u- 
szedł jedynie szřæśliwyin zbie- 
giem okohczności śmierci. Poseł 
Juliusz Kovacs strzelił doń mia- 


Amerykański tyran. 


| stanie w „Jemenie, Arabowie zro- 
| znmieli dobrze, że pomoce włoska | 
| jest dla nich jedyną porą do za | 
| władnięcia swoich planów i zdoby- 


Cały Budapeszt wygląda jak cia niezależności i widocznie nie| 


jeden obóz. Rewolncya może wy-| tylko ich przyjęli z otwartemi rę-| Turevi 


buchnać lada chwila 


Nieustająca groźba 


rych setki demonstrantów i poli-| 
| eyantów ucierpiały, donoszą tele- 


wojny w Europie. 


r_. . g J. 
Wojna włosko-turecka od chwi! Wyspa Samos. i ł 
Dardunełów | speeyvalny zarząd pod zwierzehni- 


li bombardowania 


| kami, ale jeszcze wywarli wpływ| 
| na Arabów afrykańskich, walczą- 
| eyeh dotychezas zażarcie w Try- 
polisie i odsuneli ich od resztek 
wojsk tureckich. Wodzowie arab- 
| sey oświadezyli, że przestają wal-| 
czyć z Włochami. 

| 


Wreszcie Włosi zawładną też 
Wyspa ta miala 


przestała być polem sarkazmów i! ctwem sułtana. poręczony przez 


ironij dla dzienników 


europej- | Francyę, Rosyę i Anglię z warun- 


skich, “Chory ezłowiek”” któremu| kiem. że tam nie będzie żadnego 
humor angielski kazał spokojnie | tureckiego żołnierza. Tymczasem 


zapalać fajkę od ognia 


żeriu tragicznem. 
Jedenaście wysp na morzu 


armaty | Turey posłali tam 
włoskiej, dziś znalazł się w peło-| WOJNY załogę turecku, 


na początku 
wskutek 
| ezego Włosi uważają umowę Tur- 


e. cyi z mocarstwami eo do Bumosu 


nowivie trzykrotnie, poczem zra- gejskiem wpadły w ręce włoskie. | 74 zupełnie złamaną i przypisują 


uil się sun 
śmiertelnie. 
Gay he, Tisza przysze:lł na zry- 
tyczne posiedzenie sejmu ptzyję- 
hałasem. 
(pozycyva grala na trabach, beb- 
nach i piszezatkuch, dzwoniła i 


| Lałnsowala. Z ław opozycyi wola- 


no; * Pfuj! Galean!’ **Drak! 
—- 1 Oszust !", Takie same epitety 
wysłano też pod a:lresem ministra 
prezydenta dr. Lucassa. 

Tisza przerywał dwa razy po- 
siedzenie, ale oba razy nadąrem- 
nie, hałas nie ustuwał. 

Wtedy prezydent wezwał poli- 
cyę i kazał wyprowadzić posła 
„Justha i 32 innych posłów opozy- 
cyjnych, Reszta z nich wyszła sa- 
ma wśród krzyków : *'Załrujca”” — 
"Potryv""" Tymezasem rządowa 
partya pracy biła brawo 'iszy. 

Po usunięciu opozycyi uchwalo- 


no przedłożenie wojskowe w 
pierwszem czytaniu. 
Postępowanie to oburzyło do 
żywego wszystkieh 
Na popołudniowe posiedzenie 
kilkunastu z usniętyeh posłów 


przedostało się przez kordon poli- 
cyi i weszło na ualeryę do lóż 
dziennikarskich 

tidy Tisza otworzył posiedzenie 
Kovaes. jeden z najzdolniejszych 
posłów opozysyi. dabył rewolwer 
i ze słowami: "Sa jeszcze w sej- 
mie posłowie opozycyjni”, strzelił 
trzy razy do Tiszy. Potem wtlocz- 
nie rozczarowany tem. że chytil, 
strzelil dwa razy do siebie, ` ra- 
nic się śmiertelnie Umrze też 
zapewne Z ran. 

Tisza zachował zhaną krew i 
pukajne laska marszałkowska w 


|pulpit przywoływał wszystkich do 


porzadku. 
Kuen hr. Hedervary postawił 
wniosek, aby potepić niecne Za- 
miary na Tiszę. Poczem Tiszy zgo- 
towano ogromna owacyę. 
Tisza jest nienbłaganym wro- 
ziem powszecincyo 


| 


głosowania, ! 


prawdopodobnie W Arabii Włosi wylądowali i po- | 
pierają powstanie tamtejsze. W 
Albanii dzieją się rzeczy, o któ- 
chce | należy, że oprócz strat w materya- 


rych cenzura tureeka nie 


sobie prawo do zajęcia wyspy. 
| Do bezpośrednich szkod, jakie 
| Turkom przynosi wojna, dodać 


wyjawić Europie, ale dla nikogo | łach wojennych, podatkach, któ- 


nie jest to już tajerunieą. 
ni niedotrzymaniem 


znaieżli niespodziewanie 


że Al-| re pobierają z wysp włosi itp., je- 
hańczyey do najżywszega oburze- | szcze zupełne zdławienie handlu 
przyrzeczeń 
im danych ze strony padyszacha, 
najlep- 


morskiego na morzu Egejskiem. 
Gdyby nie było jeszcze innych 
gróźb, to wszystko wystarczyłoby 


| wojny europejskiej. 


nie- 
| mieekiego na dworze suitańskim 
| daje powód do szerzenia innych 


| wersyi, równie niepokojących. 


ministra Hakki-Baharsudego, któ- 
ry wyraża obawę jakichś ukła- 
dów rosyjsko-niemieekich, doty- 


emeyeh Turcyi. Ma to być jako-| 


hy **ekosomiczny podział Tureyl 
pomiędzy Rosyz i Niemcy”. Wao- 
góle odwołanie Marshalla z Kon- 


staniynopola komentowane jesi 
powszechnie w gazetach ture- 


ckich jako zwrot Niemiec przeciw 
Zapewnie  pogłoska o 
przypuszezalnem zachowaniu Ro- 


źródło w zmianie mubusadora nic- 


mieekiego. Anglicy znów zamyśla- | PC) milionów rubli na budowę os mp 


ja podobno o dawne przez mieh | 


upragnionej zatoce Suda na Kro | 


cie. woy 
ny Dardanclskiej sprawy bulgar- 
skie, niacedońskie, serbskie i gre- 
ckie, a hedziemy mieli kompieks 
gróźb, z których każda uderza w 
samo serce państwa otomańskie- 
go — i każda grozi wybuchem 
Niydy jeszcze położenie między- | 
narodowe nie było tak zawikłane 
i brzemienne burzami jak teraz. 
Każdy dzień wojny włoskiej zbli- 
ża Europę nieubłaganie do stra- 
szliwego kataklizmu, który na- 
próżno powstrzymują dypłomacye | 
tych państw, które może mają nie | 
co dalsze interesy na Bałkanach, 
może mogą jeszcze czekać, może 
po prostu nie są pewne, co im 
krwawe zapasy przyniosa. Ale 
wreszcie te same wystrzały, które 
rozpalują krew albańczykom, gre- 


"REPUBLIKAŃSKA KONWEN 


Przygotowanie w pełnym biegu Coliseum, pomieści 11,172 siedze ń. 


fa 


DSTT STEE, 


DE DOO | nime OE 


Z tego dla delegatów i zastęp- 


stąd opozycya taką doń pała nie-| ców 2,156 a reszta dla gości. Kon weneya zostanie otwarta 18 czerwca. Na tydzień przedtem już bi- 
letów nie było można dostać za ża dną cenę. 


nawiścią. 


Pogrzeb Bolesława Prusa 


Kilkaset tysięcy ludzi wzięło udział w zło- 


“Tanin” zamieszeza artykuł b.| 


AMGRYCH, 


żeniu hołdu zwłokom 


Projekt przeniesienia zwło 


gorączkowy we Lwo 


kom i bułgarom, rozżarzą olbrzy- 
mi pożar  wieMo-inocarstwowy, 
przygotowany w ciszy gabinetów. 


500 milionów rubli na 
flotę. 


PETERSBURG, — Po powrocie 
Kokowcowa z Liwadyi pisma pe: 


mie uchwałę o wyasygnowanie | 
kretów wojennych anejęcych=st 

sié flotę na morzu Bałtyckiem. | 
1 klusce nod Cuszyina Rosvk zo: | 


Ilu + no 
Dodajmy do tego sprawe cieśni-| Stala pozbawiona eskadry na mo-| nia Fomefachtów 


rzu, stanowiącem otwarty dostęp | 
stolicy państwa Tymezasem inne 


Niemey posiadają na morzu Bał- | 


| tyekiem eskadrę, która nawet w | dniczący izby posłów 
| razie wykonania projektów obec-| do Stanów Zjednoczonych. 


nyeli, będzie 


wielkiego obywatela. 


k Prusa na Skalkę. Echa 


rewolucyi. Popłoch żydów. Sp. Henryk Struve. 
Ludność guberni chełmskiej. 
kiewicz skazany na 4 miesiące więzienia. 
Aresztowania szpiegów w Galicyi. Dzień 


Biskup Rusz= 


wie. Niemczenie to 


lutrzenie. Korespondencya.z Poznania. 
cc : = 


Rewolucya na Kubie. 


HAVANA, Kuba. — 80 murzy- 
nów zaatakowało i spaliło małe 
miasteczko przy kolei Guaunluna- 
ma Western P. R. a 8 mił 
Grantanamo, gdzie stoi załoga ze 
100 amerykańskich marynarzy. 

Pościg za napastnikami był nie- 
| możliwy z rueyvi ciemności i nie- 
bywałych ulew. które trwają ju 


| tersburskie doniosły, iż prezes mi-| od kilku ani. Komumikacya tel 
dusu dla Niemiec również ma swe | histrów ma przeprowadzie w Du-| graficzna z prowineya 


zerwane 
Dnucassi, główny genera 

zasów wojny*o nie- 
został aresztowany w 


proce 


„rzutem prosze. j 
z rewolucvoni- 


stani. P. Galvez, przywódcu par- 


| do jej brzegów europejskich 1 %ło] tyi murzyńskiej w prowineyi Pi- 


nar del Rio. zostai również areaz- 


; państwa zbroją się pośpiesznie, A; towany. 


Pułk. Orestes Ferrara. przewo- 
wyjechał 


liosyi. Jest to przete rzeczą zrozu-| nie utrzymuje się mniemanie, 40 
mialą, że rząd rosyjski występuje | jest specyałnym agenten, ome- 


z projektem odbudowania floty i 
uważa to za rzecz nagłą wobec 
niepewności sytnacyi politycznej 
i zbierających sie chmur, zwiastu- 
jacych dalsza lub bliższą burzę. 


Duma obeenie, jak wykazuje re- 
zulżat złosowania nad da | 
przejścia do porzydku dziennego | 
przy etacie wydziału artyieryi, 
miristeryaum wojny,  zapropono- 
waną przez Guczkowa, jest życz- 
liwie usposobiona dla wydatków 
na tele wojskowe. Październikow- 
cy, prowadzeni przez Guczkowa, 
zrobili sobie nawet pewien punkt 
honoru z tego, by współdziałać w | 
odnowieniu siły wojskowej  Ho-| 
syi. Stronnictwa, zasiadujące po! 
ich prawicy, są z góry zdecydowa | 
ne na popieranie wszystaich w|! 
tym kierunku wniosków  rządo-| 
wych, 

Mimo fo losy projektu wyasy- 
gnowania 500 milionów rubii na; 
flotę nie są pewne i to z dwóch 
wzgłędów. Po pierwsze budzi wą- 
tpliwość to, czy. Duma przed sa- 
mem zakończeniem swych. prać 
ma prawo uchwalać tak znaczny 
wydatek, który i tak będzie mógł 
hyć dokonany dopiero za istnie-/ 
nia czwartej Dumy. Czy więc nit 
jest rucyonalniej by i uchwałę; 
odpowiednią wzięła na swoją od-; 
powiedzialność Duma następna? 
Po druzie zaś i to jest bodaj waż 
niejszy wzgląd, październikowey 
nie mają zaufania do ministery- | 
um marynarki — do jego zdolno-. 
ści dokonania tal: trudnego dzie- 
ła, jak budowa całego szerejn sta- 
tków, i do innych niezbędnych 
przy obracaniu tak znacznymi 
funduszami zalet. Kursuje tu ca- 
ły szereg opowieści, które mini- 
steryaum w złem przedstawiają 
Kwietle i budzą wątpliwości co do 
tego, czy jest rzeczą właświwą od- 
dawać mu od razu do rozporzą- 
dzenia tak znaczne sumy. 


Rezultat wobec tego jest nie- 
wiadomy. Z jednej strony są zo- 
bowiązania prezesa Rady miui- 
strów, z drugiej obawy wśród 
większości Izby. 


ZA. 

WASHINGTON, D. C. —Zu ma- 
rynarką także i urmia lądowa 
rebi przygotowania do interwen- 
eyi na Kubie. Kiedy ta interwen- 
cya nastopi, niewiadomo. 


Los Małeckiej. 


"LONDYN, Anglia. — Do “Pall 
Mall Gazette” piszą z Warszawy, 
że w kołach prawniczych panuje 
zdanie, iż angielscy przyjaciele 
Małeekiej przez nadmiar gorliwo- 
ści sprawie jej  zaszkodzili, rów- 
nież jak ucieczka Tytusa Filipo- 
wieza z cytadeli. W kołach oficy- 
alnych radzą, by Małecka zwróciła 
się do królowej Aleksandry. któ- 
raby za nią u cesarzowej wdowy 
się wstawiła, nim petycya dojdzie 
do rąk cesarza. Po apelaeyi do 
sądu kasacyjnego nie spodziewają 
się skutku. Wszysey tutaj współ- 
zują z panną Małecką, która jest 
kobietą bardzo inteligentną i ma 
być teraz skazana na pobyt między 
najgorszemi zbrodniarkami, na o- 
siedlenie w bezludnych tundrach 
sybirskich. 

Jak donoszą z Londynu, sekre- 
tarz spraw zagranicznych, sir Ed- 
ward Grey, odmówił przyjęcia de- 
Jegucyi komitetu *''Kate Malecka 
Comrittee”', który przybył do nie- 
go z prośbą o interwencyę w spra- 
wie skazania Małeckiej na ciężkie 
roboty przez warszawską izbę 54- 
dową. Grey oświadczył, że uwa- 
ża chwilę za nieodpowiednią do 
przyjęcia komitetu, przyjął nato- 
miast członka Izby gmin i przed- 
stawiciela komitetu, Marleya, za- 
pewniając go, że rząd śledzi skru- 
pulatnie sprawę panny Małeckiej, 
ale mie może nie uczynić, dopóki 


| nie otrzyma protokółu z przebiegu 


procesu. 


od 
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przewyższała siły | misyi jest nieviadomy. Ale ogól- 
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GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


Co słychać w świecie. 


REWOLUCYA ZAGRA- 
ŻA WĘGROM. 


BUDAPESZT. — Burzliwe se- 
Rye parlamentu węgierskiego od- 
bywają się. ciagle a hrabia Hisza, 
prezydent izby niższej okazał się 
człowiekiem bardzo energicznym. 


©dołał on przeprowadzić nowelę | ne, poburzone. 
rzadowia tycząca armii, budżetu W sąsiedztwie głównej kwate- 
na cele wojenne i pozwolenie na ry socyałistycznej * Populaire"* 


rekrutacye i pobory wojskowe. — 
Głośna opozycya uzbroiła się w 
trąbki, piszczałki, bębenki, grze- 
chotki i pamdemonium w izbie 
było piekielne. 

Wszyscy wrzeszczeli i kałama- 
rzami na się rzucali wyzywając 
i bezczeszcząc. Poprzedni prezy- 
dent parlamentu M. Justh, z opo- 
rycyi, nazwał hrabiego Tiszę *'ło- 
trem bez czci”. — Prezydent hr. 


Tiaza sprowadził policyę, która w; 


liczbie 120 wtargnęła do izby par- 
lamentu i wyrzuciła 12 wybit- 
nych członków na polecenie hr. 
Tiszy literalnie za kark, — mę- 
żów wybitnych, magnatów, jak 
ihr. Karolyna, exprezydenta par- 
lamentu Jutsh wlekli siepacze po 


podłodze i wyrzucili za drzwi. — 


Ostatecznie po przeprowadzeniu 
względnego * porządku” prze- 
prowadzono nowelę rządową w 
sprawie budżetu armii i poboru 
Popołudniowe sesye 
były niemniej burzliwe i hr. Ti- 
sza wezwał kilkakrotnie policyę 


| cya, a lądem stałym, 


lifikowanyr: na to, by módz taką 
jazdę szybka poprowadzić nawet 
wśród lodowców. Przyczyną kata- 
strofy były zuburzenia atmosfery- 
czne, które utrudniały Śledze- 
nie drogi. 

Przyznanie się Ismay'a do lek- 
ceeważącej gonitwy jest znamien- 


TUNEL PODWODNY PO 
ŁACZY WENECYĘ Z 
LADEM. 
"WENECYA, Włochy. — Pro- 
blem komunikacyi między laguna- 
mi, na których wznosi się Wene- 
został roz- 
wiązany tą drogą, że wybudowa- 
ny będzie tuneł podwodny, który 
będzie miał na lagunach trzy wy-j 
loty, koło św. Marka, na wyspie 

| Kindeca i na wyspie Lide. 

Tunel będzie tuk zbudowany, 
że znajdować się będzie od 11— 
40 stóp pod powierzchnia wody. 
Kosztować będzie $2,400,000. 


GUBERNIA CHEŁMSKA. 

PETERSBURG, Rosya. — Ko- 
misya budżetowa Dumy 18 glosa- 
mi przeciw 15 przyjęła projekt u- 
stawy w sprawie przyznania środ- 
i ków pieniężnych na utworzenie 
nowej gubernii Chłemskiej. 

Zatem wkrótce ujrzymy nową 
gubernię. 


n í FAPY 


W Walonii doszło do tego, że 


prasa domaga się przyłączenia tej | 


prowineyi do Franeyi. 


Agitaeya przybrała takie roz-| 


| 


miary, że rząd powołał pod broń 
50,01%) rezerwistów. 

W Lige wyrządzono ubiegłej 
nocy okropne spustoszenia, Na u-| 
lrcach leżały kupy mebli pola- 
manych i gruzy poniszezonych 
mniejszych zubudowań. Szyny 
tramwajowe powyrywane, a wo- 
zy użyte zu barykady. Kawiarnie 


dano wiele strzałów. Kilkanaście 


osób zginęło. 

VERVIERS. — Pomiędzy zre- 
woltowanym tłumem, a żandarme- 
ryą przyszło do otwartej walki. 
Tłum obrzucił żamlarmów kamie- 
niami, a ci odpowiedzieli salwą, 
kładąc 50 ludzi trupem, lub cięż- 
ko raniące. Pomiędzy żandarmami 
jest 7 lekko rannych. 

MONS, — Tutejsi górnicy przy- 
łączają się w części do antiklery- 
kalnego ruchu. 200 górników zło- 
żyło pracę, aby w ten sposób za- 
demonstrować przeciw wynikowi 
wyborów. 

BRUKSELA. — Wynik wybo- 
rów, który także wywołał rozru- 
chy przedstawiają się następują- 
co: 101 klerykałów, 44 liberałów 
a 39 socyalistów. 

Nadeszły tu ostatnie wiadomo- 
ści, według których wszysey gór- 
nicy składają pracę i przyłączają 
się do manifestacyi antyklerykal- 
nej. 


do “wyrzucania” członków opo- 
u a W Ai rod | a PAMIĘTNIKI 
Seo rewoluwya. .  |ZBROJENIE SIĘ ROSYI. STEINHEILOWEJ . 
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ZBROJENIA NA POWIE- 
5 TRZU. 


nizowania napowietrznej 


plany dla ruchów wojennych, 


zaopatrzoną w 


| 
| 
| 


"WIEDEŃ. — Wystąpienie Ro- 
sy1 wobec Turcyi wywołuje w tu- | 
tejszych kołach politycznych wiel-} 
| kie zaniepokojenie. Obawiają się| 


BERLIN. — Niemiecki zarząd | poważnych zawikłań, na co z jed-: 


wojskowy dąży całą siłą do zorga-| nej strony wskazują różne zarzą- 
floty,| dzenia 
widząc po wojnie  włosko-turuc-| przez Tureyę w cieśninie Darda- | :* Pamiętnik'' osławionej p. Stein- 
kiej, jakie mają znaczenie aero-| nelskiej, z drugiej zaś strony nad-| pejlowej. 

al zwyczajne gromadzenie wojsk ro | 
 madto majac pod bokiem Francyę, syjskieh 
najpotężniejsza | Czarnego. 
flotę napowietrzną. Zarząd woj- 
> skowy posianowił odrazu posta-|nie zapewniają, że Rosya nie ma się rzekomo w ręku p. Steinheilo- 


wojskowe, ~ poczynione | 


na wybrzeżach a] 


Ze strony rosyjskiej urzędow- 


LONDYN. — Jeden z nażwię- 
kszych wydawców londyńskich, 
Nash, który zmonopolizował wy- 
dawanie różnych “pamiętników”, 
dotyczących zakulisowych spraw 
z dziedziny polityki i skandałów 
życia politycznego, wydał obecnie 


Jest to książka pełna niedomo- 
wionych *'tajemnie'' i imsynua- 
cyi. Najważniejszym ustępem ksią- 
żki jest wzmianka o znajdujących 


wić tę flotę na najwyższym stop-| żadnych wrogich zamiarów wo- wej "pamiętnikach * zmarłego 
niu, aby połowicznem i powolnem bee Turcyi i że chodzi tylko o u- prezysłenta Faure 'a. Prezydent pi- 


= postępowaniem nie zepsuć spra-| regulowanie kwestyi Wrmii, W! sat podobno te pamiętniki wspól- 
. a wy. > „której to sprawie toczy się od| nie ze swa przyjaciółką. 
> Korpus aeroplanów: ilxudziesięciu lat spór między | Po za tem “Pamiętniki” Stein- 


a 


a 


korpusów armii. 


E 


Z; 


jednostką zupełnie samodzielną, a| Tureya a Rosyą. Tureya wyrazi: | heilowej zawierają wiele opisów 


do 


W oani 


nie przyczejiką 


Z" la gotowość przedłożenia sprawy%tą 


| Tu jednak, zdaje się, że są. 


negdofycznych z ówczesnego ży- 


»wa-|tej trybunałowi rozjemeżemu W. eją politycznego. 
> niu korpusu wzorować się będzie Iładze. czemu jednak Rosya się| si 
= niemiecki zarząd wojskowy na; sprzeciwiła. 
©: Francyi. 
Niemcy berlińscy chwalą się przekonani, iż kwestya  Urmii| zo w Paryżu. W salonie “pięknej 
nowemi zdobyczami w Świecie jest tylko pretekstem ze strony| Mey™ przewijali się: Bartholdi, 
wynalazków. W szczególności w. Rosvi, celem wywołania dia Tur-| twórca kołosałnej statny wolności 
dziedzinie bezdrutowych telegra- cyi kłopotów. Rosya, jak się zda-| w Nowym Yorku, Gounod, Ferdy- 


Willa p. Steinheilowej przy Ini- 
passe Ronsin była środowiskiem 
życia politycznego i towarzyskie- 


fów i telefonów miał dokonać hr. je, chee wymusić na Tureyi ot-| nand Lesseps, Bonnat, Massenet. 


_ Georg v. Arco doniosłych ulep-| warcie Dardanelów dla wojen-| Coppe, Zola, Henner, nawet Ed- 
nych okrętów rosyjskich. | ward VII. ydy był jeszcze księciem 
> Padł znał panią AN OB 
| Cytuje ona w swym pamiętniku 

ROZRUCHY W BELGII. | jedną z nim rozmowę. A, 
BRUKSELA, Belgia. — Rozru-| —We Francyi, mówił następca 
l chy. jukie wybuchły z powodu| tronu angielskiego, bawie się, ob- 


|| mzeń. | 
= Miał on wynałeźć maszynę, któ- 
ra sania dłostarcza  bezdrutowym | 
aparatom ogromnej masy fal e-| 
Jektrycznych, przenoszących głos | 
a dalekie przestrzenie. Wynalaz- 
ea twierdzi, że obecnie będzie 


ah 
z 


: 20.000 mil 4 *| niepomyślnych dla  soeyalistów | serwuję i rozmawiam, w Niem- 
moana „Na 20, mit przesylac] wyborów przybierają charakter| ezech słucham rozmów innych, w 
wiadomosci. Bez kwestyvi jeżeli R 2 uigwiocó bow iedicE | co 


rewolucyi. Z Liege i innych miest 

, wybitnie fabrycznych nadchodzą 
zatrważające wiadomości. W wie- 
lu miastach zapowiada partya so- 
cyalno-demokratyczna generalny 
| strajk. 


` tak jest w istocie, to wynalazek 
jest niezwykle doniosły i ułatwia- 
jacy porozumienie. 

Hrabia Arco zaprodukuje swo- 
ją maszynę na międzynarodowym 


robię w Anglii, bo byłaby to zdra- 
da stanu! 

Powodzenie światowe pani Ste- 
inheil doszło do kulminacyjnego 
punktu, gdy w r. 1895 Feliks Fa- 


— Żel! sają bezdrutowej kcmunika-| W Antwerpii doszło do tego, że| ure, obrany prezydentem Rzeczy- 
> eyi iskruwej, który się odbędzie w | „awet wojsko sympatyzuje z ma-| pospolitej, zwrócił na nią uwagę. 
- Aaudynie. nifestantami i przyłącza się doj Stała się wówczas ona '*królową 
"RAR nieh. W szczególności batalionj bez korony”, była. jak to twier- 


SA NOUGHT NIE U- swardyi obywatelskiej i artyleryi! dzi w swych pamiçtnikach, przy- 
DAŁ SIĘ | przyłączyły się do antyklerykal- | juciołką, powierniezką i kierowni- 
r : nego ruchu. Wojsko zwróciło się| ezkę zinarłego prezydenta. 
TRYEST. — Krążą tu nzasad-| przeciw policyi. Kierykali żądają Faure, w opisach swej **przyja- 
>. nione wieści, choć w tajemnicy | rozwiązania gwardyi. ciołki””, okazuje się jako człowiek 
przez udmiralicyę trzymane, że| [ud jest rozżalony na gwałty! nader średniej miary: pełen ambi- 
pierwszy austryacki Dreadnought, | jakie podczas wyborów miały się| eyi, ale pozbawiony energii do 
“Viribus Untis'' się nie udał, z| dziać i wobec tego postawa jego; wprowadzenia w czyn swych za- 
powodu błędnej konstrukcyi i bu-| jest strasznie groźna dla spokojn, miarów, łatwo zniechęcający się, 
dowy, nie stosującej się Ściśle dło| kraju. niezdolny do wytworzenia sobie 
-_ apetyfikacyi i planów. | W Verviers doszło do strasz- | jasnego poglądu na przyszłość, u- 
Popełniono też i znaczne błę-; nego rozlewu krwi. Zandarmerya | biegający się zbytnio o względy 
= dy w obliczeniach. Waga i głębo-! używa palnej broni bez litości. 50) płci pięknej. 
kość zanurzenia jest większą niż; trupów zaslało ziemię po pier- Między innemi, 


DREAD 


4 


k 


pani Steinheil 


być powinna i skutkiem tego zdol-| wszej salwie. Pomiędzy zabitymi| opowiada, że Faure za pomocą 
= mości i łatwość manewrowania | fest dwoje dziatek. coup d'etat ehciał uniezależnić 
| znacznie mniejsze, niż to planowa | W mniejszych rozmiarach wy-! prezydenta od parlamentu, wy- 
= mo pierwotnie i to o 50 procent. {buchty rozruchy w  Brnegge,| twarzając rządy wojskowe. Liczył 
W admiralicyi szukają winnych, Touma, Gent, Louvain, Antwer-| na poparcie wielu generałów. Za- 


miar ten nie udał się jednak, gdyż 


| ale wszystko pokryte jest wielką! pii 1 Brukseli, ale w każdym razie | k 
Faure nie umiał go uskuiecznić. 


_ tajemnicą, bo zdaje się, wszyscy, postawa ludu jest bardzo groźna 
dygnitar:e byliby skompromito-|j niczego nie można przesądzać, 
wani, gdyby wszystko ujaw-| Cześć kolegiów Jezuitów iin- 
niono. nych klerykalnych instytucyi zo- 
stało przez tmm napadniętych i 


KLĘSKA WOJNY. 
RZYM. — Czytając opisy wy- 


_ NARESZCIE SIĘ zdemolowanych.  Żandarmi ude-| padków wojennych, rozgrywają- 
PRZYZNAŁ. 7 l białą bronią na demostran-| cych się w Trypolisie i na obsza- 
"i tów. 5 rze Tureyi, zna się tylko jedną 


LONDYN. Anglia. -— J. Bruce! Socyaliści i sympatyzujący z ni- 
Isuay, cńwiadczył przed anziel-. mi postępowe partye domagają 
ska komisyą dochodzącą sprawy | się udministracyjnego rozdziału 

i obu prowincyi flamandzkiej i wa- 


zatonięcia ''Tytanica””, że życze- 
niem dyrekcvi okrętowej ka lońskiej. Pierwsza prowincya jest 
p yięcej przemysłowa i rovotnicza, 


stronę niedoli: strone — można 
powiedzieć historyczna, podczas 
gdy strona sovyalna jest starannie 
w cienin ukryta. Tymczasem nę- 
dza apołeczna, wywołana wojną, 
odzywa się coraz głośniejszym 
krzykiem i coraz bardziej zwraca 
ua siebie uwagę. 

Że Włochy są wskutek długo- 
trwałej wojny finansowo podko- 


“White Star” było, by *Tytanic" 
na swej dziewiczej podróży przez{ zaś druga więcej klerykalna, a po- 
pewuą przestrzeń używał naj-| nieważ wybory obejmują cały 
większej szybkości. kraj, wobec tego Flamandva psu- 

Kapitan Smith był zdaniem Is-, je akcyę postępowej Walonii. 
may 'a człowiekiem dosyć w) Przyp. red.| 


= 


pliwości. Poznać to można z przy- 
spieszonej operaeyi wojennej, któ- 
ra zmierzą wszelkimi sposobami 
do tego, aby raz już tę wojnę za- 
kończyć ehlubnem zwycięstwem i 
całą uwagę narodu skupić na pra- 
cę prodnkeyjny. Nie mogge zape- 
wnić sobie zwycięstwa w Trypo- 
lisie, gdzie armia włoska prąwie 
już nie czyni żadnych nowych zdo- 
hyczy. Włosi przenieśli z początku 
akeyę wojenną na Dardanele, a 
po sprzeciwie Europy. poświęciły 
cal} swą uwagę wyspom tureckim, 
które zajmują przeważnie bez o- 
poru. bo Tureya nie rozporzadza 
żadna flotą wojenną. Aneksya 
wysp. po zadowoleniu instynktu 
zaborezości, ma ten główny cel na 
oku, aby Jurków zmusić do mo- 
żliwie najszybszego zawarcia po- 
koju, bo wojna finansowa Wlo- 
chy wprost rujnuje, 
Przypatrzmny się teraz zahra- 
nyin prowincyom i Śladom *'nowej 
cywilizacyi ”, które zaborcza ręka 
włoska w Trypolisie pozostawiła. 
Z początkiem wojny w lirycznych 
dytyrambach opisywała prasa wło- 
ska czar i bogactwa oazy trypoli- 
4ańskiej. Dziś muza włoska zami!- 
kła. Ani słowa dzić się nie pisze o | 
tem, juk ten przecndny ongiś skra-| 
wek kraju około Trypolisu, 15 km. 
dlugi a 3 km. szeroki — wygląda. 
Powody milezenia muzy włos-| 
kiej podaje socyalistyczny "A-) 
vanti” w wstrząsającym wprost o- | 
pisie obecnego stanu oazy Trypo-| 
litańskiej, | 
Oaza ta uległa — jak wiadomo l 
bombardacyi dział włoskich, za to, | 
że nie dość przyzwoicie zachowy: | 
wała się wobec ukrucieństw włos- 


PYTAJCIE SIĘ O NOWE 
PAPIEROSY 


* 
«Przepowiednia strassbur- 
ska.” 

„W księgarniach paryskich poja- 
wiła się świeżo broszura majora 
de Civreux p. t. *''Bitwa na polach 
Birkenfeldu". Jest to fantazya 
militarna, oparta na tak zwanej 
< przepowiedni  strassburskiej '. 
Owa przepowiednia nabrała roz- 
głosu po 1871 roku, ponieważ na 
wiele, wiele lat przadtem, przepo- 
wiedziała bardzo dokładnie klęskę 
Francyi w latach 1670 — 1871. 
Gdy jednak część tej przepowied- 
ni była niekorzystna dla Francyi, 


kich bersalierów. Obszar, niedaw- | Jej koniec jest złowrogi dla Nie- 


no jeszeze wspaniale uprawiony, | 
ocieniony wysokiemi palmami, o-| 
| taezony murami i płotami figowy-; 
mi -— dziś przedstawia prawiiziwą 
płaszezyznę śmierci i spustoszenia. | 
Drzewa uległy zniszezeniu. luh| 
uschły, piasek pustynny zasypuje 
oazę, przemieniając się zwolna w 
pusta ruinę. Chłopi arabscy, za- 
micszkujący niedawno oazę padli 
częścią pod gradem kul, częścią | 
rozbiegli się. Po zniszczeniu sztu- 
|eznego nawodnienia — palmy u- 
| sehły, plantacye wiatr pustynny | 
jrozwiał, a pola przysypał  pias-| 
kiem. y 

Rząd włoski nosi się z zamiarem 
oazę napowrót zaludnić, bo ina- 
czej ten cudny kawał kraju, pra- 
cowitością ludzką wyrwany pusty- 
ni, przemieni się w zupełną pust- 
kę. Ale tego, co się w kilku godzi- 


nach zrujnowało, nie naprawi się 
tak prędko. Zbiegli Arabowie nie! 
cheg wracać na oazę. Dlatego rząd. 
nosi się z zamiarem, deportować 
na oazę jeńców «rabskich, trzyma- | 
nych obeenie na wyspach, i przy-| 


| będzie na to sporo pieniędzy, ezyli 
lnd włoski zapłaci za załudnianie 


tego cmentarza. który przed inwa-| 


uyą nowej cywilizacyt”” był kwi- 
tnacym ogrodem. 
Generał Caneva zaprowadził w 


okupowanych prowineyach prawo! 


wywłaszczenia. Wszyscy Arabi o- 
skarżeni o zbrodnię tarynięcia się 
na cudze życie, mienie i spokój 
pubłiczny, zostaną na pewien czas 
pozbawieni prawa własności nad 


swojemi ruchomemi i BORY 


mi dobrami. Jeżeli z powodu te- 
ko skazani zostaną na karę wyższą 
niż 3 miesiące więzienia, odebrane 
im zostanie całe mienie raz na za- 


wsze i przeniesione na własność | po męża, ułatwiające mu 


państwa. Ponieważ sądy wujenne 
pracują wytrwale i z temperamen- 
tem, niedługo cała  Trypolitania 
przejdzie **z mocy praw " na wła- 
kność państwa włoskiego. 

Tocząca się wojnu także się od- 
bila fatalnie na stosunkach spole- 
czno-gospodarczych w Turcyi. Fi- 
nanse tureckie są zachwiane, za- 
panowała szalona drożyzna, zwię- 
kszyła się zbrodniezość. Dochody 
we wszystkich gałęziach gospo- 
darstwa społecznego obniżyły się. 
Wsród ludności panuje nędza, któ- 
ra wśród warstwy włościańskiej 
przybrała rozmiary prawdziwej 
katastrofy. Za głodem i nędzą idą 
choroby zakaźne, które wakutaki 
braku pomocy lekarskiej szcrzą 
się w straszliwy sposób. Tymi 
dniami zamieściła prasa turecka o- 
pis wstrząsającej nędzy mas ludo- 
wych w Anatolii. “Jak szybke po- 
stępuje — brzmi opis — osłabie- 
nie i degeneracya ludzkości — o 
tem doskonale wiedzą wojskowe 
komisye poborowe i oficerewie. 
Zdnwało się często, iż członkom 
komisyi łzy w oczach stawały na 
widok strasznej niedoli ludzkiej. 
Febra, epidemia, syfilis, gruźlica 
niszezą całe zastępy ludzi. Epide- 
mie te roztoczyły swe czarne. zło- | 
wieszcze skrzydła nad całym kra-/ 
jem” 

Takie opisy sa sensacyą jedno- 
dniową, poczem znów opinia pu- 
bliczna pożarta jest toczącą się 


+ 


pane — to nie ulega żadnej wąt-| wojną. 


- .. - . r: je, T di Uż:1 i 
musowo osiedlić ich na oazie. O;mace potwarcze tecrye ogłaszają 
ile oni nie uwwiekną — musi ich | następujący przeglad dziennych 
rząd zaopatrzyć w potrzebne na-| czynności pierwszego obywatela 


rzędzia i inwentarz żywy. Trzeba | 


miec, albowiem zapowiada upa- 
dek cesarstwa niemieckiego za pa- 
nowania trzeciego eesarza z domu 
Hohenzollernów i jego Śmierć na 
polach  Birkenfeldu w Westfalii. 
Major franeuski de Civrieux fan- 
tazuje, że się to stanie po wybu- 
chu wojny angło-niemieckiej, gdy 
Niemcy zaatakują Francyę, aby 
na jej grzbiecie wykrzesać dla sie- 
bie odszkodowanie za zniszczenie 
floty niemieckiej przez Anglików. 


Dzień z życia prezydenta 
Stanów Zjednoczonych. 


Przeciwnicy prezydenta TRZ 
którzy wszelkimi środkami stara- 
ja się udaremnić powtórny wybór 
jego, stawiają między innymi i 
ten zarzut. że jest zbyt korpnien- 


tny, a *'obiecuje”' jeszcze bar- 
dziej utyć. Zdaniem zaś oponen- 
| tów *'ludzie grubi nie pracują 


tak wydatnie jak szezupli.”” | 


Zwolennicy Tafta, chege obalić 
“te bezsensowe a szkodzić mu WA 


Unii: | 

Taft wstaje o godzinie siódmej | 
zrana i przez kwandrans gimna- 
stykuje się. O 3 kwandanse na sió- 
dmą goli się i ubiera i wreszcie 
bierze kąpiel. O kwandrans na; 
8 udaje się do swego gabinetu, 
gdzie dyktuje listy, czyta dzien- 
niki poranne i przegląda polity- 
ezne broszury. O 8-ej śniadanie w, 
| gronie rodzinnem. O 9 oddaje się | 
znowu pracy i do 10-ej przyjmu- 
|je audencyę i odbiera urzędowe 
raporty. Godzina 1 min. 30 śnia- 
danie drugie *'*lunch"” w towarzy- 
stwie przyjaciół Gdy pogawędka 
| przy porterze przeciągnie się do- 
syć długo — telefonuje pani Taft 
w ten 
sposób pozbycie się gości. O trze- 
ciej wraca do pracy, gdzie w ga- 
hinecie swym spędza czas do szó- 
stej. Do godziny siódmej wieczo- 
rem używa przechadzki w towa- 
rzystwie adjutanta i zaufanych 
przyjaciół i to bez względu na 
stan pogody. O siódmej przebiera 
się do kołacyi o wpół do 3 spoży- 
wa je. W zimie bywa prezydent 
dwa razy w tygodniu w teatrze. 


Gdy nie idzie do teatru, wiecze- 
rza nieco wcześniej, Wieczorem 
poświęca godzinkę w grę ‘bridge’ 
lub inną jaką niewinną grę, a po- 
tem znowu pracuje do godziny 
12-ej w nocy, poczem udaje się 
wreszcie na spoczynek. 

A zatem — konkludują obroń- 
cy tuszy prezydenta —, poważna 
jego peryferya nie staje mu na 
zawadzie do intenzywnej a owoc- 
nej pracy dla dobra publicznego. 
e 


Bądź Twoim Własnym Bosem, zrs- 
rabiaj Pieniądze w lekki Sporób. A- 
gentów patrzebujemy. Płacimy $10 
dolarów tygodniowa. Każdemu kto 
tyłka pomaga nam rozpowszechniać 
nasze SŃłynne i Potrzebne ARTYKU- 


ŁY. Praca tylko 2 godziny dziennie, 
nie zwlekaj iylko załąca 2-centową 


markę | piaz zaraz pa objaśnienia 
da: D. BRONOWSKI and COMPANY, 
73 East Third Bt. NEW YORE, NY. 
Dept. D. x 


ELEGANCKIE 


Jedwabne Wstążki w Każdem 


Pudełku — W wszystkich Składach 
THE AMERICAN TOBACCO CO. 


Agenci “Gazety Polskiej w Chicago.” 


Ob. B. Jurewicz i J, Kobrzyński są nasz ymi głównymi ruprezentantami i kontrojera- 
mi wszystkich fili 4 agantur I obacnie podró żnją po wasystkich Stanach. 
W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO, 
EDWIN M. DYNIEWICZ, Prezes i zarządca. 


GENERALNY SUPERINTENDENT: 
Wiadysiaw Michalski, poprzednio w Buffalo, 
obecnie w Chicago, Illinois|. 


ZARZĄDOY FILII: 


Bialski W. New York, N. Y. 
Peciakowski J. Chicago, LN, 
Romaszkiawicz J. urzędnik Banku Pot. 
akiego Julinsza lłottenbergera w Boston, 
M aassachussetta. 

Bulkowaki and Co. Newark, N. J. 


AGENCI: 


Alihol Stan. Chicago, IN. 
Andrzejawski J. Bay City, Mich. 
Arabasz J. New Bedford, Mass. 
Arent P. So. Ghicago, III. 
Arszujawicz, Grand Rapida, Mich. 
Baberski P. W. Rridgeport, Pu 
Bąk J. Chicopee, Mass. 
Bankowski W. Ohio. 

Banaś, i.owell, Mass. 

Banań E. Lowell, Mass. 

Banasa W Fasihampton, Mast. 
Barański P. T. Schenectady, N. 
Bednarak J. Detroit, Mich. 

Bialas Stan. N. Chicago, III. 
Biedroń T. M. Pitisburg. Pa. 
Bienkowski J. Perih Amboy, N. 
Bil J. Haitford, Conn. 
Bohdanowicz A. Mass. 
Bonaszowsxi, Iiadlcy, Ma 
Borkowski W. Fvansion, 
Roryc 8. Reading, Pa. 
Braaler J. Detroit, Mich. 
Bruk J. L. Hyde Park, Mass. 
Bartynakı A. Trenton, N. J 

Botwil A. Sault Bt. Marie, Mich. 
Cichosz J. Maspeth, N. Y. 
Chmtelinsk: J. Philadelphia, Pa. 
Czernek. Altoana, Fa. 

Czerniejewaki J. | tckawanna, N. Y. 
Czarwiac T. Chica p. T. 

Chndzicch Ant. H porte, Ind. 


J. 


Czyżewski B. J. Rraddack, Pa. 
Dobrowolski M. Sag. Harbar, LI. 
Dolecki J. Minneapolis, Minn. 
Dalecki Jos. Detroit, „Mich. 
Dombrowaki F. Nanticoke, Pa. 
Dombrowski W. New Haven, Conn. 
Duchinski J. Detroii, Mich. 
Dudziński J. New York, NY. 
Dziaduń W. Maszachusetis. 

Dziadań A. Webnier, Mass. 


NY. 


Dzielsk B. New Jersey. w 
Dainitrowicz A. Herkimer, N. Y 
Eglentowicz J. Jersey City N. J. 
Faryniarz L. Providence, K. I. 
Frączkowski F. Wyandotte, Mich. 
Frączkowski J. Detruit, Mich. 
Florkowski B. Detroit. Mich. 
Gabryelaki I. Wilkes Parre, Pa, 
Gąsiewicz W. Lackawanna, N, Y. 
Giminski J. Syracuse, N. Y. 
Godek Jan. Ware, Masza. 

Gormel and Co. New Castle, Pa. 
Gordziewicz J. New York, N. Y. 
Górny Fr. Sharpaburę. Pa 
Gordriewicz A. New York, N. Y, 
Gos Stan. Newark, N. J- 

Grabowski W. Buffalo, N. Y. 
Gralikcwski St. Poughkeepsie, NY. 
Groblawski G. Plymouth, Pa. 
Grucza T. Buffalo, N. Y. 
Gryaztar T. Nashua, N. H. 
Griankowski F. Ruiffalo, N. Y. 
Grzechowiak J. ian. Phila, Pa. 
Gutarch J. Windsor Locks, Conn. 
Haluch J. Indan Orchard, Masa. 
Hoffman Ign. Clereland, Ohio. 
Hitner J. Chicago, III. 
Hudztński Piotr Naw Kensington, Pa. 
Hyako T. Yonkers, N. J 

Jacunski Fr. Lynn, 
Jackowski J. l'assaic, J. 
JagockiF. X. Brooklyn, N, Y. 
Jankirz M. Broockiyn, N. Y. 
Jankowski A. llartford, Conn. 
Jankowski H. Brooklyn, N, Y. 
Janowski E. Brooklyn, N. Y. 
Jannszkiewicz M. Cleveland, Ohio. 
Jaroszewicz KE E. New York, 
Jasiewicz W. Lackawanna, Pa, 
Jaskutowicz J. Hazleton, Pa, 
Juchniewicz Ant. Lorain, Ohio. 
Jurewicz B. Albany, N. Y. 

Jurasz J. Chicago 

Kabat J. Utica. N. Y. 

Kapalka Fr. Meriden. Conn. 
Karamol Lukass, Toledo, O. 
Karpowicz J. St. Louis, Mo. 
Kasprzak Helena, Chicago, NL 
Keltonik H. Johnstown, Pa. 

Klasa Fr. Brooklyn, NY. 

Kiehbek A P.rocton, Vt. 

Kloc B 4. Chicago, Ill. 

Khons Ig. Detroit, Mich. 
Kołaczyński I. Toronto Ont. Canada. 
Kontowt Joa Cloquet, Minn, 
Koaiwii. K. Brooklyn, NY. 
Kostrzewa J. RMaglnaw, Mich. 
Kossakiewicz J. Detroit, Mich. 
Kościciek M. Niagara Falls, N. 
Kowalski Kax. Brooklyn. N. Y. 
Kozaczek M. pom. ob. Pia. 
Krajewski J. W. W. Gardner, Masa. 
Krysiak W. Y. Northampton. 

Krygier Z Phila, Pa. 

Knccenski B. Coalport, Pa. 

Kubik Lecn, Cleveland, Ohio. 

Kudlacik W. and Fr. Grabowiec, Passaic. 
Kudlacik M. Pasanie, N. J. 

Kurhewicz M. Depew, N. 

Kursewicz A. Chicago, NI 

Kwaźniak J. Baltimore, Md. 

Karpowicz Joa. Nt. Louia, Mo. 


Y. 


Leszczyński Antoni, Syracuse, NY. 
Lewandowski Bros. Phila, Pa. 
Liberty Commercial Co. Zaleski Bron. 


N. J. 
Lubienski S. A. Detroit, Mich. 
Lubinski M. Detroit, Mich. 
Maciołek K. New Bedford, Mass. 


dniach 20. Czerwca i 4. Lipca 


innych okretach. 


115 FIRST STREET. 


dzialnoźci. 


| ny 


Abonenci, którzy mają placić prenumeratę 
za ''Garetą Folską'' i ' Tygodnik Dostrowa- 

*„ a idą do pracy, niechaj pozostawią w 
domu pieniądze i npoważnią swoje żony de 
zapłacenia abonamentu, a odbiorą zaraz swo- 
je pramie, jakia sobie obiorą, ponieważ wie- 
czoremm o szóstaj godzinie wiet zmrok zapa- 
dnie, to mało obejść można, a cały dzień mię 
zmarnnje. 


W. DYNIEWICZ PUBL. CO. 

1163 Milwaukea Ave. Chicago, NI. 
Makuch St. Holyoke, Mass. 
Matuszak Jan, Berea, Ohio. 
Mazura F. Long Island, N. Y. 
Masilinnas J. ję Albany, N. Y. 
Mekalski Andrzej, Camden, N. 
Mikucki A. New York, N. Y. 
Mikns K. Phila, l'a 
Milewski J. Brooklyn, N. Y. 
Mioduzszewski K. Erie, Is. 
Miscook H. A. Amsterdam, NY. 
Miszali W. K. Ruffalo, N. Y. 
Mortka W. Scdenectady, N. Y. 
Murowski Geo. DuBois, P 
Necel T. N Tonawani 
Ob. J. Nolnik, Buffalo, 


Nowak F. J. Depew N. 


J. 


Y. 
Noawińnski J. Newark, N. J. 
Nautile Shapiro Co. Salem, Masa. 


Okogleski J. Hartford Conn. 


Okieyewicz Jos. Bridgepori, Conn. 


Orria A. Bayonne, N. J. 
Orzech Szca. Brooklyn, N. Y. 
Oslowski Z. S. Yonkemm, N. Ya 
Ostrowski B. Brooklyn, N, Y, 
Osowski J. Depew, N. Y. 
Oaiminski Antoni, New York, N. Y. 
Pacholski M. Detroii, Mich, 
Piaszczynaki P. Torriugion, Cuns. 
Piaceski L. E. Chicago. 
Pienkosh Jos. Dhila, Pa. 
Pieniachowski A. F. Aasland, Wie. 
Pierzchalski M. Newark, N. J 
Piersiok Antoni, Minnrapola, 
Pietrowicz J. Grand Rapida. 
Pijzanowski T. Welland Ont. Cna. 
Pich J. Adama, Masa, 
Pisarek F. Conn. i Penn. 
Flochowski A. Brooklyn, N. Y. 
Ponistowaki E. Long fslavd City. N. 
Potocki J. Trenton. N. 4. 
Poróvit Jan, Wilkekbarre, Pa. 
Prokop Ignacy, ludlow, Naua. 
Puławiecki Ant. Medina, N, Y. 
Radomski W. Minn. i S. Dak. 
Raniszewski F-K, Pulaski, Wia. 
Reliance Publ. Co. Jaroszewicz K. 
Rica St. Albion, N. Y. 
Rodziewicz J. Tuledo, Ohio. 
Rozwód M. Auburn, N. Y. 
Rozkcwski W. Michigan City, Ind. 
Ruszaj M. Buffalo, N. Y. 
Rutka O. Northbridge, Mass. 
Rzonca M. Adnma, Mass. 
Sadlik J. Brooklyn, N. Y. 
Saja Leon, E. Oswogo, N. Y 
Samborski F. J. Wesivilie, 
Sąsiadek A. Jamaica II. NY 
Sekulaki J. Jsrieklyn, N. Y. 
Skindaierz B. Worconter, Mass. 
Schulta M. Kenosha, Wis. | 
Sławski W. Minneapolis, Minn. 
Bleszynski A. Bayonne, N. J. 
Siule A. Brooklyn, N. Y. 
Rlomaki H. Utica, N. Y. 
Smoliński A. Ctevelsnd, Obio. 
Btanczyk EJ. Mra: Phin Fa. 
Stempski J. Hamilton. Ont. Cana, 
Solarz gtanisiaw, Chicago, T. 
Sosnowski A. W. Lyna, Mass. 
Sowinski A Brooklyn. N. Y. 
Stabierski J. Derby, Conn: 
Stokowaki J, Northampiun, Masa, 
Stopera 8, Phils, Pa. 
Suchcinski J, Newark, N. J. 
Supinski J, Pittaburg, Pa. 
Surmacz J, J, pinsburg., Pa. 
Synoracka Z, pittsburg, Pa. 
Szakowski L. Chicopee, Masa. 
Szczapańuki, Greenville, R. Dakota, 
Szczepański, Leisenring, NO. 1, Pa. 
Hulozeg B. Naehua, N. I. 
Szmarczewski, Brooklyo, N. Y. 
Szurek A. New York. 
Szarek J. jego pomocnik. 
Szurek J. Adams, Mass. 
Sznurek A. Amuierdam, N- Y. 
Srymal Ant. Brooklyn N. Y. 
Szymanski W, Depew, N. Y 
Tomaszewski J, Phila, Pa. 
Topolski J  Tjtusville, Pa. 
Trader M. Berlin, Wis. r 
Trojanowski J. New Britain. Conm. 
Trojanowaki Wł. Duluth, Minn. 
Truskowaki A. Mouni Tom, Mass. 
Troskolaski Z St Paol, Mion. s 
Trzepel J. Chelsea, Mass. 
Urbazo J. J. Lawrence, Mass. 
Wardain, Rochanter, NY. 
Wawrzycki T. Perry, NY. 
Węzawica T, Phils, Pa. 
Wilk 8. T. Hartford, Conn. 
ZE A. Pittabnre. re * 

niewaki Fr. Rraniford, Conn. 
Wnęk Andrzej, Elizabeth. N. J, 
Wojciechowski J. Jersey CNY, N. J. 
Wojenkiewicz A. Shenandoah, Pa. 
Wolawender Alojzy, Chicago, M. 
Wolski K. Hoyoke, Mass. 
Wojcik A. Syracuse, NY- 
Wojnarowski Z. Anronia. Conn. 
Wujczyk Ign. Wyandotte. Mich. 
w. Ninian sf a. . 

ar N. Ant. Perry, N. t* 
Zaleski 8. A, and "do. Shamokin, Pa. 
Zawiszy Bt. Meriden, Conn. 
Zdanowicz P., Jackson, JICH. 
Zebroaki A, A. Chelsea, Mass. 
Zelichowaki A. Nashua, W. F- 
Zlotarzyński J, Detroit, Mien. 
Zwierzynski Wel. Chicago, Mi 
Zywot J. Chicago, Ii. 
Zywotek W. Lornin, Obio. 


Minn, 


Y. 


Mana. 


$22.00 Szytkarty do Starego Kraju $22.00 


Za $22.00 możecie powrócić do ztarago kraju na okrętach adchudzących w 
a na wszelkie inna dnie po 833 I $35 Jo por- 
tów EREMEN, HAMBURG, ROTTERDAM lob ANTWERPII. Udajcie się 
tylka do naa piśmiennie lub osobościn a przekonacie się o prawdziwej tar 
nieści azyfkart, ręczymy, ie nigdzie taniej nie dostaniecie, jok fylko u 
naa. My siarary się zawsze, aby pasałerrwie zadowoleni byli a podróży, 
dając im wygodna miejsce ua okre‘, co czterech panażerów dostają osob: 
ny pokój, potrawy podaware d3 stołu, elektryczne oświetlenie, wolną ką: 
piel, wszelkie wygody, nie możecie lepazcgo komfortu oczekiwać na ladnych 


Za pośrednictwem naszem każdy mo że odjechać do starego kraju na cka- 
presuwych okrętach przy lekkiej pracy za kilka dolarów. 


EUROPEAN STEAMSHIP CO. 


NEW YORK, N. Y. 


28.9, Szyfkarta ze Starego Kraju 28.0 


UWAGA: zwracamy uwage, że AMERICAN EUROPEAN STEAMSIIIP CO. 
gdzie właścielelem jest D. Klarer. ni:ma żadnej styczności 3 naszą firmą i 
ei ca puszczają fałszywe pogłoski, będą pociągnięci do sądowej odpowie- 


Photoa copyright. 1912. by American 


Preas Assnciation. 


Co słychać w kraju 


STRZELALI, ABY SPO- 
WODOWAC DESZCZ. 


WIKITA FALLS, Tex. — Mie- 
szkańcy miasta Whita Falls, 
Tex. i okoliey, gdzie luga po- 
sucha grozi zniszczenien pol 
pszenicy, zaczeli strzelać, aby 
sprowadzić deszez. W promieniu 
dwóch mil wystrzelono nie mniej 
jak 6,000 funtów dynamitu, w ła- 
dunkach dwufuntowych. Upra- 
gniony rezultat nie pojawił się 


przez lotnika Clintona O. Iadle. 
Kula strzaskała skrzydła propele- 
ra i utkwiła w cylindrze motoru, 
a lotnik czemprędzej musiał lado- 
wać na ziemię, chege uniknąć ka- 


tastrofy. Aeroplan należy do Dra | 


Williama W. Christmasa w Wa- 
szyngtonie i ten wyznaczył $1000 
nagrody dla tego, kto wyśledzi ło- 
tru, eo strzelił do maszyny napo- 
wietrznej. 


STARY PIES PRZYCZY- 


zaraz, wieczorem jednak niebo 
pokrylo się chmurami i zaczęła| NA ŚMIERCI AUTOMOBI- 
się zbierać burza. LISTY. 
TAYLORVILLE, Ul. — Pędzae 
szybko automobilem Levi Ilar- 
KAPITAN ROSTRON WY- rod spostrzegł na drodze starego 
CAŁOWANY. psa należącego do sasiada Char- 


NEW YORK, N. Y. — Gdy ka- 
pitan Rostron z okrętu *'Carpa- 
thia”, który uratował rozbitków 
z parowca “Titanic” miał odjeż- 
dżać z portu w zwykłą podróż do 
Europy, nagle opadła go liczna 
gromada dziewcząt. przeważnie 
aktorek, które się zaczęły doma- 
gać natrętnie całusów ‘ua pamią- 
tke”. Jedna z dziewcząt dała ka- 
pitanowi czarnego, trzymiesięcz- 
aiego kota na pamiątkę, za co o- 
trzymała całusa, a wtedy jak na 
komendę driewczęta rzuciły się 
na niego i której on sam nie zdą- 
żył wycałować ta go sama calo- 
wała: Oszołomiony kapitan led- 
wie się wyrwał ze splotów tej 
zgrai i uciekł do swojej kajuty, 
bo inaczej dzieweczki byłyby go 
chyba zacałowały na śmierć. 


PIWO I GORZAŁKĘ. 
MARTINSBURG, W. Wa. 


lesa Rinka, a nie cheae go przejc- 
chuć, skręcił raptem maszynę w 
bok i wpadł całą siłą na kamien- 
ny słup. Maszyna sie potrzaskała 
w kawały, a sam Harrod odniósł 
tak ciężkie pokaleczenia, że zmarł 
od nich w kilka godzin później, 


BUDOWA STACYI TELE- 
GRAFU ISKROWEGO. 

NEW YORK, N. Y. — W ciągu 
jednego roku mają być ztndowa- 
ne dwie stacye telegrafu iskrowe- 
go na wybrzeżu New Jersey, z któ- 
rych będzie się można komuniko- 
wać wprost z Londynem w An- 
glii. Pierwsza stacya stanie w 
przeciągu 9-ciu miesięcy w pobliżu 


Belmar, N, J. a druga w trzy mie- 


| 


KUPIŁY I ZNISZCZYŁY 


siące później w pobliżu Tons Ri- 
ver. Koszta budowy tych stacyj 
wyniosą $750,000 za każdą. Dys- 
tans na jaki przesyłane będą de- 
pesze wynosi 3100 mil. 


Odbyła się tu lieytacya KRGE KRWAWE ZABURZENIA 


galonów gorzałki i wielu beczek 
piwa, które władze skonfiskowały 
osobom, co nie miały prawa wy- 
szynku trunków. Zapas ten napo- 
jów wyskokowych kupiły kobie- 
tv należące do klubu abstynene- 
kiego W. C. T. U. płacąc $240.00, 
poczem gorzalkę i piwo wytoczy- 
ły do ryusztoków. Szeryf z po- 
mocnikami pilnował, aby nikt ko- 
bietiom w tej czynności nie prze- 


szkadzał. 


NU. 


MINEOLA, N., Y. — Jaki nie- 
wyśledzony dotąd szaleniec sirze- 
lit do acroplanu wiozycego pocz- 
towe przesyłki, a kierowanego 


| 
STRZELA DO E 


W NEWARKU. 

NEWARK, N. J. — W zaburze- 
niach ulicznych, rozpoczętych z 
okazyi strajku przez kobietę przy 
kolei Lackawanna, przyszło do ge- 
neralnej bitwy, w której wzięło 
udział około 500 robotników, a 
trzynastoletni ciłopice szkolny, 
ktorego nazwiska gazety nie poda- 
ja. ma przestrzeloną głowę, kobie- 
ta która spowodowała zaburzenia 
ma dwie rany, a pięciu innvch mẹ- 
żczyzn zostało postrzelonych. 

W liczbie zranionych są dwaj 
mężczyźni, którzy w zaburzeniu 
wcale udziału nie brali i byli tyl- 
ko przypadkowo postrzeleni. 

Chłopiee jest umierający 1 nie 
wiadomo czy uda się go urato- 
wać. Kobieta, która głównie w 


Zdaje się, że będzie pobity. 


tych 


| 
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zaburzeniach figurowała 1 
została dwnkrotnie zraniona, jest 
pani Telimina Dauria, jest ona 
także umierającą. 

Całe zaburzenie powstało z po- 


i wodu strajku, jaki tutaj panuje od 


pewnego czasu. Do pracy w opro- 
żnionych miejscach kompania na- 
jęła łamistrajkow i wskutek tego 
Żony strajkierów uzbroiły się w 
kamienie, udały się do Lackawan- 
na kolei niedaleko Brook Park i 
obrzuciły kamieniami pracujacych 
tam łamistrajkow. 

Sierżant palicyi Bowers i pięciu 
innych policyantów udało się na 
miejsce zaburzeń i zaatakowało 
kobiety. Najpierw polieyanei zwró 
cili się ku pani Danria, która min- 
ła pelen fartuch kamieni Widząe 
zbliżających się policyantów ko- 
bieta zaczęła rzucać kamieniami w 
ich twarze. Mimo to policyanci do- 
biegli i pochwycili ją. 

Setki robotników, mężczyzn. u- 
jelo się za kobietami i zagrzmiały 
liczne strzaly ze stwony tlumu, na 
które policya odpowiedziała re- 
wolwerami. Bitwa zaczęła się na 
dobre. Pani Dauria została żra- 
niona dwoma kulami i robotnicy 
odbili ja policyi, która zdołała je- 
dnak uprowadzić dwóch więź- 
niów. 

Za uchodzącą z więźniami poli- 
cya, udał się tłum robotnikow. 

Policyant Widman i Hogan we- 
pelnęli dwóch aresztowanych 
strajkierów na podwórze .więzie- 
nia i zamkneli bramy a potem 
zwrócili się twarzą ku nacierają- 
cym. Hogan pierwszy został no- 
żem pchnięty, lecz walezył nien- 
straszenie. Nadbiegł młody Faul- 
knes z ezterema towarzyszami i 
dokonał ataku na policyantów, — 
został on postrzelony w giowę. 

Wikrótee potem przybyły rezer- 
wy i rozpoczęły rozpędzać tlum. 
To znowu spowodowało kilka bó- 
jek ulicznych, leez ostatecznie 
tłum rozpędzono. 


MILIONERKA POMAGA 


STRAJKIEROM. 
NEW YORK, N. Y. — Pani Ro 
se Pastor Stokes żona milionera i 
wielce poważana w kołach bhoga- 
czy amerykańskich, postanowiła 
przyjść z pomoca strajkującym 
kełnerom i kucharzom. Oto za- 
mierza ona zorganizować wszyst- 
kie dziewczeta pracujące w hote- 
lach jako pokojówki i posługaez- 
ki w jedną wielką unię i następ- 
nie wyprowadzić je na strajk z 
sympatyi dla strajkujących kel- 
nerów i kucharzy. Kwatery na 
zebrania dziewcząt milionerka o- 

fiarowujc w swoim pałacu. 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


*| zakłady * 


MATKA I SYN POSTANA- 


_ _|WIAJA RAZEM UMRZEC. 


NEW YORK, N. Y. — Panią G. 
M. Warner, jej 26 letniego syna i 
dwuletnią siostrzenicę znaleziono 


w ich mieszkaniu w Brenx nieży- 
wych. Zginęli z powodu wdyehi-| 


wania gazu świetlnego. 

Ogronnie szczegółowe zatkanie 
wszelkich otworów w oknach i 
drzwiach naprowsdza na twier- 
dzenie, że matka z synem zawarli 
układ wspólnej śmierci i zabrali z 
sobą na tamten świat dwuletnią 
dziecinę, 


ZAKŁADY NA KANDY- 
DATOW. 


NEW YORK. — Chociaż zakła- 
dy na jakichkolwiek kandydatów 
są wzbronione tu prawem, to jed- 
nakże są tu jednostki, które robią 
é poważne na Kan- 
dydatów prezydencyalnych. Je- 
den z kupców stawia $5000 do 1,- 
000 dolarów że Roosevelt nie o- 
trzyma nominacyi. Stawiane są 
również zakłady w sumie 2.000, 
że Roosevelt otrzyma nominacyę. 

Stawiają niektórzy po $300, że 
Roosevelt otrzyma nominacyę i że 
będzie przyszłym prezydentem ; 
$1.200 do $Ł000. że Taft zostanie 
pobity w wyborach, gdyby otrzy- 
mał nominacyę; $500 do $500 że 
Taft nie będzie prezydentem ; $1.- 
(49 do $3.000, że Roosevelt będzie 
przyszłym prezydentem. 

Mniejsze zakłady w stosunku 9 
do 5i 3 do 1 robione sa na demo- 
kratycznych kandydatów Clarka, 
Wilsona, Harmona i Underwooda. 


“WUJ SAM” NA KUBIE. 
WASHINGTON, D. C. -— Po- 


nieważ prezydent Gomez oświad- 
czyi otwarcie, że nie jest w stanie 
zabezpieczyć wielkich plantato- 
rów we wsehodniej ezęści Kuby, 
przeto kap. Kline wysadził na ląd 
marynarkę Stanów  Zjednoczo- 
nych na Kubie. 

Kap. Kline wysłał wojska na 
żądanie plantatorów i fabrykan- 
tów amerykańskich, angielskich, 
fruneuskich i hiszpańskich. 

Naturalnie, gdy kap. Kline wy- 
słał lwia część swego wojska w 
głąb kraju, natychmiast z Key 
West do Guantanamo wyruszuła 
druga połowa eskadry  atłanty- 
ekiej. W skład eskadry wehodzą 
pancerniki Ohio, Missouri, Missi- 
jssizpi i Minnesota z kentradmira- 
łem Usheren na cezeie. 

Marynarze Wuja Sama’ je- 
dynie strzedz będa plantacyi. W- 
czynnej walce udziału brać nie 


będą. Zwolnią tylko wojska ku-| 


bańskie, umożliwiając im wystą- 
pienie otwarte do walki ze zbun- 
towanymi marynarzami. 


Gomez wdzięczny za pomoc 
‘Wuja Sama’. 


HAVANA., — Prezydent Gomez 
publicznym listem wyraził wdzię- 
czność Stanom Zjednoczonym za 
to, że przez wysadzenie na ląd 
wojska, które ma bronić mienia 
Amerykanów, umożliwiły mu 
zgromadzenie większej liczby żoł- 
nierzy i nderzenie na murzyńskich 
powstańców palących i niszczą- 
cych wszystko wokoło. 

Prezydent wydał proklamaeyę, 
zawieszającą konstytucyę w pre- 
wincvi Oriente. Wśród murzynów 
wrzenie nie ustaje, a nawet po- 
tęguje się. Doszła do ich uszu 
wieść o rzezi, jaką urządzili żan- 
darmi. To też nie będae pewni ży 
sin, opuszczają domy i rodziny i 
zuciągaja się w szeregi powstań- 
ców. 

Sytuacya jest ciągle groźna, 


AMERYKANSKI TYRAN. 


SAN FRANCISCO, Cal. — Py- 
tanie zadane p. John Athanowi, 
naczelnemu redaktorowi * Heral- 
da” w San Francisco przez jed- 
nego z publicystów. 

Szanowny Redaktorze: — 

Republika Wasza Stanów Zj. 
jest nar excellence krajem kró- 
łów. 

Macie ich wszelkie rodzaje — 
1 wielkich i małych i narodowych 
i lokalnych. 

Ten poczet włłdców bez koron 
wprawdzie daje ludziom ze sta 
rego świata wiele do myślenia. 

Dlatego wystosewałem niniej- 
sze pytanie, aby zapoznać się z 


rozmzitymi gatunkami waszych 
tyranów. 

Zechciej przeto szanowny reda- 
ktorze odpowiedzieć mi — kto o- 


hecnie rządzi w San Francisco? — 
ile miliardów wynosi jego mają- 
tek i jakim rodzajem przemysłu 
doszedł ten władea do panowa- 
nia? 
Przyjmij Szanowny Redaktorze 
wyrazy ete. 
AMY. 


! Odpowiedź Redaktora J. Athena. 
My dear sir! 

Istotnie mamy tutaj w San 

| Francisco krola — albo raczej jak 


na. Śmiem twierdzić, że jest on 
jednym z najpotężniejszych 1 naj- 
groźniejszych władeów w Stanach 
Zjednoczonych. W swych rękach 
dzierży on losy wielu tysięcy i ty- 
sięcy obywateli, tworzy prawa 
wedle swej woli, nie pytając wea- 
le o parlament i może wbrew u- 
kiadom uzpłomatycznym zrywać 
międzynarodowe umowy. 

Lecz myli się Pan, sądząc, że to 
jakiś miliarder lub jakis finansi- 
sta. 

Jest on zwykłym  stclarzem i 
nazywa się Mac Carthy. 

Pierwszy edykt królewski Mac 
Carthy ego pochodzi z dnia, w 
którym został on wybrany sekre- 
turzem robotników budowlanych. 

Postanawia wtedy — a było to 
zaraz po trzęsieniu ziem — aby 
cenmk Związku robotników na 
calym obszarze Kalifornii najsu- 
rowiej był przestrzegany — za- 


niżej sześciu dolarów dziennie. 

Rozkaz zresztą pospolity — ja- 
ki w 50 krajach cywilizowanych 
50 Związkow robotniczych, przez 
50 dni z rzędu wydaje. 

W ślad za pierwszym ukazem 
nastąpiły dwa nowe. 

I. Wzbrania się  najsurowiej 
wszystkim właścicielom pod groź- 
ba bojkotu i represyi dawać pra- 
cę robotnikom, którzy nie należą 
do Związku. 


Il. Ograniczyć należy liczbę 
robotników związkowych. 
Nie wiem, czy Szanowny Pan 


rozumie doniosłość tego drugicgo 
ukazu. 

W każdym innym kraju można 
zostać murarzem, ślusarzem, sto- 
larzem, łakiemikiem bez czyjego- 
kolwiek pozwolenia — a po uisz- 
czeniu wkładki każdy Związek 
przyjmie robotnika na — członka 
bez żadnych trudności. 

Inaczej jest w San Francisco. 


thy nie Życzy sobie zbyt wielkiej 
liczby związkowych. 
Jest ich  ouraniezena liczba, 
której nic wolno przekraczać. 
Skoro przybę łzie do San Fran- 
ciseo murarz lub stołarz i pragnie 
wstąpić do Związku 


thy do swego pałacu, lub jak pan 
chee-— do pałacu Związku. 

Tutaj must sie poddać kandy- 
Rat egzaminowi zawodowemu 
przed komisyą. 

Surowość egzaminatorów zależ- 
na jest od kandydata. 

Jeżeli potrafi uzbroić się w do- 
bre polecenia i zażyć 
nieh wpływów po kilku banalnych 


cieśla lub ślusarz. 
nie korzystać z praw 


zwiazko- 


wych robotnika. Leez jeti kan- 


się pan wyraża żartobliwie tyru- | 


tem nie wolno przyjmować roboty ; 


ZDROWIE I SIŁA 


ZA DARMO 

10.000 EGZEMPLARZY TEJ SŁYNNEJ KSIĄŻKI “PRYWATNY PODRĘCZNIK" eraz 
sekretay PORADNIK LEKARSKI. 

Każdy otrzyma tę książkę zupełnie za darmo, kto tylko przyśle 
swój wyraźny udres i 2 centy markami. Ta Książka dla Każdego Męż- 
czyzny i Kobiety Niczbędnie Potrzebna, Ta Książka n każdego Polaka 
w domn powinna się znajdować; ona już tysiące ludzi wyratowzła od ró 
żnvch chorób. Tylko wtenczas dowiesz się wszystkiego, jak przeczytasz 
tę książkę, ponieważ bardzo wiele zawiera tajemnie o ludzkiem życiu, 
co tutaj nie można opisać. 
Ta Książka jest źródłem Wiedzy i jak dla chorych tak i zdrowych 
hardzo korzystna. | 
NAWET DZISIAJ NAPISZ do PHILADELPHI MEDYKALNEJ | 
KLINIKI a zaraz otrzymasz takową. 
JEZELI CIĘ TRAPI SWIEZO POW. 
STAŁA LUB ZASTARZAŁA BĄDZ 
JAKA CHOROBA I CIERPISZ DOLE- 
J GLIWOŚCI, A ZWYCZAJNI DOKTO- 
: A Md RZY NIEPOTRAFILI WYLECZYĆ i 
A N A chociaż leczyłeś się bezskuteczymi pa- | 
<A tentowanymi niby lekami, albo u szal- 


) ,biczów lekarzy, którzy nie mogł} wy- 


M, leczyć, jako nieposiadający wysokiej) 
doktorskiej nauki i wykształcenia, lecz. 
leczonym przez FHILA. MEDYKALNĄ KLINIKĘ doktorów specyali- || 
stów profesyonalnych prawdziwych lekarzy. 
ZA TO NIE POTRZEBUJESZ SMUCIC SIĘ I ROZPACZAC, jeże- | 
li tylko prawdziwie i w krótkim czasie pragniesz zostuć wyleczonym, to $ 
nieodkłkidaj, kcz zgłoś się w polskim języku osobiście lub listownie do: * 


PHILADELPHII MEDYKALNEJ KLINIKI, 


bo jeżeli Doktor Specralista Kliniki przyzna, że cię wyleczy, to możesz 

być pewnym, że otrzymasz od prawdziwie dobrego doktora lcezenie i | 
doborowe lekarstwa, które tak, jak tysiące innych tak i Cię mogą wy- 
leczyć od bólu w Krzyżach, w stawach, nogach, rękach, pod piersiami 

osłabienie męskie, dotkliwe, płciowe choroby sekretne. _ Nerwowości, 
nerek, zakażenia krwi. Od przcziębienia, bólu głowy, neuralgii, nen. | 
rastonii, kataru, kaszlu, bronchitis, ałabych piue — bez noża, bez opera- 
cyi lecz z najlepszemi lekarstwami, których tyłko przyroda, najwiękeze 
nauki doktorskie i najnowsze wynałazki sporządzić mogą jak od ze- 


Obecny bowiem tyran Me Car- | 


robotników | 
budowlanych, wzywa go Mac Car-; 


odpowied-| 


pytaniach ogłasza komisya wy- 
nik: Przyjety! i wtedy murarz, 


może swobod-. 


6ze adresować: 


1117 Walnut St., 


Polak, L W. DYNIEWICZ. 


wnętrznych tak i wewnętrznych różnych chorób Mężczyzn i Kobiet. 
Zgłuszać cię osobiście lub listownie, jeżeli daleko mieszkacie, zaw: 


THE PAILADELPHIA MEDICAL CLINIC, 


GODZINY: Od 10-ej rano do 4 po poludniu; w niedzielę od 10 ra- 
no do 3 popol. Wieczorami: Wtorek i Piątek od 6 do 8-ej. 


Najpraktyczniejsze Maszyny do Szycia. 


MAMY DO SPRZEDANIA NOWE 
WYROBU MASZYNY BAR DEO TANIE, które są już 
przeszło 4Ď lat w codziann ym użytku i wszystkich złe. 
dowalninją. Konstrukcya tych maszyn jest nadzwyczaj 
zilina a nader w użyciu pr aktyczna. Maszyny te po- 
winny być w domu każdej dobrej 
gdyż rzeczywiście zasługuj ą na pochwałę, 
strony są bardzo trwałe, z drugiej, 
nie miała jeszcze maszyny, 
dwie dniach narczy się wy bornie szyć na niej i wyra- 
biać różna piękne rubótki 
że zrobić dobre pieniądze i dopomóda mężowi w jage 
á ciężkiej pracy na utrzyma siebie i rodziny gwoiej. 
MASZYNA No. 60, ważąca 110 funtów kosztnja 
MASZYNA No. 38, ważąca 115 funtów kosztuja .... ...- ...- 
MASZYNA ''FAVORITE'' No. 61, ważąca 120 [untów kosztnje 
MASZYNA ''FAVOKRITE'' No. 29 kosztuje 
GABINETCWA PRZESLICZNA MASZYNA No. 34, ważąca 135 funtcw, 
PRZESLICZNA MASZYNA ''DE LUXE'' Nojg, prawzdziwa ozdoba pokoju .. .. 
] WSZYSTKIE TE MASZYNY GWARANqOwANE SĄ NA FEŁNYCH LAT 10. 
Proszę je zamawiać n polskiej i odpowie gzialnej firmy polakiej, której zarządcą jest 


ADRESOWAC NALEZY: EAGLE BUPPLY?1.0U8E, 3361 N. 40th Ave. Chicago, OL 


Philadelphia, Pa. 


DOSKONALEGO 


gospodyni polskiej, 
z jednej 
gospodyni, która 
gây ją kupi, w paru zale- 


kobiece, z czego nawet mo- 


-23 DOŁ.— SZYFKARTA do STAREGO KRAJU 23 DOL.=_ 


Do Hamburga 
Do Bremen 


na 25 kwietnia, 


ko 8 


$25 SZYFKARTA. 


26 DOL. 


dydat jest nieznany i nie przed-| 


stawi odpowiednich 
przepada przy egzaminie. 

Gdyby po tej próbie chciał po- 
zostać w mieście, grozi mu pewna 
śmierć głodowa, bo pracy nigdzie 
nie znajdzie. 

W rokn 1909 naliczono 5 tysię- 
ey robotników, którzy musieli o- 
puścić San Francisco z powodu 
złego egzaminu. 

'[o jeszcze nie wszystko o na- 
szym tyranie -- niechce on. aby 
armia wysługiwała się obcym 
sztandarom, nakazał przeto, aby 
na calym obszarze San Francisca 
używano jedynie takich materya- 
łów do budowy, które noszą pie- 
częć kaneelarvi Mac Carthy ego. 

Jeden z tutejszych obywateli 
budował wspanialy gmach o 15 
piętrach. 

Poslugiwal się jedynie robotni- 
kami związkowymi i najsumien- 
niej stosował się do cennika. 

Naraz pewnego poranku, rusz- 
towuanie puste, żaden murarz nie 
stawił sie do pracv. 

Co sie stać mogło? 

Obywatel spieszy do pałacu 
królewskiego” i uzyskuje audy- 
encyę u Mae Carthego. z 

Za co? Za jakie winy zabraliśeie 
mi z budowy rohotników? 

Ponieważ — mówi z nainaszcze- 
niem tyran — sprowadziłeś pan 
piece z fabryk frapeuskich, do 
domów zań, które budujemy, nie 
moga być yżyte inne materyały, 
jak tylko pochodzące z Kalitor- 
nii. 

Przeto ma pan do wyboru 
albo przyjąć piece. które my po- 
stawimy — alho dom pański ni- 
gdy nie bedzie zbudowary. 


Zatem zgoda — przyjmuję wa- 
sze piece, tylko przyślijeie mi ro- 
hotników. 

Na tem nie koniec — wyrzekł 
król — nie tak nośpiesznie, Na 
ziemi amerykańskiej piece te zo- 
stać nie mogą, chociażby pan z 
nich weale nie robił użytku. 


gwarancyj,| 


na 6 ina 20 Czerwca i na 4 Lipca 


PRACIA! Oszczędzajcie pieniądze! Ternz złe czasy, strajki I bez Ig 
robocia! Gdy macie jechać do kruju. to nie płućcie więcej 
dol. za Azyfkartę i TYLE MY żądamy! Tu dość 
na 9 lub na 23 majal 
jut wtedy fajt kompaniczny! Szyfy ekspresowe, jazda pewnie bliz- 
dnil Korzystajcie! Osobne pokoje! 
wygody! Slijcie zadatek 3 dol. lub piszcie zaraz 
Niespodzianki w drogę! Spieszciel Spróbujcie napisać! 


SEYFKARTA z KRAJU do AMERYKI 
ADRES: AMERICA EUROPE CO. 2 CARLISLE ST. NEW YORK. 


Do Kotlerdamme 
Do Antwerpen 


jak 21 | 
Jedźcie prrez nas | 
wtedy wycicciki do kra- 


Domowy wikt! Wielkie 
po informacyel 


26 DOL. 


Numer telefunu: 2488 RECTOR 


Proszę wiec udać się na stacyę 
kclejową i odesłać je z powrotem 
do Francvi. 

Jak długo nie bede mia! poświa- 


dczenia z kolei. że piece zostały | m. 


wysłarfe z powrotem do Europy. 
tak długo żaden robotnik nie zja- 
wi się na rusztowaniu. 

Nie bylo do wyboru; obywatel 
zmuszony był udać się ra stacyę 
i wykazać się poświadczemem, że 
piece wróciły z powrotem do 
Francyi. 

W ten sposób w ł5 pietrowym 
gmachu od dachu aż do piwnie — 
nie było ani jednego  uwoździa. 
któryby pochodził z cudzoziem 
skiej fabryki. 

Zauważyć należy, że między re- 
publika francuska a Stanami Zj. 
istnieje umowa celna. zatwierdzo- 
na przez oba parlamenty w Wa- 
shinetonie i w Paryżu. 

Lecz Mac Carthy jest mocniej- 
szy od senatów i od dyplomatycz- 
nych układów 

Takiego to, my dear sir, mamy 
tyrana w San Francisco. 

Believe me yours ete. John 
Athan. 


Żydowski uniwersytet w 
Jerozolimie. 


Docent angielskiego uniwersy- 
tetu w Cambridge, Izrael Abra- 
hams i kijowski bogacz Rabiner- 
son, przystępują do założenia ży- 
dowskiej wszechnicy w Jerozo- 
limie. Izrael Abrahams motywu- 
je w pismach angielskich potrze- 
bę w ten sposób: Nauka żydowska 
jest dziś zupełnie zdezorganizo- 
waną. Wielu jest żydowskich u- 
czonych, lecz prace ich nie są 
skierowano do ściśle określonego 
'eelu i nie sa odpowiednio uporząd- 
kowane. Skądinąd jest ogromny 
brak wyższych 


' 
íl 


naukowych za- W Cambridge... byle je uzupełnił 
kładów dla żydowskiej wiedzy. | w Jerozolimie, 


MASZYNY DO PISANIA ré- 
trego wyrobu mniej anłżeli zi 
połowę ceny. Piszcie po cen- 
nik załączając marki na prac- 
sylkee. "POLONIA TYPEWRI-- 
1139 Milwaukee Ave. Chicago, 


TER OO. P. 


Wyrabiame przez F. Ad. Richter & Ce. 
74—80 Waskingian St. New York City. 


j 


Są tylko zawodowe szkoly dla ra- 
binów i nauczycieli. W Anglii np. 
niema ani jednego zakładu żydow- 
skiego. w którym zwykły student 
mógłby słuchać systematycznych 
a nowożytnie przedstawionych 
wykładów żydowskieh dziejów i li- 
teratury. Trzeba więc założyć ży- 
dowski uniwersytet, któryby roz- 
prószoenych żydowskich uczonych 
skupii. żydowska wiedzę krzewił i 
kształcił młodzież w zawodach. 

Najlepszym środkiem dla niego 
jest Jerozolima. A któryż żyd — 
zapytuje p. Abrahams — nie po- 
kwapi się do niej właśnie po wie- 
dzę? Może zresztą ukończyć naj- 
przód studya w Berlinie, Wiednzu, 


d 
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PRENUMERATA KOCZNA: 
T Stanach Zjednoczonych 

Europie, Ameryca Środkowej i Pohla 2, 
Anatralit i Kanadzie $3.10 


POSZUKIWANIA krewnych i anajomych zik 
wynoezące jednego cala druku na feden 
M) centów, naatąpnie połonę cen 
WANIA na ja raz jak i naze- 
o založeniu jakiego przeslniębiorstwa 
dia abunentbw R pistnych, bezpła- 


PIENIADZE należy przesyłać przez Money 


o Order, Esprase lub w liście registruwa- 


nym. Kwoty niższe od dolara mozna prze- 
ayé w znaczkach pocztowych. 


kękopisów nie zerat Imy. 
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1163 Milwnukce Ave., 
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"POWRÓT DO POLSKI. 

_ Ktokolwiek nosiłby się z myślą 
jowrotn do Kraju, a pragnąłby 
asięgnąć informacyi co do stosun- 


ię w mieście, celem prowadzenia 
iandlu, lub przemysłu, niech 


wraca się z zupełnem zaufaniem | 


s ogólno polskich instytucyi e- 


mioracyjnych, względnie do reda- į 


kovi ich pism urzędowych: 

i. "Wychodźca Polski'' Ery- 
wańska 2, Warszawa, Russian-Po- 
so, 

2. “Polski Przegląd Emiatyh 
ny , Radziwitłowska 21, Kraków, 
Austrian-Poland. 

Wszelkie informacye z pierw-. 
szej ręki, zasługują na zupełną | 
wierogodność. 


Kalendarzyk Tygodniowy. 
CZERWIEC. 
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Chicago, m. | 


kupna ziemi, lub osiedlenia | 


Ważny krok naprzód. 


[Artykuł Biura Prasowego Tow. 
lateratów i Dz.] 

Na drodze ciągłego rozwoju 
społeczeństwa polskiego w Ame- 
ryce, ważnym krokiem naprzócł, 
jest nstanowienie "Kasy bratniej 
pomocy' przy akademickiem to- 


| 


warzystwie ` Polonia” w Ann Ar- 
| bor, Mich. 
e) Przy uniwersytecie amerykań- 


skiem w tem mieście ogniskuje się 
zwolna prawdziwy kwiat młodzie- 
| ży polskiej z różnych stron Ame- 
ryki Północnej. a dzięki usiłowa- 
| niom kilku prawdziwie dzielnych 
jednostek. można mieć nadzieję, 
że uczelnia ta na czas dłuższy za- 
stepować nam może własuy nni- 
| wersytet polski. przyjmujące mło- 
dzież polską z wszystkich naszych 
wyższych zakładów naukowych 
dla ukończenie nanki. 

Już dziś akalemicy  polsey w 
Anu Arbor w liczbie dwudziestu 
zorganizowani ë w 
"Polonia", pomagaja sobie wza- 
jemnie w uzupełnieniu studyów | 
sw yeh Dray zaznajamianiu się 4 0-| 
wocami kultury polskiej. A zdyj 
liczha studentów się zwiększy, ła-| 
two będzie nawet o urzędow;: ka-| 
| tedre polskiej Kteratury i histo-| 
tyi. 

Ten fakt skupiania sie akade- 
mików polskich przy jednej uczel- 
ni i w jednem gronie, ma dla spo- 
łeczeństwa polskiego wielkie zna- 
czenie i nietylko uznać go należy 
za ważny krok naprzó:l. ale pò- 
trzeba także wedlug sił i kto tylko 
może pomódz tym, którzy się na 
niewa zdobyli. 

Właśnie w dobie obecnej ** Ko- 
i mitet agitacyjny z łona pomie- 
nionego towarzystwa zwraca się 
do reprezentantów spoleczeństwa 
polskiego w Ameryce o czynną 
pomor w tem przedsiewzieciu, 
którem jest stworzenie i ntrwale- 
nie w Ann Arbor środowiska nau- 
kowego dla młodzieży polsko-ame- 
rykańskiej. prawnącej wyższe po- 
hierać studya. 

Założyciele Towarzystwa. zna- 
jae dokładnie położenie finanso- 
we przeeietnego studenta polskie- 
go, zrozumieli, że cel ten da się 
zreulizować jedynie wówczas, kie- 
dy zorganizowane przez nich kół- 
| ko zdolne bedzie z własnych zaso- 
| bów udzielać pomoey finansowej 

swoim członkom, w tym też celu 


| 


=e | ZOTYAMIŻOWANO “Kase Bratniej 
Ukóewo. IM. dnia 13. Czerwin 1912. Pomocy” a na posiedzeniu, dnia 
FZZ | 1,0 kwietnia br. uchwałono je- 
SPROSTOWANIE. | dnogłośnie przelać sumę $150 do- 
W korespondeneyi p. J. Koi 
rzeńskiewo z Natrona, Pa., pomie-; 


anej w poprzednim numerze, 


w uszepie gdzie była mowa o pię-l' 


wapi kościele, 
watan jest ks. Ostaszewski, zakra- 
dla się pomyłka zamiast z żółtej 


erztv. powiedziano z użytej, co ni-| 


Uiejszeni prostujemy. 


Uwagi Redakcyi. 


"Dziennik Chicagóski”” w tygo- 
dnin minionym nie doniósł o zor- 
samizowaniu się. żadnego nowego 
kiubw amerykanów polskiego po- 
ceiodzenia, ani też nie ogłaszał ža- 


nej ich zabawy. 


Na całym świecie nie żartem za- 
nosi się nA rozmaite wojny. Wy- 

przeczytać dzisiejsze wia- 
Aj 4 Gaz. Polsk. na pierwszej 
na drugiej stronie, aby się o tem 
przekonać. Kto wie, czy rozmai- 
te prze powiednie odnoszące się R 


Iri roku sie nie ziszezi. 
. |) a 


* 
£] 
D 


Nas Polaków w pierwszej linii 
esuje przedewszystkiem zao- 
nianie się stosunków pomiędzy A- 
ustryvą i Rosyą. Od przeszło stu 
Pat napróżna czekamy na taką o- 

ve by się zabores ojczyzny na- 
èj cheieli pocznbić, zawsze w na- 
iei, że będzie to najodpowied- 
jsza chwila dla odzyskania wol- 


Ashtnie wiadomości z Europy 
zdają się chwile taką zapowiadać 
ua seryo. Podróżni, którzy przy- 
waja z Rosyi opowiadają zgod- 
e obeenie ua zachodniej gra- 
f Ey roRy jakiej odbywa się wielkie 
»rzesuwanie wojsk. MY gube arniach 
Czernichowskiej. 


_Mińsx j. Połtawskiej. Kijowskiej. 


Podolskiej t Wołyńskiej ilość woj- 
ska wszędzie znaczniej powiekszo- 

a. Regularna 
rkuje skutkiem nadmiernego 


j graniey południowo-za- 
chodniej. tem wiecej garnizonów, 
k iż sieć tych ostatnich nabie- 
dałkowitego wvzladn wojenne-: 

Nawet ludność 


0. 


emi zarządzeniami. 
>) s e 


w którym probo-; 


komumikacya ; 


wojskowych, | 


e rosyjska jest | 
zaniepokojona temi nadzwyczaj-| jej miejsce tylko w szeregach An- | 


| "Wyraźną zapowiedzią wojny a- 
(wa prawdziwa armia szpiegów. 
jktórą Rosyva załewa Galieyę. W 
į tygodniu minionym doniesiono 
| świeżo do Ameryki telegraficznie 
| 4 Krakowa o odkryciu tamże całej 
| organizaeri szpiegowskiej, w biu- 
| rze której znaleziono kompromitu- 
| jące korespondencye z general- 
nym sztabem rosyjskim. Znale- 
ziono też podobno dowody, że hiu- 
ro to rozdało pół miliona rubli po- 
między kolejarzy galicyjskich aby 
sobie zapewnie ich usługi w razie 
potrzeby. 
e 


Nie można wcale się dziwić, że 
wobec takich objawów i tak wyra- 
źnych zapowiedzi zbliżającej się 
dziejowej. serca 
młodzieży polskiej biją przyspie- 
szon*m tętnem i — rodzą się na- 
dzieje rychlej wałki orężnej za — 
pi łolskę! 


wielkiej burzy 


Nie wega najmniejszej wątpliwo- 


sei, że także Austrva urzędowa 


D Boa doklada starań, aby je roz- 


budzać, a może po ciehu przygo- 
towuje nawet jakąś organizacyę 
aby w przyszłych zapasueh mieć 
(sprzymierzeńca w rozbudzonym 
| polskim narodzie. Rozpaczać z te- 
ko powodu nie mamy potrzeby. 
Może to wprawdzie drażnić nasze 
poczucie narodowej duny. że nie 
| sami, z własnego popedu i postano- 
wienia stanowić będziemy o $0- 
bie ale — w chwili stanowczej nie- 
wątpliwie cały naród podda się te- 
mu prądowi, bo wie, że Austryi ni- 
gdy nie potrzebuje się obawiać i w 
najbliższej przyszłości tyłko w 
związku z jego potęga może eos t- 
zySkać dla siebie. 


d a e a 
. 


W razie wojny z Rosya. Polacy 


| 


towarzystwie! 


| 


larów z funduszu stałego do no-! 
wo vstanowioncj kasy pożyczko- 
wej. a zarazem postanowiono Ti- 
dać się do społeczeństwa naszezo. | 
wzgłednie do jego duchownej ij 
świeękiej inteligeneyi i towa- 
rzystw. z gorącą prośbą o łaskawe! 
wsparcie pieniężne w  nowem 
przedsięwzięciu. 

Kasa ta. funkeyvonować ma nal 
wzór znanych ogólnie w Europie| 
kas studenckich z tą różnicą, Że 
fundusz pożyczkowy pozostawać | 
ma pod bezpośrednią kontrolu 
prof. Zwierzchowskiego. inicyato- 
ra i kuratora Towarzystwa. 

Wszelkie, nawet najdrobniejsze 
datki nadsyłać należy na ręce | 
prof. St. Zwierzehowskiego 1304) 
(ieddes ave. Ann Arbor, Mich. 

>= l 

Zarząd Tow. Lit. i Dzienikarzy 

Ameryce półn., uznająć  usiło-| 
wania tow, * Polonia” w Ann Ar-| 
bor. Mich., za godne poparcia, u- 
chwalił powiadomić o nich społe- | 
czeństwe polskie artykułem okrę-| 
żuym we wszystkich pismach wf 
tow. tem reprezentowanych i tą 
saina drogą na lamach wszystkich 


fiary na ten eel powyższy składa- 


| ne. 


tych pism kwitować wszelkie ky 
f 
| 
f 


W myśl tej nchwały podajemy 


| poniżej pierwsza liste ofiarodaw | 


j 
| 


ustryacko-rosvjskiej jest jeszcze 0- | nie możemy podzielis 


eń NK = | 


LISTA OFIARODAWCÓW Nr. I 
Na Kasę Bratniej Pomocy pizy| 
Tow. ''Polonia' w Ann Arbor, 
Michigan. l 


Od studentów Seminaryum Pal-| 
skiego, Orchard Lake. Mich.. 
brał prot. Ignacy Machnikowski| 

5.50 

Od studentów $eninaryum | 

Polskiego zebrał prof Ignacy i 


Machnikowski 445 
Ob. Buchholz WŁ Detroit 5.00 
Ob. Główezewski A. Detroit 5.00 
Adw Kościnski A. BALU 
Adw. Kożściński b. 5.00) 
br. Koneczny 3.00 | 
Adw. Kowalski Leonard 2.00] 
Dr. C. Łazowski 5.00 
Ob. Franeiszek Melin 10.00 
Ob. Nowielski IL. 2.001 
Ob Sowinski J. 1000 
Ob. Sosnowski J. RB. 5,%) 
Ob. Szmigieł W. 10.00 

RAZEM $51.3 


Wszelkie datki nadsyłać należy 
na ręce prof. St. Źwierzchowskie- 
go 1304 Geddes ave. Ann Arbor. 
Mich. 


przytoczonych, 
oburzenia 
** Dziennika Związkowego ” prze- 


7 rueyi wyżej 


|eiwko nowemu stronnictwu orga- 


p 


ia Nowe 


, bie około stu tysięcy wystąpić mu- j 


szą do walki, a ponieważ poczueie 
| narodowe w ludzie 


| którzy znajda sie po stronie prze- 
eiwnej, korzystać beda z każdej o- 
| kazyi, aby uie rozlewać krwi bra- 
tniej. W razie wojny. cała Pol- 
ska w jednej ehwili zrozumie. że 


stryaków. 
= 


polskim jesto 
już dość silne obecnie, więć i ci.. 


w Galicyi, bez wszystkiego w licz. | SKiEKO. z 


nizującemu się w Galieyi pod na-' 
zwą stronnictwa Pracy Narodowej 
za to tylko, że w swoich postnla- 
tach zaznaczyło lojalność w obec 
państwa austryackiego, Czasy idą 
takie, że może cała Polska uzna za 
wskazane połączyć sie z Austrya. u 
nikt jej uni lokajstwa, ani służal-- 
stwa i uniżności nie zarzuci, bo to! 
hędzie interes polityczny narodu.) 
Kto wie, czy to nowe obeenie pow-| 
stające stronnietwo, nie zapowia- 
da właśnie tego faktu dziejowego. 
więc należy nam zachować się 


przynajmniej w rezerwie i — nie 
potępiać, 
. . * 


Nowo organizujące się stronni-| 
etwo nie zapomina też o Polakach 
w Ameryce. W jednym z pun-! 
któw programu powiada: 

“Uważając kolonie polskie w 
Ameryce za czwartą dzielnicę 
Polski. postara sie stronnictwo o 
wejście z naszymi tam rodakami 
w stosunki możliwie najkejślejsze, 
będzie się wszelkimi siłami przy- | 
czyniało do tego, aby ich świado- 
mość narodowa podnzymauć, nale 
ży bowiem widzieć w nich niezbę-- 
duyen współpracowników na rzecz 
Polski przyszłości. 


14 + kd 


4 . A n .. n j 
“Dziennik Związkowy ””, który w. 


imieniu calego wychodźtwa te'do- 
hre chęci stronnietwa od razu i bez 
zastanowienia odrzucił, postąpił 
w naszem paoui bardzo nie 
roztropnie, bo —— jak powiedzieli- 
śmy. nie wiemy dnia ani godziny. 
stronnictwo, nie bez racyi 
chyba wypowiada się z sympatyą 
dla interesów państwa austrya- 


Ld a 


Polacy w Ametvec. gdy wielka: 
godzina na zegarze cziejów naro- 
du naszego wybije, zie pozostaną | 
chyba obojętni i nie ogranicza 
sie pa samem wypowiadaniu 
swych sympatyi. Obecnie jednak. 
kiedy sytuacya jest bardzo jesz-| 
eze niejasna. a my z oddalenia 
mniej bodaj wiedzieć o niej może- | 
my. niż bracia w Polsce. wstrzy- 
majmy się ua razie z wypowiada- 


ME 9" 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


j brą stronę że często porusza kwe- 


ilość 


| agentów. 


| wiedzmy to sobie panie Klimowicz 
otwarcie, ci nowi, przez długi czas 
| weal- 
"cznej, 


niem sadów o tem, co oni tam 
przedsiębiora i czynić uważaja za 
odpowiedne. 


a . 4 
Co inni piszą. 
a 
Pan Paweł Klimowicz, który jak 
sam stwierdza stoi zupełnie odoso- 
bniony w poglądach na nasze po- 
trzeby społeczne i 2 programem w; 
celu ich zaspakajania, ima te dv- 


stye bardzo żywotne, dosturczająe 
sposobności do ieh różnostronne- |- 
go rozpatrywanii. 

W ostatnim numerze jako o 
“niezmiernie ważnej sprawie ” 
rozpisał się znowu bardzo obszer- | 
"znalezieniu śŚrodkow  po-| 
prawy bytu Polonii ~“ amerykań- 
skiej”. zupełnie słusznie twier- 
dząc że niema od niej ważniejszej: 

Ta jest tak ważna. że dla! 
rozstrzygnięcia jej nawet życie 
swoje poświęcić by* warto, a| 
eóż dopiero wdać się w polemi-| 
ky z bratem dziennikarzem? 

Zatem — polemizujmy, dła do 


me o 


bra trzech milionów Polaków | 
amerykańskich. j 

W jaki sposób byt tych 
trzech milionów lidzi popra- 
wić? l 

Fan Barć powiada: ** Pod- 
nieśmy nasz lud. złączny pu 
niech poczuje swa sile, niech 
pozna wartość oświaty. Nie po- 


zwólmy mu iść luzem. jednocz- 
my go, zakładajmy nowe gru- 
py Zjednoczenia ” 

Ja w artykule " 
ko” powiedziałem : 
my lud. W jaki sposób? W bar- 
dzo prosty: niech każdy z nas 
podniesie samego siebie”, | 

Kwestya więc jasna. Mój ad-| 
wersarz jedyny sposóh podnie= | i 
sienia Polaków w Amervee wi-j 
dzi w łączności, ja zaś — w wy- 
siłkach osobistych. 


Mierz wyso- 
* Podnieś- 


Po stronie mojego adwersa- 
rza pana Bareia stoi cały le-| 
giou ludzi: wszysty redaktorzy | 
gazet. wszyscy  prowodyrowie | 
ludu. zarówno duehowni jak! 
świecey od samego poczatku | 
istnienia Polonii w Ameryce, al 
zatem od lat już blisko pięć- 
dziesięciu, powtarzają w kółko 
tax samo jak p. Baré jedno i to 
samo: "Łączmy się, bo siła jest 
w łaczności””. | 

Ja znów, z moja receptą U- 
zdrowienia społeczeństwa dro- 
ga wysiłków osobistych. stoję 
bodaj że sam jeden... Od lat 
paru głosze te zasady, które 
głosić nakazuje mi obowiązek. i 
speśstrzegam, że nigdzie wśród 
przywódców nie znajdują one 
odgłosu. Nie powtarza ich żad- 
na inna gazeta, nie powtarzają 
nasi na zebraniach pu- 
blicznych... Słowem — mil- 
czy o nich cała nasza inteligen- 
cya. * Rolnik” i Gwiazda Po- 
larna” są dotychezas jedyne- 
mi głosicielkami zasady »aino- 
pomoey, polegania na siłach 
własnych — i nie znajdują na- 
śladowezyń. Doprawdy, nie 
dziw hyłoby weale, gdybym do- 
znul zniechęcenia. Ale nie do- 
znaję. Dlaczego? Bo nie szło mi 
nigdy o inteligencyę t nie dla 
niaj pisałem swoje artykuly, 
tylko dla ogółu czytelników. A 
liczba czytelników '"Rolnika"" 
i “Gwiazdy” ciągle rośnie, i 
szybko rośnie, To mnie upoważ- 
nia do przypuszczenia. że pra- 
ca *' Rolnika'' Gwiazdy”, 
dwóch gazet siostrzanych, tak 


mówey 


obojętnie traktowanych przez 
inteligencyę, nie idzie bynaj- 


mniej na marne, lecz owszem 
znajduje uznanie tam. gdzie po- 
winna: wśród ludu. To mi do- 
daje otuchy i to wystarczy. 
Przedewszystkien naszem zda- 
niem myli się pan Klimowiez x0- 
bie i długim swoim artykułom 


| przypisując wzrastanie liczby czy- 


telników. Zyskuje ich, może nawet | 
więcej “Gazeta Polska”, redaktor | 
jej jednak święcie jest przekona-| 
jny. że w powiększaniu eyrkulacyi 
| największa rolę. w naszych sto- 
sunkach, grają rozmiary pisma, | 
: układ wiadomości i spreży- | 
administracyi, oraz biezba 
Gazeta Polska ma ich 

eok blisko 300 i zasługę w po- 
większaniu eurkulacvi redakeya w 
| 

| 

| 

nie ezytują i sprawy spole- | 
nawet w tak uproszczonej | 
formie. jak ją pan przedstawia 
i przez "podniesienie samego sie- 
bie“ nie pojmują i pojąć nie mo-| 
ca. | 
Jeżeli pan Klimowicz ze swoim | 


znpelności im odstąpić gotowa 
programem "podnoszenia SA 


stości 


po: 


Bo — artykułów naszych, 
z osobna”” stoi zupelnie adosolmio- 
ny. to dzieje się to wyłacznie dla | 
tego. że każdy z redaktorów wie 
o tem iż na uspołecznienie ogrom- 
nych mas zupełnie cieranego na- 


| 
| 


i jedni z parafia, drudzy z organiza: | 


szego ludu, składać się musi nie- 
słycnanie więcej czynników. niż 
czytanie choćby nawet najlepsze 
go pisma. a najważniejszą rolę w 
tym procesie odgrywa przynależ- 


| 
i 
| 
| 
| 
| 
ność do organizacyi i czynny u | 


dział w życin towarzyskiem. 
rq" ną 5 . ł 
Tu właśnie leży ta przyczyna 


dlaczego wszysey i jednozgodnie | 
nawoinjemy lud nasz do łączności, 
eva Związku inni Zjednoczenia, a! 
jeszeze inni Sokolstwa itd, 

pan  Klimowiez. że 


Kpi sobie | 

‘jest to tylko rozgwar wiecznych | 
kłótni pomięszany z odgłosem w iad 
kuistyeh nawoływań do jednośei™.] 
ule my mu powiemy. že to jest, 
właśnie pierwsza i kardynałna 
podstawa naszego bytu. Wszystkie) 


| te organizacye spelniaja w swoim 


zakresie ezęść swojego zadania ku 
pożytkowi calego ogółu, a pierw-| 
szem zadaniem prasy jest pomagać 


hm w tych usiłowaniach. 


Tak też pracę spoleczna pojmu- 
je dziś eały Świat  eywilizowana, 
opierając ją wszędzie na życiu w 
gromadzie. 

Więc powtarzamy: Pierwszym o- 
bowiazkiem społecznym każdego 
Polaka jest należenie do jakiegoś 
jednego lub kilku towarzystw. a 
pierwszymi obowiązkiem prasy jest | 
ustawiczne ceznwarie. aby towa- 
rzystwa te i organizacye spełniały 
należycie swój obowiązek i 
dla których je założono. 

Już dziś niebyłoby śladu po Po- 
lukach w Ameryce, gdyby pierwsi 
osadnicy, zamiast organizowania 
paralii i towarzystw. trzymali sie 


programu Klimowieza i każdy 

mysli o podniesieniu samego 

siebie ` i 
s | ` 

W ostatnich numerach tiładel- 


| fijskiego © Patryoty zauważyli. 
| śmy kilka artykułów, podpisanyeh 
| nazwiskiem Stefana Hoffmana, 
zdradzających duże wyrobienie pi- 
sarskie a także znajomość naszych 
potrzeb społecznych. Konsłatuje- 
my to z przyjemnością, gdyż “` Pa- 
tryota' od wielu lut należał do 
pism t. zw. martwych, Żyjących 
wyłącznie przedrukh m. 

Ogromnie wspomniany autor 
| trafil nam do przekonania artyku- 
łem o *'rozpaście krasomówezej 
w którym miedzy iunemi tuk się 
wyraża o częstych u nas mowach 
ohchodowych: 

„.Plwccinani  obryzgtuja 
pamieć ojeów naszyek i zawo-j 
dzą utyskiwania, że Polski nie 
stworzyli monarehicznej.  des- 
potycznej. demokratycznej czy 
ludowej. kramarskiej czy mili-| 
tarnej względnie takiej. takiej- 
by chciało ich widzimisie. Nie 
rozumieją. i nie rozumią w swo- 
jem zaśŚlepieniu, że Polska zu- 
pelnie inaczej się rozwijała od 
innyeh narodów i nie ocenią ni- 
gdy ani oryginalności form na- | 
szych dziejowych, ani humani- | 
tarności zasad, na których się | 
opierała, ani enotliwego chrze- | 


s 


ścijańskiego charakteru jej 
działania. 
I zdaje się, że w słucha- 


czach zamiast budzić miłość OJ- 

czyzny, budzą do niej chód, 
robią nieczułymi na los ojczy- | 
zny. odwracają w nich serca od: 
Polski. 

Młodzież polska na wychodź- 
twie, eo albo Polski nidy nie 
widziała lub patrzała na nia o-- 
kiem dziecka, obojętnieje zmpet-| 
nie dla swego pochodzenia, lg- 
czenie, skupianie się w silny o-i 
bóz narodowy nazywa utopią, | 
mrzonką, jasne chwile poświę- 
ceń i ofiarności w walkach o 
niepodległość brakiem rozumu 
politycznego, stroni od towa- 
rzystw polskich. skupia się w! 
obcyeh, prusaczy się lub ame- | 
rykanizuje i mierzwi świat pod) 
przemoe kapitałów oheych. | 

Pomagają im tem dziele 
niszczenia  Własnego narodu | 
* politykierzy”” mniejszego po- 
kroju. ci, co o niczem więcej 
nie umieją mówić jak tylko o. 
tem, jak to lud poa szmelin) 
mial Źle. L słyszysz ciągle w) 
kółko powtarzanie o tych snop-| 
kaeh, na których młócono ehło- | 
pa. Rzucili to twierdzenie tru- 
cizne w naród nasz wrogowie 
nasi, siejbu się przyjęła i plon| 
dziś siewcy zbierają znakomity. | 
Snopek, na którym bito ehłopu. | 
to nieprzeparta zuporar która | 
nie dozwalała porozumienia się, 
pogodzenia owych dwóch 
warstw narodu naszego. Nie 
chcą już dzisiaj wiedzieć. że 
do końca prawie 15 wieku 
kimiotek nigdzie nie był wolny, 
Że wszędzie byl własnością pa- 
na, nie ehe} wiedzieć, że w 
Niemczech z powcdu znęcania 
się nad ludem roboczym bunty 
chłopskie wybuchały, które u- 
śmierzane w głębokich poto-} 


kach krwi, nie chcą wiedzieć. | 


że we Franevi znęcanie i wyzy- 
skiwanie ludu wiejskiego. wy- 


| da srebrny jubileusz zułożcnia pol- 


| Jawovski, który stara się podnieś: 


| wie nad tem pracuje. 


| też nie 


ciskanie podatków na kosztow-} nie byłaby wáwezas tak strasz- 


ne zachcianki królewskie, a na ta Polska **snopkochłopobij- 
Jeszeze kosztowniejsze ich na; na”. Cóż to ich może kas 
lożnięe, wywołały wielką rewo-| dzić, że szliichta polska pier- 


lucyę w której głowy szlachty 
franenskiej tańsze były od głów | 
kapusty. Nie chen wiedzieć, 

| 


wsza w Europie obdarzyła ello- 
pu polskiego wzgłędnemi wol- 
nościami, cóż ich to może obeho- 
dzić, że wtóry Piast polski, Ko- 
Ściuszko, lud polski powołał do 
wojska i obdarzył wolnością, 
zamieniając w czyn konstytu- 
cyę 3 maja, czego Polska nczv- 
nić nie zdolala, cóż ich to ob- 
chodzi. że pod Racławicami 
Maciejowicami. ua walach Pra- 
gi i Warszawy szlachcie polski 
razem z chłopem polskim jedno 
serce, jeden mundur i jeasą 
broń nosili i różnicę stanowa 
krwią swą zacierali. 


jaki sposób panowie pruscy ob- 
chodzili się z ludem, jak im 
brzuchy na polowaniach rozei- 
nali, by sobie w ieh wnętrzno- 
ściach nogi ogrzać, jak margra- 
biowie hescy własnych podda- 
nych jak bydło na rzeź sprzeda- 
wali na pastwę armatnią do 
Ameryki. nie chcą wiedzieć jak 
podstępem Fryderyk Wilhelm 
It pruski wykradał  wyrosłą 
młodzież przemocą w Żołnier 
jak wjazdy jego do Berlina sze- 
regi nagich dziewezyn poprze- 
dzać musiały, jak wreszcie Fry- 


Biedni, zaślepieni! 


deryk M 7000 dziewczyn pol- «Nie czuja nawet. że działają 
skich wykradł z domów rodzi: na szkodę własnemu narodowi 
cielskich każda z wieprzem że wysługują sie wrogowi. a 


przecież nie ulega wątpliwości. 
że dopomagają mu pastwić się 
nał nami. że młodym pokole- 
niom odbieraja szacunek. dobre 
imię i wspomnienie dla tych. 
“eo szli niestety z gol} pięścia 
na bagnety”. a zn calą swa za- 
plate “mieli w sereach prz 


pierzyną i 200 talarami i prze- 
mocą pożenił z chłopami pomor- 
skimi, których języka nawet 
nie rozumiały. O tem wszyst. 
kiem nie cheą wiedzieć ei poli 
tykierzy dzisiejsi, bo przecież 
zmalałaby wina szlachty pol- 
skiej, że chłopów za poddanych 
swych na równi Z Arani 


nanie, że Ojczyzna zmartwych- 


ówczesnymi narodzmi uważała. wstanie t 


Korespondencye i Głosy Czytelników | 


Dnia 18 kwietnia br. odwiedziła 
niżej podpisanego siostra wraz z 
eórką 7 Buffalo, N. Y. Nadmienić 
mi tu wypada, że 40 iat się nie wi- 
dzieliśmy. Wyjeskuia do Amery- 
ki gdy ja miałem lat Tl-eie. To też 
mogą czytelnicy zrozumieć co za 
serdeczne bylo przywszanie. po tak 
długieh latach rozląki, Konstan 
eya Okoniewska: tak się nażywa 


Z EVERSON, PA. 


| Korespondeneya “Gaz. Polsk, "> 


Miasteczko tylko 
dzielone od Śeottdale, Pa., zamie- 
szkałe przez różne narodowości. 
leez najwięcej Polaków i to po wig- 
kszej części starszych osadników. 
Interes polski rozwinięty jest ma- 
ło, zdyż są zaledwie 3 składy rzeź- 


rzeką prze- 


[nieze ; I erosernia, 1 hotel i salon Mmoja siostra, choć już dosyć sędzi- 
11 teatr "nickel show które Wa bo Trzletnia staruszka, nie baia 
prospcrują niezbyt dobrze, nato- Się tak dalekiej podróży z Buffalo 
miast obeonarodowey robią świe- AŻ do Bryan. Texas. byle jeno się 


tne interesa. W tym roku przypa-: £ braiem widzieć. 


A. M. Krus. 


Z LATROBE, PA. 


skiej parafii, lecz kosciół jest bar- 
dzo Liedny, dzięki złej gospodarce 
bylor prohoszeza ks. Grzechow- 
skiego. Obecnie proboszezem jest 
dzielny patryota i kaznodzieja ! 


(Korespondeneva "Gaz. Polsk. 

Bardzo ladne miasteczko w pię- 
knej ckolicy zamieszkałe przeważ- 
nie przez Słowian. Z polaków jest 
około 50 rodzin, gdzie mają kil. 
ka interesów, a niiarowicie: Wiel- 
ki hotel, “Loyal”, róg Railroad i 
| Ligunier ul, którego właścieielem 
jest ob. E. S. Czechowicz, brat su- 
A jkretarza Jeneralnego Zw. N. P, 
> ) I skład ubrań, biżuteryi i agencyę 

Parmerzy w Texas cieszą się do-| kart okrętowych i gazet prowa- 
brymi widokami na przyszly zbiórjdzony przez ob. J. Markiewicza 
korny i bawełny, które zapowiada- | pod rr. 119 Depot ul, prócz tego 
Ja się prześlicznie i ogrodawizny | jeden skład rzeźniezy, jedna bal- 
Źle. Polaków w Bryan za- |biernia i jeden zakład rymarski. 
mieszkuje 60 familii, jest to dosyć | Połacy tutejsi mało popierają swo- 
mala liczba, a to z irj przyczyny, jich gdyż pracujące w kopalniach 
że nie mamy tu polskiej parafii. sa zmuszeni wszystko kupować w 
jeno mieszaną. Jest tu większa po- | sztorach kompanieznych, leez do- 
lowa Czechów, a Poltkom się nie| brze prowadzone interesa cieszą 
zanadto podoba z tymi e ai się nawet poparciem obeonarodo- 
pobratymeami. bo co prawda, wców. Onezdaj to miasteczko na- 
się tu człowiek ani nie może w wiedziła tak gwałtowna burza i 
modlić w tak mieszanej parafii. deszez, że wiele drzew powywraca- 
(bo jeden drugiemu przeszkadzu. ło z korzeniami. Jest tu także ko- 


jak najwyżej swą poratię i gorli- 


J. P. Kobrzyński. 


Z BRYAN, TEX. 


(Korespondeneya Gaz. Polsk. 


X. PIOTRA SKARGI 


ŻYWOTY 
Swietych Pańskich 


JUZ SĄ UKOŃCZONE. 


Czytelnikom naszym donosimy, iż w tych dniach wyszla z pod prasy nowego 
wydania Księga pod tytulem: 


ŻYWOTY SWIĘTYCH PAŃSKICH, 


napisane przez X. Piotra Skargę, — z dodatkiem Sześćdziesię- 
ciu sześciu Życiorysów Świętych, wyjętych z księgi Żywoty 
Świętych ks. Stagraczyńskiego. 


DZIEŁO TO ZAWIERA WIĘCEJ ŻYCIORYSÓW ŚWIĘTYCH 
PAŃSKICH. ANIŻELI INNE WYDANE DOTĄD SA 
W POLSKIM JĘZYKU. p 


Upiększone kilkaset ślicznemi illustracyami, 6 Wes asy 
kolorowymi olejodrukami. Obejmuje kiłkanaście set stronic 
wielkiego rozmiaru. W mocnej, ozdobnej oprawie, wytłączane 


ze srebra tytuliki i marmurowe brzegi. 

Rozmiar 9x12. Waży 9 funtów. Cena $6.80 
Drukowane na pergaminie, oprawne w marokko $12 0 
skórę i wyzłacane brzegi. Cena tylko . 0 


ye 


Przesyłkę opłacamy sami. Pieniądze najlepiej przysyłać przez 
Money Order lub w Registrowanym liście, 


ADRESOWAĆ: 


W. DYNIEWICZ PUB. CO. 
1163 Milwaukee Ave. CHICAGO, ILL. 


ściół polski, leez proboszcz wyje- 
chał sobie teraz na wakacye do E- 
uropy 

J. P. Kobrzyński. 


Z ERIE, PA. 
(Korespondencya "Gaz. Polsk.) 


Kolegium ks. ks. Misyonarzy 
pod wezwaniem św. Jana Kantego 
w Erie, Pa. przyjmuje uczniów w 
wieku między 11 a 15 roku życia 
do klasy przygotowawczej i I kla- 
sy kolegialnej. Opłata roczna 
wynosi $200 prócz wyprawy. Ucz- 
niowie zgłaszać się moga listownie, 
dołączając: a. metrykę chrztu, b. 
świadectwo lekarskie, e. świade- 
ctwo moralności od swego ks. pro- 
boszcza. d. Świadectwo ostatnie 
szkolne. 

Program zakładu i bliższe wska- 
zówki wysyła się na żądanie. 

Zgłaszać się można do 1 wrze- 
nia. 

Rok szkolny rozpoczyna się 8 
września  uroczystem _ nabożeń- 
stwem. 

Wszelkie listy prosimy przesy- 
łać pod adresem: 


Rev. Vł. Konieczny 


Rector of St. John Kanty College. 
> Erie, Pa. 
|G. 261... 


Z MOUNT PLEASANT PA 
(Korespondencya *' Gaz. Polsk. ”') 


Bardzo ładne miasteczko zamie- | 
szkałe przez różne narodowości ł 
bardzo maly procent polaków w 
śródmieściu gdzie stoi polski ko- 
ściół, natomiast okolice, t. j. ko- 
palnie węgla i koksiarnie tak zwa- 
ne płejzy: są zamieszkałe przeważ- 
nie przez Polaków i to dobrych 
związkowców. Interesów żadnych 
polacy nie mają z wyjątkiem 1 ho-| 
telu z salonem » i nowopowstałej 
piekarni ob. Sobieraj. Oba te in- 
teresa sa prowadzone czysto i wzo-| 
rowo przeto też właściciele cieszą | 

- się powodzeniem. 


J. P. Kobrzyński. 


Z PHILADELPHIA, PA. 


(Korespondeneya *'Gaz, Polsk.) 


Staraniem wiel, ks. Jerzego Gło- 
wackiego. proboszcza parafii Św. | 
Jadwigi, odbył się tu Obehód Kon- 
stytucyj 3-go maja dnia 26 maja 
na sali parafialnej *2-ga i Carton 
ul. ; 

Program obchodu był następu- 
jacy: 

1. Mowa ks. J. Głowaekiego, jak 
powstała konstytucya 3-go maja. 

2. Deklamacya, Trzeci maj, Zo- 
fia Kaćwin. 

3. Deklamacya, Co to jest ojezy- 
zna, Helena Gocal. 

4. Mowa ob. P. Słomkowskiego. 
reprezentanta Ligi Polskiej. 

5. Śpiew dzieci szkolnych, 

6. Mowa wiel. ks. Franciszka. w 
której to wiel. mówca zachęcał 
słuchaczy, aby żyli w zgodzie i w 
braterskiej miłości i tylko w miło- 
ści i zgodzie możemy  dopomódz 
naszej Ojczyźnie. 

7. Mowa ka. proboszcza J. Gło- 
wackiego o wiecu protestacy jnym 
przeciw bilowi Dillinghama i Bur- 
neta. 

8. Śpiew dzieci szkolnych, płynie 
Wisła płynie. 

Cały program doskonale był wy- 
konany, zdawało się, że widzimy 
te czasy, kiedy Polska była wolną, 
potężną i wielką, po każdym wy- 
stępie dzieci szkolnych, aż się hala 
trzęsła od oklasków. Każdy słu- 
chał z natężeniem aby żadnego sło- 
wa nie stracić. Na szczególne po- 
dziękowanie zasługuje nasz ks. 
proboszcz za swoją niestrudzoną 
pracę, bo dopiero rok minął na 1 
stycznia jak polska szkoła stanę- 
ła w tejże dzielnicy a już w tak 
krótkim czasie dzieci polskie czy- 
tają i piszą czysto po polsku i na 
chórze śpiewają, a więc niech się 
przekonają ci przewrotni Polacy, 
którzy to mówili i mówią, że w 
polskiej szkole się niczego nie na- 
uczy i że połskich szkół nie po- 
trzeba w Ameryce itd. Także z 
bólem serca muszę nadmienić, iż 
tacy przewrotni polacy, czyli osta- 
tnie wyrzutki społeczeństwa pol- 
skiego stoją na czele polskich to- 
warzystw no i nie dziwota, że ta- 
kie towarzystwa się wcale nie roz- 
wijają lecz szczupleja a członkowie 
sami nie wiedzą poco i naco należą 
do towarzystwa. Bo gdyby nie ks. 
J. Głowacki. pewnie my Polacy w 
tutejszej dzielnicy byśmy nie wie- 
dzieli co to jest obchód narodo- 
wy i poco i naco są te obchody to 
nam wytłomaczą nasze dzieci z 
naszej polskiej szkoły w krótkim 
czasie i wtedy wszyscy przyzna- 

my, że polska szkoła jest lepsza 
niż publiczna. 
_ Jakób Adamczyk. 


— 


Z PO 


«TRZEBA SIĘ UCZYC, U- 
PŁYNĄŁ WIEK ZŁOTY!” 


Krasicki ''Monachomachia,”” 


Już koniec minionego wieku 
wskazywał, że wiek następny, 
wiek XX. będzie wiekiem *'usza- 
nowania pracy”. 

Co prawda, praca jako pojęcie 
zawsze doznawała poszanowania, 
a lenistwo zawsze było w pogar- 
dzie, 

Tak nakazywały względy religij- 


ne a więcej jeszcze względy spole- | 


czno praktyczne: kto nie pracuje, 
ten z natury rzeczy zjada to, co za- 
pracują inni czyłi jest pasożytem i 
wskutek tego musi hyć znienawi- 
dzonym i godnym pogardy. Lu- 
dzie jednak, oddając należny sza- 
cunek pracy, mierzyli ten szacu. 
nek nie wedle ilości, ale wedle ro- 
dzaju pracy i zazwyczaj najwięcej 
szacunku zyskiwała ta praca, któ- 
ra właściwie weale już pracą nie 
była. 

Gdyby' to ujawniało się tylko w 
stosunkach prywatnych i towarzy- 
skich, jeszczeby nie uderzało nie- 
sprawiedliwością. 

Gorszem było, że owa niespra- 
wiedłiwa miara szacunku dla' pra- 
ey ujawniła się w stosunkach poli- 
tycznych i społecznych. 

Najjaskrawszym na to dowodem 
jest i to, że nawet wtedy, gdy na- 
rody w połowie wieku minionego 
wywalczyły sobie wpływ na rządy 
państwa, przez zaprowadzenie rzą- 
dów konstytucyjnych, uszczupło- 
no systemy wyborcze *'klasowe”', 
**knryalne"" i tym podobne. 

Te i tym podobne ograniczenia 
klas pracnjących znikną niezawo- 
dnie w ciągu wieku niniejszego. 

Wszak już nietylko idealiści, a- 
gitarorowie lub pisarze spółcześni, 
ule rządy same, wszyscy mężowie 
stany, zajmują się podniesieniem 
umysłowem i materyalnem, zabez- 
pieczeniem i poprawą losu szarych 
tłumów roboczych o twardej, spra- 
cowanej dłoni. 

A gdy te tłamy szare, ten lud. 


— mówi Wyspiański w ‘“‘ Weselu”. 

Róg złoty odebrał parobezak 
polski od Wernyhory, aby zagraw- 
szy na nim, pobudził lud polski i 
wezwał go do czynu. Jaśko jednak 
nie dbał o róg złoty i zgubił go, 
a przeto lud polski nie zerwał się 
do czynu. 

Owóż ten róg złoty. to oświata, 
która wszystkim nam da moc i ro- 
zum do zajęcia w świecie przyna- 
leżnego nam stanowiska. 

Jeżeli zaś nie będziemy dbali o 
oświatę, nie zdołamy pouczyć się, 
nie staniemy na czas do czynu, 
nie zdobędziemy ani poszanowania 
dla siebie, ani potęgi politycznej. 
I zostanie nam tylka widmo rozpa- 
czy, t. j. ino sznur. 

Tak będzie, jeżeli nie posłuchamy 
wszyscy słów poety Krasickiego: 

«Trzeba się uczyć, upłynął wiek 
złoty!” z 


ROZMAITOSCI. 


“ Apasze” paryscy. 
‘t Apasze”’ paryscy interesują 
całą prasę europejską. O tej orga- 


nizacyi niebezpiecznych zbrodnia- 
rzy pisze się sążniste artykuły. Do 
niedawna jednak byli to zwykli 
złodzieje kieszonkowi i *'przyja- 
ciele” dziewczyn ulicznych, poru- 
jacy na portmonetki spóźnionych 
przechodniów i unikający staran- 
nie zatargów z policyą oraz więk- 
szych napadów. 

Znaczna część odpowiedzialno- 
ści Za to, iż zwykli złodzieje stali 
się groźnymi i niebezpiecznymi 
rozbójnikami spada na sławnego 
paryskiego reportera, 
Reporter z zumiłowania odwiedzał 
stałe jaskinie paryskich **Alfon- 
sów”, nauczył się ich Żargonu i 
nazwał ich *' Apaszami”. Nieba- 
wem Dupont zasłynał jako jedyny 
znawca tych sfer stolicy Fraucyi, 
które unikają Światła dziennego: 
jego telietony oplacano — jak to 
się mówi — na wagę złota. Alfon- 
sowie, również zaszczyceni takim 
rozgłosem,  zagustowali w nowej 


s 


lud pracujący dojdzie tam, gdzie; voli i zaczęli nazywać się ** A pasza- 
5 a 
go wszyscy mieć chcą; gdy na ka-, mi”. 


żdem polu i w każdym kierunku 


pracu codzienna, ręczna znajdzie jn: fantazyę i obok objektywnych 
należyte poszanowanie — jakże się | Opisów życia nocnego zaczął za- 


wtedy ułożą stosunki 
polityczne ? 

Powiedział kiedyś kanclerz an- 
gielski Gladstone na wiełkiem ze- 
braniu łudowem: *'lstotnie, wy 
możecie stać się naszyini panami, 
bo stanowicie  więxszość wybor- 
ców, a gdy ludność, która stanowi 
większość, pójdzie zgodnie w ja- 
kimkotwiek kierunku, klasy dotąd 
uprzywiłejowane ustąpić jej mu- 
szą.” 

Wielki ten mąż stanu, mądry 
polityk i statysta umiał jasnem o- 
kiem patrzeć w przyszłość. Dla 
tego też na tem samem zebraniu 
przestrzeguł lud przed zdobywa- 
niem i używaniem ślepej tylko po- 
tęgi większości, 


spoleczne i 


“By nie uledz — riówił — zgu- 
bnym pokusom, jakie daje potęga. 
by nie uledz jadowitym radom 
różnych fałszywych pochlebeów, 


by petęgi większości, jaką posia- | 


dacie, użyć mądrze i sprawiedli-! wolucyi. 


mieszezać i sensacyjne bajki, któ- 
re wywoływały ''dreszcze”' zgrozy 
w ezytających te “okropności” 
mieszczuchach. 

W liczbie czytelników Duponta 
byli, oczywiście, i * Apaszowie”, 
którzy od reportera nauczyli się 
wielu rzeczy, i żeby nie zadać kłu- 
mu swej krwawej reputacyi, zaczę- 
li starać dorównać się jej w rze- 
czywistości, czego dopięli rzeczy- 


becnie płód bujnej inaginacyi re- 
portera, stał się groźną rzeczywi- 
ktoświą, a Paryż najniebezpiecz- 
niejszem miastem w Europie. 


Agitacya wojskowa w 
Brazylii. 

Od r. 1910, gdy prezydentem 
Stanów Brazylijskieh został Her- 
mes da Fonsera, polityka Brazylii 
weszła w okres niebezpiecznej e- 
Armia, która przed 23 


wie, trzeba wam zdobyć większe laty wprowadziła ustrój republi- 
wykształcenie, trzeba wam się u-|kański, po jego utrwaleniu oddała 


czyć”. 


władzę w ręce cywilne, ogranicza- 


To, co angielski mąż stanu wy- |Ją€ się do roli stróża porządku i 


powiedział przy końcu wieku XIX, 
to samo powiedział nasz poeta o 
cały wiek wcześniej. 

Inne to były czasy. O zdobyciu 
potęgi politycznej dla pracujących 
szarych tłumów nikt wówczas ani 
nie pomyślał; o ruchu społecznym 
io walce z kapitalizmem nie było 
mowy; to też nie na wielkiem ze- 
braniu ladowem, ale w żartobli- 
wym, satyrycznym poemacie wy- 
powiedział ks. biskup Ignacy Kra- 
sicki te słowa: 

'"Minęły te czasy szczęśliwej pro- 


stoty, 
Trzeba się uczyć, upłynął wiek 
złoty!” 


Gdyby tenże sam poeta mógł 
dziś przemówić do nas, nie odzy- 
wałby się niezawodnie w tonie żar- 
tobliwo-satyrycznym, ale w sło- 
wach do gromu podobnych, rzekł- 
by nam: *' Minął wiek złoty, a na- 
stał wiek ncisku, biedy, wyzysku i 
płaczu. Surowy to ńauczyciel na- 
rodu; jeżeli ani ten do nauki was 
nie skłoni, to juź chyba nie ma dla 
was wyzwolenia D”? 

Ks. biskup Krasicki przemówić 
do nas nie może, ale przemówił in- 
ny poeta u progu wieku XX., któ- 
ry ma być wiekiem poszanowania 
pracy. wiekiem potęgi ludu pra- 
cującego. 

Oto poeta Stanisław Wyspiański 
daje nam obraz tego, co będzie, 
jeżeli lud nie imie się oświaty: 

*' Miałeś chlopie złoty róg, 

Miałeń chłopie czupkę z piór! 

Czapkę wicher niesie 

Rug huka po lesie, 

Został ci się ino sznur!” 


konstytucyi, teraz znowu chce 
wziąć udział czynny w walce po- 
litycznej, pod hasłem walki z oli- 
garchią, która rządzi poszczegól- 
nymi stanami. Opozyeya, prześla- 
dowana bezwzględnie przez oligar- 
chią, ogłasza wszędzie kandyda- 
tury wojskowe. Wojskowi w Bra- 
zylii mają czynne i bierne prawo 
wyborcze na urzędy publiczne. 
Ambicye są więc rozbudzone. Pier- 
wszy przykład dał minister wojny, 
generał Dantes  Barseto: złożył 
swój urząd, aby zostać gubernato- 
rem stanu Pernambuco, oddalając 
oligarchię senatora Rosa de Silva, 
która panowała tam przez dwa- 
dzieścia lat. To samo uczynił kre- 
wny prezydenta, Clodoaldo da 
Forycea, w stanie Alagory, gene- 
rał Sigucera de Menezes w Sergi- 
pe; dobijają się władzy pułkownik 
Coriolano w stanie Pianhy, putko- 
wnik Rabello w stanie Ceara, puł- 
kownik Rego Barros w Parahyba 
itd.e Te wypadki rozgrywają się 
na północy. 

Na południu najzamożniejszy i 
najkulturalniejszy stan San Paulo, 
posiadający własną dobrze wyćwi- 
ezoną armię, oświadczył, że orężem 
oprze się narzucaniu mu rządów 
partyi prezydenta, Rząd federalny 
musiał ustąpić. San Paulo jest 0- 
beenie centrem opozycyi *'eywil- 
nej” przeciwko prądowi military- 
stycznemu. Obecnie sam prezy- 
dent Fonsace i wódz stronnictwa 

konserwatywno-republikańskiego 
Pinheiro Machado, szukają zbliże- 
nia z rządem stanu San Paluo, aby 
położyć kres oligarchii military- 
stycznej która wyrosła im ponad 


Dupont 'a. | 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


jeent, sześć., co przy dość szybkiej 


KE Poste > i8 procent. Na razie nie może jesz-: 
wiścia w bardzo krótkim czasie. 0-| | as J 


głowy. Zmusili już do dymisyi 
nowego ministra wojny, Menna | 
Barreto, który chciał zostać guber- 
natorem Rio Grande, potępiają po- 
litykujących wojskowych. Klub 
wojskowy złożył petycyę kongreso- 
wi związkowemu, żądającą, aby 
oficerowie, spełniający czynności 
admiristracyjne, lub mający man- 
daty polityczne, byłi przez ten czas 
pozbawieni pensyi i awansu i zali- 
czeni do speeyalnycn kadrów. 


Wrotki motorowe. 


Z rozwoju nowożytnej techniki 
korzystają sporty w bardzo znacz- 
nej mierze, a zwłaszcza motor 
odgrywa w nich coraz większą ro- 
ię. Po rowerach, po łodziach, po 
sankach, do których z biegiem cza- 
su dostosowano użycie siły moto- 
rowej, przyszła obecnie kolej na 
jeden z najmłodszych sportów : na 
wrotki. I w ten sposób sprawdzić 
się ma poniekąd stara baśń ludo- 
wao  siedmiomilowych butach, 
gdyż obuwie zaopatrzone w tego 
rodzaju wrotki motorowe przeno- 
sić będą bardzo szybko człowieka 
bez wysiłku na znaczne odległości. 
Konstrukcya nie jest zbyt skom:; 
plikowana. Na przodzie silnie zvu- 
dowanej, wydłużonej wrotki jest 
umieszczony dwucylindrowy mo 
tor o siłe jednego konia, koło roz- 


|pędowe motom jest zarazem ko- 


łem popędowem wrotek. Zbiornik 
z benzyną znajduje się w górze 
nad motorem, karburator leży 
między obu cylindrami. Do zapa-| 
lania służy maleńka baterva ele- 
ktryczna z aparatem induxey jnym 
oba te przyrządy nosi jadący w 
torbie, przewieszonej przez plecy. 
Oczywiście ilość benzyny zawartej 
w zbiorniku jest bardzo niewiełka 
i wynosi mniej więcej tylko 100 


jeździe może wystarczyć na prze- 
ciąg około kwadransa. Następnie 
trzeba zbiornik napełniać na nowo 


| z większego zbiornika, który jadą- 


ey ma również przewieszony przez 
siebie, 

Gólwaym zarzutem, jaki wyna-| 
lazkowi czynią fachowcy, jest 


Na nieszczęście Dupont ma buj- | przedewszystkiem to, że urządze- 


nie nic gwarantuje dostatecznego | 
zabezpieczenie jadącego i np. wy- 
wrócenie się mogłoby spowodować 
nieszczęśliwy wypadek wskutek. 
eksplozyi.  Wynałazea, którym 
jest Franeuz, p. Mercier, nie po- 
dziela bynajmniej tych obaw. 
Twierdzi on, że zapas benzyny wy- l 
starczy mu na przebycie 50 klIm..! 
że po równej drodze będzie mógł | 
posuwać się naprzód z szybkością 
30 klm. na godzinę i że z łatwością 


będzie mógł brać wzniesienia aż do i 


cze rozstrzygać o przyszłości tego) 
nowego środka komunikacyjnego, 
niewątpliwie zostanie on jednak w 
niedalekiej przyszłości _ bardziej 
udoskonalony, a wówczas wrotki | 
przeniosą się może na ulicę i drogi | 
wiejskie asfaltowane. 

W Wiedniu, a więcej jeszcze w 
Berlinie, gdzie jest teren zupełnie 
równy i prawie wszystkie ulice są 
asfaltowane, mnóstwo osób jeździ 
już dziś na wrotkach i to nie dla 
sportu, nie dla przyjemności, tecz 
po prostu dla wygody, dla oszczę- | 
dzenia czasu. Jeżdżąc na wrot- 
kach, załatwiają oni w mieście 
sprawunki, wracają na wrotkach z 
zajęć do domu itp. Można tedy 
przypuszczać, że za lat kilkanaście 
czy kilkadziesiąt, kiedy motorowe 
wrotki zostaną tak udoskonalone, 
że będzie się można niemi doskona- 
le posługiwać, wszyscy ludzie bę- 
dą nżywali wrotek jako środka ko- 
munikacyjnego i wtedy prze- 
kształeą się pod niejednym wzgłę- 
dem warunki ekonomiczne w du- 
żych miastach. Zniknie przede- 
wszystkiem dzisiejsza drożyzna 
mieszkań. Jeżeli bowiem na wro- 
tkach, które każdy będzie mógł 
sobie sprawić za parę koron, bę- 
dzie można odbywać po kilkadzie- 
siąt kiłometrów na godzinę, to lu- 
dzie kędą mieszkali po wsiach i po 
małych miasteczkach i stamtąd 
będą dojeżdżali do dużych miast 
dła spełniania swych zawodowych 
obowiązków, poczem znowu będą 
wracali na wieś. W dużych mia- 
stach będą mieszkali tyłko ci, któ- 
rych obowiązki przykuwają do 
nich na cały dzień, jak kupey, le- 
karze, aptekarze, bankierzy etc. 


Fakirowie indyjscy. 

Niema takiego * prestidigitato- 
ra” czy **"magika”' enropejskiego, 
któryby tak, jak fakir indyjski, 
umiał przenieść ‘swą publiczność” 
w świat złudzeń. 

Oczywiście o  '*eudowności”” 
sztuczek fakira można powątpie- 
wać, ale fakt, że dotychczas żaden 
sztukmistrz europejski nie dorów- 
nał swym indyjskim kolegom, po- 
zostaje faktem. A wśród sztuczek 
fakirów bywają niezwykłe, które 
ludzie tak świadomi różnych *nad- 
zwyczajności” jak okultyści tłóma- 


| wieniu, że miska ciągle maleje, aż 


‘dłoni fakira zobaczono znowu ja- 


| kształty miski, wyrosło do pierwo- 


| straszna 


|nie śpią, kiedy na skutek fakira 


CTZnii"H t 
czą hypnozą patrzących; gdyż — 


znowu według zapewnień okulty- 
stów — płyty fotograficzne *'eu- 
dów fakirowskich” wskazują, że 
podczas cudu fakir siedział jak 
najspokojniej, nie robił nie, 
Wśród “cudów ` indyjskich jest 
jeden bardzo niezwykły, a jedno- 
cześnie bardzo rozpowszechniony, 
pokazywany przez fakirów przy 
każdej sposobności we wszystkich 
miasteczkach. Dookoła  fakira| 
zbiera się tłum. Fakir zaczyna się 
kręcić na miejscu, przyczem obro- 
ty jego stają się nadzwyczaj szyb- 
kie. Niebawem pada wyczerpany, 
lecz zrywa się natychmiast i, gwi- 
zdnąwszy przeraźliwie, rzuca do 
góry koniec sznurka zwiniętego w 
duży kłębek. Sznurek rozwija się 
z kłębka i wznosi coraz wyżej, aż 
koniec jego ginie gdzieś w chmu- 
rach. Fakir bije w dłonie i gwiż- 
dże przeraźliwie. Niewiaxlomo 
skąd zjawia się mały chłopiec, wła- 
zi zręcznie po sznurku do góry i 
niebawem- ginie w przestworzach. 
Za nim włazi sam fakir, który ma- 
leje coraz bardziej, uż w końcu ró- 
wniez ginie zupełnie, Po chwili, ku 
przerażeniu patrzących, zlatują z 
sznurem na ziemię kawałki pocię 
tego nożem ciała chłopaka. W 
górze wśród chmur ukazuje się 
maleńki punkcik; to fakir, który 
złazi z powrotem po sznurku. Po 
kiłku minutach fakir zeskakuje na 
ziemię, zbiera kawałki ciała, rozpo- 
czyna swój szalony: wirowy taniec 
i chłopiec powstaje cały. żeby na 
gwizdnięcie fukira zginąć w tak 
tajemniczy sposób, jak się zjawił. 
Oficerowie jednego z wojennych 
okrętów angielskich opowiadają 
o takim wypadku. Zaledwie okręt 
zaęzneił kotwieę w jednym z por- 
tów indyjskich. kiedy przypłynął 
do niego wplaw fakir i wlazł na; 
pokład po łańenchu od kotwiey. 
Na wstępie fakir wziął z rąk jed- 
nego ż oficerów orzech kokosowy, | 


i wylał z niego na pokład kilkana- | 
ście wiader wody. Później przy-; 
niesiono z kuchni dużą glinianą | 
miske, napełniona wodą. Fakir! 
postawił miskę na iewej dłoni, a! 
prawą rękę zbliżył do swego czo- 
ła. Oficerowie zobaczyli w zdzi- 


zupeinie zniknęła. Po chwili na 


kieś ziarenko, które, przybrawszy 


tnych jej rozmiarów, przyczem nie 
rozlała się ani kropla wody. 
Przed odejściem z okrętu fakir 
zdjął z szyi chustkę, pokazał ją 
wszystkich i rozposlarł na pokła- 
dzie, niebawem  chnstka poczęła 
się wzdymać coraz wyżej i mieba- | 
wem wyskoczyła z pod niej żywa 
małpa, później  wypełzła żmija. 
'*'eorba''. Minęło jeszcze 
kilka chwil, chustka wzdymała się 
wciąż i wyszła z pod niej dziew- 
czynka w wieku lat 14. Jeszcze 
zdumieni marynarze szczypali się 
nawzajem, żeby się przekonać, iż 


klaśnięcia, dziewczynka, małpa i 


| żmija, wszystko zniknęło. a fakir 


również,  wskoczywszy do wody, 
płynął do brzegu. 


Chirurgiczne leczenie neura- 
stenii. 

Neurastenia, mimo jej sympto- 
my niezbyt groźne i tylko zwol- 
na dające się obserwować przy ro- 
zwoju cierpienia, jest zaiste naj- 
bardziej charakterystyczną — o- 
becnego wieku chorobą. To też 
ludzie nauki, a lekarze w pier- 
waszym rzędzie, podejmują energi- 
czną z nią walkę. 

W ostatnich czasach na tem 
polu odznaczył się profesor pary- 
skiego fakultetu medycznego, | 
Dailbe, który ogłosił w wk 
“Temps” artykuł o ehirurgicz- 
nem leczeniu nenrastenii. Jest to 
poważny zwrot w dotychczaso- 
wym systemie leczenia i ogromny 
krok naprzód. Komuż bowiem do- 
tąd przychodziło na myśl, aby ne- 
urastenik być mógł radykalnie 
wyleczony zapomocą wycięcia 
części ślepej kiszki. O ile wiec no- 
wy system leczenia przejdzie pró- 
bę ogniową doświadczeń  klinicz- 
nych, można oczekiwać wielu zdo- 
byczy dła istnego legionu neura- 
steników, którzy są prawdziwym 
ciężarem nietylko dla otoczenia, 
lecz i dla siebie. Jak bowiem wia- 
do;no. dla neurastenika wszelki 
wysiłek fizyczny jest nadzwyczaj 
trudny, a umysłowy — niekiedy 
wprost niemożliwy. 

Prof. Daiilbe między innemi 
przyczynami neurastenii, wskazu- 
je i nienormalny, nocny system 
życia, kiedy organizm ludzki jest 
pozbawiony ożywczego działania 
promieni słonecznych. To nam 
tłómaczy, dlaczego ludzie, oddają: 
cy się pracy zawodowej w mocy, 
są bardzo często neurastenikami. 


| 


Nasza służba. 
— Janie, jeżeli kto przyjdzie, 
to powiedz, że będę w domu oj 
dwunastej. À 
W godzinę potem. 
—No, był kto? 
— Było trzech żebraków. po-| 
wiedzialem im, żeby przyszli oj 
dwunastej. | 


Coś nowego dla kawalerów i panien. 


Księgarnia nasza odebrała wprost z 
Europy wielką ilość pocztówek, które 
sprzedaje się po następujących ce- 
nach: 

524. Kolorowe Pocztówki Miłosne, 
w gałowych strojach. Piękne w kolo- 
rach z wierszykami po polskn, stosow- 
na zamiana między kochającemi siç o- 
sohami. Sprzedawane po Że sziuka, A 
cała serya wynosi 22 różnych pocztó: 
wek. Warte $1.00. Cała serya z 22 po- 
cztówek se. 

2167. Reeznie kolorowane ‘bromide’ 
pocztówki miłosne i ślubne w galowych 
atrojacl: z wierszykami po polsku. Po- 
cztówki te są prawdziwe fotografie, ar: | 
tystycznie ozdobione. Sprzedawane są | 
po 10e. Cała serya skladnjąca się z 201 
pocztówek, warta jest $2.00. Cena zaj 
całą seryę. 20 pocztówek £1.00 | 


1460. Ręcznie kolorowane *broniide*| 
pocztówki miłosne w strojach polsk'-b 
z napisami połskiemi. Pocztówki te saļ 
ślicznie i artystycznie odrobione. Sal 
sprzedawane po 10e. sztuka. Cala ze: | 
rya składa się z 20 różnych pocztówek | 
Warte $2.00. Cena za całą seryę 20 po-| 
cztówek P $1.064 


i 

667. Pocztówki na powiuszawante| 
młodej parze ślnbnej. z napisem | 
'"Rzczęść Roże młodej parze”. Pocz| 
tówka przedstawia młodą parę kochu- 
jaca się, otoczona girlandami z kwia-| 
tów, parę gołąbków nad niemi, Sprze-| 
dawane pe 106 za sztukę. Cena 5 sztuk! 
4 WO DEODOLKĆ LE Ce O „ 2ye] 
1040. Pocztówka na powinszowanie | 
Imienin. Jest ich kilkanaście gatun-| 
kiw. ustrojone jedwabnemi kwiatami) 
w różnych kolorach z napisem: **Serde ! 
czne Zyczenia”'. Sprzedają się po 1de.! 


| ztnha. Cena 5 sztuk za .... .... 25e. | 
4761. Pocztówka na pamiątkę 
Pierwszej Komunii Świętej. Osobne | 


pocztówki dla chłopców, a osobne dla | 
dziewcząt. Z napisem polskim. Pięk 
nie w kołorach ozdobione, giansuwa ; 
ne. Cena 5 sztuk za 25e. 


OBRAZKI. 


i 
Do książek do Nabożeństwa. | 
1226. Piękne, małe kolorowane i no | 
zlacane obrazki przedstawiające  ruż-, 
nych świętych z podpisami polskimi il 
modlitwą na ołwrotnej stronie. 100 o- 
brazków za 35e | 

1250. Piękne małe kolorowe pczła- 
cane obrazki na grubym papierze, róż- 
nych jnzedstawiające Świętych. Z pod.) 
pisani polskimi i modlitwą na odwro- 
tnej stronie. 100 za S0e.4 


OZDOBNE LISTY. 


Ządający ozdobnych listów, niechaj. 
podaja numer. 
502. Listy te są prześliczne ustro- 
jone z pozłotkami, wyrabiane z pięk- 
nymi obrnzkani, malowane ślicznie w 
kolorach, w następujących wierszach: 
1. Kochani Rodzicie! 
2. Kochany Ojcze! 
. Kochana Mamo! 
. Kochany Bracie! 
. Kochana Siostro! 
. Kochana Zonol 
. Kochany Mężu! 
. Kochany Zięciu! 
Kochana Rynowo! 
. Kochany Siostrzyńce! 
-4 Przyjacielu! 
. Najdroższy Ojcze Duchowny! 
Kochanie Moje! 
. Mój Drogi! 
. Kochani Chrzestni Rodzice! 
. Kochany Chrzestny Ojcze! 
. Kochana Chrzestna Matko! 
. Z powinszowaniem Imienin. 
są urodzin. 
Zaślubin. 
. Z pozdrowieniem przed ślubem. 
Na Wielkanoc z Ameryki. 
Na Wielkanoc w Ameryce. 
. Na Boże Narodzenie. 
. Na Nowy Rok. 
. Na Zielone Świątki. 


1 


26. Na św. Iózefa. 

27. Zwyczajny wiersz bez tytułu. 
CENNFT ag: m RAKCNSZE 10e 
Cena 6 egzeplnrzy .. 50e 
Cena 13 egz. .... . 2... ..$1.00 


1342. Śliczne te listy są ozdobnie 
udekorowane z czterema  naklejonymi 
atłasowymi obrazkami tak religijnymi 
jak z kwiatami, z wyciskami pozłaca- 
nymi i ozdobami z koronkowymi brze- 
gami z następującemi wierszami: 

. Najdroższy Mój Ojcze! 

. Witajże mi Ojcze Drogi. 

. Matulu Moja. 

. Mateczko Moja. 

Szanowna Pani Bratowo. 

. Kochany Bracie. 

. Przyjaciejowi szlę z podróży.. 
. Drogi Szwagrze. 
Zoneezko moja Droga. 

„ Ukochana Zono. 

. Droga Moja Zono. 

. Kiedy zniknie ma tęsknota. 
. Najdrożsi Rodzice Moi. 
. Do moich Rodziców. 

. Rodzice Drodzy. 

. Dziewczyno Moja. 

. Dziewczyno ty Moja. 

. Lnbe Dziewczę. 

. Na Boże Narodzenie. 

. Na Nowy Rok. 

. Na Wielkanoc. 

Genarra-1 egz. *. cnca u 

Cena za 6 egz. 

Cena za 13 egz. .... .... .. $1.00 

1440. Ołtarzykowe ozdobne listy 1 
wyciąganemi obrazkami, ozdobione 
pięknymi naklejonymi obrazkami, z 
wyciskanymi pozłacanymi ozdobami, z 
koronkomymi brzegami z wierszami na- 
stępującymi: 

1. Przyjacielowi z Podróży. 

2. Przyjacielu. < 


Oppaana 


rT 
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jstrojone ręcznie, z następniącymt wiër- 


Odpaliła. 

Pewien złośliwy mężczyzna za- 
pytał leciwej pauny, dlaczego 
panny w starszym wieku stają się 
pobożńe? 

— Aby.okazać wdzięczność ľa- 
nu Bogu, że je zachował od dya- 
bła w prostaci mężczyzny. 


. Zoneczko Moja Droga. 

. Droga Muja Zono. 

. Ukochana Zono. 

. Matnlu Moja. 

. Mateczko Moja. 

. Dziewezyno ty moja. 
Dziewczyno moja. 

. Lube Dziereczę. 

. Kiedy zniknie ma tęsknota. 
. Kochany Bracie. 

. Przyjaciółko Droga. 

. Najdroższy Mój Ojcze. 
. Drogi Szwagrze. 

. Do Ciotki. 

. De Kuzyna. 

. Szanowna Pani Rratowo. 
. Witajże mi Ojcze Drogi. 
. Do moich Rodziców. 

. Najdrożsi Rodzice. 

. Rodzice Drodzy. 

. Na Hoże Narodzenie. 

. Na Nowy Rok. 

5. Na Wielkazać. 

708, Ozdobne te listy  upiększne 
kilkoma, jedwmabnymi naklejonyni n- 
brazkami, z wyciskami, pozłacanymi 
ozdobami z następującymi wierszam:: 
. Kochany Ojcze. 

. Kochana Zomo. 

. Ciociu Kochana. 

. Kochany Pracie. 

. Droga Przyjaciólko. 

KORR |można zastosował 
do wszystkich osób.| 

7. Kochnni Rodzice. 

8. Moja Najdroższa Mateczko. 
9. Droga Siostro. 

10. Na Boże Narodzenie. 

11. Na Nowy Rok. 


ROR GIO M 
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12. Na Wielkanoc. 

Kaa ady e -- 146 +6 AEGĄ 
Cena b 652. ino -- ava rat agea 1 OA 
Cenagl3 agzi ee 0 „Za: A nv 


505. Piękne te listy ozdohione są 
obrazkami kolorowymi z wycirsanii, 6- 
zdobami pozłacanymi, przepięknie n- 


szami: 

. Droga Siustra. 

. Koebuuy Bracie. 

. Kochana Zono. 

. Tęsknota moja. 

. Kochani Rodzice. 

. Cioein kochana. 

. Moja Najdroższa Mateczko. 
8 Kocha fmożaa użyć da wszyst- 
kich osób| 

8. Do lubej. 

10. Kochanx Ojeze. 

11. Na Roże Narodzenie. 
12. Na Nowy Rok. 

13. Na Wfelkanoć. 


o lu L © tO r 


= 


Konami GRZE +... 4-. -©ed<-22: NODE 
Cena za 0 ogz"...120 .3 sdi 256 
Cena za-13”egz.".2.... Sa de 
Za2T egz. «7-7. e e AE R $1.00. 


NO. 350. Ozdobne te listy sę druko- 
wane na pięknym papierze w kolorach 
białych, niebieskich i różowych z wy: 
tłaczanymi pozłacanyni wyrobami e — 
pięknymi obrazami z następującymi- 
wierszami: 

. Kochana Siostro. 
Pozdrowienie z Ameryki, 
. Kochany Ojczulku. 

. Kochana Zano. 

Do mej nkochanej .. 

. Powinszowania imisnin. 
Mój Najckochańsz4. 

. Mój Kochany Brac.szku. 
. Kochani Rodzice. 

10. Kochana Mateczko. 

Gera za IWCEZ. Co a N 

ZaGiagz! „sM... 40. tek „ MBR2SB 

Z8-13) 0. sęk W REE 

9650. Piękne, ozdobne te listy ar- 
tystycznie odrobione. Obwódka jest z 
wytłaczanych kolorowych kwiatów, a 
na wierzchu znajduje się religijny o- 
brazek z następnjącymi wierszami: 

J. Najserdeczniejeze życzenia w drin _ 

Imienin Twoich Drogi Ojczulku. 

2. Jak się miewasz przyjacielu, kole- 
go mój Drogi. $ 

3. Kumoszko moja. g 

4. Gorące życzenia w dniu Imienin 
Matusin Droga. 

6 Z powinszowaniem godnych nie- 
nin. 
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Cana «2861. ogzi m anore ie 0 ta BA ZAJ 
ZALO CZ zi 22 EE RARE 
Za 13 egz . . „.50e 
Za 27 egz. si. $R0O0O SB 


1000. Listy te ozdobne dmkowanea 
w różnych kolorach z pięknymi sakle- 
janymi obrazkami z następującymi 
wierszami: - 

1. Modlitwa odpustowa do Pana Je- 
zura. 

. Mój Drogi Ojeze. 

. O moja luba. 

|. Tęsknota za krajem. 

. Droga Mateczko. 

Z powinszowaniem Imienia, 
. Do Księdza. 

Do Kuzynki. 

: Kochana żono. 

10. Wesolego Alleluja. 
11. Miłość i Pczdrowienie. 
12 Mój Przyjacielu. 


14. Wesołych Świąt Bożego Nme 
dzenia. É 
15. Rodzice. 

16. Z powinszawaniem Nowego Rota 
17. Kochanie Moje. 

13. Do siostry. 

18. Do Wuja. 

20. Do Brata. 

Genx-2628 Nedre e a . 5e 
bel a a a e a 5. 2e 
nii AA o „S0e 
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Photos by American Press Association, 


Z Osad Polskich w Ameryce. 


Z YOUNKERS, N. Y. 


Pomnik Kościuszki uszko- 
dzony przez nieznanych 
wandałów. 


Dnia 2go czerwca w nocy, 0 go- 
dzinie 1.30, jacyś niewyśledzeni 
dotąd wandale dopuścili się bar- 
łarzyńskiego czynu, odtrącająe 
miecz z ręki figury Kościuszki, 
którego pomnik był odsłonięty 


przed dwoma dniami. Miecz skra- | 


dziono. Poniszczono również dra- 
perye na trybunie. 

Niegodziwcey ci musieli się za- 
chowywać dość głośno, gdyż w 
aasiedującym z pomuikiem budyn- 


"ku. mieszczącym szkołę i dom dla 


się jedna z 
spłoszyła 


Sióstr,  przebudziła 
sióstr nauezycielek i 
wandalów. 

Lud cały wzburzony. Innona- 
rodowcy poruszeni. Policya do- 
stałe rozkaz jaknajenergiezniej- 
szych poszukiwań. 


Z DETROIT, MICH. 


Samobójstwo Henryka Szu- 


walskiego i co go do tego 
skłoniło. 


Nie mogąc zapomnieć swej żo- 
ny, która go porzuciła przed pię- 
cin laty i myśląc ciągle o losie 
swych dwojga dzieci, które mu- 
siał pozostawić w domu, w San 
Francisco, Henryk Szuwalski, lat 
30, odebrał sobie życie w domu 
pu. 308 Winder ulica, za pomocą 
gazu świetlnego; gdy go znale- 
ziono, był martwym zaledwie od 
kilku chwil, leez wszelkie środki 
satunkowe okazały się spóźnione. 

Przed pięciu laty życie Szuwal- 
skiego było wypełnione szczęściem 
i miłością. W kilku podróżach do 
Klondike zrobił majątek i stracił 
go w poszukiwaniu za złotem, 


W 1907 roku wyjechał z dwo-;, 
ma towarzyszami na poszukiwanie | 


złota, mając tylko tyle pieniędzy, 
aby opłacić podróż. Powiodło się 


"im i wkrótkim czasie zarobili po 


430000 każdy. Szuwalski powró- 
cil do swej żony i dzieci w Xan 
Francisco. 

Tu mieszkali szczęśliwie przez 
jakiś czas, gdy pewnego piękne- 
go poranku, Szuwalski obudziwszy 
się rano, dowiedział się, że żona 
uciekła od niego, zabierając mu 
$30,000 i dwoje dzieci. Powodem 
ucieczki był jej romans, z mlo- 
dzieńcem, mieszkającym w domu 
Szuwalskich, którv znikł także te- 
go samego poranki. 

Ucieczkę lekkomyślnej żony od- 
ezuł Szuwalski głęboko, lecz nie 
zarządził żadnych środków w ce- 
lu zatrzymania żony, lub jej po- 
wrotu. Powiedział wówczas, że je- 
żeli czuje się ona szczęśliwszą 
przy boku innego, niech z nim 
pozostanie. Starał się jedynie o 
odzyskanie swych dzieci i dopiął 
tego; lecz nie mające domu, w któ- 
rym mógłby je umieścić, zmuszo- 
ny był pozostawić je u obeych lu- 
dzi. 

Chege rozpocząć zycie na nowo 
i zapomnieć o przeszłości. Ńzuwal- 
ski znów wyruszył na poszukiwa- 
nie szczęścia i fortuny, wspomaga- 
ny przez swych przyjaciół. Nie 
chciał się teraz oddalać zbyt dale- 


ko od swych dzieci i ograniczył 
swoje poszukiwania do stanu Ca- 
lifornia. Znow powiodło mu się i 
w krótkim czasie był już posiada- 
czem znacznej fortuny. 

Jednakże wizya lekkomyślnej 
a jednakże dotąd niezapomnianej 
żony i dwojga dzieci pod opieką 
obcych ludzi — nie dawała mu 
nigdy spokoju. Często towarzysze 
jego slyszeli jak płakał przez sen 
wymawiał ich imiona 1 prosił żo- 
|ne, aby wróciła. 
| Umieściwszy bezpiecznie Świe- 
|żo nabyty majątek, . Szuwalski 
chciui znaleźć zapomnienie w cia- 
złych podróżach, jakie przedsię- 
| brał. Przed kilku miesiącami był 
jw Cleveland i tam cheiał zakoń- 
częć życie za pomocą trucizny, lecz 
szyhka i skuteczna pomoc urato- 
wala go. 
| Do Detroit przyjechał przed 
sześciu miesiącami. W domu, w 
którym zamieszkał, był bardzo lu- 
hiany i popułarny, Nie robił nie, 
spędzał czas na wyszukiwaniu 
|rozrywek. Często siadywał w 
swym pokoju i trzymająe w ręku 
fotografię żony i dzieci, ronił łzy 
w milczeniu. 

We czwartek wszedł do pobli- 
skiego sklepu i zakupił gumową 
rurkę do gazu. Wszedłszy do swe- 
go pokoju, pozamykał szczelnie 
drzwi i okna i pozatykał szczeliny 
kawałkami papieru. Okręciwszy 
głowę prześcieradłem, umieścił ko- 
niec rurki gumowej, połączonej z 
gazem — w ustach i znalazł wre- 
szcie tak pożądane zapomnienie. 

Znalezione papiery wskazują, 
że posiadał przeszło $136,000 w 
posiadłościuch kopalnianych w Ca- 
lifornii. 


List, pisany do przyjaciela, 
mieszkającego w Detroit, zawiera 
wzruszający ustęp, w którym 


zmarły prosi, aby doniesiono je- 
go rodzinie w Europie. że zginął 
jnaturalną śmiercią, i aby pomo- 
dlono się za spokój jego duszy. 

Nie zostawił żadnego listu do 
swej Żony, lecz znaleziono przy 
nim fotografię żony i dzieci pra- 
wie zupełnie zatarte od częstych 
pocałunków i łez jakie na nie pa- 
ały. 

Ciało Szuwalskiego przewiezio- 
no do kostnicy powiatowej. 


| 


Z PITTSBURGA, PA. 


Topielec. — Polak współpra- 
cownikiem ang. dziennika 


W niedzielę po południu wycią- 
gnięto z Alleghany zeki przy 5 
ulicy topielea, którego na razie 
nikt nie mógł rozpoznać. Dopiero 
we wtorek rozpoznano, że jest to 
55 letni Józef Sopiński, który w 
piatek wyszedł z domu i nie wia- 
|domo w jaki sposób się utopił. — 
| Trupa rozpoznał syn Henryk. So- 


jpiński pracował ua frachtowej 
stacyi kolei Penna. 
. 4 . 


Od kilku tygodni w miejscowym 
dzienniku angielskim *‘The, Pitts- 
burg Leader” zamieszczane są ar- 
tykuliki i zawiadomienia 0 róż- 
ks sprawach z życia Polaków 
jw Pittsburgu i okolicy. Stale zaś 
od dwu tygodni objął współpraco- 
|wnietwo przy piśmie Leader pan 
Bolesław Kaczyński. Zaznaczyć 


tu należy, że całkiem bezstronnie 


przedstawia sprawy nasze p. Ka- 
czyński, a informująe przystępnie 
i bez przekręcania nazw i podawa- 
nia różnych nieprawdopodobnych 
elukobraeyi jak to ma miejsce w 
""Pitssburg Press”, zasługuje so- 
hie wśród polonii naszej na szcze- 
re uznanie 

Pan Kaczyński jest to młody 


| człowiek, ambitny, spokojny i pra- 


cowity. Po wyjściu ze szkoły para- 


|fialnej. zwyczajem niestety Pola- 


ków musiał się zająć pracą 1 tu 
przy pracy spotkało go straszne 
nieszczęście; młodemu chłopako- 
wi maszyna urwała prawą rękę. 
Kaleka. Pracować w fabryce da- 
lej nie mógł, więc starał się wszel- 
kimi sposobami w inny sposób w 
życiu dawać radę. Uczęszcza do 
szkoły. Uczy się może nie syste- 
matycznie, ale bierze wszystko, co 
mu pod rękę podpadnie i wyrabia 
się. Próbuje pisać, początkowo tło- 
maczenia i dochodzi do tego sto- 
pnia, że podejmuje się większego 
tłomaczenia na język angielski, 
znanej nam sztuki teatralnej 
* Gwiazda Syberyi”' i takową zaj- 
muje się jedna z kompanii teatral- 
nych, celem wystawienia na sce- 
nach amerykańskich. 

W ostatnich miesiącach praco- 
wał pan Kaqzyński dla pisma 
** Diapach ””, lecz zdaje się, że przy 
przychylniejszym dla ludu pracu- 
jącego piśmie ‘“‘Leader” znajdzie 
stałe miejsce i zajmie się przedsta- 
wianiem spraw polskich przed fo- 
rum amerykańskim. Pierwsze to 
kroki pana Kaczyńskiego na polu 
dziennikarstwa, lecz znając jego 
wytrwałość i pracowitość połączo- 
ną z gorliwością możemy być pe- 
wni, że wyrobi się w przeciągu 
krótkiego czasu i zamiast krót- 
szych lub dłuższych sprawozdań, 
pojawią się pod jego nazwiskiem 
artykuliki rzeczowe traktujące o 
przeszłości i teraźniejszości naro- 
idu polskiego. 


Z NOWEJ ANGLII. 


Nożownik. — Zażgany na 
smierć widelcem. -— Inni 
nożownicy. — Wypadek z 
dzieckiem. — Skiadki na 

| pogorzelców. — Bankru- 

ctwo. — Awantury w ko- 
ściele. 

| W Lawrence, Mass, dnia 18go 

maja wieczorem, niejaki Aleksan- 

der Jabłoński napadł z nożem w 

ręku na rywala swego Teofila Ko- 

walezyka, przechodzącego ulicą 

Valley. Mieli oni przedtem jakieś 


nieporozumienie o pannę. Jabłoń- | 


skt zajechał Kowalezyka nożem 
pod oko tak. że o mało je nie wy- 
bił. Kowalczyk zemknal do domn, 
a Jabłońskim zaopiekowała się po- 
|lieva, Sędzia dał mu do wyboru :30 
[dni eresztu, albo $20, ale, że bo- 
jhater nożowy pieniędzy nie miał. 
powędrował kozę doić, Ciekawość, 
|ezy zo owa panna za to serde- 
'ezniej polubiłu? Byłaby dość głu- 
pią... 
e a . 

| W Lawrence, Mass. p. n. 200 
Chestnut St., mieszkało dwóch ru- 
sinów prawosławnych, dobrych 
podobno nawet przyjaciół, kawa- 
|lerów, w wieku około lat 20. Je- 
den nazywał się . Wob, drugiego 
nazwiska trudno było dociec, Ży- 
li w przyjaźni. aż dnia ligo maja 
|zasiadłszy do obiadu zaczęli sobie 
jprzytyki dawać -— o kochankę. 
,Wob złapał bułkę chleba i rzucił 
nią w swego kolegę. w odpowie- 
dzi na co ten ostatni porwał wide- 
| lee i pchnął Woba w brzuch, aż 
|kiszki zeń wypuścił, Woba zabra- 
ino do szpitala, gdzie drugiego 
dnia życie zakończył, a jego kole- 
igą jako zabójeą zaopiekowała się 
policya. Sprawa jego została od- 


dana do sądu wyższego. 
. . . 


| 
| 


W Lewiston, Me. porznęło się 
| nożami paru polaków i litwinów 
z powodu kłótni o piwo. Józef Wi- 
stak i Michał Lipka z ranami na 
głowie i twarzy powędrowali do 
szpitala, a Józef Kasztalis i Karol 
Klement zabrani zostali do kozy. 
i taki był koniec bijatyki narazie. 
Epilog odbędzie się w sądzie do- 
piero za kilka dui, bo sprawę od- 
łożyli adwokaci. 
a a . 

Ipswich, Mass., niejaki Stani- 
sław Jasłowicz, pobił żonę i do- 
stał się za to na miesiące do więzie- 
nia. Kłótnie Jasłowicza z żoną cią- 
gnęły się -już od dawna i rozpa- 
miętywanie ich w więzieniu może 


uspokoi krewkiego mężulka. 
e e e 


W Springfield. Mass., aresz- 
towany został Leon Władyka, po- 
szukiwany przez policyę w Chi- 
copee za kradzież. Ptaszek po po- 
pełnieniu kradzieży natychmiast 
się ulotnił, ale go przyłapali. 

e s e 

W Holyoke, Mass. Józef Chod- 

kiewicz dwuletni chłopiec ob. 


GAZETA POLSKA W CHICAGO 


Chodkiewicza bawił się na balko- 
jnie na drugim piętrze przy miesz- 
kaniu rodziców, i przez nieuwagę 
Jo na dół. Znaleziono go w sta- 
nie nieprzytonnym i lekarze nie 
mają nadziei uratować mu życie. 
i Powodem nieszczęścia był źle za- 
| bezpieczony balkon. 
. s e 

W Gilbertville, Mass. zorganizo- 

wał się komitet, który zbiera skła- 


{rzy uratowali się po zaszłym tam 
niedawno w jednym 4 domów pol- 


skich pożarze. 
e e . 


W Willimantie, Conn. areszto- 
wano Teklę Bogda za niemoral- 
ność. Sąd wyższy, któremu spra- 
wę jej przedłożono, postanowił 
skazać ją na deportacyę do stare- 
go kraju. 

e e e. 

W Housatonic, Mass: zbankru- 
tował sklepiarz polski S. Maslow- 
ski. Sklep jego został zamknięty, 
a adwokaci układają się z wierzy- 
cielami. Ob. Masłowski prowadził 
interes w Housatonic już od dosyć 
dawna i uchodził zawsze za dobre- 
go i zamożnego  biznesistę. Pod 
względem _ religijno-narodowym 
należał on do ludzi obojętnych i 
wielu na niego zwala winę, że po- 
mima licznej, bo ośmiosetnej kolo- 
nii polskiej w Housatonic, nie ma 
tam jeszcze parafii polskiej, a mło- 
de pokolenie amerykanizuje się zu- 
pełnie. 

e . LJ 

W Holyoke, Mass. Piotr Wolski 
brutalnie napadł na ulicy i pobił 
Katarzynę Zając. Przyczyną na- 
paści była sprzeczka o dzieci. Wol- 
ski bez względu na poważny stan 
Zającowej uderzył ją i pobił tak o- 
hydnie, że musiano ją zabrać do 
szpitala. W sądzie przyznał się do 
winy i wykupił się $50 kary. 

e e. a 


W Bondsville, Mass. miejsco- 
wych dwóch polskich sklepiarzy 
pociagnięto do odpowiedziałności 
sądowej za używanie  niedobrej 
wagi w sklepie. Obydwaj zostali 
skazani na karę, pomimo tłomacze- 
nia się, że wagi byly nowe i nie 
zdążyli ich jeszcze dać ostęplować. 

v . s 

W Stamford, Cona. policya a- 
resztowała pięć kobiet w kościele 
polskim za naruszen:e porządku i 
demonstracyjne zachowanie się. 
|Powodem zajścia . był spór przy 
zbieraniu kolekty. Wskutek oha- 
wy o ponowienie się nieporzą- 
| dków w kościele, ma stale podczas 
p nabożeństwa czuwać policya. 


Z BUFFALO, N. Y. 


| Zona dra. Pitassa wypadko- 
wo postrzelona. — Mor- 
derstwo w polskiej dziel- 
nicy. 

Do jak strasznego rozwydrzenia 
doszło loferstwa na naszej Polsce 
w ostatnich czasach, pokazuje zda- 
rzenie, które miało miejsce oneg- 
daj nad ranem przy ul. Detroit i 
Peckham. Około godziny w pół 
do 3ej, banda łobuzów polskich. 
która do północy piła w nowo 0- 
twartym salunie, przy Detroit i 
Peckham, wszczęła pomiędzy sobą 
kłótnie, jak później okazało się o 
dziewczynę. 

Od wyzwisk i przekleństw doszło 
do walki na pięście, boczem doby- 
to rewolwerów j dano kilkanaście 
strzałów. Jedna z kul. przypadko- 
wo trafila w prawą rękę doktoro- 
wą Fr. Pitass, która rozbudzona 
strzelaning, podeszła do okna, 

Rana pani Pitass, chociaż bar- 
dzo bolesna, nie wzbudza poważ- 
nych obaw. Kula przebiła muskuł 
ręki, bez zadraśnięcia kości, i do- 
tychczas nie została wydobytą. 

Jest nadzieja, że pani doktoro- 
wa wkrótce powróci do zupełnego 
zdrowia. 

Zaraz po wypadku dano znać 
telefonicznie na polieyę i w kilka 
minut później przybyła patrolka 
Aresztowano następujących mło- 
dzieniaszków pod zarzutem napa- 
du w pierwszym stopniu: Józefa 
Niespodzianego, alias Wagnera, 
lat 22 z pn. 24 Kościuszko ul.; W. 
Welka, lat 17, z pn. 172 Coit ul.; 
Józefa Zastępowskiego, lat 17, « 
pn. 300 Detroit ul.; Adama Nowa- 
czyka, z pn. 170 Lovejoy ul. 

P e e e 


Dwóch chłopców, Józef Su- 
szak, z pn. 162 Stanley ul. i Piotr 
Rohr, zamieszkały przy ulicy Ros- 
sler, znaleźli w pobliżu ulicy Ros- 
sler i granicy miejskiej rękę ludz- 
ką wystającą z ziemi, a po od- 
grzebaniu ukazały się całe zwło- 
ki człowieka. 

Zawiadomiono natychmiast po- 
licyę i w parę chwil później zja- 
wiła się cała komisya śłedcza, w 
osobie szefa Regan'a, inspektorów 
'Tayłor'a i Martina, oraz medycz- 
nego egzaminatora Stockar'a. 

Zwłoki były przysypane na kil- 
ka eali ziemią i leżały w takiej po- 
zycyi, że mogi były umieszczone 


dki na pogorzeleów polskich, któ- | 


poniżej tułowia. Ręka, która wy 
stawała na powierzchni, obmyła 
widocznie byłą ulewnym deszczem, 


|tnich dniach. 

Ciało było przykryte workiem, 
na którym jest napisany wyraz 
“Italy.” . Zamordowany nie mógł 
liczyć wyżej ponad 25 lat i pomi- 
mo, iż nie znaleziono przy nim ži» 
dnych dokumentów, to jednako- 
woż rysy twarzy wskazują, że jest 
| Włocliem i że niezbyt dawno przy- 
jechał do Stanów Zjednoczonych. 

Zbrodniarze znęcali się wido- 
cznie nad ofiarą, gdyż całe ciało 
jest poranione nożem. 

Na jednem ramieniu ma wyta- 
tuowaną gwiazdę, dwa krzyże i 
jinieyały “R. J.” 

Jest to już czwarte morderstwo 
w przeciągu paru miesięcy. 

Okoliczni mieszkańcy opowia- 
dają, że przed dwoma dniami wi- 
dzieli czterech mężczyzn jadących 
wozem i sądzą, że to byli właśnie 
mordercy, którzy zwłoki swej o- 
fiary, wywozili za granicę miejską. 

W związku z tą sprawą areszto- 
wano niejakiego Edmunda Kop- 
czyńskiego. 


Z NORWAY, MICH. 


Polak, Józef Jasionowicz za- 
sypany rudą żelazną. 

W kopalni należącej do Oliver 
Mining Co., tak zwanej Aragon 
Mine, znalazł śmierć śp. Józef Ja- 
sionowicz, który został zasypany 
odłamem rudy żelaznej, ważącej 
pół tony. Śmierć nastąpiła natych- 
miast. 

Śp. Józef Jasionowicz pocho- 
dził z Galicyi, z miasteczka Osiek, 
z powiatu jasielskiego, a do Ame- 
ryk i przybył w 1905 roku; liczył 
lat 32. Był on dobrym obywate- 
lem i znanym w całej okolicy. Śp. 
Józef Jasionowicz był członkiem 
tow. św. Stanisława K. oraz człon- 
kiem Zw. N. P. Był on dzielnym 
mężem i prawym Polakiem oraz 
|Związkowcem. Nie zapomniał on 
także o ukrzyżowanej Ojczyźnie 
naszej. 

Pogrzeb śp. Józefa „Jasinowicza 
odbył się w środę dnia 29 maja. ra- 
no z domu do kościoła Najśw. Pan- 
ny Maryi i na ementarz parafial- 
ny. Ceremonii pogrzebowej doko- 
nał ks. Franciszek M. Maciarz. Śp. 
Józef Jasinowiez pozostawił po s0- 
bie żonę i czworo dzieci, z których 
| najmłodszy syn liczy siedem lat. 
| Towarzystwo świętego Stanisława 
Kostki wzięło udział przy odpra- 
wadzeniu zwłok na raiejsce wiecz- 
nego spoczynku. Za to wszystkim 
braciom i siostrom *ego towarzy- 
stwa niechaj Pan Bóg zapłaci za 
oddanie zmarłemu oslatniej przy- 
sługi. 


U wypychacza zwierząt, 


| — Co kosztuje wypchanie ma- 
ipy? 


Zaproszenie do przedpłaty na 


ROCZNIK XVIII. 
— ILLUSTROWANY — 


TYGODNIK 


POWIEŚCIOWO - NAUKOWY Z DZIA- 
ŁEM MUZYCZNYM, 


Prenumerata wynosi rocznie: 

W Stanach Zjednoczo- 
nych. - - - - - 

Do Europy, Kanady i 

innych części świata [$1.50 


$1.00 


W roczniku XVIII rozpoczęliśmy 
drukować nader bardzo zajmują- 
cy romans, pod tytułem: HRABIA 
SINOBRODY I OKRUTNE LOSY JEGO 
ŻON, CZYLI NIEWINNIE OSĄDZONA 
NA STRACENIE. Romans powyższy 
sprzedawany był w cenie $10.00. 
Oprócz tego w Roczniku XVIII 
drukować będziemy wiele cieka- 
wych Powieści, Bajek, Historyi, 


RAE tak itp., i raz na mie- 
siąc Nuty do grania i do śpiewu. 
Chcąc zakupić wszystkie Książki 
i Nuty w formacie książkowym 
trzebaby wydać od $30.00 do $40 


Płacąc prenumeratę roczną otrzy- 
muje się wszystko za 


$I. 


Tlustrowany Tygodnik Powieścio- 
wo-Naukowy, tak samo jak Ga- 
zeta Polska wychodzi co czwar- 
tek każdego tygodnia. Każdemu 
abonentowi wysyłamy wszystkie 
numera od Nowego Roku, tak 
aby wszystkie powieści były w 
zupełności. 


— To zależy, czy moja skóra, 

czy pańska? 

| ADRESOWAĆ NALEŻY: 
W. DYNIEWIGZ PUB. GO. 

| 1163 Milwaukee av. CHICAGO, ILL. 


Poezya w salonie. 
Młoda dama |do księgarza|: 
Chcialam pana prosić o tomik po- 


(który spadł parokrotnie w osta-| ezyi. 


Księgarz: Jukiego autora pani 
dobrodziejka sobie życzy ? 

Dama. O! wcale mi nie zależy 
na autorze, ale oprawa musi być 
odpowiednia do dębowego stolika 
z pluszową serwety, pasowego ko- 
loru. 


Znakomita kucharka. 


Żona |krótko po ślubie]: .Ach 
mężusiu, żebyś ty wiedział, jak 
się namęczyłam, zanim zrobiłam 
ten pierwszy befsztyk! 

Mąż: Wierzę ci, kochana Jul- 
ciu, wierzę, a żebyś ty wiedziała, 
jak się namordowałem, aby to 
zjeść. : 


POSZUKIWANIA. 
Każdy abonent GAZETY POLSKIEJ ma prawa da jednorazowega pomieszczenia w tej 
rubryce ogłoszenia DARMO. Następne ogloszenia płacijsięj2 c. od słowa. 


Jelowie- 


POSZUKUJE swega kolegi Br. 
ckiego, pochodzi z krakowskiej parafii, a 
okolicy Sułkany, ktoby o nim wiedział Juh| wią. 


on sam, nech się zgłoni na adres: Antoni 
Jwanowski 305 W. Long AVe. DuBois, Pa, 


Z WE 
CELESTYN POFŁAWHKI poszukuje bra- 
ta awcgo J. Popławskiego. Rok temu przo- 
bywał w Koston, Mass. Niech się zgłosi na 
adres: Cel. Popławski Mosinoe, Wia. 


POSZUKUJE J. Nocoń swego kuzyna 
Ant. Porady i Hipolita Krzeszkiczo i proai 
ntydwóch. żeby siç zgłosili. Ja teraz je- 
stom w 'Chêsier, Pa. z sivatra. Adres: J, 
NOCOŃ, 2114 Front str. Cheator, Pa. 


nn e, 

POSZUKUJE swego brata Teofila l.abano- 
wskiego, mia przebywać w Chicago,  ktaby 
wiedział o niin lub on sam, niech da znać na 
adreas: Zygmunt Labanowski 1121 — Sth at. 
LA RALIE, III. 22 


JOZEF Kuczynski poszukuje awoich bra- 
ci aiotecznych Józefa, Jana i Walentego An- 
drynzaka I Maryanny i Michała Kurowskich, 
którzy mnją przebywać w Baltimore, Md. 
Ktoby z naszych czytelników wiedział a ich 
pobycie, niech zawiadonii Michała Kuczyń- 
skiego, Manistee Oak Hill Mich. 


palny ży PA w a 

NINIEJNZEM podaję do wiadomości publi- 
cznej, że poszukuję Andracja Błowińskiegu, 
rodem z Galicyi a zamieszkałego w Jowell, 
który atąd drrpnął. Ktoby wiedaioł o jego 
pobycie, niech napisze do K. Maliszewski, 
19 Bouth Str. Lowell, Maaa. 


ANDRZEJ Idlinski poszukuje swego brata 
Michała Idlińskiego, ktoby © nim wiedział 
niechaj aię zgłoni, lub kto niech łaakaw zgłosi 
803 Hastings Detroit Mich, 


LO 

POSZUKUJE w ważnym interesie siostry 
Reginy Zagata, zamężna Regina Baran, po: 
chodzi z Gronkowa powiat Nowy Targ, Ga- 
licya, przebywa podobno w Pa. Kto mi po- 
dn jej adren. otrzyma nagrodę. Stanisław Za 
gata North Chieago, lil. 


POSZUKUJE żony, która 15 kwietnia o- 
deszła z domu. I'oszli z bortnikiem, wzięli 
ge mobs dziecko, chłopczyka ońmiomiestięczne 
go. W domu zostało jeszcze € dzieci. Obo- 
je są jednakowego wzrostu po 5 stóp, ^na 
hlond włosy i górnych zębów niema. Ma 
łat 346 — on ma wielki znak nad prawem 
okiem, jak go w kopalni pobito, liczy 25 lat, 
brunatne włosy, pochodzą z Prus. Chce zra- 
bić porządek z dziećmi, Jak się nie dowiem 
gdzie ani rą ta ich policyjnie każę szukać 
Za zawindomienie wynaxrodzę. J. Michalak 
RoX 190, Bentleycille, Pn. 


POSZUKUJE Józefa Kolbusza rodem 1 
Narkuszowy pow. Strzyżów. Galicya. Słu- 
żył on przy wojsku w Przemyślu przy 8 
pułku dragonów. Wyjechał do Ameryki je- 
azeze przed 6 laty. Zylosić się pod adre 
«em: Jan Nicdziełski, Munising, Mich. P, O. 
BoX 14. 


POSZUKUJE swego półbrata [. Urhań- 
skiego, rodem z wioski Smolenta, gaina | 
Szcznwin Kościelny, paw. Gostyń, guber- 


nia Warszawska, Królestwo Polskie. Patrze- 
bny w bardzo ważnej sprawie. Niechaj się 
zgłani do Fr. Sygulskiego, 926 Million AVe. 
Syracuse, NY. 


MRM 

JEZELI kto znał Antoniego Olczaka albo 
on sam to ogłoszenie widział, to proszę dać 
znać Janowi Olezakowi No. 1218 — 1th AVe 
Beaver Falls, Pa. 


PASZUKUJE Alcka. Urhańskiego, kto- 
hy wiedział Inb an sam, niechaj rię zgłosi 
na adroa: J. Sarnicki, Mobile Pulley Mach. 
Works, Mabile, Ala. 


JAN KWIATKOWSKI poszukuje swego 
syna, już minęło 11 micaięcy jak opuścił ra- 
dzicielski dom i nie daja znać o sohie. Niech 
się zgłosi lub ktoś donicesic da Jan Kwia 
tkowrki, 143 Everett str. Toledo, Ohio. 


POSZUKUJE polskiego balbierza, który 
się dobrzo zna na swoim fachu. Stała praca 
i dobra pensya. Angielski język niewyma 
galny. Józef Mrówczyński, 700 N. Washing 
ton str. Wilkca Barre, Pa. 


pik "o za ta M Z PZ.” 

POSZUKUJE brala Marcela Stojek, prze- 
bywa w Detroit, Mich. Kioby o nim wie- 
dział, niech raczy podać adres lub on zam. 
Marcin Stojek, 5 Clover st. Newark, N. J. 


opa "lpóg o ÓRE AE H_ę RAA sA 
A. MAJEWRKI z T. T. raczy podać adres 
tfornema M. Heaton, New Mexico. 


POSZUKUJE w bardzo ważnej sprawie 
Adama Lompck. Ktoby wiedział jego mdrea 
lub on sam niech mi łaskawie donicsie. Fr. 
Muszyński, 22 Briggs at. Portland, Me. 


D. K. POSZUKUJE Marcina Kalińskie: 
go, zgłosić się pod 1825—3 AVe, WATER- 
VLIET, N. Y. 


FRANEK JAWOk, Kochana Biostro, Ro- 
zalio Jawor, proazę zgłosić się listownie, a- 
dres. FRANK JAWOR, P. O. Corey, Ala 
hama BoX 476. 


WALERY Wyrwicz poszukuje żony swojej 
Mioholiny z domu Pietkiewicz — średnie 
Ko wzrostu, Bilnie zhudowana, na twarzy 
czerwona, włosy czarne, wyjechała w ubra- 
niu bronzowam z Adamem Holek lat 25, bez 
wąsów, na twarzy czerwony, wlosy jasno’ 
blond, włosy do góry zaczesane, wzrostu fre- 
dniego, silnie zbudowany. Ktoby wiedział 
o miejscu ich pobylu, niech raczy donieść 
pod poniżej podanym adresem a otrzyma 
$3.00. W. WYRWICZ, 107 Abot st. Law- 
rence, Maas. 


C. i K. KONSULAT austryackowckier 
ski w Pittsburgu, Pa. poszukuje Dm;ytra 
Sawczuka, pochodzącego z Głuszkowa, po- 
wiatu Horodenka, w Galieyl, 41 lat liczące: 
go, mieszkającego w ostatnim czasie w 
Vandergrift, Pa. Ktoby wiedział o uim, nie- 
chaj da znać KONBULATOWI austryacka- 
węgierskiemu w Pittsburgu, Pa. 


W BPRĄWIE SPADKOWEJ Raniszewskie 
go wzywa aio niewiadan.ych z miejsca poby- 
tu prawnych spadkobierców, ażeby na pod- 
stawie wyroeu z dnia 31 grudnia 1900 raku 
zgłonili wwa oświadczania do spadku po u 
znanym za zmarlego piekarzu i cukierniku, 
Stanisławie Kostka Raniszewskim z Porna- 
nia, z udowodnieniem praw do spadku po 
tymże zmarłym do dnia 8-go czerwca 1912 
roku, godziny 12 w poludnie | takowe zgło: 
sili w niżej podpisanym sądzie. 

GNIEZNO, dnia $-go lutego 191% roku, 
Królewski Sąd. 


POSZUKUJE do Spółki dobrego | praw 
daiwogo Buczera Polskiego, pieniądze nie 
wymagalne, aby był tylko dnbry biznesista. 
Ktoby się zgłonił, proszę pisać na adren: 
Mr. Jaworski 56 Arthur str. Jfamilton Ont- 
Canada. 23 


MARCIN KUMORASKI 1 gub. Radom- 
skiej powiat Sandomierz, wieś Zajsziorze 
poszukuje swego ojca, który przeiniewski- 
wał w Nowym Yorku, a teran ra N 

ie. Przyjechałem do Amery a, e 
puea EP mi dać znać do: WHITE 
STONE Baks 150 LI. NY. 


POSZUKUJF., swoich atryjecznych braci 
J4zefa i Felikna Golaniańskich, O lat temu 
przebywali w Chicago, ktoby o nich wie 
dział lub on sam, niecnaj się zgłoszą na a- 
dres: 

Anna Stachowiak P O BaX 133 Bremond 
TeXas. 24 


POSZUKUJE Pani Urbańskiej, która 
mieszkała 5256 Maplewood w ważnej spra- 
Proszę się agłonić jutra da A. Prae- 
kwas, 1400 W. DiVinion ul. Chicago. 


a 
POSZUKUJE w bardzo ważnej sprawie 
Jár. Szujeweki Jana Pelco. Dawniej zamia- 
szkiwał przy 8-ej AVe. i Grant ulicy. Kte 
by o nim wiedział, niech łaskawie da znać 
pur. 12 Centar ulica, Milwaukee, Win. 


PUBZUKIWANY Julian Nnokoeki — ° 
ler Shmith wzrostu 5 i pół stóp a towa- 
rzyszk» wzrostu 5 stóp. Mają przy nobia 
1800 rubli w rewersach lub knponach. Kie 
pierwszy doniesie a tej parze, otrzyma $50 
nagrody. Augustyn Sawuliania 603 ByX Bt 
Homestcad, Pa. 


POSZUKUJE swego syna Stanirława Le- 
wandowskjego, opuścił dom w dzień Hożega 
Narodzenia, ma lat 18, wzrostu średniege, 
twarz białe, pociągła, nos mierny a mówi 
po angielsku i pa polakn. Kochany synu, 
jeżeli żyjesz to wróć do nas bo cię opłake- 
jemy. W domu waaystko dobrac. Może kte 
będzie wiedział a naszych rodaków, to nie- 
chaj raczy. nam donieść o jego pobycie, 
Fr. Jan Lewandowscy, 53 Faat 234ch Ba 
Bayonne, N. J. a 


POSZUKUJE siostry Ann, 

y Klejnowski 
która przebywała w Bostonie, .ktoby o sy) 
wiedział, to niechaj da znać na adres. Ale- 
kannda Klejnowski 173 Main at. Pazaaie, 


POSZUKUJE Jakób Patla swego syna Jana 
Patlę, który zginął bez wieści. Wybierał 
ię do krajo, alu w kraju go niema, za po- 
danie jego adresu zapłacę G dolarów. Ja- 
aa Patla, Ib 162 Jerome, Pa. Somerset 
So. 

POSZUKIWANY Jeat Jakób Maniecki 
przez matkę. Niech się zgłosi pod adresem 
Marya Piwowarczyk, dla Borowskiej, al 
brzeska No. 7 mieszk. 15 Warszawa Po- 
land Rusia, Europe. 


POSZUKUJE Teklę Chmielowicz po mẹ 
łu Chmielowice, córkę Józefa i Maryi 
Wąsików z: Poręb Debskich w Galicyi. 
Do Ameryki przybyła przed 10 laty i po- 
czątkowo kilka miesięcy mieszksła u Jana 
Piaseckiego w New Yorku. Poszukuję ją w 
bardzo ważnej aprawie. Kta mi poda jej 
adres. dam $20.00 nagrody. 

Takób Chmiclowicz Gruyrok Place, Che- 
sto, NX. 


, POSZUKUJE swoich krewnych Wiktora 
Karola I Zygmunta Specyalskich z p. Lip- 
nowskiego zu wzi Maliszewo į Ad. Kolkow- 
skiogn i Jana Łukaszewskiego 8. Łukaszew- 
ski, który jest tu od paru miesięcy w Ame- 
ryca. Ktoby 6 nich wiedział lub oni nami, 
niechaj dadzą znać do 8. Łukaszewukiego 
237 W Central AVE. TitusVille, Pa. 


KOBZURUJR swego ząsiada K 
Lipskiego Adnm Subartowicz. Lipski 
szkał na północnej atronia miasta pur. 4634 
So. Ashland AVE. gdzie chwilowo zamie- 
szkuje. 


KATARZYNA KWASZOWSKA postuko- 
je rodziców Józefa i Anieli Ozgorzałków, 
którzy pochodzą a Galicyt. Przebywsli w 
mieńcie Cohous NY. Ktoby o nich wiedział 
Inh oni sami, niecha adreaują: Katarzyna 
Kwaszowska 1338 Burnett AVE Syracusae 
NK 


DLA uniknięcia rodzinaej nieprzyjemno- 
ści poszukuje się w bardzo wałucj sprawie 
braci lub ftwagrów R. Plena, pochodzącego 
ze starego Sacza. J. Kałużniak 80 Belmon$ 
AVe. Newark NJ. 


POSZUKUJE Klementyna Płońska sawega 
męża Wincentegn Płońakiego a gnb. Łomiy 
powiatu Mazowieckiego, gminy Kowajesa- 
czyzny, wa Płonki Straniane, Ktoby wie- 
ział o nim albo on sam, proszę się zgłoa 
do: Klementyna Płońska 29 John str. Tar- 
rytown, NJ. 


PORZEKUJE Emili Zukotyńskiej. Zgło- 


sić się pod adres: Stefania Koaiecka, 409 
-- 5ih str. Naw York. 


POSZUKUJE się w wainej aprawie Ka- 
tarzyny Morca lub Marex, kióra dnia 30 
kwietnia 1911 roku była świadkiem úmiereś 
p. Walerył Bochenek w Cedar l:aplda, la 
przes wypnduk elewatoru w hotelu Montross 
w Cedar Rapids, Iowa, Kalarzyna PrAOWA- 
łn wówczas w hotelu jako pokojówka. Kto- 
by a niej wiedział lub ona sama, niechaj 
aig, zgłosi do Ant, Niemca 2221 Whipple uł. 
lub Ant. Perciwaj, Pokój 1016 — 29 Ge. 
La Snile ulica, Chicsgo. 


POSŁUKUJE swego męża Józefa Socha- - 


ckiega, który przebywał w Fecles, W. Vir- 
rinia. Ktohy wiedział o nim luh on sem, 
niech da znać do Anny Bochackiej, 380 Oak 
land str. Brooklyn. N. Y. 


POSZLKUJE roboty na farmie, jestem 
człowiekiem religijnym i polakiem. Zabrał- 
bym także moją 16 letnią córkę, która ro- 
zumie mię dobrze na pazczelnietwie i pray 
pracy farmerskiej. Ktoby z azan. Czytelni- 
ków nastręczył mi taką farmę, dam wyna- 
kradzenie 5 dolarów. Adrea: Maciej Caajko- 
waki, Sewart AVe, 211. Grand Rapids, 
Mich. 22 


POSZUKUJE towarzyszki życia lub młodej 
kachajycej wdowy., kóraby posiadała jedem 
tyaląc dolarów — ja posiadam 50 ukrową 
farnię i liczę Jut 30. Proszę o fotografię, 
Blnżej Gaddon Morgan Cv. Stoners, Tenn, 
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WŁADYSŁAW BIEDRZYCKI poszukuje 
awnich kolegów Franciszka Kłonicka i Aleka 
Olszewskiego, niech się zgłoszą pnr. 580 
Warren AVe. w salonie w Chicago. 


RE; zz a a 

POSZUKUJE siostry Julii Bonczak, któ- 
ra przehywała ostatnio na ulicy Bunker, 
Prawdopodobnie pracnja w reatauracyi. 
by o niei wiedział, Inb ona sama „niech się 
zgłosi na adres. St. Bonczak 1117 S. Jetfer- 
son ul. blisko 12:ej ulicy. - 


POSZUKUJE niejakiego Stanislawa Na- 
szewakiego. Kto go zna, niechaj cię agłoai 
do Teofil Cryż — 211% Lubeck str. Chiea- 
go. 


JAN KNJAZ posznknje Stefana K ta 
Ktoby mnie o nim doniósł, dostanie 5 dol, 


0 26 Martins Ferry Ohio, 509 Mala 
str. 


ANNA Giamżowa poszukuja awcjego mę- 
fa, pochodzi z gub. Kowieńskiej. Ona s gu- 
Aernii Wileńskiej, pow. Trocki, gminy Se- 
mieliszk| wai Bogdnńey. Ktoby wiedział e 
niej, niech da znać do Anny Glamzowej 488 


Main sir. Hartford, Conn. 
JULIAN BANEL peszukuje żony awej 
Maryanny z gubernii Grodaieńakiej, ma 


twarz okrągłą, czerwony na przodzie ma ząh 
krzywy ma lat 25. Kto mł da jej adres, 
dostanie $5 nagrody. Julian Banel 90 Me- 
chanic str. Treażficid, Masa. 


Wiadomości z Chicago. 


DWA MORDERSTWA. 


Sędzia Denis E. Sulliran wydał 
wyrok onegdaj skazujący Jana 
Tomaszewskiego, za zamordowa- 
nie swej żony pani Frances Toma- 
szewskiej, na dożywotnie więzie- 
nie. Tomaszewski liczy lat 35. 

Oskarżony był on zarazem o po- 
pełnienie morderstwa na osobie P. 
Gralak, lat 63, i na swej trzeciej 
córce, Maryi Tomaszewskiej, li- 
czącej zaledwie 13 miesięcy. Dzie- 
cko umarło na pneumonfę, która 
się wywiązała z powodu rany jaką 
dziecko otrzymało kulą rewolwe- 
rową — z rewolwern strzelił To- 
maszewski. Dziecko  zinarło w 
dwa miesiące po otrzymanem po- 
strzale. 


ZAZDROŚĆ PRZYCZYNA 
MORDERSTWA. 
Zazdrość o dwie dziewczyny by- 
ła tu powodem do morderstwa na 
osobie Harry'ego M. Krakowskie- 
eo, lat 18, który zamieszkiwał 
przy 3728 Janssen ave. Morder- 
stwa tego dokonał na Belmont i 
Southport, aves: w nocy 23 maja. 
Pewne objaśnienia co do tej zbro- 
dni dano onegdaj po południu na 
stacyi policyjnej przy Theffietd 
ave. Sad  koronerski polecił a- 
resztowanie dwóch mężczyzn lat 
20-tu, których to mężczyzn na- 
zwisk polieva nie zna. Florence 
Thom, 3428 Janssen ave i Helen 
Snorbus. lat 18, 3722 Janssen ave. 
dali pewne zeznania o szczegółach 
poprzedzających ten wypadek. 


TAJEMNICZE ZNIKNIĘ- 
CIE DZIEWCZYNY. 


i 


Młoda, bo zaledwie licząca lat! 


16 dzićwczyna, Catherine O’Brien 
uciekła z domu swych rodziców 
dnia 1] maja. Rodzice jej zamie- 


ły” się rury wodociągowe i kobie- 
ta została pozbawiona wody. 

Grzesińska wniosła parę razy 
skargę do binra wodociągowego, 
ale nie otrzymała żadnej odpowie- 
dzi. Obecnie więc grozi wniesie- 
niem procesu przeciw miastu, by 
tą drogą zmusić miasto do napra- 
wieaia wodociągu i otwarcia wody 
w jej pomieszkaniu. 

Pani Grzesińska zapłaciła za 
lokal do 1 czerwca. Ma więc 
wszelkie prawa do pociągnięcia 
Gryglaka do odpowiedzialnośct, co 
też uczyni, 

Dla sześciorga dzieci 
brać wodę od sąsiadów., 


musiała 


WYJAZD CZESKIEGO 
SOKOŁA. 


Jak wiadomo, w tym roku odbę- 
dzie się Zlot Sokolstwa w Pradze. 
Sokół Czeski w Ameryce będzie 
nadzwyczaj silnie reprezentowa- 
ny, dość wspomnieć, że przeszło 
1000 osób wyjeżdża wziąć udział w 
zlocie, w tej liczbie kilka set ćwi- 
czących. 

Czeskie Sokolstwo jako dar wy- 
syła wspaniały sztandar dla ma- 
eierzy sokolej w Pradze, 

Sokoli czescy wyjeżdżają w tym 
tygodniu. 


SPRZEDAŻ TUNELU 
PRZY LA SALLE UL. 


Wiełu jest głupich, tylko szczę- 
ście że razem nie chodzą — mówi 
przysłowie i sprawdziło się to one- 
gdaj rano. 

Było już wiele wypadków, gdzie 
kupowali za cenę parę set dolarów 
Masonie Temple, gmach ratusza, 
Jefferson Park itp. miejsca, ale 
onegdaj znalazł się kupiec na tu- 
nel przy La Salle ul. 

Józef Herron z Oklahoma City 
przybył onegdaj rano do Chicago 


szkują przy 5145 South State ul. Ji w godzinę później miał się stać 
Ojciec tej dziewczyny, Michael | właścicielem tunelu. 


O'Bricn, dał onegdaj pewne infor- 
macye polieyi celem odnalezienia 
dziewczyny. Mówił on, że do u- 


| 


i 
i 


Wyszedłszy z hotelu, spotkał 
przy Canał ul. dwóch elegancko u- 
branych panów, którzy zawarli z 


cieczki z pewnością została ona na- | nim zaraz znajomość i zaprowadzi- 


mówiona przez dwie dziewczyny, 
jej koleżanki. Była ona 
zgrabną i to prawdopodobnie by- 
ło najgłówniejszą przyczyną na- 
mów aby opuściła swych rodziców, 
przy tem była nadzwyczaj naiwną 


więc łatwą było rzeczą sprowadzić | 


Ją z prawej drogi. 


‘Zauważyłem, że Katarzyna maļ 
towarzystwo dwóch dziewczyn złej | 


reputacyi. Spotykaty one się w 
chwili gdy córka moja powracała 
ze szkoły. Namawiały one ją na 
wycieczki do parków, do pięcio- 
centowych teatrzyków itp”. 

Pan O.Brien zauważył, jak po- 
winda, że córka jego zabrała ze 
sobą Chleb domowego pieczywa i 
inne jeszcze produkty do jedzenia 
do Grace Crame, która jest wła. 
śnie podejrzaną o namawianie p- 
O'Brien do ucieczki z domu. Do- 
starczała Katarzyna owej dziew- 
czynie przez całą zimę żywności. 

Polewa nie zdołała jeszcze 
wpaść na ślad zaginionej dziew- 
czyny. Kapitan Joseph Ryan z 
Engelwood stacyi policyjnej wyde- 
legował dwunastu detektywów 
speeynalnie w tym celu by odnale- 
źli dziewczynę. Wszystkie resta- 
uracve chińskie zostały przeszuka- 
ne przez policyę i są nadal pod jej 
baeznem okiem. 

Charles Brarda, właściciel * Ice 
Cream parloru*' przy South Robey 
i Masting ul., powiedział onegdaj 
polieyvi. że widział on podobną do 
zaginionej dziewczynę parę dni 
temu parę razy. ` hyla u niego w 
sklepie. 

Detektywi pilnują tego miejsca, 
a może dziewezyna tu jeszcze po- 
wróci. 


KLOPOTY PANI J. GRZE- 
SINSKIEJ. 


Ciekawy system zmuszania lo- 
katorów do wyprowadzania się 
wynalaz] i stosować zapragnął nie- 
jaki Tomasz Gryglak, właściciel 
domu pnr. 47438 South Winchester 
ulica. 

Oto niełaska jego spadła na lo- 
katorkę panią J. Orzesińską, u- 
trzymującą sklepik z cukierkami 
w owym domu. 

Otóż nie mogąc się jej pozbyć 
w inny sposób, Tomasz Gryglak 
zamknął Grzesińskiej wodę dostar- 
czaną do sklepu. Grzesińska wo- 
hee tego sprawę oddała adwoka- 
tom lLoewenthalowi i Spółce. Sta- 
ło się to 12 maja. Od tego czasu 
niema Grzesińska w domu ani w 
sklepie wody. 


ładną i| 


li go do tunelu. 

Przedstawili mu się jako właści- 
ciele olbrzymich kopalń w Kalifor- 
nii, z któryini rozłączyć się nie mo- 
g2. a natomiast chcą sprzedać tu- 
nel, ale czlowiekowi porządnemu i 
to za takiego właśnie Ilerrona u- 
ważają. 

Oszuści przedstawili dalej nai- 
wnemu Herronowi otbrzysnte zyski 
jakie będzie ciągnął. gdy w tunelu 
założy olbrzymi salun, gdzie w cza- 
sie upałów schodzić się będzie całe 
Chicago. 

Herron rozważywszy korzyści, 


| miemiem 


zapytał o cenę tunelu. Oszuści o- |. 


świadczyli, że im wcale o pieniądze 
nie chodzi, ho mają ich ‘‘po uszy”, 
więc ażeby to nie była darowizna, 
zażądali tylko $200. 

Usłyszawszy taką bajecznie ni- 
ską cenę, postanowił Herron jak 
najprędzej wyzyskać, by ci nie 
mieli czasu jej podnieść, dobył pu- 
gilares i $200 wydobył. 

Na szczęście przechodziłi obok 
dwaj detektywi O'Brien i MeCar- 
thy, którzy podsłuchali słów kilka, 
jak oszuści zachwalali tunel i wi. 
dząc że Herron wrecza pieniądze, 
przyskoczyli do oszustów i aresz- 
towali ich. 

Oszustami tymi są znani policyi 
Michał Brady i Karol Davis, któ- 
rzy kiłkakrotnie nabrali już w ten 
sposób naiwnych. sprzedając im 
zazwyczaj olbrzymie domy, a teraz 
pokusili się o sprzedaż tunelu. 


PANNA J. SMOLINSKA 
OBLANA FARBA. 


Fatalny wypadek wydarzył się 
onegdaj na Dearborn ulicy przy 
hudynku departamentowego skła- 
du Boston Store. 

Budynek ten jest obecnie odna- 
wiany. to też obłożony jest ze 
wszech stron rusztowaniami. 

Na rusztowaniu od strony uliey 
Dearborn stal cały szereg puszek 
z farbą czerwoną, którą malowano 
konstrukcyę żelazną. Nagle z nie- 
wiadomych przyczyn rusztowanie 
się zerwało powodując na ulicy 
ruchliwej, jak wiadcmo wielce, 
niebywałą panikę. 

13-letni Izydor Krevis, zam. pnr. 
1937 N. Rockwell ul. dostał się pod 
stos desek z zawalonego ruszto- 
wania, przyczem został fatalnie 
poraniony. - Ma kilkakrotnie usz- 
kodzoną czaszkę i złamaną nogę. 

Oprócz tego kilka osób zostało 
oblanych czerwoną tarba. Między 
poszkodowanymi jest tukże Polka 
panna Janina Smolińska, zamiesz- 


Grysluk namawiał ja. aby się wy- | kala pn. 3752 Belmont ave. 


prowadziła na wiosnę, ale odmó- 
wiłu mu. Wkrótee potem 
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Zniszczone ubranie mają też To- 


**zepsu- , masz Svoromas, 222 Indiana ave. i 
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GAZETA POLSKA W OHICAGO. 


O. J. Mielv, z pnr. 1755 W. Madi. | Po długiem szukaniu został | 
son ave. | Frank przyaresztowany w Fila- | 
Policya bada powody zawalenia delfii, skad przywieziono go do| 


TE EE 


' zatelefonował? do konsula japoń- 


się rusztowania. 


L. JASKOWSKI NAJE- 
'CHANY PRZEZ TRAM- 
WAJ. 


Onegdaj wieczorem około godzi- 
ny 8:25 został nuajechany przez 
tramwaj linii Milwaukee ave., nr. 
306, 11-letni chłopak D. Jaśkowski, 
zam. pnr. 41 Court i Milwaukee 
ave. 

Chłopak przechodził 42 ave., 
gdy go tramwaj najechał. 


W wypadku tym szczęściem na 
zwać można, że Jaśkowski nie po- 
stradał życia, tylko odniósł lekkie 
kontuzye. Ma on złamany kom- 
pletnie nos i wybitych kilka zę- 
bów. 

Po opatrzeniu rannego chłopca. 
przybyły ambułans odwiózł gu do 
domu rodziców. 

Policya po załatwieniu formal- 
ności i spisania protokółu na miej- 
seu, puściła w ruch wstrzymane 
tramwaje. 


ADMIRAŁ 'TOGO" W 
CHICAGO. 

Sparzyli się onegdaj reporterzy 
angielskich gazet, kiedy pewnego | 
Japończyka w hotełu Auditorinm | 
wzięli za admirała Togo, bohatera | 
ostatniej wojny rosyjsko-japoń- 
skiej. 

Urządzono interview i w czasie 
całej rozmowy tytułowano ga ad- 
mirałem. Przekonano się, że *'bo- 
hater’ japoński jest pokojowego | 
usposobienia i że wcale o wojnie; 
ze Stanami Zjednoczonymi nie my- 
śli, że się jemu Roosevelt ogrom- 
nie podoba ete. ete. 

Przekonani święcie, że rozma- 
wiali z admirałem Togo, reporte- | 
rzy pożegnali się z rim po odby- 
tym interviewie i wszyscy czem- 
prędzej pospieszyli do swych reda- | 
keyi. 

Na szczęście jeden z reporterów | 


skiego i spytał się jak długo ad- 
miral Togo pozostanie w Chicago. | 
Konsul poinformował wtenczas re- | 
portera, że Togo w hotelu Audito- | 
rium nie jest admirałem, że admi- į 
rała niema w Chicago, i że gość a- 
mer;ykański, z którym rozmawia- 
no, stoi na czele japońskiego Czer- 
wonego Krzyża. 


MASZYNA DO WYRABIA- 
NIA PIENIĘDZY. 


Abe Frank, znany także pod i- 
Goldberg, wynalazł o- 
ryginalna maszynę do wyrabia- 
nia pieniędzy papierowych a na- | 
wet nosił się z myślą by ją opaten- 
tować. 

Frank rozumował że w dzi- 
siejszych czasach trusty tak *'ci- 
sna” każdego obywatela, że pra- 
cując, nie można się dorobić wię- 
kszej fortuny, a on miał wszyst- 
kie dane by zostać milionerem — 
oprócz pieniędzy. 

Majątku sam nie chciał uży- 
wać i postanowił *' uszczęśliwić”? 
kogoś. Mając ręce zajęte fabryko- 
waniem pieniędzy, serce oddał 
niejakiej Esterce Bernstein, wdó- 
wee, zam. pn. 633 W. 13 ul. 

Przekonawszy się, że i *'wybra- 
ba''nie jest od tego, by zamąż| 
nie wyjść, zwierzył się jej w se-| 
krecie, a nawet obiecał przynieść 
maszynę i zademonstrować swoje 
arcydzieło. 

Frank tymezasem sprowadzil 
się do wdowy „i przyniósł ową 
tajemniczą maszynę. _ Wdówka 
długo przypatrywała się temu ta- 
jemniczemu wynalazkowi i w koń- 
cu poprosiła o zrobienie próby. 

Narzeczony puścił ją w ruch. 
Zahnczuło i zafukało. Pokój cały 
napełnił się dymem, wdowa wy- 
tarłszy oczy łzami nabiegłe, sle- 
dziłą dalszą * robotę.” 

Frank *'zasztapował”” maszynę 
i wyciągnał z niej nową pięćdzie- 
sięciodolarówkę, Wdówka wziąw- 


szy ją do ręki, długo obracała wi 


paluszkach i w końcu orzekła, że 
jest *' prawdziwa.” 

Opromieniona sama myślą, że 
wkrótce staną *się 
dała przyszłemu mężowi $325, na 
ulepszenie tego eksperymentu. 

Narzeczony 


szyne, myślał'o jej ulepszeniu. 
Spożywszy dobrą kolacyę spo- 
rządzoną przez wdówkę, na drugi 
dzień wyszedł do miasta, aby ku- 
pić jakieś części, które miały u- 
sunąć dyin, jaki maszyna wytwa- 
rzała przy robieniu pieniędzy.. 
Wyszedłszy z domu wdówki, 
więcej nię powrócił. 
Bernsteinowa napróżno wygla- 
dała oknem powrotu swego przy- 
szłego milionera.  Wyczerpawszy 
cierpliwość, doniosła o  wszyst-, 
kiem połievi, dostarczając foto- 
grafii oszusta, 


milionerami, | 


Chicago i postawiono przed sąd 
wielkoprzysięgłych. 

Podezas rozprawy 
szczona w ruch tajemnicza ma- 
Szyna, która oprócz dymu nie 
chciała zrobić $50. 

Ława przysięgłych po 5 minu- 
towej naradzie uznała Franka 
winnym i sędzia skazał go na 10 
lat więzienia. Oprócz tej były 
wniesione jeszcze dwie inne skar- 
gi z South Bend, Ind., za podo- 
bne sprawki, ale ponieważ został 
skazany tutaj, przeto tamte dwie 
upadły. 


była pu- 


KOŁA TRAMWAJU OD- 
CIĘEŁY 6-LETNIEJ 
DZIEWCZYNCE GŁO- 

WĘ. 


Okropną śmiercią zginęła w ze- 
szły piątek rano Berta Girszówna, 
6-letnia dziewczynka. Koła tram- 
waju odcięły jej literalnie głowę 
od kadłuba i zeszpeciły w straszny 
sposób jej zwłoki. 

Wina w tym wypadku spada na 
samą ofiarę. 

Przebieg bowiem culego wypad- 
ku był następujący : 

Berta wyszła z domu rodziców 
pnr. 1025 przy ulicy N. Lincoln 
o godzinie 8-ej rano i spieszyła do 
szkoły. 

Przyłączyła się do niej po dro- 
dze gromadka koleżanek i zaczęły 
się harce. 

Ulicą Paulina, jechał wóz jakiś 
ciężarowy i dziewczynki podbiegły 
do niego i pouczepiały się z tyłu, 
by się kawałeczek podwieźć, 

Berta jechała nujdlużej i cieszy- 
ła się tem niezmiernie. Przy zbie- 
gu ulie Paulina i Miłwaukee ave., 
zeskoczyła z wozu i biegła z rado- 
snym krzykiem do koleżanek. Za. | 
ledwie wyminęła wóz i stanęła na 
toraen tramwajowych, znalazła się 
przed wozem tramwajowym, pę- 


|dzącym ze znaczna szybkością z 


przeciwnej strony. Katastrofa sta- | 
ła się nieodzowną. 

Przód tramwaju, obalił ją na| 
ziemię i znalazła się pod kołami. | 
Okrzyk przerażenia wyrwał się z! 
ust licznych przechodniów, świad- | 
ków wypadku. | 

Kola odcięły jej główkę od tuło-| 
wia, który krwią zbroczony i ze- 
szpezony do niepoznania, drgał je- 
szeze w przedśmiertnych kurezach. 

Thm otoczył framwaj; przyby- 
ła policya. 

Motorowego i konduktora aresz- 


jtowano. Zwłoki dziecka przewie- 


ziono do pobliskiego zakładu po- 
grzebowego. Rodzice, gdy ich u- | 
wiadomiono o łosie ich córeczki, : 
nie chcieli początkowo wierzyć; 
późmej jednak zemdleli. gdy uj- 
rzeli jej zwłoki. 


| 
HANIEBNY CZYN 
MĘŻA. 

W pomieszkaniu przyjaciół swo- 
ich pnr. 459 Blackhawk ul. leży w; 
agoni 36-letnia Julia Korachowa. 

Los tej kobiety, to prawdziwa 
tragedya. 

Nieszczęśliwa kobieta padła o- 
fiara haniebnego postępku męża. 
który ją opuścił w nieeny sposób. 

Oto 31 maja, gdy Korachowa le- 
żała chora w swem mieszkaniu pn. 
316 E. 110 ulica *''zaeny”” mąż o- 
świadczył jej, że mu się już znudzi- 
ła, to też wyjeżdża do ojezyzny. 

Zabrał też całą gotówkę jaką po- 
siadali, poczem znikł bez śładu. 

(puszczona kobieta zwlokła się 
ostatnim wysiłkiem z łóżka i tram- 
wajem udała się do aomu jedynej 
rodziny z sobą zaprzyjaźnionej i 
tam zapadła śmiertelnie na łoże 
boleści, by już więcej nie podnieść 
się. 

Jedynem pragnieniem jej jest 
ujrzeć męża, którego mimo wszy- 
stkie zawody kochać nie przesta- 
ła. 

Polieya poszukuje uiegodziwego 
męża. 


POLSKIE UZDROWISKO 
I LETNISKO “WANDA.” 
Znając potrzeby rodaków i wie- 
dząe o tem, że tysiące ich rok roez- 
nie wyjeżdża podczas miesięcy let- 
nich i dni upalnych do obcych re- 
sortów, letnisk i uzdrowisk i nie 


dostawszy pienią- |imając w tych przepełnionych ho- 
dze. spojrzał raz i drugi na ma- | telach i dusznych 


domach naj- 
mniejszych wygód, ani swobody, 
ani też zdrowego pożywienia za 
płacone dosyć słono pieniądze E 
M. i L. Pietrzykowscy, aby temu 
zaradzić, wyszukali piękuą okoli- 
tę przy stacyi kolejowej rand; 
Junction, blisko S. Haven w stanie | 
Miehigan i pobudowali tam nie 
hotel, nie duszne piętrowe domy, 
ale kiikanaście czystych, widnych 
i wygodnych domków ponstawia- 


nych nad brzegami dwóch jezior, Wniosla mianowicie 
dla tych, którzy rzeczywiście pra- | dziego Rooney 'a skargę 
gng wygody, wypoczynku i spoko- | Chieago Railway's Company skar- | gatuuku są prześliczne artystycz- 


JU. 


(SJEFEFEFEEEErEEEEEFEF - TE 
|1201 Kilka Zapytań | Silne Nerwy = | 


Dla Ciebie ???? 


Jesteś wyczerpany i zmęczony? Ocię- 
żały i słaby? Cerę masz bladą? Język 
obłożony? Zatwardzenie? Częste bóle 
głowy? Źle trawisz? Twarz żółtat Brak 
„ochoty do wszystkiego? Co Ci pomoże? 


Severy 


Są niezbędne do powodzenia wszędzie. 
Drażliwość, nerwowe bóle głowy, bez- 
senność — dowodzą osłabienia nerwów. 
Zasługującym na zaufanie środkiem u- jfg 
spakajającym, a jednocześnie prawdzi- 
wym wzmocnicielem osłabionych ner- jin 
wów jest 


Severy Nervoton. 


(Severa's Nervoton) 
Dolara Butelka. 


Ef IrEFE 


Balsam Życia 


(Severa's Balsam of Life) 


Jeżeli wogóle jakiekolwiek lekarstwa są 
potrzebne w twoim domu, niech to będą | 
Lekarstwa Severy. Sprzedają je aptekarze [9 
wszędzie. Nie bierz innych. Jeżeli twój [Ę 
aptekarz nie chce ich dostarczyć, pisz do [8 
nas. Po bezpłatną poradę lekarską pisz dọ: | 


Działa on na narządy rozmaite i na 

krew w sposób tak hkarmonizujący, że 

mnóstwo dolegliwości wypędza precz, 

a organizmowi przywraca siłę i zdrowie 
75 centów butelka. 


Stan Miehigan znany jest z uro-| 


czego polożenia i zdrowego klima. í PRECZ ZE SMUTKIEMII( 


tu. 
To też uzdrowigko ‘“‘Wanda” 
będzie zapewne prawdziwem cen- 


Na wypłatę po 10c. Dziennie. 
Jeieli zobowiążecie się placić 10e dzien- 
nie. to poślemy Wam zaraz NA KREDYT 
wapanieły Gramofon Płytowy wraz z 19 ka- 


wałkami Polskich pieśni, walców. polak, ma- 

znrek itp. które subie zami wybierzecie. 

Dobroś nastych gramofonów jest gwarunie- 

wana. Piszcia zarax rałączając marki na 

przesyłkę katalogu i informacyć do: 

LIBERTY COMMERCIAL CO. Dept. 8, 343 
E. 9 str. NEW YORK, N. Y. 


trum życia  letniczego dla Pola- 
ków. | 

Informacyi zasięgać można pn. 
866 Milkaukee ave. pod adresem 
Heath Resort “Wanda” 


Gramofon i rekordy otrzymałem w porzę- 
dku i składam dls Liberty Commercial! Ce. 
serdeczna podziąkowarue. gdyż gramefon i 
rukordy są hardra wapaniałe, Widziałem: już 
wiele gramofonów, zle zaden tak pięknie 
nie grał, jak wasz. Dziękuję Wam hardzo i 
raty będę na czas wypłacał. Andrzej Kaczin- 
ski: 1016 9 str. la Rulle, IN. 

UWAGA: — Podobne listy otrzymujemy 
od każdego kostumere, co jest nzjlepszym 
dowodem, iż wykonujemy anmiennic nasze przyrzeczenia, a więć każdy, mający sa- 
miar kupić gramofon, powinicn najpierw do mas się zgłosić, ba to leży w jego wła: 
"nym interesie į korzyści. 


ZMARŁ WSKUTEK PO- 
RANIEŃN. 


W szpitalu w Engełwood zinarł 
onegdaj robotnik, 50 Jat liczący M. 
Sokołowski, zam. pnr. 6508 Bi- 
shop ul. 

Sokołowski w dniu 30 maja za- 
ięty był na budowie i podczas pra- | 
cy spadł z rusztowania. , 

Z początku sądzono, że ranny 
wyzdrowieje. ale gdy nastąpiły 


li '] 

kodzenie cielesne, podając sięido każdego pudełka Tokio. Cha: 
przytem jako 'osoba uboga”.  |wajacy je, mogą z biegiem czasu 
komplikaeye, ratunek okazał się Myślała, że jej to pomoże do wy-| mieć prześliczną  yaleryę. Która 
niemożliwym. Jury  koronerska | grania procesu. | może się stać prawdziwą ozdobą - 
wydała werdykt śmierci przypad | Tymczasem nie olunyśliła całej każdego domu. aF 


kowej. |sprawy należycie i “wpadła” fa- | Papierosy '*Tokio". wybiją się 
Ta wa talnie. niewątpliwie nawet na sam from 
SUROWE KARY. “Kto jest właścicielem domu, |w swej dziedzinie bez względu na 


w którym mieszkasz? — spytał 
Mindakową sędzia Rooney. 


swoją cenę. Niska cena. za która - 
są sprzedawane, wyprze z handlu > 
wszystkie inne tańsze papierosy 
wszędzie na świecie. Polecamy ua- 
szym czytelnikom przeczytanie w 
dzisiejszym numerze ogłoszenia a 
papierosach ' Tokio'' a następnie 
kupienia pudełka na próhę. Sprze- 
dawane wszędzie po 5 e. za pudeł- 
ko. 


Szybka jazda automobilami po 
ulicach naszego miasta, która za- 5 Apei 
grażałą życiu mieszkańców, może} —— Ja, — brzniała odpowiedź. 
wkrótce ustanie, jeżeli sądy tutej-| To rozgniewało sędziego i oświa- 
sze postępować tyłko nadal tak |dczył jej, że sprawę jej skreśla z 
będą i każdego winowajcę pocią- , kalendarza a nawet by ją ukarał 
gna do odpowiedzialności. za oszukiwanie sadu, gdyby nie to, 

Dotychczas kary te sypią się| że mąż jej leży chory w domu. 
prawie w każdym wypadku. O- 
negdaj skazał sędzia municypalny 
Stewart dwóch _ sutomobilistów, | 
Wacława Kutynę z pnr. 5544 E-| 
vanston ave. na $50, a Jana A) 
cznego z pnr: 1602 Homan ul. na; 
$30 kary za szybką jazdę. 


p I 


CENY PAPIEROSÓW NIŻSZE, 
ALE GATUNEK LEPSZY. 


Tokio, — nowy wyrób papierosów, 
daje zupełne zadowolenie pa- 
laczom. 

Jedną z najważniejszych usług, 
UPROWADZENIE jaką wielcy fahrýkanei tytoniu 
oddali ludowi w tym kraju, to 

CHŁOPCA. | „„aczne obniżenie kosztu palenia. 

Do polieyi tutejszej zgłosili Się W ten sposób stali sie prawdziwy- 
rodzice zaginionego Sletniego | mi dobroczyńcami szerokich mas 
chłopca Antoniego Bukala, zam. | Indu. Nie upłynie nawet dzień, 
pnr. 441 W. Huron ul., by ta po-| aby we nie słyszało wyrzekań na 
czyniła kroki w eelu jego odszko- | ustawicznie wzrastające koszta u- 
dowania. n trzymania. Obniżenie kosztów pa- 

Chłopak wyszedł jak zwykle do lenia przechodzi jakoś niespostrze- 
szkoły we czwartek rano i więcej żenie, a przecież dla tysięcy i ty- 
do domu nie powrócił. sięcy ludzi, życie bez palenia nie 

Ojciec zaginionego chłopaka 0: | jninjohy żadnej wartości. 
trzywał kilka listów z podpisem) To wyżej wymienione względy 
*czarnej ręki”, w których ŻĄdA- | skłaniają  piszacego te słowa do 
no >knpu. c zwrócenia uwagi czytelnikom tej 

Wobec tego sądzi, że chłopak z0- gazety, że jest w niej pomieszezo- 
stał przez bandę czarnorękowców |, ogłoszenie, któraedia"setelcyia: RK” 
uprowadzony. laczy jest i powinno być najważ- Z ust dziecka: | y 
niejszym wypadkiem dnia. Mamy dòi: Gzam: chciaihdstairę OEE 


Krakowiak panieński. 
Kukułka już kuka, 3 
Bocian żabek szuka, y 
A w sercu dziewczęcia 
Dotąd pusta luka... 


Budzi się przyroda 
Z letargu do życia; 
Pisma zaznaczają j 
Wciąż nowe ‘odkrycia. 


Ale się nie znajdzie 
Jaki człek nezony, . 
Ry "odkrył na mężów 
'<Sposób ulepszony.” 


Zyskałby w nagrodę 
Wdzięczność i mamonę. 
A jeśli kawaler, — 
To w dodatku żonę. 
Nie feministka. 


1 


O 


ZYM. ña myśli trzykolnmnowe ogłosze-| | Ex 
PORZ 2 nie American Tobacco Company o|siu. gdy dorośniesz? 


CZAKA. nowym gatunku papierosów '"To-| Janek: -Chciałbym być 
Nielitościwa śmierć wyrwała z | kjo** które świeżo się ukazały w jak pan. 
grona rodziny i lieznych przyjaciół | pandlu tytoniowym. Gość: Dlaczego? Er. 3 
jednego z starszych obywateli tu | Papierosy «Tokio'' przedsta- Janek: : Bo mama mówiła, że 
tejszej Polonii. |wiają ostatni wyraz fabrykaeyi te- | pan nie nie robi, tyłko zjada do- 
Jan Szymezak po długich i cięż- | vo artykułu tak pod względem bre obiady. | 
kich oabniach aaa d powieki jakości tytoniu. bibułki i samego | emmena 
przeżywszy lat 56, w domu pnr.| wykonania, które stawiają je o 
1410 Blackhawk ul. każ wyżej ponad wszelkie r DROBNE OGŁOSZENIA 4 
Zmarły był jednym z najstar: | towe gatunki za 5 centów. Tylko | P-epezezOoNaZZOZ ZAOCZNE 
szych fabrykantów  eygar. nadto | najlepszy gatunek tytoniu nżywa-| NOWA FILIA GAZETY POLSKIEJ W 
był skeyonaryuszem spółki bro-|ny jest do tych papierosów. PHIAPZAPRNAWĄĄ 
warniczej Eagle Brewing Co.. pro-| "Ostateczna mieszanina, która 
wadził salun, a należąc do licznych | py daje bogaty, pełny i przyjem-| 


takim 
a | 


NINIEJSZEM zawiudamiamy naszych s- 
kantów w Pittshurgu, l'a. 1 okolicy, ii p. 
Bronisław Papiernik z pod mr. 8154 Rich- 


towarzystw narodowych — bra |ny zapach, zadeeydowaną została A m eee Cr a tine, Gaati A 
czynny udział w życiu publicznem. | dopiero po długich i kosztownych | raz wszystkich naszych wydawaktw. Pam 


Papiernik ma zawsze w większym zapanie 
kwity, kanirakty i książki wszelkiego ro 
Łacząe siłę ze słodyczą i deli-| dzaju i odstepnie je agentom pe tej samej 
EE ch IA Ea «Fo cenie, co w redzkcyi, s 
katny m AAR cą pans e 3 W. DYNIEWICZ PUBL, CO. 
kio“ zadowoli najwvbredniejszego| somm... 
smakosza w każdym razie, posiada | J. F. OKLEYEWICZ Azeneya azytkart, 
3 Aae ne 3 ke notarynes wyrabia ielwa, 
FM wszystkie te własności. jakich AEs NE Kciąga należyteści z Europ). le- 
í galiznja dokumenta u konaalów; ubezpiecze- 
nia. Wymiana, kupno i sprzedał realności. 
Wazystko tania i berpiecymie. Adres: 108 
ı Hallam atr. Hrdgeport, Conn. x 


eksperymentach. 


POLKA CHCE OSZUKAC 
SAD. 


Pani Anna Minduk. z pm. 2418 
Powell ave., chciała onegdaj oszu- 
kać sad, przypuszczając, że ciało.|prawdziwy znawca odkryje w 
którego godłem jest temida z za- żadnych 10 eentowych gatunkach. 
wiązanemi oczami da się łatwe: Co najwięeej zadziwia. to prawdzi- | mamsasasman 0 
"nabrać na kawal”. lwa niespodzianka że jest sprzeda- | "BNOPEK.'' 


Pani Mindak udawała biedną. | wany po nadzwyczajnie niskiej Ce-| Jest to tytuł aaj kniążki świeło wys 
"zed ud nie: 9 delk ;łej z pod prasy drukarakicj. zawierajace] . 
prze sẹ- Nie: C. za PUUEIRO, a. p" bardza ciekawych powiastek, EE 
rzeciw Największą; nowością w tym | jek, opowiadań. anegdot, poezyi. artykułów 
p p: ka |nankowych i ciekawycn dykteryjek. .. Ma. 
W. Dyniawicz Publ. Comp. 1163 Milwau- 
kee Ave. Chicago, Il. fi „a 


„ 


ge o $1,000 odszkodowania za usz- uie wykończane obrazki dodawane 


DROBNE OGŁOSZENIA. | 
MOZESZ sarobié łatwa $15 tygodniowo 
sprzedając nasza obrazy wieczorami po pra- 
ey fabrycznej, bo to są zupełnie nowe obra- 
áy i wproat cudownie wygiądają. rzucając 
promienne światło na patrzącago. Piszcie po 
warunki pod adresem: Z. SZATROWSKI 235 
EXCHANGE ET CHICOPEE, Maas. 27 
Ce A ORO 
- BACZNOSO RODACY!!! — Mam najwię- 
kszy aklad książek powieściowych: Leśna Ró- 
śkyczka; Hrabia bandyta; Qenonafa; Zacza- 
rewane koło; Cygańskia dziecię; Wydzie- 
ddziczona hrabianka; Porwane dziecię; Nie- 
winnie skazana na śmierć; Sen Miłości; Pię- 
kna Pielęgniarka Chorych; Daiecko Nędzy; 
Panna sklepowa; Rezwiadna rywalki; Wźród 
Waryatów i wiele innych ciekawych. Pray- 
gzlijcie 56 markę na przesyłkę a natych- 
miast Wam wynzię dwa katalogi i parę kasią: 
úek okazowych darmo. Niedobrani szyty oł 
kazdej powieści można u mnie zawsze nabyć, 
Takie potrzebuje agentów; dobry zarobek. 
Pisz jeszcze działaj do JAN SABLIK 878 
Qrkland Str. BROOKLYN, NEW YORK. 28 


~ DARMO wyślemy katalog instrumentów 
muzycznych | bardzo ciekawych kaiążak, za- 
łącz Jcentowy znaczek pocztowy i adreasnj: 
W. KUCHARSKI, 2103 Hastinga Str. Chł- | 
geago, Ill. aa; 


NOWA FILIA GAZETY POLSKIEJ W 
PITTSBURG. PA. 
NINIEJSZEM xawiadamiamy naazych a 
gentów w Philadelphii, Pa. i okolicy, iż p. 
J. J. Surmacz, s pod nr. 2621 Penn AVE. 
Pittaborg, Pannsyl. ma filię '"Gazaty 
Polakiej'' | ''Ilustrowanego Tygodnika ' o- 
Taa wszystkich naszych wydawnictw. Pan 
Surmara ma zawsze w więkazym zapasie 
kwity, kontrakty i książki wszelkiugo ro- 
dzaja i odstępuje je agentom po tej samej 

esnie ca w redaskcyi. 
W. DYNIEWICZ PUBL CO. 


NA 

POTRZEBA energicznych agebniaw na eta- 
łą pensyę da aprzedawania naszych 75 lat 
gwarantowanych zegarków. Załączyć kilka 
znaczków na odpowiedź. KOŚCIUSZKO IM- 


PORT CO. 611 — B — Summer str. W. 
Lynn, Masa, 46 
BZYFKARTY na wnzystkie linie 


majtaniej sprzedajemy. Ceny aprawie- 
'dliwe kompaniczne. Wolność granicy 
wyrabiamy każdemu u konsula rosyj- 
skiego. Pieniądze wysyłamy do kraju 
majtaniej, szybko i bezpietznie. Spra- 
wy wojskowe, procesowe, sądowe zala- 
twiamy szybko, skutecznie. Wyrabia- 
my kontrakty, pełnomocnictwa |rosyj- 
ekio dowierennosti|. Legalizujemy do- 
Kkumenty u konsulatów. Piszciv pouf- 
nie na adres: Isidor Herz Co., 422 
7. Ava. NEW YORK. Ir 


WIELKA RADOSC. 

Dla cierpiących na narki, boleści w krzy- 
kach, my wam udowodnimy, łe tylko lekar- 
stwo ''Arrow'' wyleczyło setki ludzi, którzy 
potraciii majątki na doktorów i inne lekar- 
stwa į} im nic nie pomogło, jak tylko nasra 
lekarstwo. '*''Arrow'' w aptekach | u fabry- | 
kanta, piszcia do: *''Tha Arrow'' Kidney Re- 
medy, 2889 Milwankeć, Ave. Chicago, Ill. 


POTRZEBA AGENTÓW mężczyzn i 
kobiet do rozpowszechniania naszego 
wynnego WINA SWIETOJANSYKIEGO 
a naszych słynnych lekarstw. Język an 
gielski nie wymagalny. Kto nie zdolny í 
do ciężkiej pracy, lub nie chce wa fa | 
bryce pracować, a zarabiać 3 do 4 dola | 
ry dziennie, niech pisze po warunki 
Proffesor Karol Szwarea Co. 243 ROX 
BURY Str. BOSTON, Mass. 


DARMO wysziemy każdemn kaiążeczkę o- 
pisującą różne choroby skórne oraz Cenni. 
ki Medycyn i Artykułów Toaletawych pa oe- 
nach fabrycznych. Adreauj: 


Ma 


SWIERZBY, PARCHY I ROZA choć 
by 15 lat stare. $1.25 za kompletne wy. 
leczenie. Setki podziękowań za tako- 
we. 1000 dolarów nagrody, kto nam do 
każe, że nie prawda. Adresuj tak: Pro 
ffesor Karol Szwarce Co. 243 ROX 
BURY St. BOSTON, Mass. 2 


| jednocentowych markach, 


POTRZEBA LUDZI W KAZDEJ 
MIEJSCOWOSCI AMERYKI I KA- 
NADY do reprezentowania naszej fir- 
my. Płacimy tygodniowó stałą pen- 
syę. Praca lekka i nader przyjemna, 
informacye, 


Piszcie natychmiast po 
załączając dwu-centową markę. Adre- 


aujcia: THT ALPINE LARORATO- 
RY CO. 73 East 3 str. NEW YORK, 
Dept. D. x 


POTRZEKA AGENTOW. Potrzebujemy 
ruchliwych agentów do sprzedaży nowych ar- 
tyknłów, każdy, kto je zobaczy, knpi z pow- 
nością. Agenci zarabiają po $50 tygodniowo, 
THE LIPMAN SUPPIY HOUSE, Róg Ran- 
dolph anl 5th AVE. Chicago, 111. X 


ŻENIĆ 


się kto zamierza, niech przyśla 25c w 
otrzyma nuajnow- 
szy obszerny katalog ze 100 fotografiami 
młodych, ładnych kobiet z wielkimi posaga 
mi. B. D. DONAT 65u — 2 AVE, New 
York. Ścpt. 13 1912 


a mm ŮŮ 
RODACY! Chcąc nie być podległym straj: 
kom i wogóle kapltalistom, najiepiej jent 
mieć kawałek dobrego gruntu, Bez zaprze- 
czenia Południowy Michigan jest uajlepnzem 
miejscem da osiedlenia aię na farmach, gdzie 
ziemia i warunki kliwatyczne aą wyńwieni: 
ta Warunki kupna są bardzo dugodne, Pa 
bliższe informacye plazcie do. A. SULROW- 
RKI LAND CO. BOX 203 Pinvonning, Mich 
27 
cia 
DO NHZANOWNEJ PUBLICZNOŚCI: — 


Donoszę, iż w tych dniach wykupiłum ca 
łą Księgarnię Pana P. Arenia pod 8343 Su- 
perior AVE. So. Chicago, Jil i także powię- 
kuzyłem dwa razy więcej jak dawniej — a 
mam na zkładzie naatępujące książki: Do na- 
bołeństwa. F'owieściowe, historyczne, Papier 
liatowy; Pocztówki krajowe 1 tutejsze; Obra: 
ay Naraiowe: Religijne: Różańce: Świece 
Nz'nczne: Kwiaty i liście. Cukierki, Cygara 
i inne przedmioty. Kto nadeśle 2c markę, 
poślemy mu katalog darmo. Adresować: W, 
Janicki, 8745 Superior St. South Chicago 
ni. 28 
e a o 

NOWI AGENCI. 


Zawistowski J. Cannonaburg, Pa. 
Gałęza J. Hraddock, Pa 

Markiowics Jan, Iatrobe, Pa. 
Dublis Joseph, Bridgeport, Conn, 
Kuczkowski Aleks. Muont Plsasant, 
Ksiancki Marcin, Johrstown, Pa. 
Marchlewski V. Reading, Pa. 
Kałużniak J. Newark, N. J. 
Zawistanowski B. Kewanee, TH. 
Rybak Frank, Scuth Fork, Pa. 
Sobczyński Jan, FVatezViile, 
Saymanski Józef, Altona, Pa. 
Gozik Wojciech, Johnstown, Pa. 
Siedlicki Hilary, Portage, Pa. 


Pa. 


Pa. 


NIE ODWRACAJ SIĘ PLECAMI OD 
DOBRYCH RZECZY!!: 
Bardzo zabawne i potrzebna nowe wynazki!! 


Mężczyzna czy ko- 
bica może aaroblć 
815 do $25 tygod- 
nitwo, zatrzymując 
obecną awoją poay- 
cyę. Coi nowego) 
Kat ly musi to mieć! 
Agentum sto procent 
zysku. Dajemy kre- 
dyt. Dogoduo warun- 
ki. Pisz zaraz po hezpłatnie wysyłany kata- 
lax iluntrowany instrumentów muzycznych, 
klejnotów, magicznych sztuczek, groceryi it 
tysiąca innych róinych użytecznych artyku- 
łów. Próbki darmo. 

EUROPEAN SPECIALITIES IMPORTING 
COMIUIANY, Dept. 46, Yonkers, Ncw York.. 


Cały ten komplet 
KALINY 


7 KALINA 


DARMO! 


| Ostatnie Wiadomości. 


| ROZRUCHY STRAJKO- 
WE W BOSTONIE. 


BOSTON, Mass. — Zastrajko- 
wali tu konduktorzy, motormani i 
inni pracownicy na kolejach gór- 
| nych. Ogółem wyszło na strajk o- 
koło 6,000 pracowników. W pier- 
wszym dniu strajku przyszło do 
zaburzeń, gdyż kompania sprowa- 
dziła 2,000 łamistrajków z Filadel- 
fii i New Yorku którzy zajęli miej- 
sca strajkujących. Strajk wybuchł 
ponieważ kompania nie chciała się 
zgodzić na uznanie unii i nie wcho- 
dziła w żadne układy z unistami, 
lecz z każdym pracownikiem chcia- 
ła traktować indywidualnie. 

Najgorsze rozruchy wybuchły 
w tym strajku przy Cambridge i 
So, Boston, gdzie strajkierzy cięż- 
ko pobili trzech policyantów, a do 
konduktora łamistrajka strzelali. 
Aresztowano kilku łamistrajków, 
podejrzanych o wszczęcie  rozru- 
chów. 

W samym Bostonie zatrzymali 
strajkierzy wagony, porozbijali w 
nich szyby, potłukli drzewo i kilku 
łamistrajków ciężko pobili. Roz- 
ruchy wybuchły w Charleston, E- 
verett, Chelsea, South Farms i in- 
nych miejscach, przyczem policy- 
anci ; strajkierzy stoczyli walkę, i 
z obu stron są ciężej lub izej ran- 
ni. 


DYAMENTY W SZQCZU- 
RZEM GNIEZDZIE. 

NEENAH, Wis, — Przed sied- 
miu laty zginęly pani Delong dwa 
dyamentowe pierścionki wartości 
$200 i sądziła, że je skradziono. 
Obecnie cieśla przerabiając jej 
dom, natrafił na gniazdo szczurze 
pod przyciesią domu, a w niem 
dwa dyamentowe pierścionki, któ- 
re uczciwy znalazca oddał właści- 
cielee. Pani Delong podejrzewa- 
ła o kradzież pierścionków swoją 
służącą, którą teraz przeprosiła za 
niesłuszne posądzenie. 


SZPIEGOSTWO ROSYJ- 
SKIE W GALICYIL. 

KRAKÓW, Galicyż. — Niejaki 
Koenig i żona jego a córka sław- 
nego pisarza berlińskiego Maxy- 
miliana Hardena zostali areszto- 
wani tu pod zarzutem szpiegostwa. 
Aresztowanie ich _ naprowadziło 
władze na odkrycie całej organiza- 
cyi szpiegoskiej w Austryi. 

W  pomieszkaniu  Koeningów 
znaleziono dowody, że korespon- 
dow+li oni z rosyjszą  ochraną i 
sztabem generalnym. W jednym 
z listów jest wzmianka o tem, że 
Rosya wydała 200,000 rubli, by po- 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


| motormanów. Pieniadze, jakie 
studentki zaoszczędzą nie jeżdżąc 
pociągami, mają oddać do fundu- 
szu strajkowego na pomoc walczą- 
cym robotnikom. Za przykładem 
studentek mają iść studenci uni- 
werzytetu i kolegiów w Bostonie. 


KATASTROFA PODMOR- 
SKA. 
CILERBURG. — W czasie ćwi- 
czeń flotowych w porcie tutejszym 
łódź podwodna  * Vendemiaire'* 
kolidowała z okrętem wojennym 
“Saint Louis” z taką siłą, że na- 
tychmiast prawie zatonęła. Łódź 
podobno na połowy rozcięta zosta- 
ła. Wraz z nią zginęło 25 mary- 
narzy i porucznik Priouł. Okręt 
zaraz zatrzymano, ale o jakimkol- 
wiek ratunku ni mowy nie było. 
Wezwano zaraz z portu statki i 
|przyrządy do podniesienia łodzi i 
zawiadomiono władze w Paryżu. 
Co było przyczyną katastrofy wła- 
ściwie nie wiadomo, zdaje się, że 
silne prądy morskie uniosły łódź 
nieco z jej drogi i zepehnęły ją 
na linię drogi okrętu wojennego. 
Łódź była zbudowana zaledwie 
przed dwoma laty. Do Cherbour- 
ga przybył natychmiast minister 
marynarki Deleasse i zarządził do- 
chodzenie w czasie katastrofy. 


PREZYDENT W NIEBEZ- 


PIECZENSTWIE. 

OLD POINT CAMFEORT, Va. — 
Gdy prezydent Taft z małżonką i 
kilka wybitnymi gośćmi zażywał 
przejażdżki na parowcu *'Mayflo- 
wer” po rzece Potomac, nagle pa- 
rowiee ‘‘ Northland” z Norfolk na- 
leżący do linii Waszyngton nadje- 
chał i dał sygnał, że chee minąć 
yacht prezydenta, 

Kierownik yachtu snać nie zro- 
zumiał dobrze sygnału, gdyż za- 
miast się usunąć z drogi, to on je- 
szcze wjechał na linię pędzącego 
‘tNorthlanda’’. Szczęściem, że ka- 
| pitan tegoż raptem kazał pow- 
| strzymać parowice i tem zapo- 
biegł kolizyi parowców. 


UŁASKAWIENIE PAN- 
NY MAŁECKIEJ. 


LONDYN, Anglia. — Korespoty | ruskich księży, żyjących w Šta- 


| dent warszawski ‘Daily Chronicle’ 
| donosi, że panna Malecka skazana 
| na osiedlenie na Syberyi, za udzial 
| w partyjnej pracy P. P. S., zostala 
| ułaskawiona przez cara. 

Panna Małecką otrzyma pasz- 
port i zostanie odstawiona przez 
| polievę do granicy. Nie wolno jej 
| jednakże będzie wrócić do Rosyi. 
| Najwyższy sąd zadecydował też, 
że kaucya, jaką w sumie $10,000 
|złożyii przyjaciele Małeckiej bę- 


boa SĘ 30 


— E 
BZANOWNI RODACY! 
Jeśli nie doznaliście nigi u innych dokto- 


między urzędnikami kolejowymi w | {žie im zwrócona. 


Galicyi zorganizować szpiegostwo. 


rów, jeżeli już zwątpiliście o waszem wyle- 
eceniu, to nie rezpaczajcie ala przyjdźcie 
do mnie. Leczę wszystkie choroby w zakres 
wiedzy i aztuki lekarskiej. Specyalnoscin 
"moją sę choroby płciowe jak te? mwausy”'"ir 
Choroby Kobiece. Ból Oczu, Bwiar-" ir 
chy choć by ! 50 lat atare lecze iu vuivsrp, 
choroby aakratne itp. Okulary «luję po naj- 
tańszych cenach. Godziny ofisowe od 9 rano 
do 11, wieczór od 6 da 8. — W niedzielę 
tylko do pohidnia. PORADA DARMO. Li- 
e1ę tylko za lekarstwa. Daję poradę iakże 
pisemnie w polskim, niemieckim i angielskim 
jesyku. DR. JAMES NOLAN, 248 Roxbury 
atr. BOSTON. MASS. x 


POTRZEBA AGENTOW|! Przy każdej a 
genterze możesz jeszcze zarabiać od 20 do 380 
dolarów tygodniowo rozpowszechriając nacza 
artykuły z fotografinmi. Pisz zaraz, dołącza- 
jąc 1a 10c. marek na |lustrowany Katalog i 
informacye. Adres: COLUMBIA PHOTO 
JEWELRY CO. 147 Seara, Buffalo N. Y. 28 


JUZ WYJZŁY z druku i są do nabycia 
po 25e książki a atrnaznej katastrofie na 
Oceania, glzie przeszło 1600 osób posalo na 
dno morskie dwie mile głębokości rarem z 
parowcem TYTANIC. Koiąika 'jest dużogo 
formatu pół cala grnbaści | z przeszło z 20] 
ilustracyami. Potrzabujemy agentów takża, 
Adrea: Z. RZATKOWYKI 235 EXchanga at. 
Chieoneo. Masa. 22| 


Profesor Karol 
Sawarce and Co. 243 Roxbury Str. Boston, 
; 


WOJNA WŁOSKO'TURECKA ji dwadzie- 
ścia najzaciętszych bitew na lądzie i morzu 
możsaz widzieć na obrazkach do aterecako- 
pów. Wyszlemy cnłą neryo 25 tych wido- 
ków aa 75c. Potrzebnjcemy agentów. Adres: 
Z. SZATROWSKI 235 FXchanga str. Chi- 
copee Masa. 22 


UWAGA | 

WY WIECIE BARDZO DOBRZE, te *'Vi- 
ctor'" maszyna mówiąca jest najlepszą w 
świacie, dlatego ty winieceś mień 'zanfanie 
do naa, ponieważ my jedynie sprzedajemy 
**Victor'' maszyny mówiące na 50a i $1 ty- 
godniawa apłaty w całych Stanach Zjedno- 
czanych. Akurat obecnie otrzymaliśmy 500 
nowych Polskich, Chorwackich rekordów s 2 
stron grających po GSe. każdy. Pisz po nasz 
ilustrowany vatalog N. B. My wyślemy wam 
takowy darmo. Otwarty sklep wieczorami i 
w niedulielę. A. BIRNS, filie 25—Eaat 14 str 
— 17—2nd ara. na rogu 7th str. Dept. 2 
New York, N. Y. 21 


Nowa flia ''Gazety Polskiej’! w Datroit. 
Niniejszem ornajmiam lè zostalem gene- 
ralnym ngentem i zarządcą Filii Gazety 
Polakiej I Tygodnika Tustrowancgo na mia 
sta Detroit, Mich. i okolice. Mam na skła 
dzie książki powieściowe, historyczne. nan 
kowe i do nabołeństwa: różańce, krzyżyki 
i rzeczy dewocyjne; obrazy narodowe i rcli- 
Rijna; ozdobne listy; pocztówki i wiele in 
nych prardmiotów, takie- przyjmnję obrnay 
da ramowania. Potrzebuję agentów do rns- 
powszechniania Garety i sprzedaży kuiążek. 
Dobre warunki. ZgPnić się proszę da za 
rządcy filii Jana Złotczyńskiegu 1529 Mihi 
gan 4Ve. Detroit. Mich. 
E c EE e o 
40 KWART PIWA za dolara motcəz mieć 
— nie sztuc”ne piwo, Nie imitacya piwa, ale 
piwo prawdziwe; czyste, mocne, pażywne, 
pieniąca się, upijające. W każdcj miejsco- 
wieści patrzehujemy jednego człowieka do 
abierunia orderów. Pinaci* zaraa pa próbki 
i warunki pod adrea: POLISH DEPAKTA- 
MENT af AMERICAN PRODUCTS CO. m 
a2, Chicopee, Maas. 25 
ZE Z 
POTRZEBA POMOCY. Jeżeli jesteś ber 
rajęcia, piaz do nam, a damy ci apouobuiańć 
zarobienia pieniędzy $25.00 tygodniowo. THE 
LIPMAN SUPPLY HOUSE, Róg Randolph 
and Sib AVE. Chicago, Il. x 


m m eo 


składa się 5 mv:1l" 9%; 


Kaliny, Upię 
DUK kigułek Kallnowych. 
rięzrównąnym środkicm na 
` satrawuość, Zatwardzenie, Hemoroidy itp. 
choroby łołądka | nicczystej krwi; używane 
z Kaliną Upiększycielką i Mydłem Kalno- 
wem usuwają Kroaty, Wrzody, Liszaje i wa- 
góle wszelką brzydotę a nadają twarzy pię- 
kności i azerztiwości. 

Przyślij 25c. na koszta opakowania | prze- 
ayłki a otrzymaar cały komplet KALINY od- 
wrntną pocztą. Razem 2 tem wyślę sposób 
jak nabyć można piękne i bujne włosy cho- 
cinżby na lysej głowie. 

W razie niczaduwolenia zwracam pienią- 
dze. Piss zaraz, adresując: 


J. M. RUTKOWSKI, 876 Pillmore AVE. 
DEPT. C. Buffalo, N. Y. 


ehh l oś 


Nie bierzemy odpowie- 
dzialności. 


Za tę rubrykę ogłoszeń ani redakcya, ani 
administracya odpowiedzialności nie biorą. A- 
ni czarów, ani ''inkluzów'' ani żadnych cu- 
dactw tego rodzaju na świecie nieina, Kto 
chce wydawnictwa takie potraktować jako za- 
bawkę. może z ogłoszeń korzystać. Nie bie- 
rzemy także odpowiedrialności za takie o- 
głoszenia, w których ogłaszający nie powia- 
da. co daja za nadesłane pieniądze. 


karye i 


te sa 


NA CAŁYM SWIECIE jest tylko 6 praw. 
dziwych i pikantnych kobiet! 164 każdy 
może dortać 6 tych fotografii najładniej- 
szych kohiet na świecie w najrozmaitszych 
£ustownych pozycynch za nadesłaniem nam 
25c. markami. Jeszcze w życiu coś takie. 
go nie widziałeś! Piszcje zaraz pa pikantna 
fotozra(ie najładniejszych i naj legantszych 
kabiet na świecie. LIEPERANT and oo. 
310 Elm str. Newark, N. J. 27 


JEDYNA DROGA DO BOGACTWA I DO- 
RRORYTU. — Kawalerowie Panny lub Pa- 
nie pogrązeni w smutku miłości. Pragniecie 
adobyć serce drogiej osoby. Poanać najgłę- 
bsze tajemnice świata, aby zli lódzie nie mo- 
gli Wam szkodzić. Tak piszcie po książkę 
Dobrobytu, załączając na przesyłkę de. zna: 
czek. Adresować należy: DAVE KLIEN 
APUŁ. 249 Entrace AVE. Kankakee, Ill. 46 
| Z z AR 


WYNALAZEK | 
Ja pokażę ci Urogę do szczę: 
ścia, pokazałem tysiącom ludzi 
pokażę i tobie. Przyślij awój 
adres i 2c znaczek, a otrzy 
masz wszelkie instrukeje i so- 
kroty x których będziesa za- 
dowelony. Pisz dzislaj 
EUROPEJSKI MAGIK 
4602 8 Ashlard ave. Chicago 
Dlinois. 


DROGA DO SZCZĘŚCIA! 


Słuchaj. szeseb- 
cie nu ciebie cza. 
ka! Jożoli prag. 
niesz być słynnym 
mugikiem i posiąść 
wszeskie tajemni- 
ce: a chcenz zrobić 
dużo pieniędzy bes 
pracy i trudo, to 
naniza da nas a my 
tabia wyślemy 
książeczkę z której 
bądziesa zadowo- 
lony. zalącz kilka 


marek i pisa dzie 
siaj. 
GREAT STAR MAGIC CO. 
814 Milwaukee Ave., Chicage, lll. 


[FATALNA EKSPLOZYA. 


WIEDEŃ, Austrya, — W fabry- 
ce amunicyi w Woellensdorf koło 
Wiener Neustadt, 13 mił na połu- 
dnie od Wiednia, eksplodowały 
potężne zapasy ekrasitu, materyi 
wybuchowej  austryackiej podo- 
bnej do melinitu, przyezem cały 
magazyn, w którym owe zapasy 
się znajdowały wyleciał w powie- 
trzę. 


Co najmniej 12-tu ludzi, częścio- | 


wo żołnierzy, częściowo robotni- 
ków zostało zabitych na miejscu, 
wielu zaś innych odniosło rany. W 
całem Wiener Neustadt od wstrzą- 
|śnienia powietrza wyleciały wszy- 
|stkie szyby. Także w sąsiednie 
miejscu kuracyjnem Baden wy- 
rządził wybuch szkody. Trzęsie- 
nie ziemi dało się odczuć na 20 mil 
w około. 

Podobno wedle pierwszych tele- 
gramów liczba ofiar miała być 3 
razy większa a eksplodować miało 
400,900 funtów prochu. 


|SAD KŁADZIE ZBYSZKA 
NA ŁOPATKI. 

BUFFALO. Niezwyciężo- 
ny nu materacu Stanisław Zbysz- 
ko Cyganiewicz, położony został 
na łopatki przez sąd. 

Mianowicie Zbyszko będzie mu- 
siał zapłacić $2,500 ob. Stanisławo- 
wi Miętusowi z Buffalo za usługi 
jakie mu tenże oddał podczas pier- 
wszej podróży Zbyszka po Stanach 
Zjednoczonych. 

Ob. Miętus domagał się tej su- 
my na tej podstawie, że on wła- 
śnie sprowadził Zbyszka do Ame- 
ryki, wyszukał mu managera Her- 
mana itp. 

Ciekawa rzecz, 
Zbyszko? 


eo zrobi teraz 


POMOC STRAJKIEROM, 


ZE STRONY STUDENTEK 


BOSTON, Mass. — Sto studen- 
tek z kolegium Wellesley: College 
postanowiła nie jeździć pociągami 
kolei górnej, dopóki się na nich 


nie skończy strajk konduktorów i 
LJ 


NOWA KLESKA 
TURKOW. 
RZYM, Włochy. — Gen. Cane- 
va, komendant naczelny sił wło- 
skich w Trypolisie, wysłał do rzą- 
du wioskiego szczegółowy raport 


o zwycięstwie Włochów na oazie 
Zangu, 

Wedle raportu bitwa była jedng 
z najkrwawszych w całej wojnie. 
Tarey stracili 1000 ludzi na pobo- 
jowisku. Wielu ich jest rannych 
nie wiadomo. Włochów poległo 
1l-tu a 8 oficerów i 252 żołnierzy 
į odniosło rany. 

Bitwa zaczęła się o 3:30 rano. 
Okopy tureekie zostały zasypane 
kulami działowęmi, poczem Włosi 
przypuścili szturm na bagnety, aż 
w końcu oaza została oczyszczona. 

O 5.ej oazę zajęli W łosi. 

Generał Caneva twierdzi, że o- 


panował już całe wybrzeże. Bit- 
wa koło Zangu będzie ostatnią 


przed gorącym sezonem tegorocz- 
nym. Operacye wojenne zostaną 
odłożone na później. * 


| ROZMAITOŚCI. 


ENVER-BEJ POLAKIEM. 


*Gońiec” warszawski otrzy- 
mał oryginalny list Hassana En- 
ver baszy, który był prawdopodo- 
| bnie ojcem Envera beja. Doku- 
| ment, zakomunikowany * Gońco-| 
| wi” przez p. Stanisławę z Mora- | 
czewskich _ Kiełczewską, 


mi, jest to list Fnver-baszy do 
j męża p. Kiełczewskiej. Brzmi on w 
| przekładzie z języka francuskiego, 
w jakim był pisany, jak następu- 
je: 

‘t Konstantynopol, 30go stycznia | 
|1906. Panie! Jestem synem Kon- 
|stantego Borzęckiego, który przy- 
brał w Tureyi nazwisko Mustafy 
Dżeleddina, gdy stał się baszą, | 
generałem dywizyi i zginął w woj- į 
nie 1876 roku. Zwracałem się do 


ojea Klemensa Śmoczyńskiego, 
proboszcza w Sułmierzycach, w 


celu otrzymania metryki urodze- 

nia mego nieboszczyka ojea, pro- 

sząc go także, by mi dostarczył 
-> 


której | 
mąż tył skuzynowany z Borzęcki- | 


wszelkich możebnych informacyi, 
zebranych na miejscu, a dotyczą- 
cych mej rodziny i mych krew- 
nych, którzy -żyją jeszcze w Pol- 
sce. Uprzejmy ksiądz zawiadomił 
mnie, że jesteśmy spowinowaceni, 
pańska bowiem szanowna mał- 
żonka należy do mojej rodziny. 
Zwracam się zatem do szanowne- 
go Pana, prosząc, aby zechciał 
wejść ze mną w korespondencyę 
i dopomógł do zawiązania stosun- 
ków z moją rodziną polską. 

Po śmierci mego ojca otrzyma- 
łem kilka listów od mych wujo- 
stwa, a zwłaszcza od Narcyza Bo- 
rzęckiego i jego małżonki, ale z 
czasem, zwłaszczą z powodu me- 
go życia wojskowego, cała kore- 
spondencya między nami ustała, 
tak, że obeenie o niczem nie wiem, 
co się w rodzinie dzieje. Dawny 
przyjaciel mego ojca, Polak, A- 
dam Michałowski, przyrzekł list 
mój wręczyć i przetłomaczyć na 
język polski. Proszę więc, niech 
Szanowny Pan raczy posłać mu 
odpowiedź pod moim adresem. 
Proszę zakomunikować pańskiej 
małżonce wyrazy czci i poważa- 
nia i przyjąć je jednocześnie dla 
siebie, oddany H. Enver-basza, ge- 
nerał dywizyi. 

PS. U nas nie używa się naz- 
wisk rodzinnych; każdy przybie- 
ra sobie dwa nazwiska, lub imio- 
na, dla odróżnienia się od innych. 
Moje są: Hassan Enver. Ponie- 
waż "en" francuskie wymawia 
się “an”, podpisywałem się daw- 
niej: Ainver, Od lat dwudziestu 
podpisuję się przez “e”, Z tego 
powodu listy, które wysyłałem w 
swoim czasie do krewnych w Pol- 
sce, powinny nosić mój podpis 
przez ` Ai”, jeśli te listy istnieją. 


DUCHOWIENSTWO RU- 
SKIE W AMERYCE. 


Za staraniem ks. metropolity 
Szeptyckiego kurya rzymska usta- 
nowiła dla amerykańskich Rusi- 
nów-katolików biskupa w osobie 
ks. Ortyńskiego z zakonu Bazyli- 
anów. Ks. Ortyński należy jedna- 
kowuż do partyi ukraińskiej, i 
wskutek tego rusofile umerykań- 
sey zaczęli przeciwko niemu za- 
wziętą kampanię. Znaczną część 


nach Zjednoczonych .i Kanadzie 
w liszbie 48, wystąpiła jawnie z 
protesten przeciwko dalszemu u- 
rzędowaniu ks. Ortyńskiego, o- 
świadczając, że, jeżeli nie będzie 
usunięty, to oni wystąpia ze związ- 
ku Kościoła katolickiego. Memo- 
ryał ten rozesłali do wszystkiel 
biskupów katolickich w Ameryce, 
jukoteż do wszystkich żyjących 
tam księży ruskiej narodowości i 
do niektórych księży narodowości 
polskiej. W memoryale tym po- 
dnieśii przeciwko ks. Ortyńskie- 
mu 22 zarzutów. To znów spowo- 
dowało zwolenników ks. Ortyń- 
skiego również do publicznego wy- 
stąpienia. Mianowicie zebrało się 
w dniu 12 marca b. r. w Nowym 
Yorku, w tamtejszej cerkwi unic- 
kiej św. Jura, 40) duchownych 
grecko-katolickich z partyi ukra- 
ińskiej,j w tem 20 księży z Gali- 
cyi a 11 z węgierskiej Rusi, i u- 
chwalili protest przeciwko treści 
imemoryału rusofilów i wotum za- 
utania dla biskupa Ortyńskiego. 
Protest ten podpisali wyszscy o- 
beeni na zjeździe, a nadto przyłą- 
czyło się do niego pisemnemi de- 
klaracyami 15 dalszych księży, 
którzy nie mogli na ten dzień o- 
sobiście przybyć do Nowego Yor- 
ku. 

Widać z tego, że ruscy księża 
wszędzie jednakowo postępują, a! 
religię czynią narzędziem walk, aj 
raczej kłótni partyjnych, 


UŚMIECHNIĘTA 
ŚMIERC. 

Na mężczyznę, imieniem Henryk, | 
który poślubił urodziwą niewia-| 
stę, imieniem Eliza, spadła wiel- 
ka niedola. Gdy mianowicie ta żo- 
na jego zległa ponownie wśród 
nieopisanych cierpień, uświadomił 
sobie, że następne szczęście macie- | 
rzyńskie żona będzie musiała 0-; 
płacić życiem. Wowczas przysię- 
gli sobie oboje, z popędu własnego 
i na skutek nalegań lekarza, że 
wyrzekają się wszystkiego co 
ziemskie. I w pierwszym porywie 
świętego zapału, przybił Henryk 
w nogach łoża małżeńskiego pra- 
wdziwy szkielet ludzki, tak, żeby 
w razie, gdyby stali się słabi i 
chwiejni, mieli zawsze w pobliżu 
straszłiwego kaznodzieję. Po pe- 
wnym czasie, Henryk umieścił je- 
szcze lampkę  ezerwon} ponad 
szkieletem. A to okazało się sku- 
teczne. Kaznodzieja czuwał, stra- 
szliwy i groźny i wdzierał się na- 
wet do ieh snów, a gdy przebudza- 
li się w nocy, nie śmieli oczu o- 
tworzyć. 

Wszelako z biegiem czasu, ów 
straszny kaznodzieja stawał się 
łagodniejszy i życzliwszy, a w koń- 
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CZY W LECIE 


powinniśćie butelkować 
piwo w domu 


McKENNA 


' 5 PRZYRZĄDEM do BUTELKOWANIA 


Ponieważ jest bardzo ekonomiczny, 

a piwo nie traci nic z naturalnego sma- 

ku. Wszystkie męty zostają w beczce, 
BUTELKUJCIE 


czyste i jame piwo nie uromiwszy ami kropli 


CENA: McKenna Home Bottlers 


w składach żelaznych 
„albo generalnych - $1. 75ztuka 


„albo przesyłamy pocztą 
* | koszt przesyłki opłacamy $1. 95 sztuka 


McKENNA BROS. BRASS CO. 


546 First Ave., PITTSBURGH, PA, 


-è 


II1ZUFEŁNIE DARMO!!! 
poślemy temu, kto przyśle awój adres, bardzo cieknwą książkę, zawiernjącą: 
ZBIOR SEKRETUW, WAZNYCH PRZEPISOW, FORMUŁ 1 CENNYCH RE- 
CEPT, oraz 
WSKAZOWKI JAK SIĘ PKĘDKO WZBOGACIC MOZNA 
przyślijcie jeszcza dziń uwój uokłud ny adres į załączcia 10 centów markami na 


przesyłkę, a otrzymacie zaraz tę nieoconioną książkę i ilustrowane kailalogi ros- 
maitych pożytecznych rzeczy i książek, 
LIBERTY COMMERCIAL CO. Dept. 2. 

NEW YORK, N. Y. 


343 E 9 St. x 


cu jakby już do rodziny: należał. | Swoboda wśród dnia i spokojny 
Tak — pewnej jasnej, rozsrebrzo-;isen w nocy są nagrodą dla tych, 
nej nocy księżycowej, wydało się | którzy zwalczyli Gościee, Reuma- 
spoczywającej parze ludzi, że nie-ityzm i Ból krzyżów PAIN.EXN- 
mal wypiękniał, wyszlachetniał, | PELLEREM. Dlaczego cierpieć, 
że otacza go aurcola dobroci. l|skoro w każdej aptece w Stanach 
Henryk wstał pocichu i zgasił | Zjednoczonych można nabyć tego 
lampkę czerwoną. A Eliza uślnie- | błogosławionego wyswobodzicieła? 
chnęla się do niego i przypomnia- | Cena 25 i 50 ct. Szukaj Kotwicy 
ła mu, że noce stają się teraz co- | i nazwiska na paczce. 

raz krótsze i że nareszcie idzie | e 
znów ku wiośnie, | 


|USTr POLSKIE NA POCZCIE. 


i PE aaee a 


Listy te zontang na poczcie w Chicage przem 
dwatykodnia ad essas ich ogloszenia, t'o dwóch 


Największy okręt na świecie fguodsisci Beda dua |do, mażkiuą towa, 


W dniu 23 maja br. spuszczono| p395 bajlnski Minna — 1833 Bunina I — 
s k 5 s g „| 1845 Parioniek St — 1960 Belinski Frank 
w Hamburgu na wodę, w obecno E N E EE CH 
Ści cesarzu Wilhelma Il., najwię-| 1936 Cieśla Marciu — 1958 Czyzewski St — 
t s. |. Pa . . 
kszy okręt świata, noszący nazwę 2997 Figura Frank — 2056 Unura Michał 


= z 2050 Glen Michał — 2120 Husar Hel 
“Imperator”. Okręt ten ma obję-| 21m4 Ingodzienski I — zraż Jasicak M — 
: | 2179 Kaminski „4 2211 Kohylacki Paul — 


tości 50 tysięcy ton, a więc Je-| — 2262 Kubara Alek - 


e 3 Paier 4 Krunstowski K 2 
sze © 5 tysięcy ton więcej niżļ 2248 Kutnyj Jan — 2335 pa Fr — 2ni 
ti - 3477 Z S 3 ae Ład Ludwik 8 P 2176 Lirawski At - 2105 

Olimpie”, siostrzany okręt *©*Ti-| yrzuch Apol — 2106 Marek Mates — Zie 
tanica”, który niedawno  uległ| HUoskowsti I — 2470 Myśliwiecz Tomass — 
2503 Nowak Albert — 2532 Paryto Anton 


strasznej katastrofie na falach O- 


— 2549 Perak Paw — 2571 Polny Kark — 


2591 Pyrkowska Mary — 2619 Raanu T 
2653 Simanowski I — 2637 Sitta Innoncena 
284% Arokn — 2707 Msaga Audttej — 
2128 Tomczyk Kostant. 


teanu Spokojnego. 

Długość jego wynosi 268 metr., 
szerokość 3U metrów, wysokość 
od linii zanurzenia 19 i pół metra. 
Same kominy wznoszą się nad po- 
ziom morza na 47 i pół metra, a 
ciężar okrętu, bez maszyn, kotłów 
i ładunku wynosi 34 miliony kilo- 
gramów. Okręt ten może pomie- 
śelće 4100 pasażerów i 1100 ludzi 
zalogi. 

O rozmiarach i wadze tego ol- 
brzyma można nabrać jakiegokol- 
wiek pojęcia tylko przez porów- 
nanie, Długość okrętu przewyższa 
nieomal dwukrotnie wieżę kate- 
dry w Kolonii; ciężar jego rów- 
nałby się ciężarowi 235 pociągów 
kolejowych wraz z maszynam a 
tenderami, z których każdy mu- 
siałby liczyć najmniej 50 wago- 
nów wagi własnej i ładownej 25,- 
000 kg.; innemi słowy ciężar jego 
równałby się ciężarowi pociągu 
złożonego z niespełna 12 tysięcy 
wagonów ciężko naładowanych. 

Rzecz oczywista, że na okręcie 


NOWY GENERALNY AGENT NA MIASTO 
NOWY YORK. 


Niniejszen zawie- 
damiamy, iż p. 9. 
Hialaki x pn. 125 
E. 7et. jest naszym 
generalnym agen- 
tem na miasto New 
York, Pan Bialski 
poelada kwity U ns 
poważnienia do 
zbierania abona- 
mentu na "Gazetą 
Polska’ i *"Tygo- 
dnik Powlescinwo- 
Naukowy" i zbie- 
rania ogloszeń, o- 
raz ma Da skladzie 
ski nanzego druku 
| nakładu i wydaje 
premie. Sprzedaje 
także gazety agentom na ''stendach". 
pana bBialekiogo zaopatrzony jest w doborowy 
wybór kniążek powiościowych I do nabożeńrtwa, 
różańców itd, oraz kapeluszy i galantery!. 


CENY TARGOWE. 


Skład 


zestosowano komfort SE DBOB ZYWY. 
który przyćmiewa urządzenie *'Ti- Ga Kognty 1 
jtanica”': restauracye, Ogrody, | Indyki .. ...... .... ... zacz ROK 
| sklepy kwiatowe, sale gimnasty-| Kock 13 
czne, specyalne bawialnie dla DROB BITY: 
dzieci, windy, telegrafy, telefony, Eeh, s a MAEA e 
czytelnie, biblioteki, wszelkiego, | Kaczki r 10 
rodzaju łaźnie i kąpiele, teatry SSE -aple apea wa 2 +1 008 
ete. cte. MASŁO; 
. - : Ekstra Aa E TE a e GE 
Trafna odpowiedź, = | śedod is. ii: PD ge 
s , aia Duiriea zí 
Przy łożu ciężko chorego na ra- JAJA: 
ka w żołądku stoi doktór z kiłko-| gystra BY 
i iC jec: „| Prima firnt 112 
ma asystentami. Chory jęczy, da- | Bim yes 1... 1.0015 
jące tem świadectwo, że silnie tier- | Beconda 2... 2. 44.2 see ra, .. . 18 
pi. s E SERY: 
-Powiedz mi pan, panie Ka-| twins y 
rolkiewiez, — zwraca się doktór Siune Aativan i3 
s > a gawajcnra R 
do jednego z nich, — cobyś pan | pimburger 010000010. ee 
zrobił, gdyby z podobną chorobą | Cegicikowy 1513 
zgłosił się kto do pana? , OWOCE, Chiesgo: 
—Qdesłałlbym go natychmiast | Jablka baryłka ań 
o poradę. Cyryny pudełko 4.50 
do pana doktora po | ę PRAE AE 
Ofiara polityki. Auanas pudełko 2.60 
— Litościwa osobo wesprzyj o- WARZYWA, Chicago: 
i ityki Cebul EO ŁABAŃ CZA 1) 
fiare polityki! meea Kinda © = 2.75-8.25 
— Ża coście siedzieli? Kioa 120 
= K $ 3 SPT Słodkie kartofla „2 
= Ściągnąłem zegarek policyan- Buraki sid wiicók 50 
towi! Rzodkiewka 100 wiązek 13 
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Chicago, 13 czerwca, 1912 r. 
EN- ~ 


Pogrzeb śp. Bolesł. Prusa. 


kołd zasłudze. 


Naród oddaje 


W pogrzebie biorą udział setki ty- 


sięcy 


Byl to pogrzeb, smutna, ponura, 


uroczystość, a budził przecież tym 
wspaniałym widokiem zespolenia 
tysięcznych tłamów wszelkich sta- 
uów, powołań, wieku, stanowisk 
społecznych, zgromadzonych dla 
oddania ezci i hołdu wielkiemu pi- 
karzowi. budził w sercach obok glę- 
łokiego žalu, jakaś otuchę krze- 
Pigen. 

Bo to caly naród zjednoczony 
chował swego pisarza, me Warsza- 
wa tylko. Mnóstwo delczacyi ze 
wszystkich stron ziem polskich 
złożyło się właśnie na reprezenta- 
cyę calego narodu u jego trumny. 
To zjednoczenie — przedstawicieli 
milionów w jednej krzepiącej ser- 


va manifestueyi narodowej czci il: 


boklu nietylko dla człowieka, ale 
dla idei, którą wcielał w sobie, 
przedstawiało widowiska podnio- 
sle, mezwykłe, 
naród przeżywa jakaś chwilę, wy- 
jytkowa chwilę zespolenia swych 
uczuć i myśli į że ten. co był sumą 
miłością, eo w swem sercu łączył i 
iednoczył wszystkich, łączy ich te- 
raz i jednoczy u swej trumny, 
tworzy te jedność, ca życiem jest 
dłu narodu, więc swa Śmiercią je- 
kzeze przyczynia się do życia. 

| patrząc na tę wspamała mani- 
iestacyę jedności, na ten pogrzeb 
niebywałej świetności, a przecież 
trawie bez żadnej pompy pogrze- 
owej, zdało num się, że widzimy 
skromną, niepozorna postać Pru- 
nh, jak patrzy na to wszystko i 
swolin zwyczajem zażenowany, za- 
umbarasowany tym wspaniałym 
ohehodem, woła do nas: — Ależ, 
bójcie się Boga, co wy robicie, eo 
robicie ! 

l ekciałoby mu się 
dzieżz — Służymy Temu. 
wile swe życie poświęcił, 


odpowie- 
czemuś 


Przed pogrzebem. 


duż o godzitie 3-0) na plaen Św. 


ji śle 'kszndra i przyłęglej doń czę-| 


i i Nowego. Światn aż do Ale Je- 
a pak zaczęły — zbierać się 
Humy ahy wziać udział w odpro- 
widzenin do miejsca wiecznego 
spoczynku zwłok wielkiego pisa- 


rza, zasłużonego obywatela. Brze- 
gami wzdhż chodników zaczeły 
kiuwać szkoły i pensye. -- Środ- 


kiem jęły się grupować delegacye. į 


które za miejsce zboru wyznaczyły 
sobie plae przed kościołem i uli- 
cz Nowy Świat, 

O godzinie wpół do czwartej n- 
stał już zupełnie ruch tramwajowy: 
va placu, w dziesięć minut pó- 
Zniej i na Nowym Świecie, i kiero- 
wuiey straży honorowej, wiośla- 
rze pod komendą swego prezesa p. 
lmeyana Kobyłeckiego i pomoeni- 


ków tegoż, pp. Górskiego, Bierna-| 


ckiego i Nebla zaczęli formować 
pospiesznie kordon i wskazywać 
miejsea poszczególnym 
cyvom. 
dach kościoła utworzyli eykliści z! 


prezesem Fertnerem i kap. Lep-| 


pertam na czele. 

Plae o tej godzinie przedsta-| 
wiał już niezmierzone morze głów, 
do gtórego niby z ujścia rzek, uli-| 


ce przyległe co chwili włewały co-! 


raz nowe fale. Jedynie przed sga- 
mym kościołem widnieje otoczone 
kordonem miejsce wolniejsze. Tu 
zajeżdżają jeden po drugim sześć 
larawanów. Jedur dwukonny, 
skromny, przybrany 
któremu przy padło w udziale prze- 
wjeźć zwloki pisarza. inne za chwi-; 
tę zamieniają się w olbrzy mie, ru- 
chome bukiety pod stosem wieńi- 
ców, wynoszonych „ kościoła. A 
hyło ich tak dużo, iż zdawało się. 
že ta procesya z wieńcami nie! 
skończy się i że nie starczy dla! 
wszystkiech iniejsea na pięciu kara- | 
wanach-platformach. 


Tymezasem na Nowym Świecie 
szkoly formują coraz dłuższe szpa- 
lery, których ezoło sięga już uli- 
ty Świętokrzyskiej. Młodzież mę- 
cka i żeńska  nfornowana we 
czwórki cierpliwie stoi w swych 
szeregach | czeka na sygnał do po- 
chodu. Uezniowie klas starszyen 
pomagają organizatorom straży w 
utworzeniu kordonów wzdłuż cho- 
dników z samej publiczności, któ- 

ra ehętnie daje posłnch wskazów- 
kom młodocianych instruktorów i 
wiąż» się w łańench po obu stro- 
nach uliey, Go chwila z bocznych 
ulie w karnymi ordynku nadcho- 
dzą newe kadry młodzieży. a poro- 
zumiawszy się co do swego miejsca 
| 4 kierownikami, we wzorowym po- 
< o sządłeu udają się na nie. 


przypominające. że | 


delega-| 
Kordon honorowy na scho- 


Sied 


ludzi. 


Na Nowym Świecie od alei do 
placu zbierają się delegaeye. Tu 
już mniej porządku. Nie wszyst- 
kie dełegacye przybyły: na miejsce 
| w komplecie. Niektóre wyznaczy- 
Iły sobie miejsce zborne dopiero 
przed kościolem, stąd poszukiwa- 
nia. Przed kościołem stoi komitet 
straży i spóźnionym miejsca roz- 
dziela. 

Krużganki kościoła, balkony. 
dachy nawet zajęte przez tłumy. 

A wszędzie uderza. rzuca się w 


oczy skupienie jakieś, poczucie 
karności, ładu, porządku. 
W kościele. 


Przez cały dzień od rana w ko- 
ściek: gromadziły się tłumy. | tu 
porządek panuje wzorowy. Utrzy- 
muja go wioślarze i eykliśei. O 
godz. +-ej po poł. przychodzą im 
z pomocą pracownicy telefonów 
w mundurach. 

Po przybyciu do kościoła wdo- 
wy i rodziny, duchowieństwo przy- 
stępuze do modłów żałobnych. 
Śpiewa Tmtnia. Po odśpiewaniu 
ezgzekwii żałobnych wygłosił z ka- 
zalniey podniosła mowę ks. kano- 
nik dr. Antoni Szlagowski. prof, 
seminaryum warszawskiego. pad- 
nosząc zasługi zmarłego i zazna- 
czając stratę, jaką kraj caly po- 
niósł przez śmierć Bolesława Pru- 
SA, 

Podezas wynoszenia trumny z 
koświola grała marsa  załobnego 
orkiestra Teatru Wielkiego. 

Tramnę wynieśli na barkach ko- 
ledzy zmarłego po piórze. 


Kondukt pogrzebowy. 


Kondukt pogrzebowy wyruszył | 
już po godz. 5-ej, a gdy trumna | 
poprzedzuna przez pięćdziesięciu 
księży z celebransem 
kiem Szlagowskim i ks. prałatami 
|Gnatkowskim, Godlewskim i Wa- 
chowiczem na czele, omijała koś- 
kościoła św. Krzyża. 

Postępowały tedy przodem 
szkoły, pensye, seminarva, ochron- 
ki. według regulamiu i spisu, u- 


mieszezonego już poprzednio w pi-| 


smach aniejscowych. W pierw- 
szych jechały karawany z wieńca- 
mi. Wzdłuż ulie, niezależnie od 
kordonów, utworzonych z obu 
stron ulie przez publiczność, cią- 
gnie się teraz ruchomy kordon-łań- 


eneh złożony z uczniów klas star-| 


szych, wioślarzy, pracowników te- 
lefonćw. tramwajów. młodzieży 
naszej szkolnej, wyższej uczelni 
rolniczej, młodzieży rzemieślniczej 
itp. W dalszym ciągu konduktu 
za szkołami ida delegacye: Tow. 
Artrstyeznego. Lutni, Orpheonu, 
Stow Właśc. Nieruchomości, Te- 
chników, Prawników. Besedy eze- 
skó-słowaekiej, z przybyłym spe- 
cyałnie z Pragi delegatem p. Tri- 
eziehem. Resursy Rzemieślniczej. 
Jedności. Ziemianek, Równoupra- 
wnienia kobiet, T-wa Kultury pol- 
skiej. instytucye zawodowe, do- 
broczynne i wiele innch. 

| Następnie poprzedzany przez 
poprzeczny kordon wioślarzy i du- 
chowieństwo, w wieńeu szarych 
mundnrów cyklistów i granato- 
„wych wioślarzy, karawan ze zwło- 
kami. a za nim rodzina. delegat 
"ARS Uniw. Jagiellońskiego, pro- 
[fesor Ignacy Chrzanowski. War. 
Tow. Naukowe, przedst. Kola Pol- 
(skiego, poseł do Dumy z gubernii 
| Grodzieńskiej. p. Władysław Je- 
Śmian, delegat rosyjskiego stron- 
mietwa postępowego p. Makłakow, 
Tow. Literatów i Dziennikarzy 
Polskich, warsz. Kasy Literackiej. 
| redakeye pism, konsystorze i kole- 
gia zborów ewangelickich. Tow. 
kr. m. „Warszawy, Muzeum Prze- 
mysła i Rolnietwa, Hygieny Dzie- 
cięcej im. Bolesława Prusa. pp. dr. 
Kosiński i sędzia J. Wegner. Pol- 
skies» Związku Nauczycielskiego, 
i kasu nauezycielska, Tow. Pracy 
| Społecznej, Tow. Kultury Polskiej, 
Tow. Prawniczego i Kola Prawni- 
ków. Stow. Lekarskiego, Stow, Te- 
chników, Tow. Zachęty Sztuk Pię- 
knych. Tow. Biblioteki publicznej 
it. d. 


Z wieżycy kościoła sw. Aleksan- 
dra. 


[i 


Od placu św. Alessandra do ul. 
Czystej. w którą kondukt skrec 
Nowym Światem i Krakowskiem 
Przedmieściem przelewał „Się, niby 
rzeka burzliwa, czarna, Śpieniona 
micjseami, fala ludzka nieprzeli- 
czona i niesie na sobie widne z 


ks. kanoni-| 


ciół. czoła pochodu dotykało już| 


prda POLSKA w SEEM 


< 


i seba 4 


rza - 0 OGON 
dala pięć olbrzymich 


od nich 


pisarza, 
| płakttje dziś, zbiorowy hołd mu od- 
|dajs, a którego losem za życia je- 


raz, niestety. 


poświcie słońcą wiosennego. Za- 


| wrotolu ementarnym zdążając, 
Przy rogatkach. 


Stawek kon- 
dukt pogrzebowy zatrzymał się. 
a tunnę z dostojnymi szczątkami 
,ponieśli na ramionach — cykliści, 
[których z kolei zastapili słuchacze 


Ene pobliżu ulicy 


kursów handlowych im. Zieliń- 
skiexo, słuchacze szkoły Wawel- 


berga i ostatnio wiośarze. 

„Na przedzie niesiono część wień- 
| tów. 

| Pochód powolnym krokiem po- 
|dąży! do czwartej bramy ementa- 
rza Powazkowego. I'rzy rogat- 
kach i dalej wzdłuż muru ementar- 
nego, oczekiwały od szeregu go- 
dzin wielotysięczne tlumy, ponie- 
waż ola uniknięcia uatłoku, wszy- 
sikie bramy ementarza zamknięto 
Już od godz. 3-ej po pok, a przed 
|grohom ustawiono kordon straży 
honorowej, 


Na cmentarzu. 


Od ezwartej bramy załobny po- 
chód ruszył do kwatery 209, gdzie 
mimo kordonu okalającego mogiłę, 
skupilo się w oddaleniu pięciuset 
kroków kilka tysięcy osób, przy- 
byłych tu jeszeze przed godz. 3-cią. 

Po przybyciu do grobu, zwłoki 
złożono na noszach, poezem ducho- 
wieństwo odprawiło modły i pie- 
nia religijne, zaś polska Orkiestra 
Symfoniczna pod kierunkiem Bro- 
nisława Szulca wykonała marsza 
żałobnego Szopena, u chóry Opery 
odśpiewały pieśni żałobne. 

Następnie rozpoczęły się prze- 
mówienia poszczególnych mów- 
ców. 


Przemówienia. 


imieniu Tow. Na- 
ukowego Warszawskiego. oraz 


| 

| 

Pierwszy 

Krakowskiej Akademii Umiejęt- 
i 


w 


ności przemówił nad otwartą mo- 
gila p. Ignacy Chrzanowski, pod- 
kreślając, że obie inņstytucye ni- 
gdy nie zapomną Prusowi. że sam 
posiadał rozległą wiedzę. pojmo- 
wał niezwykle jasno doniosłość 
nauki w życiu narodowem i wy- 
jaśniał jej znaczenie społeezeń- 
stwu polskiemu. Społeczeństwo 
tracą? Prusa, traci jednego z naj- 
lepszych swych synów. 

“Ta eudowną siłą w duszy Pru- 
sa, która te i inne jeszcze różno- 
rodne w niej powiastki łączyła w 
harmonię, był geniusz, 
nazwał w jednej ze swych powie- 
ści “geniuszem uezueia”, a któ- 
rym był może sam o tem nie wie- 


bukietów | dząc. 


| 1 wolno. bardzo wolno, godzinę | 
całą wije się ten wąż czarny w| 


nim za skrętem uliey zniknie, ku‘ 


I dlatego na 


ły naród” 
Drugi z MNE przemówił w i- 


go tak mało się interesowała nie- | mieniu Tow. Literatów i Dzienni- 
karzy Polskich oraz Kasy Litera- | 


ckiej p. Ignacy Matnszewski, za- 


znaczając na wstępie, iż literatura | 


polska utraciła przedwcześnie jed- 
nego z największych artystów pol- 


| skich. w którym genialna intuicya 
li znajomość duszy ludzkiej zespa- 


lała się z samoistneni pogladami i 
podniosłą tęsknotą do ideału i hu- 
manitarnością. 

W dalszym ciągu przemówienia 
p. M. charakteryzuje działalność 
literacka i publicystyczną pisarza, 
podkreśla, iż wielki pisarz i publi- 
cysta zawsze uważał literaturę i 
pubsieystykę nie za zawód, lecz ja- 
koswe powolanie i misyę. Naj- 
wyższym ideałem, do którego tę- 
sknił Prus, była miłość powszech- 
na wszystkich, a posiadające serce 
niezdatne do uczuć njemnych, do 
końca życia wierzył w potęgę mi- 
łości, dlatego też myśli i uczucia. 
jakie pozostały w dziełach pisarza, 
stały się i będą pokarmem dla du- 
szy pokoleń całych. 

Trzecim z kolei przemówił pan 
Adolf Suligowski.  żegnająe od- 
chodzacego w  bezpowrotną dal 
człowieka, i pisarza w imieniu o- 
bywatełi Warszawy i charaktery- 
zując jego niepospolitą miłość dla 
kraju. 

W imieniu Tow. Hygieny Prak- 
tycznej im. Bolesława Prusa za- 
brał głos prof. Juliusz Kosiński, 
stwierdzając na wstępie, iż do 
wspaniałego wieńca, jaki zdawna 
ozdabia ezoło obywatela wielkiego, 
pragnie dodać skromny listek wa- 
wrzynu. Od młodych swoich łat 
aż do ostatniego tchnienia ducha 
śp. Prus, czuwując nad dobrem 
społeczeństwa, zachęcał je wymo- 
wnie do czystości ciała, wzmacnia- 
jąc i krzepiąe ducha. Pod wpły- 
wem tych nauk powstało Towa- 
rzystwo Ilygieny praktycznej, 
które w ręce swe ujęło sztandar 
czystości, pobłogosiawiony przez 
swego twórcę. I myśl rzucona 
przez Prusa, krzepnie i rozwija się, 
pewnem jest, że chociaż grzebie- 
my ciało wielkiego obywatela, du- 
cha jego przechowamy w sferach 
naszych w niewymownej czej i u- 
znaniu. 

W imieniu towarzyszów byłej 
Szkoły, Głównej, przemówił p. Jó- 
zef Kotarbiński, stwierdzające, iż 
był On człowiekiem idącym w imię 
ukochania społeczeństwa naprzód, 
wlasna drogą, wydobywające z gro- 
nem towarzyszów myśl polską na 
szerowie horyzonty wszechludzkiej 
ceywilizacyi. Jako szeregowiec w 
ostatniem powstaniu od lat naj- 


który on | młodszych stwierdził wierność dla się apatyezny, 


ideału.- Dzieła Prusa streszcezają 
w sobie nietylko bóle i dążenia e- 
poki, lecz zawierają cząstkę nie- 


Ta właśnie i taka miłość | 
barwnych. a w pewnym oddaleniu | Prusa jest źródłem jego zadziwia- | 
w wieńcu-nianie z komż| jacej bezstronności. 
księży I mundurów, trumnę swego | grobie jego należałoby wyryć sło-| 
tego. Kińówra zułuje i o-|wa Mickiewicza: **Ja kocham ca- 


Pomimo. że urzędowe biulety ny donoszą, iż rewołucyoniści meksvkańscy prawie w każdej bitwie 
zostali pokonani. to jednak rewolucya dalej się toczy. 
dowych eksportujących pociag: u dołu zaś powstańcy naprawiają zepsute działo, 


Rycina przedstawia u góry oddział wojsk rzą- 


i 
śmiertelności plynacą z wielkiego 
ukochania, Wielki ten pisarz “był 
wyrazem zbiorowej myśli i sumie- 
nia. czującem i miłnjącem sercem 
| Warszawy, zży się z jej ruchem u- 
mysłowym. jej obyczajami, ze 
,zmiennem falewaniem jej ruchli- 
wego życia. Słowa jego 1 świetne 
wizye artystyezne przebiegały 
pradami iskrowymi po całych ob- 
szavach ziem polskieh''. 

| Ostatni przemówił w imieniu 
tygodnika Ilustrowanego p. Artur 
| Oppman. potryca*ge-obok ogólnej 
| charakterystyki zmarłego jako pa- 
tryoty. o struny serdecznych wspo- 
mnien koleżeńskich. 


Między innemi mówca rzekł: 

© Prus kochał duszą swoją prze- 
czysta ludzkość całą, ale dla Pol- 
ski miał uczucie dzieeka, które 
przypada do kolan matki i składa 
na jej łonie glowę bezgranicznie 
oddana i tkliwie ufajacą. Nie wie- 


bijał ciężkie chmury i widział wy- 
raźnie światło, które przyjść amti- 
si. l ta właśnie pewność zwycię- 
stwa ideałów prawdy i sprawie- 
dliwości udziela się wszystkim, 
którzy go otaczali i napełniała 
serea otuchą.”” 


Po pogrzebie. 


Zmrok otulał już cmentarz. gdy 
ostatni z mówców kończył swe 
słowa. rabarze przystąpili do 
zamurowania sklepienia. na któ- 
rem w najbliższej przyszłości uło- 
Żona będzie płyta grobowa. 

W braku miejsca _ zawieszono 
wieńce na sąsiednich grobach. 

Rozchodzono się z wolna. acz- 
kolwiek długo jeszcze nad grobem 
stał tium, żegnając po raz ostatni 
trumnę, kryjącą ciało znakomite- 
go pisarza. 


Ostatnie chwile Bolesława Prusa. 


Już od bardzo dawna zdrowie 
wielkiego autora * Placówki” hu- 
dziło głęboką troskę w najbliższem 
jego otoczeniu. 

Wymagało ono ciagłej o sobie 
pamięci, a przedewszystkiem uni- 
kania pracy wytężonej. 

Ale jakaż sila mogła Prusa po- 
wstrzymać od pracy, która była 
jedyną treścią jego życia. potrzeba 
niezbędną. jak pożywienie dla or- 
ganizmu. 

Więc pomimo sił bardzo nadwa- 
tlonych, ani na chwale nie opusz- 
czał stanowiska, żelazną wolą 
podtrzymując energię. 

Przed tygodniem zapadł na in- 
fluenzę, połączoną z dotkliwą nie- 
dyspozycyą żołądka i od tego cza- 
su pozostawał w łóżku, pielęgno- 
wany przez miłującą i umiłowaną 
niałżonkę. 

W tym okresie duchowy nastrój 
Prusa uległ wielkiej zmianie: stał 
energia, tu cecha 
jego organizacyi, z dniem każdym 
słabła. Mówił o swym ryehłym 
zgonie, dodając: 


— Jestem na Śmierć 
| przygotowany. 
| W sobotę wieczorem skarżył się 
| Prus, że duszność mocniej mu do- 
knucza, noe zaś następną, jak sze 
reg poprzednich, spędził prawie 
hezsennie ; tylko krótkie drzemki 
nie były w stanie krzepić nadwą-, 
tlonyeh sił chorego. 

O godzinie czwartej z rana u- 
czuł Bolesław Prus wielką ulgę. 

— 0) wiele mi lżej oddychać, — 
rzekł do małżonki — jestem dziś 
silniejszy ; teraz czuję, że wyjdę z 
tej choroby. 

Ale hyło to polepszenie przed 
zgaśnięciem ostatniej iskierki, mi- 
gocącej w zamierającym organi- 
zmie. 

O godzinie piątej i pół rano za- 
wołal: **Umieram'”, a potem imię 
swojej małżonki i zgasł z tym wy- 
razem na ustach... 

Ciężarem bezwładu zwisła jego 
głowa na ręce, bezgranicznie ko- 
chajacej małżonki. Ostateczną 
przyczyna śmierci byłe pęknięcie 
serca w następstwie sklerozy. 

Bolesław Prus dokonał żywota 
w skromnent mieszkaniu przy ul. 
Wilezej ł. 12., gdzie mieszkał od 
dłuższego czasu. Jak pełnem pro- 
stoty było życie wielkiego pisarza. 
tak pełnem prostoty wszystko co 
go oteczało. Ani śladu już nie sy- 
baryiyzmu, ale dostatku, jakiego 
człowiek tej miary i pracy mógl 
sobie pozwolić. Nie, coby świad- 
czyło o wydelikaceniu zmysłów 
tego przedziwnie subtelnego czło- 
wieka. Surowość _ spartańska. 
Sprzęty najniezbędniejsze. To za 
co Prus mógł był nabyć pewien 
komfort, oddawał biednym i w 
tem, jak i we wszystkiem pomie- 
dzy małżonkami panowała niezem 
niezamacona harmonia. 


zupełnie 


Testament Prusa, 


Dnia 23 maja nastąpiłe otwar- 
cie testamentu Prusa. Zgodnie z 
brzmieniem ostatniej woli zmarłe- 
go. procent od sumy 23,000 rb. i 
dochód z wydawnictw wszystkich 
dzieł bez żadnego wyłączenia ma 
być podzielony na 5 równych ezę- 
ści, z których 45 zapisane zostaje 
dożywotnio żonie, a 15 dożywo- |- 
trio chrzestnemu synowi, „Janowi 
Boguszowi. który nadto po śmier- 
ci p. Głowackiej otrzymywać ma 
po 500 rb. dożywotnio. 6 

Całkowity dochód z majątku $ 
wydawnietw dzieł. po potrąceniu 
500 rb. roeznie na rzecz chrześnia- 
ka dożywotnio. Prus przeznaczył 
na stypendya po rubli 200 — 250 
rocznie przedewszystkiem dla sy 
nów polskich chłopów, katolików 


| inie wyłączając prózestantów i wy- 


znania mojżeszowego. odznacza- | 
jących się zdolnościami, pilnością | 


rzył w zło, nie wierzył w potęgę | 
mroku, słoneczny. jego duch prze | 


i morałnością, kształcących się w; 
szkołach publicznych, rządowych 


Ziemie Polskie pod Moskalem. 


Echa rewolucyi. 


Według sprawozdania ministe- į 
ryum spraw wewnętrznych w Kró- | 
Jlestwie Polskiem do r. 1911 padlo 
ofiarą zamachów politycznych 102 
urzędników, którym oai 
wsparcia. Najwięcej przypada! 
wsparć na gubernie warszawską | 
(20; i na Warszawę 27. Najmniej 
w gub. płockiej [1]. 


Zemsta żydowska. 


Łomżyńska ** Wspólna Praca” 
donosi, że w okolicach Stawisk, 
kilku wyrostków żydowskich na- 
padło na pewną dziewczynę kato- 
licką i tak ja pobiło, iż napadniętą 
w stanie nieprzytomności odwie- 
ziono do szpitala. Była to zemsta, 
że dziewczyna owa nie chciala 
fałszywie świadczyć w sądzie. 


Wdzięczność żmij. 

Lasy w okolicach Częstochowy 
obfitują w żmije i węże, które lu- 
dzie próbują nieraz oswoić, lecz 
zwykle takie próby smutnie się 
kończą. Pomocnik maszynisty 
kolei Iierby-Kielce, „J. Hernika w 
ciągu paru tygodni r 'opisyw ał się z 
oswojoną żmiją. nosząc ją zwykle 
to w kieszeni. to pod czapką. aż 
wreszcie jednego daia został nie 
bezpiecznie ugryziony w usta. 0. 
becnie H. walczy ze Śmiercią w 
szpitalu kolejowym w Częstocho- 
wie. 


Zapisy. 


Zmarły w tygodniu ubiegłym w 
majątku własnym w gub. radom- 
skiej senator śp. Bolesław Malesze- 
wski, testamentem sporządzony 
u rejernta Hulanickiego w War- 
szawi: przekazał 10,000 rb. 
rzecz kasy imienia Mianowskiego 
i 10,000 rb. na utrzymanie w mają- 
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| lub prywatnych z wykładowym ję- 
zykiem polskim w kraju lub za 
granieą i przygotowujących się do 
pracy zawodowej w zakresie rol- 
|nietwa, rzemiosł lub nauczyciel- 
stwa . ludowego.  Kuratorowie, 
mec. Antoni Osuchowski. zaraz po 
śmierci Prusa wchodzą w posia- 
| danie całego majątku z wyłącznem 
prawem zarządzania funduszem 
|stypendyałnym. prawami autor- 
|akiwufi itd. z warunkiem ogłasza- 
nia co rok w pismach warszaw- 
skich ścisłego rachunku. t 

Testament powyższy pisał Prus 
d. 12 czerwca 1908 roku, a w dni u 
8 czerwca r. 1909, zniienił jedynie 
punkt, doty czący precentu od su I= 
my 23.090 rb. i dochodu z wydaw- 
nictw, który ma być podzielony na 
cztery części, z których 3/4 pobie 
raé ma dożywotnio żona. a 14 sym 
chrzestny, oraz 500 rubli dożywa 
tnio. 


przeniesienie zwłok Prusa do 
Krakowa na Skałkę. 


Kuryer codzienny 


Fe 
s 
Ilustrowany 
pisze: 
Wieley ludzie, prorocy i przewo 
dnicy duchowi narodu — należ 
do całego narodu, z tak, jak ie 
nieśmiertelna duchowa spuściz 
jest w łasnością społeczeńst 
którego sławą i chlubą byli za : 
cia — tak samo i śmiertelne i 
szezątki, jak najdroższe relikwi, 
powinny się znaleźć na najwy 
szym oltarzu widnym z dala ku 
któremu wznosiłyby się oczy i ser- 
ca wszystkich. . 

Na takie zaszczytne a zasłużone 
miejsce spoczynku zasłużył z pew: 
nościa Bolesław Prus. F 

Panteonein narodowyni Polski 
jest grób zasłużonych na Skałce 
Krakowie. Obok L enartowicz 
barda ludu — pow inien spoczyv 
ten, który równie jak on ukocha 
whłopa, który do końca zacne 
swego żywota szermował niest 
dzenie w obronie maluczkich, sła- 
bych i ueiemiężonych. 

Ta myśl. — po raz pierwsz 
przez uns rzucona pow inpia znaleźć 
odźw -i w KAM gereu pań 


mniej zaśe akon patryoty zm 
kalny, nie chęć wzbogacenia | 
skiego Rzymu jeszcze jedną cen- 
ną narodową relikwia -— leez int 
res moralny całego aaoi i 
tyzm dla Wielkiego zmarłego. 

Warszawa — to serdeczna sio 
stra Krakowa, wielka i w spaniało 
myśłna — powinna się na to 


dzić. Posiada ona inne pami 
równie cenne i święte, wzbo, 
się co rok relikwiami swych 
czenników, których w skryto: 
| ducha ezei i miłuje. — Prusa. 
(winna I musi Krakowowi od 


Ty | 
| pic .. 


tku swym Bartodzieje ochron 
imienia zmarłej jego małżonki M 
|ryi. Legatem tym opiekować Sl 
is kasa im. Miunowskiego. 
Popłoch żydów. 
Z Dąbrowy Górniczej donos: 
iż zapadły w tych dniach wyr 
| zjazdu sędziów pokoju, w sprav 
wysiedlenia z Dąbrowy kilku 
dzin żydowskich wywołał wśród 
(ogółu żydów w Dąbrowie wielki 
| popłoch. Jak dotąd. wyrok doty 
czy 12 osób, żydzi jednak obaw 
się, że władze postępować zaczmi 
o wysiedlenie wszystkich innych 
w liczbie około tysiąca osób. 
grożeni mają pewną nadzieję, 
uda im się uzyskać prawo dalsz 
zamieszkiwania w Dąbrowie, 
czasu rozstrzygnięcia tej kwe: 
przez senat. lnni liczą przed 
wszystkiem na zabiegi, rozwini 
te w sprawie przekształcenia I 
browy na osadę, co dawałoby ż 
dom prawo zamieszkiwania w 
miejscowości bez żadnych pr 
kód. 


Wieś Czerwiń w łomżyń- 
skiem. A 

Wieś Czerwin w pow. ostre 
ekim gub. łomżyńskiej przod 
w pracy kulturalnej, posiadz 
kilka instytueyi społecznych, ri 
wijajscych się bardzo pomyśln 
Istniejące tam od lat 6 stowarz 
szenie spożywcze. posiada 50 
członków z kapitałem udziałowyn 
w sumie 1.900 rb.. gdy wartos 
sklepu na 1 stycznia rb. obliczon. 
została na 5,000 rb. Z tego wy 
ka. 1ż czlonkowie zaoszczędzili 
okresie 6-letnim na towarach 3,1 
rb. i o tę sumę zwiększył się ma 
jatek stowarzyszenia. W roku u 
biegłym sklep miał 15,000 obrotu 


(Dokończenie na str. 10-e 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


n: ~ 


SEŁAD ZAŁOŁONY W 1851 R. 


Duże dobrego wynikło w przy-| rodzinne w Japonii. — Teatralne — 


siębiorstw. Ponieważ handel obe-| Sienkiewicz, Aleksander Święto- | tz j i 
padku Jana  Kopeckiego z Ilege-| Zbójea Madej i Jego pałka, Ulicznik 


enie wymyka się z rak żydowskich | ehowski, Julian Ochrowiez, Sewe- 


|tanckich na rok jeden z zachowa- 


(Dokończenie ze str. 9-ej). 
; niem art. T7 i z następstwami po- 


ra parafialna, składająca się z 
członków, prowadzona przez 
nauczyciela miejscowego, p. Ma- 
dejskiego. W roku bieżącym u- 
fundowana tam została w domu 
dow\m scena, na której po raz 
; wystawione zostały ''Ja- 
W sąsiednim Grodzisku | 
istnicje Kółko rolnicze, odznacza. 
jące siy intensywną działalnością, 
a do którego też należą włościanie 
czerwinscy. Założona tamże bi- 
ioteka publiczna dobrze się roz- 
ija. W tych dniaen w Czerwi- 
e nastapi otwarcie kasy pożycz- | 
kowo-oszczędnościowej. 

W Czerwinie i Grodzisku istnie- | 
ją szkoły początkowe i ochronki | 
dla służby folwarcznej. Wszyst- 
kie wyżej wymienione instytucye | 
zawdzięczają w znacznej mierze 
awój rozwój gorliwy zabiegom 
miejscowej inteligencyi, a zwłasz- | 
cza właścicielowi dóbr Czerwin i, 
proboszczowi ks. Majewskiemu. 


b 


przednio zajmowali .· się 
cy cale życie pracowali sami, bez 
zrzeszenia się wszelkiej samopo- 
mocy, żydzi, sprytor w handlu, i 
tu okazali spryt i przebiegłość. 
Naprzykład nasi stolarze pracowa- 
li dawniej sami lub też mieli jed- 
nego, dwóch pomocników i kupo- 
wali potrzebne deski i drzewo w 
małych ilościach. Żydzi przeciw- 
nie: naprzyjmowali do terminu 


nauczywszy się trochę roboty, pra- 
cują cały dzień za małą opłatą: ro- 
boty wszełkie, jak  wykończanie 
stolarskie domów wykonywują od- 
razu, wskutek czego robotę kończą 
prędko. 


działki drzewa na lieytacyach le- 
śnych i następnie z drzewa tego 
— , == |wyrabiają potrzebne im do robót 

Katastrofa kolejowa. = ;wszelkiego gatunku bale i deski. 


be 
Korespondent z Kiele donosi: | Materyały więc kosztują ich 
Jakieś fatum prześladuje koleje znacznie taniej, niż stolarzy na- 
adwiślańskie. 


z ofiarami w ludziach. Ubie-ijest tańsza, choć 
| nocy, na 
iej, pomiędzy Suchedniowem a/ Żydzi stolarze znają swoje rzemio- 
ezną, utworzyła się wielka pira- | sło zaledwie powierzchownie i pra- 
da z wagonów towarowych, któ- | cę. sobie powierzoną, wykonywu- 


ieniach. 
s3 następujące: farbą, już w ciągu kiłku miesięcy 
0 godzinie 3 w nocy, z Suche- Wykazują braki, psują się, mimo 
dniowa wyprawiono wę i 
pociąg towarowy Nr. 437, prowa- dwa grosze potrafi Się godzinę tar- 
ony przez nadkonduktora Jaś-|fOWAĆ a z żydem iepiej mu to 
ewicza i maszynistę Rutkowskie- idzie.” 

Pociąg ten składał się z 31 
gonów naładowanych. Kiedy 
ing! Łącznę, dyżurny pomocnik 


na stacyi Suchedniów, wypuścił zaj Kto zna dzieje - umysłowości 
lim następny pociąg towarowy Królestwa w ostatnim „ okresie 
145, prowadzony przez nad. 156% — 1905), ten musiał zapa- 


onduktora Chłopka i maszyniste 
sikowskiego. Trzeba nieszezę- 
ia, że od pierwszego pociągu, 
óry biegł po spadku, na 112 
orście pod Zagnańskiem. ober- 
ilo się 14 wagonów, które z gó-| 
poczęły biedz coraz szybciej z 
Pr wrotem w stronę Suchedniowa. 
_ Zderzenie ich z pociągiem Nr. 
, nastąpiło na  wiorscie 106. 
jleważ w jednym z piętnastu o- 
berwanych wagonów od pociagu 
No. 457 znajdował! się transport | 
galek, więc od silnego zderzenia 
wagonów wybuchł pożar, który w! 
jednej chwili ogarnął całą utwo- 
 rzoną na linii piramidę. 
_ Wagony zgorzały doszczętnie. 
W katastrofie rzeczonej ucierpia- 
ło trzech  konduktorów i jeden 
marownik a mianowicie Gruszec- 
Enbczyk, Czajkowski i Włodar-| 
zyk. e A 
_ Zatarasowanie linii na przestrze 
ni pół wiorsty trwało od godz. 3| profesorem 


go profesora filozofii. 
ksztulcił umysły kilku pokoleń w 
Polsce. Na stare lata przeniósł 
się on do Anglii i oto stamtąd do- 
chodzi nas wieść, że w Eltham. 
pod Londynem, 16 maja zasłużony 
| profesor porzucił padół ziemski na 
| zawsze. 


Przypominamy główne fukty z 
jego życia. Urodzony w 15840 r. w 
| gub. kaliskiej, | gimnazyum skoń- 
czył w Piotrkowie w 1858 r. Na- 
stępnie studyował w Niemczech w 
Heidelbergu, Lipsku. Jena i w Tu- 
hindzej, gdzie zaciągnął się do 
szkoły filozoficznej Fichtego młod- 
szego i Lotze 'go. 

Wróciwszy do kraju, Henryk 
Struve został powołany na adjun- 


wnej w Warszawie w 1863 r., a po 


h dopiero nad wieczorem. | syjsku. 


rch i różnych części żelaznych, | W prasie warszawskiej. 
potrzeba jeszcze sporo czasu. Tym- | 


odkosach i w rowach obok |*2y. Synteza dwóch światów, 1876 


E |tyczny do filozofii 11898!; Życie i 
i A ; race Józef i è {si 
Więcej takin unwat |! e Józefa Kremera, Ksiądz 


PA iż we wsi Zawady w chizm ducha. 
omskiem miejscowi koloniści Działalność Struvego przypadła 


r 


chrześcianie. Gdy nasi rzemieśłni- | 


w jednej chwili stanęła w pło- ją niedbale. Często zrobione przez | 
Szczegóły katastrofy | nich meble, pomalowane '*olejną""| 


do Łącznej to. wieśniak nabywa je, howiem o, 


Ś.P. HENRYK STRUVE.: 


| miętać nazwisko wielee popularne- | 


ita innych wyznań. | 
kta wykładu logiki w Szkole Głó-: 


l zdawać dokładnie sprawę z poło- 


dzięki naszym instytucyom współ- ;ryn Smolikowski, ks. Wład. Dẹę-' 
dzielczym, żydzi skierowali się na | bieki itd. Już uezniowie jego po- 
drogę pracy fizycznej, którą po-,siwiełi i szczery Żal ściska serce, 
tyłko|że odszedł w zaświaty człowiek, 


A z A w OP „iz zarzutem, że opiera się na fałszy- 
dużo chłopców żydowskich, którzy | vj danych statystycznych co do! 


co uczył młodzież polską, jak ma 
myśleć i żyć. 


ŁUDNOŚC GUBERNII 
CHEŁMSKIEJ. i 


W ostatniem swem przemówie- 
niu przed głosowaniem nad pro-| 
jektem chełmskim poseł Haruse- | 
wiez zwrócił się do ep. Eulogiusza 


ilości ludności prawosławnej w 
przyszlej gubernii chełmskiej i 


„Prócz tego majster-stolarz lub | giuszowi na miejscu. — Kiedyż ep. 
kilku razem zakupują hurtownie | Eulogiusz mówi prawdę — zapytał | 


Oto onegdaj zda- szych, załatwiających zakupy po- | czne. 
a się już piąta w r. b. katastro- | jedyńczo, to też robota żydowska, lndności rosyjskiej będzie w przy- 
inarniejsza, a szłej gubernii chehuskiej 463,000, 
odnadze Dąbrow- | współzawodnictwo z nimi trudne. | ludności polskiej zaś 268,000 pra- 


Struve czynią statystycy rządowi, że ta | Po À 2 
| rozłożyć w równych częściach na 


jw przyszłej gubernii 
| będzie 371,000 Rosyan, sae e Ą 
|463,009, jak twierdzili zwolennicy | StWa ks. Cieplińskiego, który ska- 


przekształceniu tej szkoły na uni-: Ktu utworzenia gub. 
wersaytet w 1869 r., Struve został „przez Izbę, nie stracą też 
w uniwersytecie ij Znaczenia po ostatecznem utworze- 
nocy do godz. 7 po potud. Ruch | Wraz z innymi polakaśni, którzy się niu nowej gubernii. 
widłowy otworzono na obu to- | utrzymali zaczął wysladać po ro- tej gubernii rozpocznie się walką 
Dzieła filozoficzne ogła- | o posiadanie ziemi i ludzi, w walce 
usunięcia z linii osi wagono- | szał po polsku i brał żywy hdział tej żywioły nacyonalistyczne ro- 
„syjskie cheą za pomocą owych 30 
Wymieniamy główne jego dzie- proc. prawosławnych zrobić gub. 
na tak la: Logika, |1870|, O istnieniu du- chełmską *'ziemią odwiecznie ro- 


| Estetyka barw, |1886!; Wstęp kry- Wszystkiem sposobami, jakie da- 
lje nowe prawo i jakie ma w ręku! 
,administracya państwowa. 
Kupiński jako filozof, oraz Anar- i ność polska zmuszona do podjęcia 


statystyce podanej w Dumie prze- 
ciwstawił statystykę Synodu pra- 
wosławnego, zebraną przez ducho- 
wieństwo prawosławne ep. Eulo- 


pos. Harusewicz — czy wówczas 
gdy przemawia z trybuny dum- 
skiej, czy też wówczas, gdy przesy- 
ła dane statystyczne do Petersbur- 
ga? 

Różnice są istotnie bardzo zna- 
W Dumie przytoczono, iż 


wosławnych zaś miało być 327,000. 
Poseł Harusewicz obliczył ilość 
ludności rosyjskiej, polskiej, pra- 
wosławnej i katolickiej na podsta- 
wie danych przedstawionych przez 
Synod. A więc  instancyę z pun- 
ktu widzenia zwolenników utwo- 
rzenia gub. chełmskiej zupełnie 
wiarogodna ji doszedł do rezulta- | 
tów następujących:  Prawosław- | 
nych będzie 271,000, nie zaś 327,- | 
000, jak podali zwolemniey' proje- | 
ktu, katolików 465.000, nie zaś 
404,000, czyli, że prawosławnych 
będzie w przyszłej gubernii chełm- 
skiej 30 proc. ogółu ludności, ka- 
tolików zaś 51 procent. 

Jeśli przypuścić dalćj, jak to 


ludność, która przeszła po r. 1905 
z prawosławia na katokhcyzm 
jest ludnościa rosyjską wyznania 
katoliekiego. i przeprowadzić ob- 
liczenia ludności rosyjskiej i pol- 
skiej, to z danych Synodu trzeba 
dojśż do wniosków następujących : | 
chełmskiej 

nie zaś 


projektu, 365,000 Polaków, nie zaś 
268,000, jak chce ep. Eulogiusz. 
ezyli że Rosyan będzie 41 proc., a 
Polaków 40 proc. | 

Powtarzamy raz jeszcze dane | 
procentowe: prawosławnych — 30 
proc., katolików — 51 proc., resz- | 
Cyfry powyższe nie straciły swe- | 
go znaczenia po uchwaleniu proje- 
chełmskiej 
swego 


Na gruncie 


syjską”” i pragną poprzeć ją w tem; 


Lud- 


walki obronnej, powinna sobie 


i 


dług 1-ej części 58,1 i 58:2 artyku- 
łów rzeczonego kodeksu; 

4. Włościan: Salomeę Kędzier- 
ską vel Jakubowską oraz Józefa 
Sękalskiego uznać winuymi prze- 
stępstwa, przewidzianego w l-ej 
części 1554 art. kod. kar. gł. i po- 
prawczych i zamknać w więzieniu 
— pierwsza na eztery miesiące, 
drugiego — na rok i cztery miesią- 
ce, tego ostatniego z pozbawieniem | 
wszystkich szczególnych praw ii 
przywilejów oraz z następstwami, 
wyszczególnionymi w 2-ej części 


|581 i 58/2 artykułach kodeksu |nem. Lekarstwo 


kar głównych i poprawczych. 


5. Marcina _ Jakóbowskiego i| 


| Józefę Sałkównę vel Sękalską u.| karzy. Jeśli aptekarz nie może 


znać winnymi przestępstwa, prze- j 
widzianego w 1555 art. kod. kar. | 
gł. i popr., pozbawić wszystkich į 
szczególnych praw i przywilejów | 
i osadzić w więzieniu na rok i 4, 
miesiące każde z następstwami dla 
obojga podług 1 cz. »3|1 i 582 kod. 
kar. gł. i popr. 

Oprócz tego Kędziorską, Sękal- 
skiego. Jakóbowskiego i Sałkównę | 
poddać pokucie kościelnej, według 
uznania ich zwierzchności duchow- 
nej. 

Wyrok ten Izba postanowiła za- 
komunikować władzy duchownej, 
celem pozbawienia księży Ciepliń- | 
skiego. Pląskowskiego i Roczkow- 
skiego godności kapłańskiej. 

Tenże wyrok Izba sądowa posta- 
nowiła przedstawić w drodze wła- 
ściwej do uznania Jego Cesarskiej 
Mości, zgodnie z artykułami 775 ij 
945 ust. post. krym. z prośbą o zat- 
mianę wymierzonych kar: ks. bi- 
skupowi Ruszkiewiczowi — na zło- 
żenie go z urzędu, ks. Pląskowskie- 
mu — na trzytygodniowy areszt 
bez pozbawienia godności kapłań- 
skiej, ks. Roczkowskiemu — na 
eztery miesiące więzienia bez ogra- 
niczenia praw, oraz o całkowite u- 
łaskawienie: Kędzierskiej, Sękal- 
skiego, Jakubowskiego i Sałków- | 
ny. 

Koszty procesu Izba uchwaliła 


wszystkich oskarżonych, a w ra- 
zie ich niezdolności płatniczej za- 
liezyć na rachunek skarbu, wresz- 
cie w pozostałej części wyrok sa- 
du okręgowego zatwierdzić, 

Tu objaśnić należy, że ta część 
wyroku sądu okręgowego dotyczy 
obrońcy nierozerwalności małżeń- 


zany został w pierwszej instaneyvi 
na pozbawienie wszystkich szcze- 
gólnych praw i przywilejów i zam- 
knięcie w rotach aresztanekich na 
rok i cztery miesiące z następstwa- 
mi podług 1 cz. 58,1 i 582 artyku- 
łów kod. kar. gł. i popr. 

Pod następstwami temi rozu- 
mieć należy oddanie skazanego po 
odbyciu kary na przeciąg lat ezte- 
rech pod dozór policyi w jednem 
z miast powiatowych lub miaste- 


Ten dozór polieyi jest znany w 
mowie potocznej pod nazwą **po- 
bytu”. 

Dziś już można przewidzieć, że 
obrona nie będzie się kontentowa- 
ła zapadłym w tej sprawie wyro- 
kiem i założy kasacyę do Senatu. 


Z Warszawy. 


Echa sprawy Ronikiera. 


Po wniesieniu przez hr. Ksawe- 


[W tym kłopocie 


LESNA ROZYCZKA czyli Tajemnica 


| Siedemnasty Rocznik Tygodnika 


wish, IH., z tego, że użył właściwe- | PEAK i szewe atleta.. 

go środka we właściwym czasie. | Bóżezcść a OE OŚ 
Pisze on: “Z nastaniem gorącej) z dymem pożarów. Wygnaniec. Jesz- 
pory organizm mój był wycieńczo-| cze Polaka nie zginęła. 
ny tak dalece, że czasami wcale| Przed bitwą. Polak nie sługa. Do 
nawet nie mogłem pracować. Żo-| "ti. Na groby. Mazur Chlopickio: 
ładek miałem tak słaby, że nie 


go. Marsz żałobny Fr. Chopina. Zo- 
É Ry E aia, Krakowiak. Krakowiak, Czary, 
mógł trawić zwykłych pokarmów.| Gajowy. Hej koniku rażno bież. ©- 
udałem się doj] braz twój zawsze w myśli mam. Mó- 
miejscowego aptekarza, kupiłemj wi mi moja mateczka. W polu ogró 
dwie butelki Severy Goryczy Żo- deczek. Przyjechał Jasienko. <Czteny 
3 =£, URN lata. Pojedziemy na łów. Cena $5.00 
lądkowej |Stomach Bitters| i wkró- P p „ARE 
A E PANNO WON Bezimienna. Powieść z końca XVIII w 
FEA yarm g: per Napisał B. Bolesławita i wiele iunyck 
wrócił, trawienie stało się normal- powieści, artykułów, sztuk teatral 
wyświadczyło 
mi dużo dobrego.” — Dolara bu- 
telka. Sprzedawane przez apte- 


nych zawarte w roczniku pierwszym 
Tygodnika  Powieńciowo-Naukowego. 
832 stron, Oprawne mocno w papier. 
Cena 81.50 
Oprawne w półskórek ze złoconymi 
tytulikami. Cena $2.85 


Adryanna Narzeczona Bkazańca czyli 
Tajemnica Bastylii i wiele innych 
powieści, artykułów, sztuk teatral 
nych, zawartych w roczniku jedena 
stym Tygodnika Pow. Naukowego. 
832 stron. Oprawne mocno w papier. 
Oprawne w półskórek złocone tytuli. 
ki. Cena 


dostarczyć, pisz do: W. F. Severa 
Co., Cedar Rapits, Iowa. 


NOWY WYNALAZEK. 
Najnowszy sposób leczenia choroby włosów. 
Tysiące łysych ludzi dostało piękne włosy. 
Wasze włony un najcenniejsze 
nad rubiny lub dyamentyl 


Jażeli cznkać bqdziecie aż do zu: 
pełnej utraty włosów i na to, by 
czaszka atala się tak Świecącą jak 
aakło, nin odzyskacie wtedy wio- 
sów nawet za miliony dolarów. 

Nanze lekarstwa są nieocenione, ceny nad: 
zwyczaj przystępne, fak, ża nawet najbied 
niejszy nie patrzebuje pozbawiać mię lekar- 
stwa dra. Brundzy. Znani od 36 lat. 

Nie wierzcie ogłoszeniom, ani agentom, a 
ni aptekom: gdyt ci starają się, aby tylko 
wyzyskać pieniądz, 

Panie nie patrzehnją nosić fałszywych 
włosów, jeżeli używają naszego nowo odkry 
tego wynsiazku na włosy | czaszkę. 

Poślemy wam DARMO wszelkie informa 
cya tycząca mię powodu wypadania włosów, 
lyniny i jak można tenn przeszkodzić, Kat- 
demu, kto przyśle awoje nazwisko i adres. 

Nie zwlukuj, napisz zaraz do naa. 

Prof. BEUNDZA and CO. BOX 106 B'dway 
at So. 8th. B'klyn — New York. 


Najnowszy Samouczek  Pclsko-Angiel. 
aki. Opracował i wydał Walenty Jó 
zef Łuszczki. Kompletna nauka języ: 
ka angielskiego zawarta w kilkuna- 
stu lekcyach. 192 stron. Oprawne w 
płótno. Cena $1.50 


W. DYNIEWICZ PUB. CO., 1163 
Milwaukee Ave. Chicago, IU. 


TERAZ JEST CZAS! 


do przeczyszczenia waszej krwi 1 wzmocnie 
nia waszego organizmu przez użycie 


Gentio-Compound 


ł 


racyą na leczenie chorób Krwi, Pęcherz 
Nerek, Zołądka i Organów Urynowych. Gen 
tio Compound składa się z koncenirowanych 
jarzynowych goryczy i jest bardzo wartościa 


NOWE KSIĄZKI. 


Pierwsza Księgarnia Polska w Ame- 
ryce: W. Dyniewicz Publishing Co. 1163 
Miłwankee, Ave. otrzymała od innych 
księgarń w wielkim zapasie książki, 
które sprzedajemy po cenach naatępu- 
jących: 


potytn. Nioma lepszej preparacyi w dzicdzi 
nie lekarskiej, jak Gentin Compound. Aby 
się o tem przekonać, przyślijcia 35 centów 
przez Money Order lub w znaczkuch poczta 


Gentio Compound. Przesyłkę sami opłacimy 


PEDICURA REMEDY CO. 


3334 Milwaukee Ave. Chicago, IN 


Zebruka. Wielka powieść hiszpańska 
przez Kapitana Ramon Dziaz de la 
Escozura; czyli 17 Kocznik Tygod- 
nika Pow. Nauk. 1632 stroń wyraźne- 
go druku. Kupując osobno wszystkie 
powieści, trzebaby zapłacić najmniej 
$30.00. Oprawne w płótno, skórzany 


POSZUKUJE się tysiące lndzi, którzy Cier- 
pią na ból głowy, aby używali Peska Pro- 
azek na Ból Głowy: skułaczność gwarantuje- 
my. Przyślijcie 25c w znaczkach pocztowych 
do ALEX C PESKA, 
mik, 4332 W. Thomas Str. Chicaga, IU. 


Modlitwa | 


(Prawdziwa francuskie sardynki 


(Najlepszy jęczmień perłowy ka 


Drewniane trzewiki | pantofle 


82.85 | 


Gentio Compound jest wartościową prepa | 


we na dyspupsyę I wycieńczenia z utratą a | 


wych, a natychmiast pollemy wam butelkę | 


farmaceutyczny che- | 
| 1163 Milwavkea Ave. 


HENRY SGHOELLKOPF, 


Grosernik Hurtowny i 
Detaliczny. 
232-234 E. Randolph st. Chicago. 


Pomiędzy Franklin 1 Market ul. 
Sprzedaje po najtańszych cenach: 


/Najlepazy, prawdziwy eer szwajcaraki. 


Ber Kdamaki | eer Permanański 
Fromago de Brie i ser Rokforaki. 

Ber n rośliny, Nieuszatelski i Liroburski. 
Brunświcki zalceaon. 

Balami Wemifalskia szynki, 
WWędziona i marynowane węgor : 
Holenderakie satokfiaze, anche 
Nowe ohlenderskie śledzie, r:¢ 


es. 

jski kawier. 
1 uzampinian. 
a 

as0la 

ia jęczmierze 
a. 


Francuski groch, najlepsza oln 
Niemieckie azparagi, krajana 


Kasia tatarczana, kasza ownig 
Maks tatarczana, mąka ryżowe. 
Świeże orzechy, migdały, papt ka. 
Niemieckie powidła, mak. 

Świeże orzechy. migdały, cytq Jat. 
SMuazone grusaki, wiśnie, prung +. 
Francuskie śliwki, świeże rod 
Włoakie łazanki |nudle| makara 
Najlepsza Vanila caekolada u 
Prawdziwa roayjska herbata, e traki 
;drewniaki|. 
Prawdziwa kawa Jawa, Mocca I Rie. 
Prawdziwa tabaka do sażywat.a Loobak'a. 
Niemieckie kołowrotki I gremple. 

Świeże siemię warzywowa, ulemię trawy. 
Siemię dla Xkanarków, niemią konopiaze 
Siemię rzepakowe, jako | wozelkia inna te 
wary korzenne. 


HENRY SCHOELKOPF. 


NA CHOROBY NEREK I PĘCHEKZA 


Usnwa w 24 
godzinach 


wszelkiemoczewa 
wydzieliny 
Każda pigułka ` 
nos! taką 
narwę KW" 
wyntrzigajcie alg 
nańladownictw 
Na spiaddaś wa 
wasveikich aptekach 


ATLAS KIESZONKOWY 


Mamy na składzie bardzo połyteczną kasią: 
żłeczkę, oprawną w mocne płótno, 124 etro- 
nic. Maly atlas, rozmiaru 7x5 cali zawiera- 
jący przeszło 200 map i opisów. 

Cena „se otre ooi 

W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO. 
1163 Milwaukee Ava. Oħicago, DI. 


a ee ee o a, 


WIELKI ATLAS CAŁEGO ŚWIATA. 
Zwracany uwagę naszych czytelników, żę 
świeżo sprowadziliśmy znaczny zapas najno- 


Í wszych atlasów, obejmujących 10 kartonów, 
| rozmiaru 12x15, oprawnych w płótna, zawie- 


rających czterdzieści znakomicie wykonanych 
map wszystkich krajów ziemi blisko 150 ilu- 
atracyl i okolo 400 opisów — wszystko we- 
dług najnowszych badań naukowych. 
Sprzedajemy po 


w. DYNIEWICZ PUBLI 


ROBA PD 1] 
SHING CO. 


Chicago, Iil 


grzbiet, złocone tytuliki. Cena $5.00 


Po 
wieściowo- Naukowego obejmujący 
1632 stronie wyraźnego drukn, ozdo- 
biony licznemi rycinami, oprawny w 
półskórek ze złoconymi  tytulikami, 
który zawiera następujące powieści 
i artykuły: Leśna Różczka czyli Ta- 
jemnice Zebraka. Czarne Widmo. Ba 
śnie, Klechdy, opowiadania Podania | 
ludowe, Humor, Różności. Cuda Bo- 

że we Mszy świętej. Zamek nad Czar- 

nem Morzem. Milioner i Smieciarz. 

Dolina Almeryi. Djabeł w Krakowie. l 
Djabeł w Domu. Artykuły: — Złe | 
Spojrzenie. Zabawa jako czynnik. 

Muzyka Przyrody.  Papuasi na no | 
wych Hebrydach. Wymiar sprawicdli | 
wości wśród zwierząt. Nudnva rzecz. | 
Lot dokoła ziemi. Jak na srebrnym 

globie. Pierwsza średnia polska szko | 
ła w Paranie. Halas i jego szkodli- 

wość. Miasto Kobiet. Sen. Pielęgno | 
wanie włosów. Wykopaliska przedhi | 
atoryczne w Przemyślu. Czy rośliny 
mają oczy. Nowe środki Chirurgii. 
Afrykański potwór przedpotopowy. 
Siła militarna Austryi. Z pracowni 
Edisona. Edison o Niemcach. Akade 
mia murzyńska w Alahamie. Zycie 


gąc się, 4 bólem 


tygodnie po tem? 


i h 
to wierne, 


chorobie jeżcłi ja zaraz użyjesz. 


j| domu. 


naszego nnzwiska. 


s 


z 


elt doesn't pay to n 
your Ileaith r 


Czyś kiedy przyszedł do domu trzę- 
łowy, kłuciem w 
piersiach lub bólem gardia, i eliorowałeś przez 


DRA RICHTERA 
PAIN-EXPELLER 


stare domowe lekarstwo 
przyniesie ei urzą i zapobiegnie długiej 


Zawsze trzymaj butelkę tego w 
Przepisy jak masz używać s4 
na każdej butelce. 25c. i 50e. w aptece. 
Strzeż się mnitaeyi i szukuj kotwicy i 


F. AD. RICHTER © CO., 215 Fearl Street, New York. 
ą Richtera Congo Pigntki (25e. 1 50c.) dobre na zatwardzenie. 


regle 


Gini 
EER 


{ 
| 
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YANI MLODZ 


rę Bohdanową Ronikierową do ka- 
sy gubernialnej kaucyi w kwocie 
|rb. 3 tys., Bohdan hr. Ronikier zo- 
stał uwolniony z więzienia. Zawa- 


tęli jednogłośną uchwałę, aby; na ten okres czasu, kiedy naród | ŻĘD'4 swego, na tej bowiem jedy- 


al» więcej nie popierać zamie- | polski, po świeżo otrzymanym cio. | nie podstawie może budować świa- 


zkałego tam i wielce rozpanoszo- |sie 1563 r., zerwał ze wszystkiemi ; Uomość kierunku swej pracy i swe- 
go żyda-kupca. Postanowiono |mrzonkami i znezął głosić hasła 80 działania. 


Meżczyźni Starzy 


edy ani mu nie nie sprzedać, ani | pracy organicznej. Romantyzm po- 
d niego nic nie kupić; przyczem | tępiono, idealizm wyśmiano, rzu- 
chwalono karę rb. 3 na tych, któ- | cono się do kielni, cyrkla i młota, 
by wbrew uchwale z nim chcie- wiarę ograniczono do szkiełka i 
prowadzić jaki handel. Bojkot oka. Powstał w Warszawie or- 
ten wywołany został przez wysoce Kan miodych **Przegiąd  Tygod- 
lekceważące traktowanie, jakiej niowy”” Adama Wiśliekiego, a pô- 
yd względem kolonistów  stoso- | Źniej od 1881 r. “Prawda” Al. 
Drugi tydzień już bojkot | Świętochowskiego. W tych dwóch 
rwa i dotychczas ani jeden z ko. itygodnikach głoszono nowe hasła 
nistów go nie przełamał. Przy- | materyalizmu i pozytywizmu, po- 
d dzielny, godzien naśladowa- | tępiano klerykalizm, szerzono teo- 
ja i rozpowszechnienia. Niechaj- ryę Derwina, podnoszono donio- 
p się uchwały takie mnożyły w |słość nauk przyrodniczych. A z 
kraju naszym z dnia na dzień, a katedry uniwersyteckiej rozlegał 
pozbylibyśmy się ogromnej dozy się spokojny głos prot. Struvego. 
ydów, zmuszając ich do emigra- | że istnieje Bóg, dusza nieśmiertel- 
i, w ciągu lut paru. TI krajby na i życie wieczne, Przestrzegał 
udniej wówczas odetchnał, ilon mlodzież przed krótkowidz- 
nasz lud nie opuszczałby go tak o- twem przyrodników ji usiłował 
romnie, jak obecnie. Więcej ta- podnosić młode umysły do wyży- 
h uchwał! iny idealnej. Prof, llenryk Struve 
„głosił zasady szkoły idealno-real- 
nej, ezyli syntetycznej. 
Nie zgadzano się z nim, kryty- 
_ Do Zorzy iłonoszą z Łomżyńskie-' kowano go ostro, czasem nawet 
"go, że ludność żydowska, która próbowano ośmieszać. ale na jego 
dotychczas zajmowała się przewa- wykłady chodziła młodzież tłum- 
nie handlem. zaczyna tam coraz nie i miała dla profesora prawdzi- 
czniej garnąć się do rzemiosła i| wy szacunek. Przez lat 40 wykła- 
worzy już poważną konkurencyę dał Struve logikę, psychologię i 
la rzemieślników polskich. | filozofię na dwóch wydziałach ihi- 
| — Przyczyna upadku naszych | storyczno-litograficznym i prawni- 
rzemiosł —- pisze korespondent — i czym i przed Śmiercią swoją osie- 
jest zwrót nagły żydów, w kierun. | rocił hezne koła uezniów. 
zakładania warszratów i przed- Uczniami jego byli: 


Żydzi i rzemiosła. 


$ 


Henryk 


WYROK W SPRAWIE BI- 


SKUPA RUSZKIEWICZA 
I INNYCH. 


Dnia 23 maja po długich deba- 
tach, o godzinie 4-ej minut 50 po 
południu, izba sydowa ogłosiła re- 
zolucyę w sprawie Biskupa Rusz- 
kiewicza, księży: Cieplińskiego, 
Roczkowskiego i Pląskowskiego 
oraz dwóch par malżeńskich: Sę- 
kalskich i Jakubowskich. 

Rozolucyą tą izba sądowa po- 
stanowiła: 

1. Ks. Biskupa Ruszkiewicza u- 
znać winnym czynu, przewidziane- 
go w artykułach 333 i 2-ej części 
341 kod. kar. głównych i popr., i 
zamknąć w twierdzy na 4 miesią- 
ce bez ograniczenia praw ; 

2. Proboszcza paraim Hszczunów 
ks. Teofila  Pląskowskiego uznać 
winnym czynu, przewidzianego w 
art. 1557 części 3-ej tegoż kodeksu, 
i zamknać w areszcie przy więzie- 
niu na 3 tygodnie, vo uprzedniem 
pozbawieniu godności duchownej ; 

3. Notaryusza sądu arcybisku- 
piego w Warszawie, ks. Juliana 
itoezkowskiego uznać winnym 
czyn, wymienionego w 2-ej części 
361 art. i l-ej części 294 art. wspo- 
mniancego kodeksu pozbawić wszy- 
stkieh szczególnych praw i przywi- 


[lejów i zamknąć w rotach aresz- 


nd. m$) zr o a aa a a a r * 


dzki nadal pozostaje w więzieniu, 
ponieważ kaucya przez rodzinę je- 
go nie została złożona. Prokura- 
tor, jak również i obrona, wnoszą 
ilo senatu skargę kasacyjną na 
wyrok izby sądowej. 


ezek Królestwa albo Cesarstwa. 


Sprawa prasowa. 
Warszawski sąd okręgowy ska- 
zał redakcyę *'Słowa''za artykuł 
zamieszczony Ww nr. 309 z roku| 
zeszłego na 200 rb. kary. | 


Związek rodu Zaleskich. 


W niedzielę ubiegłą odbyło się 
zebranie członków związku Zalo-| 
skich przy udziale 25 osób. Po od- 
czytaniu sprawozdania kasowego 
za rok 1910, wysłano telegram 
serdecznych życzeń powrotu do 
zdrowia ministrowi Wł. Zaleskie-| 
mu i powołano do Rady, senio-. 
rów związku pp. Gabryela Zale- 
skiego, szambelana tajnego Jego 
Świętobliwości i na zastępce Ka- 
roła Zaleskiego, inżyniera i Ale-| 
ksandra Prawdziea Zaleskiego, o- 
bywatela ziemskiego: do komisyi 
rewizyjnej pp. Stanisława Zale 
skiego sędziego, Maryana Sarvu- 
sza Zaleskiego. obywatela ziem- 
skiego z kieleckiego i Aurelię Du- 


(Ciąg dalszy na str. 1l-ej). 


MĘŻCZYŹNI W ŚREDNIM WIEKU 


Mężczyźni, którzy chcą się żenić, mężczyźni, którzy są chorzyń 
mężczyźni przeżyci, pozwalając aobie za dużo, mężczyźni, którzy 
są słabi, nerwowi i wycieńczeni, którzy doszli dotego wieku, że nie 
mogą należycie korzystać z przyjemności życia—wszyscy ci męż- 
czyźni powinni przyslac po Jedną z tych bezplatnych książek. 
Książka ta pokazuje, jak mężczyźni rujnują uwoje zdrowie, jak 
stają się chorymi i dlaczego nie powinni oni mię żenić będąc 
w takim stanie. 

Ta książka wskazuje takźc, w prostym języku, jak 
mężczyźni, którzy mają Zatrucie Krwi lub Syfilis, Trypra, 
Osłabienie, Ogólną Utratę Sił, Utratę Soków Życiowych, 

Nocne Upławy, Reuniatyzm, Choroby Organiczne, 

Żołądka, Wątroby, Pęcherza i Nerek, mogą być zu- 
pełnie wyleczeni w ich własnych domach pry. 
watnie i aekretnie, przy małym koszcie. 

Tysiące mężczyzn powróciło do doskonałego zdrowia, 
ajly i ooboty za pomocą tej cennej książki. Jost ona akład- 
nikiem wiedzy k zawiera włańnin te Izeczy, które każdy 
mężczyzna wiedzieć powinien. ( 


Nie wydajcie pienigdzy na licha, bezwartościowe le- 
czeniu dopóki nie przeczytacie tej książki. Ona wam wska- 
ir dlaczeka cierpiole (jak otrzymać stałe wyleczenie. Pa- 
migtajcie, że ta książka jent ABSOLUTNIE BEZPŁATNIE, 
Ojpłacamy pocztę. Napiszcie awoje nazwisko | adrea wyra- 
£ny í przyślijcie nam dzisiaj ten liezpłetny Kupon. Resztę 
my zrobimy. r 


BezpłatnyKupon na Książkę 
Przyślijcie Go Dzisiaj. 
DR. JOS. LISTER & CO. 


P. 303 , 22 Fifth Ave., Chicago. 


PANOWIF:—Jestam zainteresowany waszą bezpłatną ofer- 
tą icholałbym, żebyście mi przysłali jedną kilążky bezpłatnie 
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GAZETA POLSKA W CHICAGU 


(Ciąg dalszy ze str. 10-ej). 


bicz-Zuleską, obywatelkę ziemską 
z Wołynia. 


Zapisy śp. B. Maleszew- 
skiego. 


Zmarły senator śp. Boleslaw 
Maleszewski, testamentem  5po- 
rządzonym urzędowo, zapisał 10 
tysięcy rb. na utrzymywanie o- 
chronki dla dzieci włościańskich 
w majątku swym Bartodzieje. 
Oprócz tego na rzecz kasy im. 
Mianowskiego śp. M. zapisał 10 
tysięzy rb. Biblioteke swą, składa- 
jącą się z cennych dzieł matema- 
tycznych zmarły za życia ofiaro- 
wał bibliotece publicznej. 


Chybiony cel. 


| 
Swojego czasu H. Wawelberg 
przeznaczył fundusze na wydaw- 
nietwa z historyi żydów w Pol- 
sce przy uniwersytecie we Lwo- 
wie. Obecnie gazety żydowskie 
donoszą, *''Że dzięki premium Wa- 
welberga, utworzyła się we luwo- 
wie grupa młodych historyków, 
prawie wyłącznie syonistów, któ- 
ra wydała już kilka prac z tej 
dzisdziny.”” Tak dobry obywatel 
Warszawy, jakim był Wawelberg, 
chyba o takim zużytkowaniu je- 
go zapisu nie myślał. 


Ludność Warszawy. 


Według ‘War. Dniew.”” w d. 
Jgo stycznia 1912 r. ludność War- 
szawy wynosiła głów 821,369. We- 
dług zeznań ludność dzieli się: 
prawosławnych 32,947, jednowier- 
ców 17, staroobrzędowców 177. 
katolików 469,556, maryawitów 
1,846, ewang. augs. 14,821, ew.- 
refor n. 2,465, babtystów 391, wyz. 
anglikańskiego 170. oriniańsko- 
gregor. 116, ormian-katolików 67, | 
żydów 297.977. karaimów 45, ma- 
homotan 665, ewangielistów 4. 


Sprawa K. Małeckiej. 


"Warsz. Słowo” donosi, że wi- 
cemiiistier sprawiedliwości  0-, 
świadczył, iż skazana K. Małecka 
jest córką emigranta. który nie 
przestał być do zgonu poddanym 
rosyjskim, przeto i córkę jego na- 
leży uważać za poddana rosyjską, 
wobac czego p. Keta Małecka na-; 
leży do jurysdykeyi rosyjskiej eo 
usuwa węzelką zasadę interwen- | 
cyi Anglii. Powyższych pogladów 
wice-ministra sprawied., warszaw-; 
ska izba sądowa nie uznała. nazy-, 
wanjąc Małecką w motywach wy- 
roku poddaną Anglii. 


| 
| 


Zajście w mleczarni. | 
i 


Dnia 20 maja. około godziny | 
Tej wiecz. publiczność licznie zgro- | 
madzcna w Alejach  Ujazdow- 
skich, zauważyła wehodzącą tam, 


parę. On podstarzały — z wy- 
czernionym wąsem, znany w KO- 
łach przemysłowych lowelas. ona 
o jasno złotych włosach, nakry- 
tych olbrzymim kapeluszem z 
olbrzymiemi płeureami, które bu- 
dziły zazdrość wśród przedstawi- 
cielek płci pięknej, była typową 
warszawską przedstawicielką pół- 
światka. 

Nagle bliżsi sąsiedzi flirtującej 
z zapałem pary zauważyli na twa- 
rzy podstarzałego adonisa prze- 
strach. Nim jednak zdołano się 
zoryentować w sytuacyi, Śmiejący 
się jeszcze przed chwilą lowelas, 
zniknął z niezwykłą wprost w tym 
wieku szybkością. 

Przy stoliku zjawiła się jakaś 
korpulentna dama, która silną rę- 
ką ująwszy za pleuresy i odchy- 
liwszy kapelnsza złotowłosej da- 
my, trzykrotnie opuściła na jej 
twarz swą nie tyle pulchną ile 
ciężką dłoń i korzystając z silne- 


U 


go przerażenia  spoliczkowanej, 
majestatycznie wyszła na ulicę, 


by dogonić chyłkiem uciekające- 
go lowelasa. 

Złotowłosa duma, która pozo- 
stała na placu, po doprowadzeniu 
do porządku piór swego kapelu- 
sza, wkrótce opuściła z zarumie- 
nioną twarzą modną mleczarnię. 


Z ŁODZI. 


Maryawitki przed sądem. 


W Łodzi rozpatrzono w tych 
dniach sprawę 25 maryawitek i 
5 marvawitów. oskarżonych o za- 
kłócanie spokoju publicznego w 
czasie znanego zajścia, gdy ma- 
ryawitki. otoczywszy duchownego 
Leona  (iołębiowskiego. padły 
przed nim na kolana i zaczęły mu 
oddawać *'cześć hoską.”' Oskarże- 
ni skazani zostali po 2 rb. grzy- 
wny lub jeden dzień aresztu, 


Krwawy pościg. 


Z odwachu łódzkiego uciekło 3 
internowanych tam Żołnierzy, za- 
uważywszy uciekajacyeh. pogoni- 
ła straż za nimi i rozpoczęła strze- 
laninę. Żadna z kul nie dosięgnęła 
uciekających i zdolah się ukryć. 

Natominst grad kul ugodził je- 
dnego żołnierza z pościgu, który 
wysunął się naprzód. Trafiony 
kulą w tył głowy i plecy, padł 
trupem. Zabity nazywa się Wla- 
dysław Sadowski, miał lat 23. 

Strzały wywolały ogromny po- 


płoch wśród mieszkańców tej 
dzielnicy, 
Władze wojskowe zarządziy 


'energiczie poszukiwanie dezerte- 


rów. 


Dramat w Łodzi. 


W Łodzi niejaki SŚawiez. slu- 
surz, w przystępie szału zazdro- 
ści zamordował nożem swą narze- 


Elman B. Meyers, 


wynalazca telefo- 


bezdrutowego. 


Photo by American Press Association, 


* Kwestya telefonu bezdrutowe- 
go została pruktycznie rozwiązany 
przez wynalazek  20-letniego El 


man B. Myersa, którego widzimy | 


siedzącego w powyższej ilustracyi. | 


Aparat zbudowany 
młodego  wynaluzeę, 
rozmowe telefonem Pez dru 
odległość 700 mil. 4 


przez tego 
umożliwia 
tu na 


>" ME T Ae 


czona, poranil matkę i szwagra, ļa Melchizedeh znajduje się w Mi- 
poczem sam tymże samym nożem | chajłowskim klasztorze pod nad- 
pehuał się w serce, zadając sobie | zorem zakonników. 


cios śmiertelny. 


Z LITWY I RUSI. 


Sprawa O. Melchizedeha. 


Do *'Birż. Wiedomosti”' dono- 
szą z Kijowa, że wśród tamtejsze- 
go duchowieństwa prawosławnego 
żywo jest omawiana sprawa sprze- 
niewierzenia dokonanego przez 
archimandrytę  Melchizedcha w 
klasztorze Kijowsko - 'Froiekim, 
gdzie był przełożonym. Panuje o- 
gólne zdziwienie jak Melchizedeh 
mógł wydać tyle pieniędzy. 
Wprawdzie znane jest obeenie je- 
go wesołe życie, wszyscy mówia 
o tem, iż jednej z swych kocha- 
nek podarował willę pod miastem, 
innej dom, a jeszcze innym dro- 
gie podarunki. Oddając kasę swe- 


Samopomoc śród Litwinów. 


Pouczający przykład solidarno- 
ści śród Litwinów przytacza Ty- 
godnik Suwalski: 

Przed łaty paru, właścicielka 
dóbr Giże w pow. wołkowyskim, 
p. Agata Dąbrowska, rozpoczęła 
parcelacyę swych dóbr pomiędzy 
miejscowych włościan Litwinów. 
Mała część dóbr po pareclacyi zo- 
stała hypotecznie uporządkowana, 
pozostały zaš obszar zakupili ko- 
loniści, ale zanim zdażyli wyłą- 
czyć go z hypoteki dóbr Giże, wła- 
ścicielka zmarła i majątek wysta- 
wiony został na sprzedaż przez 
Tow. kredyt. ziemskie. Nabywcy 
znaleźli się w sytuucyi bardzo 
przykrej, w razie bowiem przej- 
ścia majątku w obee ręce, mogli 


mu następcy, Melehizedch  wyli-|być eksmitowani z majątku, choć 
czył gotówką 7 rb. majątku ko-jsię już tam zagospodarowali. Z 
śclelnego, a dochody wynosiły po-| pomocą zagrożonym _ pośpieszył 


dobno około 100,000 rb. rocznie. 
Donosiliśmy już swego czasu o- 
wyroku w tej sprawie wydanym 
przez Synod, wypada obecnie do- 


wikary z Augustowa ks. Kryszto- 
łajtiss, który zorganizował społ- 
kę, wyszukał pieniądze, i na rzecz 


dać, że śledztwo w tej sprawie | włościan nabył cały majątek Gi- 
prowadzone jest w dalszym ciagu,| że za sumę 115,000 rb. 


Ziemie Polskie pod Austryakiem. 


Paroch podpalaczem. 
* Parocha we wsi Wołosate |Ga- 
licyu| nazwiskiem Skrowskiego, a- 
resztowano za podpalenie wlas- 
nych purafian. 


Wybuch granatu. , 


Pod Stanisławowem, we wsi 
Podpieczary, elłopcy wiejsey pa- 
sicy bydło znaleźli granat, pozo- 
stały w polu po ćwiczeniach arty- 
leryjskich. Zaciekawieni chłopey, 
zaczęli coš manipulować koło po- 
cisku, który wybuchnał. Jeden z 
chłoneów ma oborwane obie novi, 
drugi jedną nogę i nos, a trzeci 
poraniony zosta? na calem ciele. 


Niezrozumiałe uniewin- 

nienie. 

Z Czerniowiec donoszą, że dyre- 
ktor urzędów pomoeniezych wy- 
dzialu krajowego, Zenta, który 
przyznal się był do sprzeniewie- 
rzenia kilkudziesięciu tysięcy ko- 
ron z funduszów Czerwonego 
Krzyża, został na podstawie wer- 
dyktu sędziów przysięgłych uwol- 
niony. Ku wielkiemu zdumieniu 
sędziowie przysięgli, pomimo przy- 
znania się Zenty Z niewytlomaczo- 
nych powodów, nwolnili ge od 
wszelkiej odpowiedzialności. Pro- 
kurator zglosił zażalenie nieważ- 
ności, 


| Cyklon. 

W dniu 13 maja w kilkanaście 
minut po wsehodzie słońca nawie- 
dził gminy Szezurowa i Rybhowa w 
powiecie brzeskim cyklon wl 
kształcie trąby, który zburzył zu-| 
pełnie kilkadziesiąt budynków, a! 
więcej jeszeze uszkodził. Wydział į 
powiatowy w Brzesku sprawdził: 
na miejscu rozmiary szkód, i CG 
bliczono je na 26,000 koron. Cy- 
klon pozrywał przeważnie dachy | 
ze stodół i donów mieszkalnyell. 
U właścicicja dóbr w Szezuwowej, 
p. Aleksundra Kepińskiego, wi- 
cher zdemolował w trzech czwar 
tych częściach stodołę 
rach murowanych 
desek, powodująe szkodę, oiliczo- | 
na na 15,900 kor. Jak silny byl 
cyklon. stwierdza fakt, 
ła została zburzona, 
tłuezona, drzewo i deski poiama- | 
ne. 4 młoearnie, 


Nadto ze spichlerzy zerwał eykton 
znaczną część dachu. krytego bla-| 
chą, zaś ze stajen części 
krytego dachówką. 


Aresztowanie szpiegów. 


Do 
sprowadzono 


Złoczowskiego 
z Brodów  <lwóch 
tówee, na graniey rosyjskiej, pol 
zarzutem szpiegostwa na rzecz Ro- 
svi. Sy nimi Janos Mazi, 46-letni, 
rzekomo niasarz z zawodu, pocho- 


rem nabycia ziemi w pobliżu gra 
nicy rosyjskiej.  Żandarmerya 
zwróciła na nich uwagę i w chwi- 
li gdy zamierzali przekroczyć gra- 
nive, aresztowała ich i przeprowa- 
dziła natychmiast osobistą rewi- 
zyę. Znaleziono przy nich instruk- 
eye szpiegowską, kwestonaryusz 


i tyin celu zgromadzenia 


„9 36 Fila-| yzją 2 końcem lata zwoiać ogól- 
Ze satnam Z yy konterencyę krajową w tej 


BI i (ea z Belza sprzeciwia się tej ak- 
v sto 0-| eyi, która wydaje mu się zbyt po- 
dachówka po- stępową. 


-a kierat, wozy i todoksyjnych w całem Świecie 
sprzęty gospodarcze zniszczone. | propagowaņpem jest stworzenie 


, międzykrajowej organizacyi orto- 


dachu, się w dniach 27 i 28 br. w Ratowi- 
feach konferencya, w której wez- 
| mą udział prowodyrowie ortodok- 


na Węgrzech i listy do wybitnych 
działaczy rosyjskich, między inne- 
mi do osławionego hr. Bobrińskie- 
go. Wobee takich dowodów, od- 
stawiono ich natychmiast do wię- 
zienia. Są poszlaki, że obaj aresz- 
towarri mieli mieć konterencyę w 
Radziwiłłowie z pewna osobisto- 
ścią rosyjską, w czem jednak żan- 
darmerya austryucka przeszkodzi- 
la. Na żądanie władz wojskowych 
Hazi i Pyrczak mają być odsta- 
wieni do Lwowa i objęci śledz- 
twem, jakie się toczy przeciw ru- 
syfilom Bendasiukowi i Kołdrze, 
aresztowanym też za szpiegostwo, 
obu Węgrów miały łączyć z nimi 
stosunki. 


Organizacya żydów -orto- 

doksów. 

Dziennik żydowski *' Der Tag“ 
ogłasza odezwę rabinów chasydz- 
kich t. zw. eudotwóreców ze Sado- 
góry, Czortkowa, tlusiatyna, Bo- 
Janu, Wiznitz, Kossowa, Ottynii i 
Kopyczyniece w sprawie stworze- 
nia organizaeyi ogólnej żydów or- 
todoksyjnych w kraju. 

Celem organizacyi tej będzie: 
wychowanie młodzieży, jakoteż 
wzmocnienie ducha religijnego 
przez założenie specyalnych szkół | 
religijnych, w których udzieloną 
ma też być nauka jezyka krajo- 
wego, rachunków itp., następnie 
podniesienie zarobkowości wśród 
żydów, przez założenie szkół za- 
wodowych rękodzielniczych. -Or-i 
zanizacyu tu starać się też będzie| 
o uipi dla żydów ortodoksyjskich 
w sprawie spoczynku niedzielne- 
wo, o rytualny wikt dla żydów w| 
szpitalach, przy wojsku itp. | 

Odezwa ta zrobiła wśród żydów į 
ortodoksy jskich wielkie wrażenie. | 
jest to bowiem po raz pierwszy od | 
czasu istnienia chasydyzmi, że va-! 
bini-eudotwórey taką sprawę zai-| 


| nievowali. 


W całym kraju odbywają się w 
w bożni- 
cach i bardzo wiele już grup miej-| 
seowych zostało zaiozonych. Ini- 
eyvatorzy tej organizacyi zamic- 


sprawie. Jedyny rabin eudotwór- 


Równocześnie wśród żydów or- 


doksyjnej i w tym celu odhędzie 


syjni z Niemiec, Węgier, Galicyi, 
Bukowiny, Rosyvi, Franeyi, Anglii 


więzienia | ete, Celem tej konferencyi będzie 


ułożenie definitewnego programu 


Węgrów, aresztowanych w Kleko-| oraz statutu oryanizaeyi, jakoteż 


oznaczonym zostanie czas i miej- | 


Z KRAKOWA. 


Samobójstwo słuchaczki u- 
niwersytetu. 


Wielkie wrażenie wywołało w 


w sprawie urządzeń wojskowych | kolach akademickich samobójstwo 


i krakowie p. t “Cracow the Ro- 


pewnej słuchaczki Uniwersytetu 
Jagiellońskiego. 

Oto w sobotę po południu ode- 
brała sobie życie wystrzałem z 
10-strzałowego browninga 22-let- 
nia słuchaczka filozofii, Elżbieta 
Buzkówna, pochodząca z Jabłon- 
kowa na Ślasku. Samobójstwo, 
nie zauważone na razie przez ni- 
kogo, popełniła prawdopodobnie 
około godziny 3, lecz trupa jej 
znaleziono dopiero nad wieczo- 
rem. Sąsiedzi zauważyli zwłoki le- 
żące tuż koło lustra i zawiadomili 
o wypadku Pogotowie ratunkowe. 

Denatka strzeliła sobie w skroń, 
przeglądając się niewatpliwie w 
lustrze, a Śmierć nastąpiła praw- 
dopodobnie momentalnie. 

Powodem rozpaczliwego kroku 
miał być, jak opowiadaja, rozstrój 
nerwowy. 


Straszna śmierć. 


Na Kazimierzu wydarzył się 
straszny wypadek, który pocia- 
gnal za sobą utratę życia ludzkie- 
go. Oto w kamienicy przy ulicy 
Krakowskiej 1. 25, zrzueał robot- 
nik Franciszek Różyekicki, liczą- 
cy lat 50, beczki z piwa z galeryi, 
na wysokości 1 piętra. Kiedy miał 
już przechylać jedną większą be- 
czkę przez poręcz, zobaczył na po- 
dwórzu dziecko, stojące w tem 
miejscu, gdzie beczka miała upaść. 
W obawie. aby dziecka nie zabić, 
chciał beczkę cofnąć, jednakże 
wskutek wielkiego jej przechyle- 
nia nie mógł już ciężaru powstrzy- 
mać. 


Beczka porwała ze sobą w dół 
Różyckiego. Skutek upadku hył 
straszny, Różycki doznał złamania 
podstawy czaszki i niedługo po- 
tem zakończył życie. 


Polskość Krakowa. 


W ostatnim numerze * Wisły” 
Kazimierz Rartoszewiez zwraca n- 
wagę na zalew Krakowa przez ob- 
ce żywioły narodowe. Źrany pu- 
błicysta stwierdza, że «ło Krako- 
wa przybywa coraz więcej żydów. 
nieneów i czechów. Samych filii 
bankowych, niepolskich, jest w 
Krakowie już klikanaście, a każda 
sprowadza na czas dłuższy obee 


rodziny, sprzyjające handlowi i 
przemysłowi obcemn. Sklepów 


czeskich w Krakowie juź zliczyć 
trudno. Przedsiębiorstwa budo- 
wlaae w rękach nienteów, jak rów- : 
nież niemieckiemi fabrykaini oto- 
czony jest gród podwawełski. Wo- 
bec powyższych faktów należy po- 
ważnie poniyśleć 0 potrzebie ra- 
towania polskości Krakowa. 


Kraków i Anglia. 
Londyńska firma  wydawnieża | 
Fischer Unvin wydała książkę © 


yal Capital of Ancient Poland its 
History and Antiquities. Bay Łe-| 
onard Lepszy. Translated By R.| 
Dybowski”. Cena książki 10 szy- 
lingów 6 pensów. Książka ta po- 
święcona pannatkem Krakowa 
wydana jest znaną wydawcom an- 
eielskin starannością i smakiem 
artystycznym. Prawie każda siro- 
nica jest ilustrowana. a każda 
stroniea jest czemś pięknem. Śli- 
czne wieże. wspaniałe bramy, fre- 
ski, bronzy, ornaty, relikwiarze | 
posisi, plaskorzeźłby, oddrzwia. 
wszystko jest  odpradukowane | 
świetnie, w formie doprowadonej 
do doskonałości. Książka ia zapo- 
wne przysporzy Krakowowi licz-! 
nych turystów-anglików, 


ZE LWOWA 


. Za obronę uniwersytetu. 


Stndenci polsey we Lwowie po-| 
dziękowali senatorowi uuiwersy-| 
teckiemu za obronę charakteru 
polskiego wszechnicy lwowskiej 
poczem urządzili pochód manife-| 
stacyjny. Rektor uniwersytetu, | 


|prof. Finkel. zapewnił studentów, | 


że senat wytrwa na zajętem sta- 
nowisku i wezwał młudzież do 
spokoju, radząe jej. aby unikała 
czynów goraczkowych. 


Zamknięcie ulicy. 


W obawie demonstracyi przed | 


konsulatem rosyjskim we Lwo-| 


. . j 
Ucieczka bankiera. i 


Ze Lwowa uciekł dyskonter.. 
Markus Kanner, ponaciągawszy | 
wielu kupców na znaczne kwoty. 
Kanner działał w porozumieniu z. 
'<bankierami" z Przemyśla, iier-| 
schem Neumannem i Pinkusem | 
Bauerem, których interesy wel 
Lwowie niejako zastępował. Osi 


z 


TO IE WRO EE ZE E R T E E E G E 


oni zbiegli niedawno z Przemsyćia,| 


obecnie poszedł za nimi ich lwow- 
ski spólnik. 


Śledztwo w seminaryum. 


Wskutek interpelacyi w wic- 
deńskiej adzie państwa posła sta- 
roruskiego Markowa w sprawie 
prześladowania, któremu podlega- 


alamni starorusey, w ruskiem se- 


wie, minister sprawiesłliwości roz- 
porządził, aby w seminarymn po- 
wyższem przeprowadzono Ścisłe 
słedztwo. Jak wiadomo, ks. metro- 
polita Szeptycki zamknął przed 
Wielkanoeą na pewien czas semi- 
naryum z powodu burzliwego do- 
magania się 200 alumnów ukraiń- 
ców usunięcia z seminaryum kil- 
kunastu kolegów, należących do 
stronnietwa staroruskiego. 


Biuro detektywów we 
Liwowie. 
We Lwowie powstaje po raz 


pierwszy prywatne biuro detekty- 
wów, założone przez urzędnika 


(Dokończenie na str. 12-ej). 


Aby wprowadzić w użycie nowe 


garki kolejowe. 


Czysto złote, pozłacana j inne regark zami 
aawać pjierweze 10000 o 23 kamieniacn zegarki "A z s 
opem facetjikho $576 Teo doskonałe zegarki o kopertach złoc 
nych bardzo pięknie grawirowanych, x udoskonatonym regola. 
torem i wazelkiemi udogodnieniami. 
akuratnie idąca 


Gwarancya 20-letnia. 


lecz nadto nader piękne i dumni jesteśmy s 


sią zre 


na siebie 


| patentowane jako ów księłye 


; |dra. Jana Chmielnickiego C. 
minarynm duekownem we Lwo-| 


EXCELSIOR WATCH CO. Dept. 519. Chi ago. III. U. S$. A. 
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ZACMIENIE SŁONCA 

Wiecie o tem wszyscy, łe ulońce, ziemia 
i księżyce latają i biegną w przestworzn. Od” 
czasu do czasu się trafia, że księżyc prae: 
biega pomiędzy alońcem a ziomią i „wtedy 
następuje zaćmienie słońca. Dra Jana Chmiel- 
nickicgo Ch. z Somerville, Masa. lekarstwa 
zaciemniły 
wszystkie iane, które najczęściej są tylko 
podrabiane i fałszowane. Jab ałuńce wio- 
senne budzi do życia i ożywia nagie drzewa, 
łąki i pola, tak jego lekarstwa budzą da £y- 
cia achorzałe i udręczone chorobą ciało erlo- 
wieka. Więc gdy wam cokolwiek dolega i 
potrzeba wam lekarstwa, żądajcie wyraśnie 
dra Jana Chmielnickiego Ch. Sam jego 


Ja ze strony alumnów ukraińskich | Zmijeczuik, ua który on ma jedyne prawo 


wyrobu, tysiące ludzi uzd'ewił. lmkarsiwa 
dosiać mołecie 
u jego specyałnych agentów w grosarniach 
i w lepszych apiekach. Fixscie o Lbezplłatcą 
książeczkę ' Przyjaciel i skarb domu'' czy- 
li jak leczyć się w domu bes doktora, zalą- 
czając 2c markę na przesyłkę i adresujcie: 

DR. J. CHMIELNICKI, CH. Somerville, 
Masz. ` 


Tysiące już uszczęśliwionych. 


Wysyłam każdemu dar 
mo bardzo ciekawą 
książeczkę, która po- 
winna się znajdować 
w każdym domu z niej 
każdy się dowie, jak 
pozbyć krosty, piegi, 
liszaje, boleści żułąd- 
ka, reumatyzm, jak 
powstrzymać włosy od wypadania — a 
nabyć ładne bujne włosy i wiele cie- 
kawych rzeczy. 
drea i 2¢ znaczek na odpowiedź. Pisz- 
cie zaraz tak: Pani Karas proszę mi 


przysłać książeczkę 'Poradnik  Zdro- 


wia'. Adresuj: W. A, KARAS, 3566 
Idaho Str. Oakland, Cal. 2 


+4 
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prawdziwe o 23 kamieniach 


Zegarki te rę na 
SĄ one rozmiarów dla Męzczyzn i Kobi 


af" 


sobie zegarek dobry. tanie to ka- 


Jesli a 


y poza ol 
ceniu $5 75 1 opłaty przesyłki zegarok 


do nasa — n 
Do katde- 


go zegar 
. 


A 


pa J. E. Quigley'a, duia 


braci !z tych 42 Polaków|. 


3351 No. 40th Ave., 


twarty zegarek 


kto nadeśle $3.50. 


No. A. 241, Kryty zegarek, 
koperta 10 k. złotem po- 
kryta, pięknie rzeźbio- 
na, gwarantowana na 
20 lat, z Elgin lub Wal- 
tham werkiem na 15 ka- 
mieni. Cena... $18.00 


| Ten sam zegarek z Elgin 
na 7 kamieni. 

lub Waltham werkiem 
Cenna e 4. .a--2$16.00 


3351 No. 40th Ave., 


DOM MISSYJNY 


Dla Zagranicznych Missyi w Techny, Ill. Kierowany przez Zgromadzenie Slowa 


Otwarty 2-go Lutego 1909, uroczyście po święcany przez Najprzew. X. Arcybiskn: 
26-g0 Kwietnia 4 


W Zgromadzeniu Słowa Bożego jest już 574 Księży |: tych 85 Polaków| I 796 

Przyjmujemy najchętniej chłopców od 12 do 17 roku życia. 

Przyjmujemy też ubogich młodziene ów, byle zdolnych i utalentowanych f ma- 
jących powołanie fio stanu duczownego i do pracy misyjnej. 


Z prośbą o przyjęcie trzeba nadesłać 1. Polecenie od jednego z kuięły, 2. osta- 
tnie świadectwo szkolne, 3. świądectwo zdrowia od lekarza, 


Prośby a przyjęcie adrczować nale ły: 


Rev. Father Rector, St. Mary's Mission House, 


«Zegarki... 


POLECA POLSKA FIRMA 
EAGLE SUPLY HOUSE, 


Ten piękny posrebrzany 0- 
amerykański, 
No. 420 z werkiem na 7 karie- 
ni. będzie posłany każdemu, 


ADRESOWAĆ NALEŻY: 
i EAGLE SUPLY HOUSE, 


Bożego. 


1909 roku. 


Techny, lil. 


Chicago, III. 


Nowozorganizowana polska firma dostarczająca po niesłycha- © 
nie niskich cenach rozmaite towary, poleca w tygodniu bieżą- 
cym następujace specyalności * 


No. 439. Srevrny kryty ze- 
garek z herbem polskim, z 
Amerykańskim werkiem na 


7 kamieni. Cena... $12.00- 


% 


Przyszlijcie swój a- 


Mie rsfobh U 


1 śmiało z dumą możecie je pokazać swoim przy, 
pragniesz rzecrewiście kupi 
puj ten, Kartka pocztowa ! cent aprowadzi ci ten zegarek de 
domu, byś mógł go oglądać i wypróbować, 
rek to po za 
atajo nią twoją własnością w przeciwnym razie nie Dierzea 
powiedzia:rości i tegurek wraca 


kosza Ryzyko jest po naszej stronie. 
ka dodajemy zupełnie "termo pozłacany łańcnuazek. 
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© Photo copyright, 1912, by American Presa Association. 


Aa 
den z najpotężniejszych 


czas budowy w nowojorskim doku | 42,504),000. 


wielkie uslugi nietylko publiczno- 


=oduz 


bwyŻsza rycina przedstawia 0- okrętowym. największym na świe- 
kret wojenny Utashi, „est to jes) cie, dwudziestu ludzi straciło ży- 
muery-| cie. a 4%) odniosło pokaleczenia. | 
kańskielr kolosów wojennych, Pod-) Budowa samego doku kosztowała 


l 
(Dokończenie ze str. 1l-ej). Í do których należy nie w ostatnim 

e m= | rzędzie także prawo publieznego 
swwej polieyi, p. Fasfuachta. | manifestowaniu swoich praw i ży- 
Ob kilku lut wielu urzędników | dań. Co wolo we Lwowie pola- 
policy jnych podawalo się o konec-| kom, to wolno, 1 musi być wolno, 
sye a podania ich popierało mia-| także rusinom. A w dobrze zrvozu- 
sio. dawny jednak dyrektor poli- mianym mteresie samych polaków 
meyi byt przeciwny podobnej insty-/ jest troszczyć się o to, by usraiń- 
tuepi. Obusny dyrektor, dr. Kein-| skim manifestantom na ulicach 
lavender, uznał, że takie biuro. wzo-) stolicy kraju nie spadł ni włos z 
rem zagranicznych, może odłać; głowy”. 


* Słowo Polskie” odparlo to wy-| 
stapienie oświadczeniem, że *'lnd- 
ność stolicy jest gotowa do obro- 
ny jej niezuprzeczenie palskiego 
charakteru, a wszysey Polacy we 
Lwowie spełnia swój obowiazek?” 

Polska młodzież akademicka 
przygotowała się do alparcia po- 
chodu rnsiúskiego na uniwersy- 
tet. nie przyłączyła się tylko dof 
tej inłodzieży postępowa "Spój-| 
nia” 1 żydowsko-socyalistyczne | 


stow. p. t. "Żywie””. 


sei. ale nawet samej polievi. 


Dzień gorączkowy we 
Lwowie. 


al kilku dniami © Dilo"" za- 
anioseo odanve, wzywającą rust- 
nów io urzadzenie w d. 3 JEG bm. 
uroczystych obchodów  zniesenia 
 |oóoezyzuy. w połączeniu z ma- 
nmestacyami na rzeez założenia u-; 
mE setu rasińskiegao we luwo- 
wia. Harete Narodowa) 15 Sło-i 
wu Poiskie © w odpowiedzi na o-f 
ję biła” wystapiłorz ostrze-| 


- Sag 


Zapowiedziane jednak nawie 
stacye okazały się owemi "Stu. | 
chy na lushy”, ponieważ pochodu 


wiem przed erożącą manifestae | je zorganizowano, leez zaledwie 
«va rusińską, mianowicie przed +jęć odczytów przy ograniezonej| 
zuuierznym pochodem = przed | pizpie słachaczów. Nalepki na 
gmach uniwersytetu. © Dilo" pisie| rzecz = Riinyj szkoly” również! 


łe z tego powodu: nie cieszyły się wielkiem powadze 
"Nie pozwolimy polskiej cser-; niem. słowem próba złożenia świa-|! 
ni na obeinanie naszych Tunda-| deetwa, że Lwów jest miastem ru. 
montalnych praw obywatelskieh.| skiem, nic udała sie. 


——— e m AZ 
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| Ziemie Polskie pod Prusakiem. 


| siejszy system szkolny dostatecz- 
„Mujatek ziemski Mokrzynice na nie daje nam na to dowody. Á 
(Górnym Sasku, obszaru 33,0) M sejmie pruskim toczyły bie 
motzów niemieckich, kupit od niedawno obrady mal minister- 
nieme: Firancke z Berlina p. Bog- stwem oświaty; w obradach tych 
dT TAE brali udzial posłowie polscy = do- 


W polskie ręce. 


2 wodzae, że w Prusach mema ró-| 
wnonpruwnienia ani pod wzzlę- 

Skazanie redaktora. ldem językowym ani wyznanio- 
Na biórnym Ślaski, w Kolezlor-| Wym. Mowy posłów naszych swe- 
ku, gad miejsowy skazał reduk-| 89 zasu mnieściliśmy. Jak wy- 
tora Prawdy”, Bednarza. ua 300) Klada równouprawnienie w Pru- 


auare kary za obraze, jaciej się| sach, przekonuje nas zestawienie, 


PRI dopatrzył w pietnowaniu ha-! które sporzydziła " Posener +9 
 kaiystycznej działalności niemiec. | rerzeitung . 
kiego księdza Sei. E zestwienia tego dowiadujemy 
_ . lag że z 152 szkół w powiniach 
d Zjazd śpiewaków. | poznańskim RCA i gagh od 
i nim, obormiekim. śremskim: i śre-| 
-Wlforuniu odbedzie sie w pier-| dzkim 59 szkół, a więć 38 procent, 
wszy dzień Zielonych Świat. w] jest przepelnionych. W zestawie- 
parku © Wiktoryi”. zjazd okręgo-| niu tem podpada najwięcej. że z 
wy i uroczystość To-lecin Kól|/owyeh 59 przepełnionych szkół 52 
 śpiewackieh. Program zawiera | są kutolickie. W bardzo wiele z 
pieśni Muenchejmera, Mendelsoh-| tych 52 szkół katolickich AN 
na. Szuberta, Galla. Derabińskie-| ki są wprost opłakane. Jeden je-| 
«o, Moniuszki i t. d. dyny nauczyciel uczy w memniej| 
> Jak 25 szkolach 100 do 222 dzieci.) 
» O Józia Kwileckiego. Najwiecej podpada to. że jest! 
Przed wrocinwską izbą sacewą| wprawdzie także 5 _ przepełnio-| 
-i odbyla sie znowu Gozprawa w] nych szkół ewangelickich, lecz w. 


 Kwiieckiewo, Izba odrzuerszy za-| lic 


yo 
4 


o matke Józia Majerewa, odroczyła | skim zachodnim 


= zdemu dostatecznie wiadomo. Ca- 


sprawie znanego procesu o Józia) trzech z tych szkół jest znaczna | 
zba dzieci katoliekich. Tak np.| 
rzekomą | w Złotnikach w powiecie poznań: | 
jest wprawdzie | 
czas | szkoła ewangelicka, łecz 140 dzie”) 
ci, uczęszczających do tej szkały, 
jest 1:34 dzieci katelickieh. Podo- 
imie rzecz sie przedstawia w Wys- 


dig 4 KE sozotowie, gdzie z 108 dzieci jest’ 
L RZ 90 dzieci katoliekich, a szkoła 


Ze rzad pruski daży nietylko dol jest ewangelicka i nauczyciel w- 
zniemczenia.. ale i złutrzenia na-| waogelik, Do ewangelickiej szko- 
szych dzielnie polskich, o tem ka-| ły w HBoróweu w powiecie śren- 
skim uczęszcza 100 dzieci, z któ- 
i dzi-j rych 46 są katolikani. i f 


rzady zyloszone przez 


 rozżputrywawie Sprawy na 


nieograniczony, 


polityka kolonizncyjnu 


24: © 


wo = 
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| katoliekiemi zarządzają 


| ważnie 


| nauczycieli w 


4AZETA POLSKA W CHICAGO. 


— ” m 


Pońlobne “ewangelickie” szko-| zaciętością szkodzi Polakom ani- 


ly nie są w Księstwie bynajmniej 
nzadkaśeią, W przeciwieństwie do 
tych tak zwanych ewangelickich 
szkół z przeważającą liczbą dzieci 
katolickich, są w Księstwie Po- 
znalńskiem tyłko 3 szkoły katolic 
kie, do którveh uczęszcza więcej 
niż M uezniów ewangelickich. 
Wogóle w całem tem zestawieniu 


znujsitujemy tylko 154 dzicei œ- 


wanęyeliekie, uezeszezające do 17) 


szkół kmoliekieh, podczas gdy 712 
dzieci katolickich uczęszcza do 16 
szkół ewangelickich. 

Pok więc wyglada u nas równo- 
uprawnienie katolików w dziedzi- 
nie szkolnej, Nie tyłko, że znacz- 
na część szkóć katoliekich jest 
przepehtiona, że wielu  szkołuni 
nanezy- 
ciele ewangelicev, pomimo że dzie- 


ci w znacznym stosunku procen-| 


talnym a czasem we większości 
są katolickiemi, ale miny katoli- 
ckie muszą przeważnie płacić wie- 
le wyższy procent — podatków 
szkolnych niż gminy ewangelie 
kie i żydowskie. Dalej jest bardzo, 
znamienne <a owego osławione-| 
go systemu popieranie 
any, że tak wiele dzieei katolie- 
kich pobiera nauke w szkołach 
ewanyaolickich i od nauczycieli e 

wanęgeliekich. 

Nanczyciele ewangelicev peze- 
zwolennikami szkół 
mieszanych pod względem wyzna- 
niowyin, ponieważ zawsze się ich 
w takich szkołach więeej uwzgje- 
dnia i ponieważ w takieh szkolach 
jako ich kierownicy wygrywaja 
pierwsze skrzypce. _ Katolickich 

bardzo rzadkich 
przypiułikach uważa sie za zdol- 
nych da takich lepszych stano. l 
wisk. Nie uważa się ich nawet za 
zdolnych do kierowania przepeł-| 
nionemi szkolami ewangeliekiemi. | 


nientczy- 


8il 


żeli sam Bnelow. 

tiemey zapomnieli o niebezpie- 
|ezeństwie grożącem in ze strony 
socyalistów i walezą w najlepsze 
po staremu z niebezpieczeństwem 
polskiem. 

| Powiadają, że rzał czyni to 
| dlatego. aby sobie zachować przy- 
najmniej zaufanie szowinistów 
l niemieckich. Rząd dotad niema 
statystyki posiadania, odnoszącej 
się do Polaków. Taka statystykę! 
można przeprowadzić tylko w 
wielkiej posiadłości, w mniejszej | 
w wielu wypadkach niewiadomo, 
czy właściciel jest Niemiec czy 
Polak. 

W rzeczywistości też nie wiemy 
ile ziemi posiadamy i ile jej po- 
sińłaja Niemey. Ale są stańysty-| 
ki osób prywatnych, Otóż wedlug 
takiej statystyki posiadłość pol- 
sku cofnęła się dość znacznie, €0- 
|bv odpowiadało fuktycznemu eo- 
| faniu się ludności polskiej łezeb- 
nie, o czem wiadomo ze statystyki 
urzędowej. 


Wskazał na to posel nasz Tram- 
pczyński w mowie, wygłoszonej w 
sejmie, ale rząd chce koniecznie 
wymyślić taką kombinaryc, któ- 
raby przedstawiała Polaków. ja- 
ko wrogów państwa i w dodatku 
jako niebezpiecznych. więe go 
przekonać nie można, To atoli jest 
rzeczą pewni, Że spyclucjąe nas 
ciągłe na proletaryat. doczeka sie 
w końcu niebezpieczeństwa. 

W tych dniach bawił u nas sta- 
rosta Besedy  Mieszczańskiej z! 
Pragi Fuhrieh, który chciał się 
zapoznać z naszymi stosunakami 
i zainteresować nas ruchem osz-| 
czędnościowym w Czechach. | 

(iość czeski doznał / przyjęcia! 
bardzo sympatycznego. Z Pozna 
nia wyjechał do Gniezna, a ztąd 
do Warszawy. 


które mu zarzuciło, iż z ea e dedykaeya nowego polu i bu- 


chochy z 140 dzieci były 134 kuto-| Jako prawnik weźmie on włział 
liekie. Jk w Zlotuikach. Przecież) w zjeździe prawników polskich w 
"memeczyzna”” owych 6 dzieci mo- | Dwowie. 
zlaby przez nauczyciela katolie | 
Riego być czasem zagrożona, a te- SIER 1 f A 
mu trzeba zapobiedz! | Bohaterowie czy zbrodniarze 
Sprawa powyższa. jak i dużo| “poro już czasu upłyneło od- 
innych spraw podobnych, dowodzi | kad fule oceanu pochłonęły Pi- 
jasno, że system pruski dąży z ca. | tanisa“ a jednak echa tej kata. | 
lą świadomością do zniemczenia i |stroly wciąż jeszeze rozlegają się 
zlutrzenia dzielnie polskie. ro) Po szerokim świecie. Pisma poda- 
też wszyscy  Polacy-katolicy po- | Wały niedawno gwaltowny urty- 
winni stanąć do wspólnej dziar- | kuł pewnej feministki amerykań. | 
skiej obrony naszych  najdroż. | Skiej. która oburzyła się na mary- 
szych skarbów religijnych i naro-| narzy z **Titanica," przestrzega- | 
dowych. Jacych w chwili katastrofy suro- 
wo prawa morskiego, które naka- 


| 


| 
zuje ratować z tonucego okręta| 
najpierw kobiety. | 


KORESPONDENCYA 
Z POZNANIA. 


Wystapienie "eministki amery- 
Nie mamy dotychezas wiosny. kańskiej znalazło oddźwięk u p. 
Mija maj. bzy już kwitną. a Cecylii Walewskiej, któru na 
w pomieszkania i biurach pali się, 5Zpaltach Nowej Gazety” wy- 
wepiecuch, ponieważ temperataru) tapili z gwałtowną fiiipiky prze | 
nie przekracza 12 stopni R, Judy- eiwko mężczyznom  wagółe, ma- 
na pociechą dla rolników były ob-| rynurzom zaś w. szczególności. 
fite deszcze, które stan ozimin na-| którzy zrubowali kobiecie nawet 
prawiły i burrkom  dopomogły| prawo do śmierei"... 
tam, gdzie ich nie zorano: n w. Nawet do redukeyi N. Wreni| 
niektórych miejscach musiano ze) pukały feministki rosyjskie z 
oruć ezęść trzecią i więcej. Źwlu | prošbą o należyte napiętnowanie 
szeża buraki dużo ucierpiały a ra-| brmtulności mężezyzn z **"Tram-| 
zem z nimi i akeye eukrowe. jea”, którzy ośmielili sie kobiety | 
Ponieważ praca w polu absor- traktować na równi z dziećmi, ja- 
huje uwage naszych rolników. nie ko osoby słabsze, u więc majace 
mamy ahi zjazdów, ani zebrań il pierwszeństwo do ratunku. oka- 
dość weześnie zaczął się u nas se zuje się tedy. Że feministki 
zon martwy. | wszystkich krajów mają logikę | 
Zapowiedziane na miesiąc maj 
majówki na cele dobroczynne. nie 
mogly się dla zimna otłbyć, wogóle 
właściciele ogrodów publicznych 
dość liche robią interesy i spro- 
wadzane ogródkowe kapele gra- —— 
Ją po kawiarniach. | 
U nas w Poznaniu rozpowsze-| 
chnił się zwyczaj niemiecki urzą-| 
dzania po południu i wieczorem | 
w kawiarniach koncertów, kióre| 
wypłoszyły polityków kawiarnia. | 
nyeh, ponieważ wszelka dyskusya| 
przy grze orkiestry jest niemożli-| 
wą. Fizyonomia kawiarni zmieni: | 
la sie zupełnie i prawie zupełme| 
przestała do nieh uezęszczać pu-| 
bliczność mteligentna. | 
l 


Łoj 


Ponieważ u nas życia klubowe- 
zo wcale nie znamy. przeto ui-| 
udzie niema sposobności do wy-| 
miany zdania i omawiania spraw | 
publicznych. Zajmujemy się więc| 
mniej jeszeze sprawami publiez-| 
nemi, amzeli dawniej, Jedyną kul 
temu sposobność daja zebrania! 
różnych komitetów, gdyż po od-| 
bytych zebraniach toczy się zwy | 
kle pogawedka de publicis. | 

Głównym tematem sa wypadki) 
w sejmie i parlamencie, oraz mo- 
Wwa cesarza w Strassburgin. 

Byli tacy, którzy oddawali się| 
pewnym illuzyom. że rząd takty-| 
kę wobec nas zmieni. Muzyce tel 
pierzehły, chociaż wcale twierdzić 
nie można, aby na zawsze. 

kząd nowe irkul przeciw nam] 
prawo. przyrzekł hakatyston. że| 
wywłaszezać hędzie i że wyćę no- 
wa ustawe parcelacyjną, która u- 
niemożłiwi Polakom zupełnie na-| Photo by American Press Association 
bywanie parcel. Kolegium nowoyotskie, College 

Minister rolnictwa p. Śchorłe- of the City of New York, abcho- 
ner z zadowoleniem przytoczył dziło onegdaj 65-ta rocznicę zalo- 
eytat pewnego pisma polskiego. | żenia. Z okazyi tej odbyła się tak- 


ró 


i g 


— e 


Uroczystość 65tej rocznicy założenia 


własną. odrębna od łogiki wszyst- 
kiel innych ludzi. Gdy bowiem 
świat cały podziwiał bohaterstwo 
marynarzy angielskieh. feminist- 
ki potraktowały ich jako zbro- 
dniarzy 

Na szczęście logika feministek. 
wiecznie i wszedzie  poszukują- 
cych pretensyi do *'obrzydlego 
rodzaju męskiego, nie jest zre- 
szita logiką kobiety wogóle. Gdy 
bowiem feministki rzucaja ka 
mieniem potępienia na maryna- 
rzy Titanica. kobiety ame- 
rykańskie wznoszą im pomnik. 

Komitet mnerykański kobiet. 
na którego czele stoi Żona pre- 
zydenta Stanu. Zjednoczonych, 
Tafta, postanowił zbudować luk 
trvwnialny w Waskingtonie ku 
uczezeniu mężczyzn. ofiar * Tita- 
miea”, którzy z bezprzykładnem 
poświęceniem zrezygnowali 7 
własnego ocalenia, mając w pierw- 
szyn rzędzie na oka ratunek ko- 
biet a dzieci Jak donosi New 
York Herakl. złożyły już na ten 
cel niektóre Amerykanki- milio 
sumy. W składce 
wezmą również udzial kobiety ze 
ster uboższych, Do subskrypeyi 
mężczyźni nie będx dopuszczeni. 

Taka odpowiedź dały kobiety 
amerykańskie feministkont wszy- 
stkicn krajów, które truktowały 
marynarzy ungielskieh jak zbro- 
dniarzy pozbawiających kobiety 
równouprawnienia nawet w obli- 
czu mierci, 

Nawiasem mówine, oskarżenia 
te hvly o tyle niesłuszne. że ko- 
biety, które wyraźnie objawiły wo- 
lẹ pozostania przy swych mężuch 
np. Strauszowa mialy możność 
zadośćuezynienia tej woli. 

Zasuda prawa morskiego, 
że ratować należy najpierw ko- 
biety i dzieci, stwierdzającą przy- 
wiłej mężezyzn na pierwszeństwo 
śmierci pozostanie uznane powsze- 


nerki znaczne 


zits 


chnie na zawsze, pomimo prote- | 


zhluby ludzkoe 
te- 
WZIŁÓo 


stu teministek 
ści. i na cześć “przywileju” 
go kobiety amerykańskie 
szą obecnie pomnik. 


Dwie sąsiadki. 


| Miałem pięsne dwie sąsiadki. 


Co darzyly mme daninką: 


Jedna miała fortepianik. 


Druga jeszcze mniej — pianiuko! 


Ledwiem oczy przetarł ze snu, 
Już godzinka za godzinka 


| Wciąż dudnily imi, jak cepy. 


Fortepiunik i pianinko. 


Po tygodniu nagle cisza 
Absolutna wsród mej klatki. 


— Czy — sądzicie — grać prze- 
stały ? | 
Nie... jam oghuchł -- przez j 


sawiadki!.. 


W sądzie. 


Sudzia : Kkzuciłas pani swej slu- | 


życej garnek z masłem na glowę 
Co pani masz na swoje usiewin 
nienie ? 

Oskurżonu. Panie sęizin, to 
masło byio już zepsute... 


Wycinek z gazet. 
Z powieści. — W rok po ślubie 
przyniósł im bocian śŚliezną parę 
bliźniatek, a młoda żonka czekla 
przy chrzcie do męża: 
ICiag dalszy nastapi! 


dynkite do popisów atietyeznyeh, o- 
fiarowanych przez Adolfa Lewi- 
sohn. kapitalisty nowojorskiego. 
Ryvcinu przedstawia studentów 
maszerujących w pochodzie. 


Kobieta z Notre Dame 
apeluje: | 
Wszystkim,którzy przyślą swo) 
adres, poślę za darmo 2 
domowe leczenie na Opadnięcie 
macicy, nieregularne lub nadmier 
ne peryody, białe upławy, ból gło 
wy, krzyża i żołądka, nerwowość 
przejmujące zimne i gorące dresz | 
cze, przygnębienie, skłonność de | 
płaczu i melancholii. Matkom ; 
cierpiącym córkom, przedłożę ko: ; 
rzystny sposób domowego lecze 
nia. Jeżeli zdecydujesz się leczyć 
to będzie Cię kosztować tylko 12e | 
tygodniowo, a gwarantuję wyle | 
czenie, Powiedz i innym cierpią | 
cym o tem. To wszystko o co jaj 
proszę. Jeżeli jesteś iuteresowaną 
pisz zaraz po polsku do Mrs. M 
Sumers, Box E. Notre Dame 


ruzem 


| 
| 
| 
| 


Ind. W. S-A, 


WYDAWNICTWO 
MUZYCZNE 


1 KSIĘGARNIA 


B. J. Zalewski, 22 Mimsutee swe. 
Telefoa Monroa 3847. CHICAGO, ILL. 


Każdemu wyślemy niżej rodans katalogikto 
nadeślc marek w ceni. oznaczonej: 

1. Katalog nut do śpiewu, na fuortoan 

fve instrumenty wła- 


Katalog Nawy, nuiz imporiowano | 
własue nakłedy.........-24a--2:0: rres 
Katalog Kulążek i „ztuk teatralnych, 
Katalog manii w kolo 
nych harmanijek, koncertyn ten 
Katalog rznigi ch, dptych ) perk 
nych instrurmeztów, oraz maszy - 

mog rającyci. rekordów itp.. Aiea 
@. Katalog Masyfikacyjoy z nuluiui, 450 


; Iyem, 
| twarz, jak zapobiedz wypadaniu włosów, jak 
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EXTRA. 


Niebymwula oferta! Kai- 
demu, kio przyśle tylsa 
106. markami lub srebrem, 
przyszlię bardzo pouczałieg 
kniqżeczkę z której się do- 
wie: Co każda Panna i Jię- 
$atka wiedzieć powinua, ró- 
wnież opisuje choroby į ke- 
czenie, których tu wymie- 
nić nie można. Dodam ia 
kte Pigułek Zdrowie, któ- 


remi wsleczy:  Zatwardzenie, niestrawność, 


| brak apetytu, mdłości. ból i zawrót glowy. 


Oraz przysię luformdcyu jak leczyć: Renma- 
krosty. piegi, liszaje, jak upiększyć 


nahyć piękne i bnjne włyzy i wiele innych 
ciekawych rzeczy, za które tysiące ludzi 
dziękuje. 

Adrczujcie: Mr. W. Karaśkiewicz, 1170 
Broadway Luffaln. N. Y. 28 


Każda matka postadajsca dzieci, powinna 
mieć w domu butelkę PESKA'S HERBIAL 
PACIFIER syróp zicłowy. doskonały środak 
na choroby żołądka, robaki i bezsenność. 
Prryślijcie 20c. w zraczkach pocztowych da 
ALEX C. PESKA, farmacautyczny cherik, 
4332 W. Thomas Str. Ohbicag^, IIL 


Systep mojego leczenia 
musi pomódz najzawziętszem 
chorobom lub słabościom. Nie 
robi różnicy naco cierpisz. 
Leczę wszystkie choroby zna- 
ne ludzkości. Pisz dzisiaj, 
dłużej nie czekaj. Pórada i 
ksiyżka darmo.  Załacz 2e. 
znaczek pocztowy. 

Czyś przedtem próbował 
się leczyć i bez skutku to 
niech cię nie wstrzymuje. Ja 
ci pomoge. Adres: 


Rev. Newman, 
2929 W. Lakest Chicago lil. 


We-yatkle ka:alogl razem.... GOc 


NOWE KSIAZKI. 
| Mąż Ma'gorzaty. Powiosid z francuskie- 
go. niesłyclanie iuterekująca i sen- 
sacyjna, jedna z tych, ktore się ozy- 
taja bez wytchnienia. 188 stron. 23e 
Hrabina da Nancy, aczkolwiek całość 
sama w sobie, jest dalszym ciągiem 
powieści poprzedniej i zaznajsmin z 
dalszymi losami bohaterów pierwszej 
powieści. Stron 260. Cena 25ę 
Kochanck Alicyi, stunowi także odrę- 
bną powieść, alo opowiada o losach 
osób z dwóch powieści poprzednie. 
Wszystkie riesłychanie interesujaca 
Stron 312. Cena 25e 
Tajemnice Nalewek w dwóch tomach. 
bardzo iuteresująea powieść Henryka 
Nagla z życia Warszawy, stron 450. 
Cena Bue: 
„Akta i Dekreta Koncylium Baltimor 
| skiego. Rzecz niesłychanie ważna dla 
Polaków w Amcryve, są tam Lowierz 
zawarte wszystkie t. z. "Prawa ko 
| świelne, uchwalono przez biskupów 
rzymsko-katciiekich. Cena Tre 
Hodowanie młodego drobin, ku pożyt 
kowi i nance dla gospodyń i hodow- 
ców polskich w Ameryce, uapisał J. 
Kwaśniewski. Cena 18e. 
Krzyżackie plemie. Mowa Ks. Wachawa 
Kruszki na obehodzie grunwaldzkine 
w Milwankee, dnia 17-go lipea 191R 
wypowiedzinna w obecności  20.00G 
Polaków w parku Kościuszki. Cena 
10e 
Biały Prorok. Bardzo piękna i sensa- 
cyjnn powieść z ungielskiego, 380 str. 
dyżego formatu. Cena 5e 
Na Zachód obrazowy opis dałckiega 
Zachodu w Ameryce. Spostrzeżenia i 
wrażenin z podróży, skreślił Michał 


DOKTOR KALiNIERTEN, 


HAJSŁYNNIEJĄZY SPEGYNLISTR 


Na wszystkie Chroniczne, 
Nerwowe i Zareaźliwe 
»horcby Mężczyzn, 
| Kobiet i Dzieci. 


ofiaruje $1000 Nagrody 
każdemu indemu doktorowi, który 
| ayleczy! tylu Iudai co on. 


pr. Kalimerten wyleczy 
cię z każdej Choroby 


swojemi „wedycynanuł 2 ziół i korzeni, 
| okochyś stracit nałzieję wyzdrowienia 


doktorzy cią opuścil:. Przeto 5 i RAE 
A o nen swą chorobą  Kruszka. 2S4 iustracyi, pięknie 
| z0 wszelkieni SEE ETA swoje  oprawne w płótno. Cena 73e 


Historya Polska w Ameryce, 12 tamów 
owoc kilkuletniej pracy ks. Wncłnwa 
Krnszki. dokladnie opisane Azije 
wszystkich naszych parafii i wazyst- 
kich organizacyi. Oprawne w płótno. 
Cona 46.0) 

W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO. 
1163 Milwaukee Ave. Chicago, W. 


imię, razwisto i adrea, wiek i wagę cife 
| łą, załącz kosmyk włosów i 2 centową 
marką pocztową, a otrzymasz Bezpła 
| tną Poradę, wraz z interozującą ksią. 
| żecakę, opisującą wszelkie choroby, ja 
ko tea ich sposób wyleczenia. Adres 

/ DR. F., J. KALLMERTEN,, 


| Tolede ©. 


| LEON J- NOWAK 
ADWOKAT I DORADCA PRAWNY, 
praktykuje w Nẹlarbh Ntanowyeh | Stanów Zjednoczonych, załatwia wszelkie aprawy wądowe we 
wszystkich krajach. ntąkże sprawy (npadzowe | plenipotencyjne. mając przesntawicieli w 
| różnych krmjnch, udziela wszelkicn iaformacyt prawusch. jakich ktokujwisk zażąda. 


Pełnomocnictwa | inne prawne dokumenta wyrabia w róanrch jązykach i da varel: 
kich krajów, wedlug praw imieja.uwych. 


Adres: 801 Fillmore avenue, BUFFALO, N. Y. 
| 
GVRGĘCUTEEDGLRETTTUWEIGEREEBIDEEN.5 | OCTZEKEM BEEEO 


|| B. G. WERNICK, M. D. | 


Polski Doktor 


wyleczy wazejkia choroby Mężczyzn, Kobiet i dzieci, nawet chroniczne. 
Godziny ofisowe od 1 do 4 popołudniu i od 6 do Y wieczór. 
Telefon 1955—1 Richmond, 


259 HANNOVER STR. BOSTON, MASS 


Wszelkie sprawy sądowe, Ściąganie spadków, Plemipatencyc i Sprawy eurepejskie, załatwia 


MATEUSZ J. DYNIEWICZ, 
ADWOKAT I NOTARYUSZ PUBLICZNY. 


3445 SCHUBERT AVENUE, CHICAGO, ILL. 


Gojąca Maść 


Gwarantowana przez Laboratoryum Hellmutha sto- 
sownie do uchwały kongresu dotyczącej pożywienia i 
towarów aptexarskich, z dnia 30 Czerwca 1906. i nu- 
mer porządkowy 27415. Znakomity środek na wszel- 
kiego rodzaju wyrzuty, liszaje, pryszcze, dziury w nodze, wrzady, kro- 
aty, poparzenia. rany od zacięcia itd. 
Pół umcyi 25c.; przez pocztę 30c. Jedna uncya 35c. ; przez pocztę 40c. 
Dwie nacye SQc.; przez pecztę 60c. 

Na sprzedaż we wszystkich aptekach. Przyrządzana tylko w 
LABORATORYUM HEŁLMUTHA, Dapt. G. 2148 N. Rekey St. CHICAGO, ILL 


HENRYK 
SIENKIEWICZ. 


(Ciąg dalszy.) 


— Witam waszraościów najradeśniej 
imieniem własnem i książęce, Rad ksiaże 
wojewoda będzie, gdy takich rycerzy zoba- 
<zy, bo mu ich bardzo potrzeba. Chodźcieże 
do mnie, do ceknanzu, gdzie jest moja kwa- 
tera. Pewnie zecheccie się przebrać i posilić, 
a ja będę wam też towarzyszył bom już mu- 
sztrę skończył. 

To rzekłszy, pan Charłamp skoczył zno- 
wu do szeregu i zakomenderował krótkim 
donśnym głosem: 

-— Lewo! zwrot — w tył! 

Kopyta zadźwięczały po bruku. Szereg 
rozłamu się na dwoje, połowy rozłamały się 
znowu, aż wreszcie sformowały się czwórki, 
które wolnym krokiem poczęły oddalać się 
w stronę cekhauzu. 

— Dobrzy żołnierze — rzekł Skrzetu- 
ski, patrząc okiem znawev na mechaniczne 
ruchy dragonów. 

— Sama to drobna szlachta i bojarzyn- 
kowie putni w tej broni służą — odparł pan 
Wołodyjowski. 

— 0 Boże! zaraz znać, że to nie pospoli- 
tani! — zawołał pan Stanisław. 

— Ale że w Charłunp im porueznikuje? 
— pytał Zagłoba. — Czyli się mylę, ale pa- 
miętam, że on w piatyhorskiej chorągwi słu- 
żył i srebrną pętelkę nosił na ramieniu? 

Tak jest — rzekł Wołodyjowski. — 
Ale już z parę lat, jak pułkiem dragońskim 
dowodzi, Stary to żołnierz i kuty. 

Vymezasem Charłamp, odesławszy dra- 
gonów, zbliżył się do naszych rycerzy. 

— Proszę Waszmościów za mną... 
tam cekhauz za pałacem. 

W pół godziny później siedzieli już w 
pięciu nad misą piwa grzanego, dobrze za- 
bielonego śmietaną i rozmawiali o 
wojnie. 

— A u was co słychać? — pytał pan 
Wałodyjowski. 

— U nas słychać eodzień co innego, bo 
się ludzie gubią w domysłach i coraz to in- 
ne nowiny puszczają — odparł Charłamp. — 
A majrawdę, to jeden książe wie, co się sta- 
nie. Waży on coś w umyśle, bo choć symulu- 
je wesołość i na ludzi tak łaskaw, jak nigdy, 
to przecież okrutnie zamyślony. Po nocach, 
powiadają, nie sypia, jeno po wszystkich 
komnatach ciężkim krokiem chodzi i sam ze 
soba głośno gada, a we dnie przez całe go- 
dziny narudza się z Harasimowiczem. 

— Cóżto za Harasimowicz? — spytał 
pan Wołodyjowski. 

— To gubernator z Zabłndowa, z Podla- 
Bia, niewielka figura i tak wygląda, jakby 
dyabła za pazucha hodował; ale księcia pana 
poufny i podobno wszystkie jego arkana 
znający. Wedle mojej głowy, to okrutna i 
mściwa wojna ze Szwedem z tye -h narad wy- 
niknie, do której wojny wszyscy wzdycha- 
my. Tymczasem listy tu latają: od księcia 
kurlandzkiego, od Chowańskiego i od ele- 
ktora. Są tacy. którzy powiadają, że książe 
x Moskwą paktuje, by ją do ligi przeciw 
Szwedowi wciągnąć; inni, że przeciwnie; a- 
łe zdaje się, że z nikim ligi nie będzie, jeno 
wojna, jak rzekłem, z tymi i z owymi. Wojsk 
coraz więcej przychodzi, rozpisują listy do 
szlachty co najwier niejszej dla radziwiłłow- 
skiego domu, aby się zjeżdżała. W szędy peł- 
no zbrojnego ludu... Ej, mości panowie! na 
kim się skrupi, na tym się z miele, ale ręce 
hędzieni mieli po łokcie czerw one, bo jak 
Radziwiłł raz ruszy w pole, to nie będzie 
paktował. 

— Oj, to! oj, to! — rzekł Zagłoba, zacie- 
rając dłonie. — Przyschło już niemało krwi 

szwedzkiej na moich rękach i jeszcze niema- 
ło przyschnie... Niew ielu już tych starych 
zonierzy żyje, którzy mnie pod Puekiem i 
pod Trzcianną pamięt ają; ale ci, którzy do- 
tad żyją, nigdy nie zapomną. 


Ot, 


— A książe Bogusław tu jest? — pytał 


pan W ołodyjowski. 

— A jakże. Prócz tego spodziew amy się 
Aris jakichś wielkich gości, bo pokoje górne 
wyprzątają, a wieczorem nia być bankiet w 
zamku. Wątpię, Michale, czy się dziś do 
księcia dostaniesz. 

— Samże on mnie na dziś wezwał. 

— To nic, ale okrutnie zajęty... Przy- 
tem... nie wiem, czy mogę waszmościom 0 
tem mówić... wszelako, za godzinę i tak 
Wszyscy © tem wiedzieć będą... więc po- 
wiem... Tu się nadzwyczajne jakieś rzeczy 
dzieją. . 


= Co takiego? co takiego? — pytał Za- 
toba. 


— Owoż trzeba waćpanom wiedzieć, że 


4 zed dwoma dniami przyjechał tu pan Ju- 
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POWIEŚĆ 
HISTORYCZNA. 


dycki, kawaler maltański, o którym musie- 
liście słyszeć. 

— A jakże — rzekł Jan — wielkito ry- 
cerz! 

— Zaraz zaś po nim nadjechał i pan 
ketman polny Gosiewski.  Dziwiliśmy się 
wieiee, bo wiadoma rzecz, w jakiej emulacyi 
i nieprzyjaźni pan hetman polny żyje z na- 
szym księciem. Niektórzy tedy cieszyli się, 
że zgoda nastąpiła między panami i mówili, 
że to ją właśnie inkursya szwedąka sprowa- 
dziła. Sam tak myślałem; tvmezasem wczo- 
raj zamknęli się we trzech na naradę, poza- 
mykali wszystkie drzwi, nikt nie nie mógł 
słvszeć o czem radzili; jeno pan Krepsztul, 
który wartę za drzwiami trzymał, mówił 
natu, że okrutnie głośno rozprawiali, a zwła- 
szeza hetman polny. Później sam książe od- 
prowadził ich do komnat sypialnvch, a w 
nocy, imaginujcie sobie, itu pan Charłamp 
zniżył głos| wartę każdemu przy drzwiach 
postawili. 

Pau Wołodyjowski aż się zerwał z 
miejsca. 

— Na Boga! nie może być! 

— A przecież tak jest... Przy jednych 
i przy drugich drzwiach szkoci z rusznicami 
stoją i mają rozkaz pod gardłem nikogo nie 
wpuszczać i nie wypuszczać... 

Rycerze spoglądali na się w zdumieniu, 
a pan ChaMamp nienniej był zdumiony wła- 
suncemi słowami i patrzył na nich, wytrzesz- 
czując oczy, jakoby czekał od nich wyjaśnie- 
nia zagadki. 

— To się znaczy, że pan podskarbi w 
areszi wziętyt... Hetman wielki areszto- 
wał polnego? — mówił Zagłeba — coto jest? 

— Albo ja wiem. I Judyeki, taki ry- 
cerz! 

— Musieli przecie oficerowie książęcy 
mówić ze subą o tem, zgadywać powody... 
Nicżes nie słyszał? 

— Pytałem jeszcze wczoraj w nocy Ha- 
'asiinowicza... 

-— 1 cóż waćpanu powiedział? — pytał 
Zagłoba. 

— Nie nie chciał mówić, jeno palce na 
gębę położył i rzeki: “To zdrajcy!” 

— Jakto zdrajey?... jakto zdrajcy? — 
wołał bierąe się za głowę Wołodyjowski. — 
Am pan podskarbi (rosiewski nie zdrajea, 
ani pan Judycki nie zdrajca. "Toż ich cała 
lizeczpospolita zna, jako zacnych ludzi i oj- 
czy A kochających. 

Dziś nikomu nie można wierzyć — 
odpar} posępnie Stanisław Skrzetuski. 
Aibo to Krzysztof Opaliński nie uchodził za 
Katona? Alboż nie wyrzucał innym przy- 
war, występków, prywaty?... A gdy przy- 
szło co do czego, pierwszy zdradził i nie wła- 
sna tylko osobę, ale całą prowincyę do zdra- 
dy pociągnął. 

— Ależ ja za pana podskarbiego i za pa- 
na Judyckiego głowę daję! — wołał Woło- 
dyjowski. 

— Nie dawaj, Michałku, głowy za niko- 
go — odrzekł Zagłoba, — Jużci nie bez koze- 
ry icb aresztowano. Musieli w jakieś kon- 
szachty wchodzić, nie może być inaczej.. 
Jaktot książe gotuje się na wojnę o "Po, 
i każda pomoc mu miła Kogoż więc mo 
że w takiej chwili w areszt bra ać, jeżeli uie 
tyeh, co mu do wojny przeszkadzają ?. . . Co 
jeśli tak jest, jeśli ci dwaj panow ie istotnie 
przeszkadzali, to chwała Bogu, że ich uprze- 
dzonc. Warci w podziemiu siedzieć... Ha! 
szelmy!... W takiej chwili praktyki CZy- 
nić, z nieprzy jacielem się znosić, na ojczy- 
ziię nastawać, wielkiemu wojownikowi w 
imprezie przeszkadzać, Na Matkę Najświę- 
tszą, mało i tego, co ich spotkało! 

—. Dziwy to s3, takie dziwy, że w gło- 
wie się nie chcą pomieścić — rzekł Char- 
tamp — bo już pominąwszy, że to tak wieley 
dygnitarze, aresztowano ich bez sądu, bez 
sejmu, bez woli Rzeczypospolitej całej, cze- 
go i sam król nie ma prawa uczynić. 

— Jako żywo! — zakrzyknął pan Mi- 
chat. 

— Widać książe jegomość rzymskie u 
nas chee zaprowadzić zwyczaje — rzekł Sta- 
nisław Skrzetuski — i dyktatorem w czasie 
wojny zostać. 

— A niech bedzie i dyktatorem, byle 
Szwedów bił — odpowiedział Zagłoba. — Ja 
pierwszy votum za tem daj ję, aby mu dykta- 
twa została powierzona. 

„ Jan Skrzetuski zamyślił się i rzekł po 
chwili: 

— Byle nie chciał zostać protektorem, 
jako ów angielczyk Kromwel, któren na pa- 
cz własnego nie wahał się świętokradzkiej 
ręki podnieść. 

— Ba, Kromwel! Kromwel heretyk! — 
zakrzyknął Zagłoba. 


GAZETA FOLSKA W CHICAGG 
— A książe w P — nad powa- 
żnie pan Jan Skrzetuski. 

Na tu umilkli wszyscy i ze strachen| 
przez chwilę patrzyli w przyszłość ciemną, | 
tylko pan Charlamp nasrożył się zaraz i| 
rzeki; 

-- Służyłem pod księciem wojewodą z | 
młodych lat, choć małom ndcdszy od niego, | 
bo najprzód, młodzikiem jeszeze, był moim | 
rotmistrzem, potem hetmanem polnym, al 
dziś jest wielkim. Znam go lepiej od w aćjpa- | 
nów, a zarazem czczę i miłuję, dlatego pro-| 
szę, nie równajcie go z Kromwelem, abym 
zaś nie musiał wam ua to powiedzieć czegoś, 
czego mi, jako gospodarzowi w tej izbie, mó- 
wić nie wypada... 

Tu pan Charłamp począł okrutnie wasi- 
skami ruszać i troclię z pode łba spoglądać 
na pana Jana Skrzetuskiego, co widząc pan 
Wołodyjowski, utkwił znów w pana Char- 
łampa wzrok zimny i bystry, jakby mu 
cnelał rzec: 

— Warknijne tylko! 

Wasal pomiarkował się zatem natvch- 
miast, bo pana Michała miał w nadzwyczaj- 
nej estymie, a zresztą niebezpiecznie bvło | 
się z nim gniewać, więc mówił dalej, tonem 
daleko już łagodniejszym: 

— Kalwin książe jest, ale przecie wiary 
prawdziwej dla błędów nie porzucił, jena 
się w nich urodził. Nigdy on nie zostanie ani 
Kromwelem, ani Radziejowskim, ani Opa-| 
lińskim, choćby Kiejdanv miały się w zie-| 
we zapaść, Nie takato krew, nie takito 
róż! 

— Jeśli jest dyabłem i ma rogi na gło- 
wie, — rzekł pan Zagłoba — to tem lepiej, 


| bo będzie miał czem Szwedów bóść. 


Ale że pan Gosiewski i pan kawaler 
Judycki aresztowani?... no! ej — mówił 
kręcąc glowa Wołodyjowski. — Nie bardzo 
książe na swych gości, którzy nu zautani, 
łaskaw. 

— Co mówisz, Michale! — odpari Char- 
kuup. — Tak łaskaw, jak nigdy w życiu nie 
był... Ojciec to teraz prawdziwy dla rycer- 
stwa. Pamiętasz, jakto dawniej miał wiecz- 
nie kozła na ezole, a w gębie jedno słowo: 
“služba? Większy strach brał zbliżyć się 
do jego majestatu, niź do królewskicgo, a 
dzis każdego dnia między poruczmikami i 
towarzystwem chodzi, a rozmawia, a każde- 
go pyta o familie, o dzieci, o fortunę i po na- 
zwisku każdemu mówi, a rozpytuje, czy sie 
komu w służbie krzywda nie dzieje. On, któ- 
ry pomiędzy największymi panami nie chee 
mieć równych, wczoraj, nie, onegdaj chodził 
pod rękę zmłodym Kmicicem, ażeśmy wszy- 
sëy oczom wierzyć nie chcieli, bo choć wielki 
to ród Kmicica, ale to całkiem młodziak i 
podobno siła grawaminów na nim cięży, © 
czem ty wiesz najlepiej. 

— Wiem, wiem — rzekł Wołodyjowski. 
— To Kmicic dawno tu jest? 

— Teraz go niema, bo wezoraj pojechał 
b Czejkiszek: po regiment piechoty, który 
tam stoi. Nikt teraz nie jest w takich fawo-| ? 
rach u księcia, jak Kmicie. Gdy odjeżdżał, 
ksiaże spoglądał za nim przez chwilę, a po- 
tem rzezł: **Do wszystkiego tento człowiek 
i gotów samego dvabła za ogon przytrzymać. 
gdy nm każę!”” Słyszeliśmy to na własne u- 
szy. Prawda, że taką chorągiew Kmicie 
przyprowadził, jakiej drugiej w całem woj- 
sku nie masz. Ludzie i konie, jak smoki. 

— Niema co i gadać, dzielny to żołnierz 
i naprawdę gotów na wszystko — odrzekł || 
pan Michał. 

— Cudów ponoć dukazywał w ostatniej 
wojnie, aże cenę na jego głowę nałożono, bo 
wolertarzami dowodził i na własną rękę wa 
jował. 

Dalszą rozmowę przerwało wejście no- 
wej postaci. Był to szlachcie, lat około czter- 
dziestu, mały, suehy, ruchliwy, wijący się 
jak piskorz, z drobną twarza, cienkiemi war- 
gami, porosłemi rzadkim wasem i trochę ko- 
semi oczynia. Ubrany był tylko w żupan 
drelichowy z tak długiemi rekawami, że zu- 
pełnie pokrywały mu dłonie. _ Wszedłszy. 
zgiął się we dwoje, potem wyprostowau się 
nagle, jakby sprężyną podrzucony. potem 
znów schylił się w niskim ukłonie, zakręcii 
głową, jakby Ja, wydobywał zpod własnej pa- 
chy i zaczął mówić szybko głosem, przypo- 
minającym skrzypienie zardzewiałej chorą- 
giewki: 

— Czołem, panie Charłamp, 
ach! ezołem, panie pułkowniku, 
sługa! 

—ĆCzołem, panie Harasimowicz — od- 
rzekł Charłamp. — A czego to waść życzysz? 

— Bóg dał gości, znamienitych gości! 
Przyszedłem służby ofiarować i o godność 
spytać. 

— Zali do ciebie przyjechali, panie Ha- 
rasimowiez? 

— Pewnie, że nie do mnie, hom tego i 
nie godzien... Ale że to marszałka nieobec- 
nego zastępuję, więc przyszedłem powitać, 
nisko powitać! 

— Daleko waćpanu do marszałka, — 
odrzckł Charłamp — bo marszałek jest per- 


czołem, 
najniższy 


| proszeniem, 


senat i pesesyonat, a waćpan sobie, z Pe 
podstarości zabłudowski. 

—Sługa sług radziwiłiowskich! 

Jest, panie Charłamp. Nie zapieram, Boże 
mnie chroń... Ale że książe, dowiedziawszy 
się o gościach, przysłał mnie pytać, co za je- 
dni, więe waść odpowiesz, panie Charłany, 
odpowicsz zaraz, choćbym był nawet hajdu- 
kiem, nietylko podstaraściin zabłudowskim. 


Jak Kalendarze Scienne na 


mrk 1913. 


Zwranamy uwagę polskich biznesistów ną 
Kalendarze Bcienne na rok 1917. pół 
ue ag na pięknym papierze, rezmiaru I! 
x10% cali z Fmblemaiem i herbem Polski 
w kilku kolorach Kalendarzawa tabletka jeno 


— Nawet i małbiebym odpowiedział, romian 8%x6% cali i zawiera wiesiące, 
dnie i posty; zmiany księtyca: imłona i wię- 
gdyby do nnie z rozkazem przy szła — rzekł |tych na każdy dzień. oraz drukowana w ko- 


lorze czerwonym święta kościelne j narodó* 


| nosacz. -= Słuch haj wW ięc waść i zak zonotuj SU-|we x dodatktam notatek z dziejów Polski i 
A ki. 
hie nazwiska, jeśli ci głowy nie staje, aby | Kalendarze te s ogłoszeniami laterna, 


aprzedaje się po następujących cenach: 


spamiętać. To jest pan Skrzetuski, ów zba- 


rażczyk i jego stryjeczny Stanisław. al Jeże F 
200E n aR e sara K 
— Wielki Boże, to sły szę! — zakrzy k-| 30a BZIUK 11-, uaaa 110. 1.0, USIFIBO 
nal la TaSIIHoW icz. AOQLnziGk, «..|Xosą_<5 Sak 318.00 
La To pan Zagłoba. 4 OOOWGZIUG s) 434% - sty. Klaas 435.00 
MNIEJSZEGO FORMATU KALENDARZE 


— Wielki Boże! co słyszę!.. 

— Jeśliś się waćpan tak skontudował, 
usłyszawszy moje nazwisko — rzekł Żagle- 
ba — zrozum, jak nićprzyjaciele w polu mu- 
szą się konfudować. 


ACIENNE. * 


Dla tych, którzy cheą mniejszegu formata 
kalendsrae ścienne, drukujemy takie w kole- 
rach, jak powyisze tabiriki, ale w romiarze 
Sx4 cali Obrasek na Kalendarzu rezmia 
9x6 cali przedsiawia różue kolory. Bprzeda- 
je się po następujących cenach: 


A 0058 +. 2.146, 1005/4«1 „BEONO 
— Ato pan pułkownik Wołodyjowski; 300.... 5.0007 410.00 
-— dokończył Charłamp. | eE aa e E $25.00 
tOO a a aa a a $25.00 


— 1 to głośna szabla a przytem radzi-! 
wiłłowska rzekł z ukłonem Harasino-| 
wicz, — Księciu panu głowa pęka od roba-| 
ty, ale przecie dla takich rycerzy znajdzie 
czas, niezawodnie znajdzie. Tw mmezaseni, | 
czem można służyć wakzinośctóm? Cały ap r eoawaakoa Avega —— 
mek na usługi miłych gości 1 piwniczka tak- 
że. | 

— Słyszehśmy o sławnych miodac || GÓWTIEWAWYWANESG=—— O 


kiejdańskich — rzekł pośpiesznie Zagłoba. Opłaci się pisać do p 

— A tak! —. odrzekł Harasimowicz aj Kto chce kupić tanlo x 
sławne miody w Kiejdanach, sławne! Zaraz’ BR R 24 
tu przyszlę do wyboru. Mam nadzieję, że wa- 


pierze, krzyża lub inne 
szmościowie dobrodziej je dłużej tu zabawie | śytke kallizoc EO 
cie. 


Pre-imy pp. byznes:niów aby ułstalunk 
na kalendarae przysyłaii jak najprędzej ji 
adresem: 


W. DYN'EWICZ PUB. 60. 


e 


Żytku katolikom pat 
bna, figury św. i obrazy, 
ramy do obrazów, aztu- 
czne kwiaty; wianki, bu 
kiety itp. niechaj plaze po katalogi do. 

JO8. KWABNIEWSKI, 
| 654 Becher str. Milwaukee, 


waszmiościów ‘(Ti 
tak ciężkie czasy | 


Be- 


— Po to my tu i przyjechali, 
boku księcia wojewody 
rzeki pan Stanisław. 

— (hwalebna intencya 
tem chwałebniejsza, że 
ida. 


żeby od 
nie odstępować —-| | 


Wia 


e 


Największa Księgarnia na Wschodzie, 
W. Michal. 


akiego "Ww 

Buffalo, | 
1180 Broad 
way, gdzie. 
znajduje się 
także gene- 
talna. agen: 


To rzekłszy Harasimowicz, skure zył się 
i stał się tak mały, Jakby go łokieć ubyło. l 


— Co słychać? — pytał pan Char tamp. | | 
— Bu jakie nowiny? 


— Książe oka całą noc nie zmrużył, e K „sł 
a 
przyjechało. dwóch posłańców. Zle siye? haéi dewocy. 
coraz gorzej. Carolus Gustavus już wszedł | nabożeństwa 
za Wittemnbergem do Rzeczypospolitej; Po- | e" 


znań już zajęty, cała Wielkopolska zajęta, 
Mazowsze wkrótce będzie zajęte; Szwedzi 
Już w Łowiczu, tuż pod Warszawą. Nasz 
król uciekł z Warszawy, którą bez obrony 
zostawił. Dziś, jutro, Szw edzi do'niej wejdą. 
Mówią, że i bitwę znaczną przegrał, że do 
Krakowa chce umykać, a ztamtąd do eu- 
dzych krajów, o pomoc prosić. Zle, mości pa- 
nowie dobrodzicje! Choć sa tacy, którzy mú- 
wią, że to Mem bo Szwedzi żadny ch gwał- 
tów nie czy nią, umów święcie dotrzymują, 
podatków nie wybieraja, wolności obserwu- 
ja, w wierze przeszkody nie czynią. Dlatego 


*tewy papier, kalendarze, 
pamiąikcwe pocztówki. Kio nadeszic 2c. mar: 
kawi na przesyłkę, temu poślemy duży Ka- 
talog betpłatnie, 


C . . cz 
zy możesz jeść? 
DE ZZECCC DZLZ ZOZ 
eo ci się podoba. ezy tak to 
tyiko, eo ei doktór pozwoli. 
Jeżeli chcesz powięt szyć ape- 

tyt i trawieniu, uzywaj 


to wszyscy chętnie przyjmują  protekcyę TRINERA 
Karola Gustawa... Zawiniłbo nasz pan, Jan AMERYKANSKI 
Kazimierz, srodze zawinił... Przepudło już | 
wszystko dla niego, przepadło!. „. Płakać] ELIXIR 
się chce, ale przepadło, przepadło! l GORZKIEGO 

— Czego się waćpan, u dvabła, tak wi- WINA 


jesz, jak piskorz, gdy go w garnek kłada! - 
Lnknał Zagłoba — i 6 nieszczęściu mówisz, 
jakbyś był z niego rad? 

Harasimow s udał, że nie słyszy i 
wzniósłszy oczy w góre, powtórzył ca 
kilkakrotnie: 

— Przepadło wszystko, na wieki prze- 
padło!... Trzem wojnom nie oprze się 
Rzeczpospolita. .. Przepadło!... Wola Bo- 
ska!... Jeden nasz książe może Litwę oca- 
ié. 

Złowrogie słowa jeszcze nie przehrzania- 
ty, gdy Harasimowicz zniknął tak szybko AE 4 R 
drzwiami, Jakby się w ziemię zapadł, a ryce-| 
rze siedzieli posępnie, brzemieniem strasz- | 
nych myśli przygnieceni. 

— Awaryować przyjdzie! — zakrzyknął 
wreszcie Wołodyjowski. 


„| Jeat on zrobiony z ervstego Ji 
ezerwonego wina Í imuortowa- 
nych gorzkich ziół. Pomoże 
on niezawodnie we wasystkieh 
ehorobach trawiących orga- 
mów, krwi i nerwów, Dosta- 
Y nieżz w aptekach. 


Joseph Triner, 


1333-1339 S. Ashland Ave., 
| CHICAGO, iLL. 


Kto chce is; sebra 


ianonsaek ; pierścienek; kolozyki; | 

eski s erłem lob herbem polskim la 
aisah pisze po piękny ilustrowany k 
talog i cennik, a zacezczędzi napev J 
35 do 50e na każdym dolarze, knovuiaa 
ałcte lub srebrna wyroby s pierweseg 


— Słusznie waćpan mówisz, rzekł 
Stanisław — dajże Boże wojnę, wojnę jak dzaj Kale ba i T Bie 
najprędzej, w której człowiek w domysłach |4ia towarzystw i klubów Adrecowań 
się nie gubi, duszy w desperacvę nie podaje, zależy: > 
jeno się bije. 

— Przyjdzie żałować pierwszych cza- 
sów Chmieinickiego, — rzekł Zagłoba — bo! 
wtedy były klęski, ale zdrajców przynaj- 
mniej nie było. 


EK STACHOWSKI 4 00. 
| 1118 Noble str, Onieago, WL 


Robrowe Krople 40 ct. A ex. 81. 
Robione s importowanych rosyjskich 
krów w sponób apecyalnie przez naa 
aiadany i zawierają wstelkie właściwość 


-—— Takie straszne trzy wojny, gdy po| teemiere. i 
prawdzie, na jednę sił nam brak! — rzekł | ™prrowe Krople 15c. 2 es. p 
e % porządzona z ziół i korzeni, znakomite 


Stanisław. 

— Nam nie sił brak, jeno ducha. Nie- 
enota ginie ojezyzna. Daj Boże, abyśmy się 
tu czego lepszego doczekali — mówił posę- 


na kurcze żołądka, biegunkę, zapalenie 
szeg ltp. 


Maciczne Krople 25c. 4 oa. 


Sporządzane z ziół z gwarancyą. 
Zolądkowe Krople 2 oz. 


Leczą wszelkiego rodzaju choroby Łołą 


pnie Jan. weiezokanyw | 
— Nie odetchnę, aż w polu! — rzekł Po Poryooch leków saga na akie- 

= a ie mam 1 iółek, 

Stanisław. tnaów, kakanifiwe krzzjSRSTZZYCIĄ e 


Oraz chemikalii importowanych 1 Eurepy. 
Laboratoryum farmacantyczna 
BIAŁEGO ORŁA. Š 


Aleksander C. Paska, farmaceutyczny ch 
4332 W. Thomas Str. w 


— Żebyto już prędzej tego księcia zoba- 
czyć! — zakrzyknął Zagłoba. 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 
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GALSGTA POLSKA W CHICAGO. 


znany jako znakomity przez wszy- 
stkieh. On powinien być używa: | 
ny w cierpieniach żojądka, wątro- 


| tracqe czasu, noga za nogą? po-| 
| włókł się w drogę. 

— Niechaj idzie biedaczysko— c 5 
pomyślał zajączek -— ja zaś tym- hy i kiszek. On wyleczy tak świe- 
czasem poskaczę w trawie wyso- |Że. jak i zastarzałe zatwardzenie, 
kiej. pogonię za motylami, napiję | ból głowy, ogólną siabość, zanik a- 
się wody ze strumyka a potem. petytu. Do nabycia we wszyst- 
jednym skokiem znajdę się u ce. |kich aptekach. Jos. Triner, 1333 | 
lu. Więe skacze sobie i baraszku- | 7 1339 So. Ashland ave., Chicago, 
je. gdy żółw mie ustaje ani na Il. 


__ Widok dorocznego strzyżenia owiec w Nowym Yorku. 


Oraz 


skład wszelkich tytoni tak miejscowych jako i 
starokrajskich, to jest: Tureckich; Rosyjskich 

Austryackich, jakoteż Tabaka do zażywania; 
oraz wszystkie przybory do palenia jak: Fajki 
wszelkiego rodzaju; Cygarniczki; Tabakierki; 


W ogródku. t 


Sloneczko złoci 
Mały ogródek 
Palen stokroci i 


Są w nim fiałki l 
L wonne róże, 

Bzy i czeremehy 
LA takie daże. 


Często, oj często. 
Wybiegam z chaty, 
Biegam po sadzie. 
I wącham kwiaty. 
Słucham. jak ptaszki 
Pięknie śpiewają. 


Aż pytam z cicha: 


Gdy tu tak pięknie 
Na ziemi w maju, 


Róża Erzepki. | 


Pierwszy most. | 
(zy wiecie, co to zuAczy pra- 
cować din postepu Świata? Każdy, 
z Was Ucząc się pierwszy raz ja-l 
kiej roboty. robi ja Źle. potem co- 
raz lepiej, a w końcn dochodzi dof 
tego, że wykonywa te robotę do- 
Kladie i dobrze. W rohocie jego 
widoczuw jest postęp. Zaczął źle, 
u doszedł do pewnej doskonałości: 
pracować tak. jest zasługą. bo 


w pracy — gdy. 
się lepszy i szezęśiwszy, i dąże- 
nie do takiej szezęśliwości jest 
jego obowiazkiem. Ale mamy je- 
szcze inny, bardzo piekny obowią- 
zek. A obowiszkiem tym jest pra- 
ceować dla postępu świata, to jest 
ula dobra bliźnich. 

już 


Nasi pradziadkowie mieli 


rzeczy. Naprzykłud, żeby sie do- 
stać na drugą strone strumienia 
musieli wchodzić w wodę. a że 
_strunień byl gleboki, wiee brodzi- 
li w wodzie po pas, co wcale nie] 


x tulą. 


DLA NASZYCH DZIEGI, 


To było bardzo smutne, praw- 
da? Wiedzieli ludzie, że jest Źle, 
ale nikt na to złe nie szukal ra 


My Tą 


nieszezęście i niewygoda bliźnich. 


r 


i 
i 


l Ale cesarz 


dunnie na 


spojrzał 
posła i odparł: 
— Nie chce twój pan przystać 


j do: A 3 
na moje żądanie. więc niema z 


Myślał, myślał i wymyślił sposób. | 


Zrobił ink: stało nad strumie- 
niem wysokie drzewo, człowiek 
wyszedł na nie ze sznurem, który 
sam ukręcił z lyka. potem sznur 
uwiazał do wierzchołka drzewa, 
potem padciał je siekiera u dołu 
pnia. Napracował się, bo drzewo 


było grube, ule podeiął; wreszcie 


konise sznura chwycił mocno, w|] 


pław przepłynął strumień, wy- 


ciagnył, aż się wierzchołek drze- 
wa przechylił, u podcięty pień za- 
trzeszezał. 


— Oszulałeś, drzewo na wodę, 


dziękówuć bedziecie, — mowi 
człowiek i choć dyszy ze zmęcze- 
nia, choć mu pot oczy zalewa, pú- 
ty drzewo podeiete ciągnie, aż 
zwaliło się na drugą stronę i le- 
gło w poprzek strumienia. 

Odtąd przez zwatone drzewo 
przechodzili ludzie bezpiecznie. a 
dziadnś był rad, bo jego praca po- 
mogla do postępu i dobra iŹ- 
nieh. 


Byt to pierwszy most w Polsce, 


Z. B, 


Z jednej strony zbierał cesarz nie- 
miecki wielkie wojsko. z drugiej! 
strony gromadził Bolesław wale- 
ezne rycerstwo polskie. Gdy Jun] 
mieli iść przeciwko sobie. pomy- 
ślał Bolesław, że byłoby lepiej nie 
przelewać krwi ludzkiej i pogo- 
dzić się z cesarzem bez wojny. 
Przywołał więć jednego z ryeerzy. 


— Śpiesz do cesarza niemiee- 
kiego i powiedz mmn, iż lepiej u- 
stąpić, niż pustoszyć kraj i prze- 
lewać krew rycerzy. Ja sie jego 


wojsk nie lękam, lecz wolę pokój. | przybiegnie później, ten zapłaci | łów między publicznościa. A więe 


2 + 


nim pokoju. Gdy was pobiję, bę- 
dziecie mnie sluchali, 

— Wszystko jest w ręku Bo- 
ga — rzekł Skarbek -=tak wam, 
jak i nam. może On dać zwycię- 
stwo. 


ło pelno złota i drogich kamieni, 
a wskuzująe na nią. rzekł do pol- 
skiego posła : 
b . 
— Patrz. mam ja za eg ubrzy- 
mać Żyinierzy i pobić twojego pa- 
na. 


Skarbek, słysząe to. zdjał zło-| 


ty pierścień z palca, rzucił do o- 
twartej skrzyni i zawolał, 

— ldź, złoto do złota! My Po- 
lucy więcej się w ostrem Żelazie 
kochamy! 


Rozpoczęła się wojna, która 
długo trwała; nareszeie przyszło 
do ostatecznej bitwy pod mia- 
stem Wrocławiem. I tu dopiero 


pokazało się, że lepsze żelazo od! 


Na pamiątkę tej wojny i roz- 
mowy między polskim posłem a 
cesarzem: nudał król przydomek 
“Habdank” calej rodzinie Skarb- 
ków i do dziś dnia utrzymuje się 
ten przydomek. 


Żółw i zając. 

Spotkał w lesie zając szybko- 
biegacz żółwia, którv jak wiado- 
mo. bardzo wolno chodzi i dom 
swój na plecach nosi 

— Dzień dobry żółwiu powol- 


— Do kamienia przy drodze. 
— Zapewne dojdziesz tam do- 
piero zu miesiąc: szydził zając. 


— Kto wie. może prędzej niż 


ty. 


— Wiesz co? zawołał zając. 


|przychodzi mi zabawna myśl do 
i 


głowy: puśćmy się na wyścigi, 
kto z nas prędzej przybiegnie do 


go ociężałości. 

Żólw zgodził sie jednak na wy- 
śeigi. 

— Dobrze, spróbujmy się; kto 


4 . .. RF ź Em 3 a A 
jest przyjemne. Kilka razy przy niż wojnę. Niech usiąpi. a będzie kwartę orzechów! 


|. powtórzył słowa swojego pana. | Żółw mrugnął ślepkami i nie- nera, ponieważ jesi to środek u- 


- 


Mae ; 


chwilę i idzie. aż przyszedł na u-/ 
mówione miejsce. 

— A co! — wola na bawiącego | 
się zająca — wszak zakład wyj 
grałem ? | 


Chciał się zające puścić do ka- | 
mienia, lecz widzi, że już zapóź: | 
no. — Oj prawda, wygrałeś żół-| 
wiu. 

Teraz dopiero rozumiem, że nie | 
ten prędzej dochodzi do celu kto 
się spieszy, lecz kto się posuwa 
wytrwale i bez przerwy. 


GRY TOWARZYSKIE 
DLA DZIECI. 


| 
| 
Gra w piłkę. | 
Towarzysze zabawy wybierają | 
sobie różne nazwy najlepiej we-| 
dług alfabetycznego porządku. 
Zaczyna więc grę litera A. 
Chłopiec, który na tę literę wy- | 
brał sobie nazwę, rzuca piłkę o 
ścianę i równocześnie wywołuje 
któregokolwiek z towarzyszy, po- 
dług jego nowej nazwy; ten po- 
winien podrzuconą piłkę schwy- 
cić w powietrzu i rzuca nią dalej 
o ścianę do czasu, gdy który z 
wywołanyeh pozwoli piłce upuść 
na ziemię. Podezas gdy ten nie- 
zręczny stara się piłkę podnieść, 


f 


CHCESZ kupić Har- 
monie lub jaki kolwiek- 
instrument muzyczn 
B fabrycznej cenie? 

isz po polski Katalog 
ilustrowany załączając 
2c markę na przesyłkę. 


BENRYK SCHUNKE, 
1080 Broadway, Buffalo, N. Y. 


Kupująe patrz, ażeby marka ts 
była na paence. 


SPIS I CENY POLSKICH 
LEKARSTW. 


Egiaterro No. 1 ........$ .25 


Portfele — į wszelkie galanterye. 
Proszę pisać po cennik. 
Adresujcie: 
H. MAGES, 1215 W. Taylor Str. Chicago, I. 


NOWA KSIĄŻKA. 


Z drukarni ‘Gazety Polskiej” wyszła z pod prasy nowa książka p. t 


NAJNOWSZY 


SEKRETARZ ZAKOCHANYCH, 


z dodatkiem: Pieśni Miłosnych, Wierszy do imienników itd. 
czyli LISTOWNIK DLA MIŁOSNYCH. 


Zawiera liczny ubiór listów wzorowych na wazystkie przypadki zachodząca w życiu 
miłosnem jako to; 74 listów I odpowiedzi "Wynużenia í oświadczenia miłości”, 58 Il- 
atów dla kochanków I narzeczonych. 9 listów «I"mowy przedślubne | odpowiedzi'', 7 for- 
mułów, 25 pteśr.| miłosnych, 23 wierszy do Jimionnika. 


176 stronic wyraźnego druku. CENA 50c. 


W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO., 
1ió3 Miiwaukce Ave., Chicago, II. 


CZYTAJCIE UWAZNIE! 


inni rozbiegaja się czemprędzej|| Fgiuterro No. £ .......... .50 Nie dajcie się łudzić przez Agentów krzykliwą t kłamliwą reklamą. Je- 
Ke: 4 izwiGRk Zmijeeznik |mały| ........ .25 żeli Wara kto powiada, że Wam ręczy 2a to lub owo, apytajcie siq aenar- 
w różne strony; muszą się jedna [x] Zmijecznik [wielki] 1.00 Oie aicinn reczy i SE jego OBR Poęznedsia e woli a 
a B . S s R > a S er składa gwaralcyę do Kasy rządowej. Nim ierzyciae swojo e 
zatrzy mać od razu, gdy łapiący Kropłe maciczne ......... .35 EE do ma tuh przesłania do kraju, przekonajcie „ie giem 
3 HM p 3 gani q nE s ak kto roczy za as: ciężko zapracowany grona, Złożyłem do aay 
piłkę, znajdzie ją. podniesie zj Maść Niedźwiedzia ....... .25 riadowej Sto Tysięcy Dolarów jako kmnraucję dla Waa, Pamiętajcie sa 
ziemi i zawoła “Stać! żadnemu Trojanka ...... ....... .25 lem. że unikać należy niepewnych hankisrów. Na Wane nsaługi jest nia 
PETA . 3 . p Liniment dla dzieci 25 ty doświadczany Agent, który: Wysyła 100 koron za $20.43; 300 kor. 
ruszyć się z miejsca od tej chwili e kg ra 04085; 500 kor. ta $102.90; 1000 kor. za $204.00. — 50 mh. 
RZE Lekarstwo na kaszal ostry .25 > 2a $26.15; 100 rub. za $51.90; 500 rub. za 259.40; 1000 rub. za $518. 
nie wolno. Teraz tymezasowy po- Lipowy balsam na Płuea 25 Aprzednię azyfkarty do Europy A do ADA k A = i 
+ TĄ : : W Z .. . ontrakty, moaniciwa 
siadacz piłki, musi nią trafić je- Anty-Lakson dla dzieci .. «25 Załatwia uprawy Wojskowe a ezyni ta * p NEA M iż. 
z . Ry rzy wszystko tanio, dokładnie | punktualnie. 
dnego z tow arzyszy, którzy ko- Kw od robaków dla E Lars ukżzcGdWYKON CKE aiyfkarWOWROWIEAAMA, odłerodnie! 
rzystali z jego niezręczności, by zieci OCZ EF odocji a Dorada jest beznistna 
RK ROAR OSA STAN Proszki od robaków dla do- 
J najdalej > b | rosłych, m, „a... pr ARE HENRY J. SCHNITZER, notaryusz 


chłopcy dalej stoją. tem trudniej 
będzie trafić którego. Jeśli chybi 
daje fant. Jeśli trafi, to jest wol-| 
ny. a na trafionego kolej. piłką! 
znów o Ścianę rzucić i któregoś 
z towarzyszy do łapania jej za-| 
wezwać. Tym sposobem gra jest 
urozmaicona, łapanie i celowa- 
[nie piłką następuje po sobie ko- 
'lejno. Jeśli który; z chłopców 
| jest tak niezręczny, Że dał już 


|szezęśliwego. Wyznaczają mu ka- 
rę. którą ma odpokutować swą 
niezręczność, np. każdy z kolegów 
ma prawo uderzyć go raz piłka Z 
|daleka, lub coś innego w tym ro- 
| dzaju. 


Pocieszył go. 

Przewodnik do podróżnego spa- | 
dającego z góry: — Nie miej pan | 
żalu, bo przecież powiadają. że za 


szyna. jeżeli jest starannie pielę- | 


smarowana. nie psuje się i trwa | 
dłużej jak maszyna puszezona sa- | 


zwłaszcza jego wnętrzności. Na| 
wystawie KYKIAR KO Teka 
we Lwowie w roku 1907 orzekła, 
jury lekarska, że kuracyjne Wino 
Częstochowskie dla swych właści: | 
wości leczniczych przy różnych | 
chorobach wewnętrznych zasłuży- 
ło sobie na odznaczenie złotym 
medalem. To wystarczy na AeA 
wód, jak znakomitym środkiem le- | 
czniczym jest Wino Częstochow- 
skie, Dostać go można w apte- 
kach. u agentów lub u właścicieli : 
A, 5Skarzyński and Co., Butfalo. 
R.Y. 


siące eiężkich robót w więzieniu 
za naśladownietwo marki fabrycz- 
nej dobrze znanego gstunku pigu- 
łek. Sędzia nałożył tę karę nietył- 
ko jako właściwe ukaranie same- 
go Finka, leez także dlatego, aby 
dać naukę drugim przeciw našla- 
dowariu i oszukiwaniu w przyszło- 


nikom kilkakrotnie uwagę na fał- 
szowanie starych i znanych le-| 
karstw i forsowne rozpowszech- 
nianie bezwartościowych artyknu-| 


jest także i wiele podróbek po- 


i 


ignowana, ezyszczona i należycie | 


 Wodu od bolenia ócz ..... 


[x] Ogniociąg |Erp. 5 fla- 
azek za SM00|/---21 20320 
Krople Zołądkowa ......-» 
Lek od Laksy i krwawej 
bięgunki saakaan ACP |. 
Lek na niestrawność .... 
Proszki na uśmierzenie bó- 
lu głowy Macy 
Krople na ból zębów ...... 
Maść przeciw psuciu i poce- 
niu nóg geai 
Zelazny wzmoeniciel zdro- 


Lek na odciski czyli ođ- 

gniotki 
fx] Leki na Grypę 
fx] Włos-Ochron ..... 


Rorowianck 
Bęknosiuk A eee pa ekea Ee 
Kinder Balsam ..eescseeoe 
Krople Bobrowe ... 
Ługodnik .......aez. 
fx] Odnowicie) krwi .....+ 
[x1] Nerwocisz usa 028 
[x] jek na Ekzemę eryli 
Różę n' dzieci .......... 1.25 


[x] Nerkolok |większy| .... 
Proszek Oczny 
[x] Tek na Szkorbut i ogól- 
ny ból zęhów «3... «32 ARS 
fx] Lek na Parchy czyli é 
Swierzb zaraźny ....... 2.00 


fx] Tek i maść na Tiszaje 2.00 
Czarnal .25 
LEKARSTWA POLSKIE 


uzArowiły tysiące, uzdrowią i cie- 
bie. Na wszelkie formy 


REUMATYZMU 


choćby  jaknajbardziej  zastarzałego, 
mam pewne i nieodzowne Lekarstwo 
pod nazwiskiem 


(X) "UICURE'* 
które hez watpienia wyleczy ryrhlej 
lub później zs iaj choroby każdego. 
Cena 83.50. Posyłamy ekapresem po 
otrzymaniu ceny. 


UWAGA: Jeżeli leki mają być 
przeałane Pocztą, trzeba dołożyć do 
25 centowych lekarstw 10e a da 50 
centawych 15e w celu opłacenia Por 


an choroby. 


Także Recepty pisana przez Furo- 
pejskich Lekarzy według metody 
MFETRYCZNEJ przyrządzamy akura- 
tnie, Ściśle i sumiennie, według can 
jak najbardziej umiarkowanych. 


Leki Polskie wolno jest sprzeda- 
wać każdemu bez opłaty specyalnego 
lajsneau. — Przeszło 7 tysięcy Bztor- 
ników | około 800 agentów moich 
mają je na składzie. Dlatego, jeśli 
Wasz Aptekarz niema tych lekarstw, 


wprost do fabryki, 
eenę naprzód. 


w okolicach, gdzie nie mam jess- 
eze Agenta, proszę pissé O waron: 
ki. 


Pisząc załączajcie 2e markę poes- 
tową na odpowiedś. 


Jak też być może spuszezać ! wołali ludzie. ) zab Wiec i aai Gi í 3 
: b s oe z : . złota, gdyż Boleslaw pobił nie- | "tops. ięc i nasze Galo nurt] Gardłolek .......:21:121. -25 N l L k D 
Uoga w raju? Nie oszalałem, jeszeze mi Pa wojska na eei być należycie pielęgnowane, alf Tek na Bołdki ........ ORT aj epsze e arstwa omowe. 


rzez doskonalsza pracę człowiek s + ta. Leki oznaczona krzyżykiem [x] ir atyczną neuralzie. ©. 15 
= taj sie d AR, il N Pa date i F m p = nę BU KE zj zie RR dozglest EES = PRSE, udzielający zdrowia į sily we 
San s e sie dos UISZY. s F , yć s 4% E Ea = N ' 
a > Za GN, króla Bolesława | ki OD ae wek dy FAŁSZERZ w WIĘZIENIU RSE fa wa kogaió= wszelkich chorohseh właściwych płci niewieściej uallnie polecamy jako mkuteca: 


: ERTM: ZET AE Td EC zw a st. - | kamienia? Tak mówi zając i żar-|śŚci. i 
garnki, łuki, siekiery, ale brako- | który  nazyw ał się Skarbek ij 5% E AT o R o Ari r kupcie sobie od uwojego sstornika eaa aoaia luna. lekazatwa w'leczenfa martwej KAT TAE 
walo im jeszeze bardzo wielu frzekł: tuje z krótkich rog żółwia i Je-, My zwracaliśmy naszym czytel-!| lub mojego St PER PEN rostu? SolącekO ERN O ia ran w ywiehileela tariy aTa A 


takiej przeprawie uropiły się im, miał spokój. | — | owszem — roześmiuł się | wszechnie znanego Amerykańskie- ALBERT GQ. GROBLEWSKI THE ST. ELIZABETH FAMILY REME DY COMPANY, 
«dzieci, bo bystra woda porwala je. Skarbek pospieszył do cesarza zając — zaczynajmy! go Kliksiru Giorzkiego Wina Tri- GR PER A OE i 1723—24 W. 43th Str. Chicago, NI. 
l. ` " 


141 Washington St. New York. 


Ceny najniższe - Bezpieczeństwo najwyższe $100,000.00 


HISTORYA BIBLIJNA. 


DZIEJE STAREGO TESTAMENTU. 1. Początek Awiata. 2. O wybraniu i wielkośćć 
ludo Izraclaskiego. 3. Zbliżający mię upadek ludu Izraelskiego. 

DZIEJE NOWEGO TESTAMENTU. 1. Narodzenie i pierwsze lata Jaruza. 2. Pubi- 
Druga W.alkanóc. 5. Trze- 


e AŻ znałazł się raz człowiek le- Na te słowa kazał cesarz otwo-|..«- x , É r ý =. czna wystąpienie Pana Jezusa. 3. Pierwsza Wielkanoc. 4. 
I niezabudek. szy od Śnnvch, którego bołało | pzy Acz Ik E w a AN sześć funtów. następuje w BIZ kot: ERRET eros o cia Wielkanoc. 6. Ostatnia Wielkanoc, Męka i śmierć Pana Jezusa. 7. Dzieje Apostołów 
ek: © go" R e rzyć wielką SKTZYNIY, w Ktorej DY- | przerwa; tworzy się sąd na nic- : sc È 1 pierwszego Kotciola. 


Księga zawierająca 264 strony druku, bogato ilustrowana. Mapy Palestyny, Jaroze 
limy, Egiptu i Ksnasny w mocnej oprawie. Tylzo 75 centów razem z przesyłką. 

Piszcle na mdres: 3. SCHMIDT. 107 No. 8th Btr. BROOKLYN. N. Y. 

Potrzebni s4 agenci do spizedaży innych kuiążak we wszystkich osadach polskich. 
Kto nadeśle 10 centów zrnaczkaini, dostanie katalog i warunki. 


a Ziemia Farmerska na Sprzedaż. 


z OA 


W naszej dobrze zagospodarowanej polskiej ko- 
lonii, o doskonałej ziemi, bardzo urodzajnej w po- 


A ARA skoczył na drugi brzeg. ciągnąc 2 1 y NARA I Paster zeai p Ra ? : $ Ta z 

Patrzę, jak pszezółki wciąż linę za sobą, ý | Cesarza to zdziwiło i odpowie. kilka dni nastąpi koniec świata! || go, RA dra > p bliżu kolei i targu, posiadających piękne kościoły i 

+ ody e | Śmieli się z niego ci. co przez dział po niemiecku: Hab’ E | kawi: E ZOO. szkoły, dobrą wodę, dobry klimat i dobrych są- 

f : : ? 'd kia I4CZY: zi je. zgnęnsiko « e aa a ai GÓR AV) wa 

Tak wszystko w kolo ii R > ca H a na PRA kad > NAGRODA ZA ZASŁUGĘ. Węgierski Pizator "SAS aa. siadów. Pisać trzeba na adres: 

Szczęściem oddycha, ieh żart, Nilaez był wielki, więc „RO A, A Ra ao ae ein. e Ao S odoo eon e. | 

FE Aty aby Sł a pi, powiedział mu wsavstko. ax było i będzie, że ciała ludz 5 4 

Ze siebie czasem je Ko b YCIA 2 taa A tkie to wspaniale zbudowana a Nagkolok jp nr aS J. J. Hof Land Co., 


Najbezpioczniejsra i najskuteczniej szn maké na wyleczenia świerzby, ecze- 
my, wizodów, wyrzulów, letniej wysyp kl, parchów na głowie u dzieci i wiela 
innych chorób skórnych. Cena 50 centów za aloik — pocztą 60 ct. 

Balsam na płuca jest pewnem lekarsiwem na kaszel; raziębienie; chrypli- 
woté; Ból w plucach; Modry kaszel; Koklusz | astmę; febrę płciową I wszel- 
kiego rodzaju choroby gardla i płuc, cena 25c i 50 c. 

Proszki na ból glowy przemagıją tak charobliwy jak nerwowy i navralgiczny 
bol głowy; nie są szkodliwe i sprawują skutki w neuralgicznych chorobach. Ce- 
na lOe i. 25c. 

Pigułki na wątrobę są czystym roślinnym środkiem na zdrętwiałaść wątroby; 
Biestrawnuść: zatwardzenie, żółtaczkę, wzdęcie; ból | zawrót głowy i inne dulezii- 
wuści wątrobiane. Cena 25c. 

Gojąca maść jest czystym i ulgę przy noszącym środkiem na rany; odmrotenie; 
rany od słońca: rany jątrzące; wrsody; polluczenia itd. Cena 25c. 

Pastylki na zaziębienie zą bezpieczne i szybko działające; roxpędzają sa- 
ziebienic; rozpędzeją kaszel; grypę; lub febrę katarową; na zaziębicnie są naj- 
lepsza używane w połączeniu św Elibiety Dalsaniem na płuca. Cena 23c. 

Lekarstwo na reumatyzm jont jedynem newnem lokamtwam dn usunięcia 
boleści reuniatycznych | napuchłości od oczyszczenia aystemu od trucizny; znako- 
mity środek na ból lędźwiowy; zdrętwiałość w niawach; chroniczny i muszkuło- 


ne dla kobiet cierpiycych, naprawia on zaburzenia organów | pomaga naturze w 


normalnej sily: berdza dobry do wzmocnienia całcgo uyutemu. Cena 50c. 

Maść śmietankowa jest najczystazym | najpotrzebniejszym środkiem na uad- 
nięcie plam; piegów, wyrzutów na twarzy: opalenia od słońca; chroni ona ręce; 
twarz i unta od popękania i jest także barzda dobra po ogoleniu. Cena 23e. 

Krople na bół zębów, jest to akutecz ny środey na ból zębów; działają one 
wprost na nerwy | usuwają ból. Cena 10 ceniuw. z 

Lekzuratwo na nagniotki jest pewnem i skutecznem lekarutwem na miękkie I 
twarde nagniotki; odciski; brodawki itd. Cena 25c. 

Pomada na włony; świetne przyrządzenie na włosy; zmiękcza i nadaje połysk 
włosom; pubudza ich porost. Cena 25 cen tów. 

Proszek do nóg jest lekarstwem na npotniejące, opuchnięte, zbolałe | przykro 
euchnące stopy, utrzymuje trzewik w prz yjemnym i auchym atanie. Cena 2650. 


zbolałych muszkułów kulawki; ochwacc nis, guzłów ukórnych na karku ltd. 50e. 

Lekarstwo na cholerę. przywdziwy p r z y j a e i e | dzieci i dorosłych w 
boleści: dodaje rychłej ulgi przy kurczach: cholerach; letniej dolegliwości: krwa- 
wych biegunkach, pewnem lekarstwem na rozwolnienie; kolki, zapalenia kanału 
pokarmowego itd. Cena 256 i 50e. 

Wamocniciel Włosów jest najlepszym pabudzicielem porostu włosów, tam, 
gdzie cebulki włosowe mają jeszcze w nabile życie; zapobiega wypadaniu włosów 
4 tworzenin mię łupieżu. Drzemaga świerzh głowy; śprowadra porost włosów i da 
daje im siły i połysku. Ceua 506 i $1.00. 


Każdy z nas starać się powi- | qe - |czybruzdo! 

o yer , $ „. |Krzywoustego przyszło do woj- |©% Pruzdo,; SPECYALNE ę chodzenia d 

"Mi ostep w enocie, mądrości, A> kk Pa $ „Ba š a URTE AN b f z SPECYALNE LEKI sprawie przychodzenia do zdrowia. Cena 41.00. 

nien o postęp w etidye 1.|ny między Polakami a Niemeami. Dokąd to idziesz? 4 William Fiuk z Brooklyna, N. Pe zai AA Zolądkowy balsam jest pewnym środ klem na choroby łołądków i organów tra- 3 
rzez to staje Y., został skazany na cztery mie- ç p wienia; przywraca apetyt: dodaje wilgoci potrzebnej przy nlestrawności; dodaje 


p 
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Nowe pojawienie się żyda 
wiecznego tułacza. 


Korespondent jednego z poważ- 
niejszych dzieników amerykań- 


skich podaje dziwną wiadomość z; i Szwecyi. 


Dla Nauki i Rozrywki. 


Trypolisu o znalezieniu przez Wło- | 
chów w jednej z tamtejszych 0az| gtwjenizają autentyczność zjawie- 


w małej osadzie, zwanej Elopra, 
sędziwego starca, który tam żył 
wśród Arabów, otoczony przez 
nich czcią nadzwyczajną. 

Oficer, komenderujacy oddzia- 
łem włoskim, który zajał oazę i 
wziął do niewoli wszystkich męż- 
czyzn, wdał się w rozmowę z tym 
starcem, który, chociaż malomó- 
wny i posępny z wygladu, nu za- 
pytania wszakże odpowiadał bez 
trudności, Nie dziwnego, że zwró- 
cil uwagę oficera, głyż powierz- 
chowność jego była uderzająca: 
włosy miał bieluteńkie, a brodę 
niezwykłej długości, bo sięgającą 
aż do pasa. Na pytanie o nazwi- 
sko, odpowiedział, że imię mu by- 
ło Ahasverus, że był szewcem z 
zawodu. Zapytany o wiek, od- 
rzekł. iż miał lat trzydzieści, gdy 
ukrzyżowano Chrystusa. Natural- 
nie oficer sądził, że staruszek nie 
był przy zdrowych zmysłach. Ale 
odpowiedzi były wygłoszone tak 
spokojnie i w sposób tak przeko- 
nywający i szezegółowy eo do wy- 
padków w przeszłych wiekach, iż 
nakoniec Włoch się odezwał na 
wpół humorystyemnie: *'*To chyba 
jesteś Zydem Wiecznym  Tuła- 
czem”. “Niestety, odrzekt stary. 
jestem tym. którego tak zowią””. 
Urodziłem się w Jerozolimie. a od 
blizko dwóch tysięcy łat tunlam się 
po świecie, bez odpoczynku, wsku- 
tek wyroku, który sprawiedliwie 
na mnie był wydany”. 

“Ale cóż tutaj porabiasz”, py- 
tal się oficer, “Niedawno tu przy- 
szedłem”, brzmiała odpowiedź, *'i 
wkrótce muszę znowu ztad wyru- 
szyć, nie wiem wszakże dotych- 
ezus w które strony”, 


Dziwne te opowiadania takie 
wrażenie uczyniły na Wtochu, że 
wciaż nowemi pytaniami ZUSYDY- 
wal texo nadzwyczajnego człowie- 
ka. który odpowiadal bez waha- 
nin. Mówił. że był obecnym przy 
ukrzyżowaniu Jezusa i od tej 
chwili rozpoczęlo się jero tułac- 
two przez rozliczne kraje i mia- 
sta. 

* Wszędzie szukałem śmierci, a- 
le napróżno. Los mój może posłu- 
żyć za nujlepszy dowód, iż najpo- 
żądnhńszą rzeczą na świecie “jest 
śmierć, Niema okrutniejszego losu 
nad ten, który me przypadł w u- 
dziale ciągłego życia bcz nadziei 
końca", 

W eiągu rozmowy starzec opo- 
wiadal, że nawspół z większą cze- 
ścia mieszkańców Jerozolimy uwa- 
żał Zbawiciela za prostego oszu- 
sta. Gdy Jezusa prowadzono na 
śmierć wśród okrzyków i naigra- 
wania motłochu, i gdy pod brze- 
mieniem krzyża-upadł przed jego 
mieszkaniem, on wówczas Wy- 
biegi zę swego warsztatu z robota 
gw w reku i zawołał na żonę i 
dzieci, aby przybiegły przypatrzeć 
sie tamu ciekawemu widowisku. 

Chrystus podniósłszy się, popro- 
sil Aknsverusa, aby mu pozwolił 
odpocząć na chwilę na prom jego 
domu, lecz ten, więcej może dla 
chęci poklasku od tlumu niż dla 
okrucieństwa, zawołał: *' Wynoś 
się ztąd zaraz i rnszaj w drogę!” 
Zbawiciel wyciągając ku niemu 
rekę. odrzekł: **Ja wkrótce odpo- 
ernu, ale ty tułać się będziesz aż 
do czasu, póki nie powrócę” 

Takie wieści doszły z Trypolisu. 
Co się później stało ze starcem, 
czy go Włosi wzięli do niewoli, 
czy uszedł, nie wiadomo. 

W dawniejszych kronikach i 
poduniach często sie spotkać mo- 
żna Z opowiadaniami o ukazaniu 
sie Zydu Wiecznego Tułacza, ale 


opowiadania te odnoszą się do 
szalbierzy,  podszywającrch się 


goń tv postać legendowa wprost 
dla wyzysku łatwowiernych. a 
może i w eeln otoczenia się ezein. 
którą tak chrześcijanie jak też 
muzułmanie okazuja din wszyst: 
kiego, co się tyczy osoby Chrystu- 
su, chociażby ten stosunek był tak 
hańbiący, jak w niniejszym wy- 
padku. Najczęściej wszakże indv- 
widna te nie miały innego celu 
prócz materyalnych korzyści. 

W początkach XVIL wieku zja- 


"wiał się stary człowiek, podobny 


do wyżej opisanego w Anglii, a 
wielu Z współezeszych rozmawia- 
ło z nim. - Opowiuiał on o Męce 
Pańskiej jako świadek uaoczny. 
— pizytaczał dużo szezegółów 0 
apostoluch, z których kilku znał 


o asohiseie. Mówił potoezyście wie- 
- lu jezykami, a pewien uczony An- 


"ga: 


lik rozmawiał z nim po arabsku. 
fiędzy hmeni twierdził, że był 


to. Mahometa osobi- 
„ ale dobrze znał 


PJ mą = 


| ZE ZAL )>________ m_n oo 
= 


ojca proroka. Również znad Šala- 
dyna i Tamerlana. Opowiadał wie- 
le szczegółowych wypadków z wo- 
jen krzyżowych. — Nagle znikł, 
lecz później widziano go w Danii 


Kroniki dawniejsze kiłkakroć 


nia się Żyda Tułacza. W r. me 
wiadziano go u bram Monachium. 
W r. 1642 w Lipsku, a dwa lata 
przedtem w Brukseli. Wyglądał 
juk starzec w łachmanach, przyj- 
mował podawaną mu strawę, ale 
nie chciał siadać i nie widziano 
go kiedy jadł, opowiadał zaś o 
zdarzeniach, których miał być 
świadkiem setki lat temu. W Pa- 
ryżu spotkano go w 1604 r, a w 
Madrycie w 1575 r.  Najdokład- 
niejsze i najciekawsze sprawozda- 
nie o wiecznym tułaczu opisał Dr. 
Paweł von KEltzen, biskup ze 
Szłeswiku, który go widział i dłu- 
go z nim rozmawiał w r. 1547. 
Miał on opowiadać biskupowi, że 
urodził się w Jerozolimie, był ży- 
dem z pochodzenia, na unię mu 
było Aharsverns i dodał, że wsku- 
tek srogiego wyroku, wędrował 
po świecie już blisko 16 wieków. 
Główne szczegoły wzmiankowane 
przez biskupa zgadzają się zupeł- 
nie z temi, które ów starzec w Ho- 
pra pod Trypolisem opowiadał o- 
ticerowi włoskiemu. Według Dra 
von Eltzena Żyd był wysokiego 
wzrostu, chodził boso, miał bielut- 
kie włosy spadajace na plecy i 
nadzwyczajnie długą brodę. 

Faktem jest, że opisy Wieczne- 
go Tułacza spotykane w starych 
zapiskach z różnych czasów i roz- 
maitych krajów, dziwnie się Z 80- 
ba zgadzają. Nigdy sam nie prze- 
mawia, chyba, że się kto do niego 
odezwie. lecz zapytany odpowia- 
da szczegółowo i o ukrzyżowaniu 
io zmartwychwstaniu, o aposto- 
łach i o ich naukach. Ponieważ mu 
chodzi głównie o to, ażeby zakoń- 
czyć swój nędzny żywot, podobno: 
często zamierzał popełnić samo- 
bójstwo, ale wszystkie te usiłowa- 
nia spełzły na niezen. Pewnego 
razu chciał się rzucie z wysokiej 
skały, gdy w tem zjawił się aniół 
z płomiennym mieczem i go odpę- 
dził od brzegu ezelusei. Ostatni 
szczegół prawdopodobnie podro- 
biony, ależ samo się przez się ro- 
zumie, że do tak rozpowszechnio- 
nego podania musiało się przyła- 
czyć wiele przymieszck z lokal- 
nych baśni. Tak np. w górach 
harceńskich w Niemczech. w teim 
siedlisku legcud, grasuje ''dziki 
starzee”, i ten podobno był ży- 
dem, który w czasie pochodu Pa- 
na Jezusa na Golgote przeszkodził 
mu pragnienie ugasić ze stojącego 
koryta wzdłuż drovi, a natomiast 
kazał mu się napić wody pozosta- 
łej w małej kałuży, którą wyżło- 
bit śład końskiego kopyta. 

Inne znowu podanie szwajcar- 
skie głosi, iż kiedyś, dawno temu, 
zoczono Żyda Tulacza. stojącego 
na szczycie Mattenberfmu, poniżej | 
słynnego Matterhornu; zdawał 
się być pogrążony w smutku i za- 
dumie, a to dlatego, że kilka wie- 
ków przedtem widział na tem sa- 
mem miejscu piękne i kwitnące 
miasto, z którego nie pozostało a- 
ni śladu. A lud tumtejszy opowia- 
da. że raz jeszcze się tam ukaże 
wędrowiec, ale będzie to dopiero 
w dzień przed Sądem Ostatecz- 
nym. 

Wzmianki o Ahasverusie niema 
w Piśmie Świętem, sa wszakże ko- 
mentarze, w których upatrują al- 
lnzyę do jego losu, w słowach 
'hrystusa, w ewangelii św. Mate- 
usza XVI rozdz. 25 w. *Zapraw- 
dẹ, powiadam Wam. są niektórzy 
z tych, eo tu stoją, którzy nie u- 
kaszą śmierci, aż ujrzą Syna Czlo- 
wieczego, przychodzącego w Kró- 
lestwie swojem ”, 

Najstarsza wzmianka znana w 
starych zapiskach, znajduje się w 
starodawnej kronice Opactwa St. 
Albans z roku 1238, 

Według innej wersyi tegoż po- 
dania Wieczuemu Tulaczowi nie 
bylo na imię *Ahasverus", ale 
Cartuphyllus; mial on być odź. 
wiernym W pałacu Piłata. Gdy 
Zbawiciela wyprowadzano z sądu 
po wyroku, nędznik ten miał go 
uderzyć w plecy krzycząc: Pre- 
dzej, >= śpiesz się * — co się tak o- 
ciygasz”. 

“Ide już”, — odrzekł Pan”, 
lecz:ty będziesz czekał aż ja wró 
cę”, 

Cartaphyllus wówczas miał lat 
trzydzieści. Od owej chwili wciąż 
żyje, a gdy kończy stulecie, zmie- 
nia się znowu w cziowieka trzy- 
dziestoletniego. Z czasem zmienił 
dawny swą nazwę, ochrzcił się i 
przyjął imię "Jozef". Przebywa 
najwięcej w Armenii i prowadzi 
życie Świątobliwe. 

Pomimo tego pragnienia Śmier- 
ci, Żyd Tułacz, jak mówią. z oba. 
wą oczekuje drugiego przyjścia 


GAZETA POLSKA W CHICAGO. 


Chrystusa Pana na ziemię — nie 
wiedząc czy gniew Jego przebła- 
gał, czy go jeszcze nie czeka wię- 
kszą kara. Ma jednak nadzieję, 
opartą na tem, ze zgrzeszył przez 
nieświadomość, pomny jest bho- 
wiem słów wyrzeczonych ua krzy- 
żu: ''Przebaez im Ojcze, gdyż nie 
wiedzą co czynią”'. 

Jeżeli ta opowieść nie jest ni- 
czem innem jak tylko podaniem | 
bez żadnej podstawy faktycznej, | 
to trzeba przyznać, iż bodaj nie 
istnieje druga legenda również 
rozpowszechniona i utrzymująca 
się przez tyle wieków i tak często 
powtarzana w zapiskach. Przypu- 
śeić można, iż pojedyńcze osoby w 
stanie obłąkania, opanowane nie- 
szkodliwą nanią, w dobrej wierze 
wyobrażały sobie, że są Żydem 
Tuiaczem i że zdołały złudzenie 
swoje drugim wmówić. Może były 
takie poszczególne wypaaki, ale, 
jakkolwiekbądź się  zapatrujemy 
na to, musimy uznać, że historya 
człowieka, który przez tyle dłu- 
gich stuleci błąkał się po świecie, 
wzdychając do śmierci a nie mo- 
ga: jej znaleść, jest jedną z naj- 
więcej przejmujących tragedyi li- 
dzkich. K. B.C. 


Złoto i platyna ze żelaza. 


Chemik Verley, który zasłynął 
juz jako wynalazca w dziedzinie 
kombinowania farb i zapachów, n- 
trzymuj” że można ze żeluża wy- 
dobywać złoto i platynę — dwa 
najcenniejsze metale. Próbę ta- 
kiej przeróbki posłał on już słyn- 
nemu angielskiemu  ehemikowi, 
lordowi Wiliamowi Romsay owi, 
a tyntczasem opowiada co nastę- 
puje: 

W kopalniach złota, afrykań- 
skich i amerykańskich, koszt wy- 
produkowania kilogramu złota 
wynosi 2800 koron. a wartość ta- 
kiej bryly 3500 koron; ja zaś moge 
wydobyć kilogram tego metału ze 
żelaza kosztem 5%) koron. W za- 
łożonym przezemnie warsztacie 
mogę codziennie wyprodukować 
20 — 30 gramów. Dopóki cena 
złota nie spadnie wskutek mego 
wynalazku, będę miał olbrzymie 
zyski, ponieważ mogę oddawać 
moje złoto na sprzedaż, jak się 
oddaje kopalniane. Sam jestem 
przerażony możliwemi następstwa- 
mi mego wynalazku. Przecież 
musi rastąpić  bajeczny krach, a 
Ja nie chcę być autorem takiej 
katastrofy. Zamierzam tedy uło- 
żyć się ze rządem: niech on zwoła 
międzynarodową konferencyę któ- 
raby uchwaliła zmonopolizowanie 
przez rządy mego wynalazku, po- 
ezeni każdy prywatny fabrykant 
złota byłby traktowany jako fał- 
szerz pieniędzy. Opis fubrykacyi 
złożyłem Akademii umiejętności 
w zupieczętowanej kopercie. Nie 
przypuszczam, bym się łudził, W 
grudniu roku zeszłego pracowa.- 
łem w łaboratoryum Ramsay'a i 
tam pod ścisłą kontrola jego asy- 
stentów wyprodukowałem ze że- 
laza platynę. Oto na dowód list 
Ramsay'u. który stwierdza, że 40 
gramów platyny wydobyłem z to- 
ny żelaza. Cheiałem u Ramsay”a 
wyprodukować także złoto, leez on 
nie wiem dlaczego — nagle 
przerwał moje doświadczenia. 

Jeżeli Verley się nie łudzi, to 
znaczy, jeżeli w żelazie jest ele- 
ment zlota i platyny, a koszt wy- 
dzielania złotych metali nie prze- 
niesie 500 koron na każdy kilo- | 
gram, to oczywiście nie nie pomo- | 
że żudne zmonopolizowanie tej 
przeróbki. Potajemne laboratorya 
powstaną na calym świecie, a złoto | 
szalenie stanieje, mniej będzie | 
warte od srebra i jednocześnie 
spadną z ceny wszystkie wartości, 
oceniane teraz podług złota. Ka- 
tastrofa  ekonomiezna bylaby 
wprost bajeczna. 


Wojna przyszłości. 


Agitacya za zbudowanięm  Sil- 
nej floty napowietrznej prowadzi 
się we Fraucyi bardzo energicz-| 
nie W ostatnim dodatku niedziel-| 
nym Gaulois” zamieścił barwny 
opis "wojny przyszłości”' z ktú- 
rej Francya wychodzi zwycięsko 
tylko dzieki swej flocie ueropla- 
nów. 

Przebicg wojny przyszłości?” 
wedlug “Gaulois” przedstawia się 
w ten sposób. W dwa dni po ogło- 
szeniu wojny w roku 192... ol- 
brzymia armia niemiecku dotarła 
już do Wogezów. 

Głównodowodząsy armią fran- 
euska, otrzymawszy o tem zawia- | 
domienie. zawęzwał komendanta 
odlziału aeroplauów i kazał mu 
zrobić rekonesans. Francya posia-| 
dała wówczas wielką ilość dosko- 
nałych aeroplanów, oraz odważ- 
nych łotuików. Kapitan Remouvil- 
le, tak nazywał się komendant od. | 
działu lotniczego, wyruszył w dro- 
zę wraz z czterema innymi aero-; 
planami. 


Następuje barwny opis wrażeń 
lotnika, gotowego zyinąć dla 
Francyi, który doturłszy do Wo- 
gezów, zobaczył, że długa linia 
piechoty niemieckiej zbliża się już 
do doliny francuskiej. Lotnik po- 
wrócił śpiesznie i zdał raport ge- 
neralissimusowi. 

Główny wódz polecił niezwłocz- 
nie wszystkim ueroplanom fran- 
cuskim zebrać się w jedno miej- 
sce. Przez całą noe na tle ciemne- 
go nieba widać było dążące sztu- 
czne ptaki. © godzinie czwartej 
nad ranem przy pięknej pogodzie 
wszystkie przyrządy latające 
wzbiły się znowu w powietrze. Ka- 
żdy lotnik zabrał z sobą sto kilo- 
gramów melinitu i bomb. Cała 
armia uszykowana w szeregi od- 
dała honory setce aeroplanów le- 
cących na spotkanie wroga. Wi- 
dok był wspaniały, każdego lotni- 
ka żegnano pochyleniem sztanda- 
rów. 

l staia się rzecz niebywała, któ- 
ra uczyniła wojnę wprost niemo- 
źłiwą. 50 sztueznych ptaków do- 
tarło do Wogezów i przeleciawszy 
ponad podgórzem, zatrzymały się 
nad armią niemiecką, maszerującą 
ciasnym przesmykiem. Dano sy- 
gnal i 5 oficerów francuskich za- 
częło wyrzucać swój straszny ła- 
dunek. Spadł grad bomb melinito- 
wych, które padając na ścieśnione 
kolumny wroga niszczyły całe 
pułki, a wszelka obrona byla nie- 
możliwa. Armia niemięcka, znaj- 
dująe się w ciasnym przesmyku, 
nie mogła nawet rozwinąć swego 
frontu, nie mogła ustawić armat, 
żeby odpowiedzieć ogniem na 
deszcz granatów francuskich. A 
Francuzi prowadzili dalej dzieło 
zniszczenia, aż wymordowali cały 
sztab niemiecki, książąt i gwar- 
dyc. Poczem flota napowietrzna 
powróciła do swoich niosąc wieść 
radosną. że Niemcy nie wejdą na 
ziemię francuską. 


50 lat w niewoli tatarskiej. 

W miejscowości Wank, w gub. 
elisawetpołskiej, w górach, rodak 
nasz, p. Leskiewiez, spotkał się 
przypadkiem u ielczeru ze staru- 
szky, która przybyła do niego z 
prośbą o poradę. W rozmowie z 
felczerem staruszka, do tamanega 
języka rosyjskiego wtrącała nie 
kiedy czysto polskie wyrazy. Za- 


interesowany tem p. Leskiewicz, 
zostauwszy ze siuruszką Sam Da 


sam, jął wypytywać ja o przesz 
loše 1 u to, czego się dowiedział: 
** Urodziłam się w Polsce — o- 
powiadała staruszka — w mieście 
Sochaczewie, nazywam się Teofi- 
la krońska, ojciec był sędzią, bra- 
ci miałam sześciu, z których pię- 
ciu imiona pamietam: Jan, Wla- 
dysław, Roman, Michal, Wojciech. 
W roku 1862, gdy miałam lat 13. 
poszłam zbierać maliny za miasto, 
w towarzystwie pewnej kobiety, 
która wyprowadziwszy mnie zda- 
la od domu, sprzedała młodemu 
Taiurowi. Ten wywiózł mnie na 
Kaukaz, następnie do Tureyi, 
gdzie zmusił mnie do przejścia na 
manometanizm i przyjęcia miana 
Meszedi. Po powrocie na Kaukaz, 
osiedhlismy się w górach, między 
Kurdami, w osadzie Ktniełu Ea- 
czyn, gdzie, jako wdowa od 30 
lat, mieszkam z czworgiem dzieci, 
wnukami i prawnukami””. 
Skarżąe się przed ziomkiem na 
swe cierpienia, staruszka zapew- 
niału, że jedynem marzeniem jej 
było i jest — powrócić do Polski 
i tam złożyć swe kości. Nieszczęśli- 
wa blaguła p. Leśziewicza. aby 
dał znać jej rodzinie, gdzie jest. 
aby ją nakoniec wyrwano z obczy- 
zny. *'50 lat, jak w skórę tatarską 
muie odziali, leez dusza polska 
zostala i do śmierci zostanie”. 
Staruszka nzbierała kilka tysię- 
ey rubli, więc mogłaby dokołatać 
resztę dni swoich w ojczyźnie, nie 
hedge dla nikogo ciężarem. Żałosną 
opowieść staruszki p leskiewicz 
przesłał do ‘Kroniki piotrkow- 
skiej”, w nadziei, że może dog- 
dzie do rodzeństwa lub krewnych 
nieszczęsnej ofiary losu. 
S 


Przyszedł 30 mil. *' Zachowałem 
sobie dla własnego użytku dwie 
butelki Gomozżo — pisze pan Alex 
Anderson — z Elkader, Kans. ułe 
przyszedł tn jeden człowiek 30 
mil i zabrał je, więc muszę zamó- 
wić więcej. Nie znałem tego czło- 
wieka, ale wiedział wszystko o 
Gomozo. Mówił, że już dawniej 
go używał i że go uważa za najłe- 
psze lekarstwo na Świecie. ` Gdy- 
bym tak nie myślał. tobym tu 30 
mił nie chodził, ażeby go dostać.” 
Proszę zatem przysłać mi nowe 
pudło. 

Dra. Piotra GGomozo jest domo- 
wen lekarstwem w tysiącach i 
tysiącach rodzin, a popularność 
jego rośnie ustawicznie. W prze- 
ciwieństwie do innvch lekarstw, 
nie można go dostać w apiekach. 
Pacyentom dostarczają go specy- 
alni agenci. Adres: Dr. Peter 
 Fahruey and Sons Co. 19—25. So. 
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Własnego druku i nakładu. 


CZTERY CZAROWNICE. Przez sta... 
Dowie się tutaj czytelnik, za te blu- 
gi wszystkie o czarownicach i tym 
podobnych zabobonach aie istnieją i 
nigdy nie istniały w rzeczywistości, 
wymyśleli je głupcy i spaczeni luf 
Gzie. którzy zamiast pracować, sie- 
dzieli przy kieliszku gorzałki i swoim | 
ziłeprawowanym rozumem wpoili w 
głupia jeszcze młodzież takiego ro- 
dzaju przesądy. — Natomiast ezte- 
ry czarownice to oznaczają cztery 
cnoty, które są: Praca, Uczciwość, 
Oszczędneść i Rosam. Warte do prze 
czytania. Anass s -: uże tk 2.I0C: 

CZTERY MIESIĄCE POBYTU na je- 
dnej z wysp markizów pośród dzi- 
kich, z uwgielskiego przetł. Zuzanna 
Zujączkowaka. — Sam tytuł zazna- 
cza, jakie musi to być ciekawe opo: į 


wiadanie, które opowiada majtek, 
służący na amerykańskim okręcie 


<DOllW który undat się w podróż do 
wysp Markizów i tam siy dłuższy 
czas zatrzymywał. Dokładnie opisu: | 
je on tę wyspę, na której się zatrzy” | 
mał. jej tajemniczość, mieszkańców 
sragość, niezbadane wnętrze, otoczo- 
ne jukąś nigdy nie zgłębioną tajem- 
nieg, kreśli dalej te okropne chwile. | 
jakie przebyli razem wszyscy na ©-| 
wej wyspie i takie podaje rozmaito: 
ści i dziwne opowiadania, że one ka- 
żdego umysł zająć potrafią. .... 25c. 
W mocnej oprawie 50c. 
CZTERY PIĘKNE PIESNI: O Matte 
Boskiej Leżańskiej; Do Matki Ba | 
ski Różańcowej; O świętej Rozalii 
Puunie; O Pielgrzymce i Pasterzu do- i 
brym. Pieśni te są te Same, które; 
lud w Starym kraju śpiewa ustawi- 
cznie o Nujświetszej Pannie i każda | 
dusza pobożna powina je znać nu, 
pamięć; — one bowiem podnoszą du-i 
ae człowieka i czynią ją podobną | 
Aniolom śpiewającym w niebie. Ce] 


przez Fryderyka hrabiego Skarbka. | 
Trzy tomy w nioenej oprawie ze złc-| 
eonym tytulikiem. Główną osobą Da-i 
mian Ruszczyc, szlachcie i dzielny 
wojownik z tych ezasów. harakter 
nieskazitelny, wyrazumiały i na 
wszystko okiem rozumnem patrzący, 
oto rysy jego eliarakteru. Małżonka 
jego Marva, śliczna osóbka, ale ko 
chliwa. żywi miłość kn Mondor'owi, 
później atoli inaczej się staje — na. 
atępuje tragiczny wypadek z jej ko-! 
chankieni, a ona nawraca się i prosi 
6 przebaczenie. Powieść dlntego zaj: 
mująca hardzo. gdyż ma tła bistory-| 
oze, a wlasnie z tego powodu cieka. | 
wa. Piękna czytelniczka dowie się do 
kladrie, jak to na naszych dawnych 
dworach tkwiło ta zarzewie miłości 
błędnej i jakie następstwa z tego! 
wynikały. Cena .... .... . 5de. 
Oprawna ze złoconym tytulikiem Ce- | 


a 
za 
3 


który chce się ubawić i uprzyjemnić 
sobie chwile pa prac, niechaj posia- 
da tę książeczkę, gdzie znajdzie wy- 
hór wielki poezyt religijnych, Naro! 
dowych i Historycznych, stosowa. | 
nych do wyyłsszania podczas uroczy: | 
stości patryctycznych, rodzinnych. | 
ornz wycieczek letnich z dodatkiem 
Dyalogów i sztuczek teatralnych, Ce- 


NAGIE: ga a: T E . 30e.; 
DOBRA DZIEWCZYNA. — Znajdzie 
tu czytelutk dwa typy — raczej œ| 


kazy dziewcząt. Jedna pracowita,! 
którą natura nie wyposażyła piękno- i 
seia twarzy, ale pięknością duwzy i 
charakteru: — druga piękua jak | 
Venus, policzki rumiane i zuęcające | 
każdego, ale brak chęei do pracy,, 
wzniostość, szorstkość i obłnda malu- 
je się tu na każdym kroku. — A te-| 
raz czytelnik znajdzie, której lepiej 
się wiodło i która miala w miłości 
większe szczęście... Cena .... 10e. 
DOBRY STRZELEC. Prześliczne 4ł6- 
maczenie z angielskiego przez Ro-| 
berta Hichens. — Zdrada własnego 
męża zawsze hvła i jest karaną przez 
Opatrzność. Tu też ma się rzecz po | 
dolnie:ŚGONA" 0-1, Taal. . sajsiC? 
DOBRY SYN. — Bajka z przed lat tv. ` 
ginen, napisał Wł. Bełza. — Niechaj 
nigdy czytelnicy nie aziwią się, jeże- 
li wydrje się książki, które mieszcz: 
w sobie bajki i hajeezki.  Trrebn 
nam wiedzieć, że na dnie każdcj ba 
jeczki, chocinżby się zdawało naj- 
głupszej, mieści się pewna daza pra: 
wdy, raczej nanki moralnej, która w 
taki łatwy sposób dostaje się do n- 
mysłu ludzi, którzy hy pewnie woi- 
le książek poważpych nie czytali. 
gdyby im praw i nauk moralnych 
jnkoń nio uputrzono czemś znow: jo- 
cem umysł ich. Niechaj tedy czyteł- 
nik przeczyta tę książeczkę i uda 
wodni nam. że nie tak jest — a 
choćhv tylko dlia swego winsnega 
przekonania. Cena .... .... me. 
DOLINA ALMERYI. Powieść zijmu. 
jnen dla sturszych i młodzieży 7 ży- 
cia Feruandn i Waleryi w Hiszpanii. | 
Czytelnik pajmie, że powieść ta ma 
nadzwyczaj dodatni owoe dis duehan | 
i każdy, który przeczytu ją, ozna 
przesw jadczenia, że lobrotliwańć 
Bożn nawet w najmniejszych *zcze- 
gółaeh objuwia się t czyni tak, jak 
sobie sami ludzie zadngują na to. 
UL WOSEL WE. A ea A ARNES 
DOKAD IDZIESZ? — Przeczytuj czy: | 
telniku tę książeczkę wartościową, | 
a nie pożnłujeaz — iet ona niewiel- | 
ka, dużo czasu ci nie zabierze, a 


i 


skorzystasz hnrdzo. Cena Se. 
DOM NA PRZEDMIESCIU. Powieść 
tę epolszezyła R. M. Rajmund de 


Montenil mężczyzna wojszowx, bar- 
dze piękny, lecz lekkamyślny nad- 
zwyczaj. Przepuscił wszystko, no tœ 
raz naże de pnnien boyatych. — Ba, 
szczęście miuł do panienek. ale oj 
cowie panienek uni a tem słyszeć 
nie cheieli.. — cóż więć róbi, żenić 


JI 


się zamierza z bankiera córką. żyda, 
chociaż ta ani ladra ani młoda... 
Ale że z początku zajmłał da niej na- 
miętnościa, więc idzie i prosi o jej 
rękę. Nadzwyczaj ciokawe dalsze 
jego i jej historye... Cenna .... 10e 
DO ROZPUKU, czyli żarty nad żarta, 
mi. Książecnka deńć wielkiej obję- 
tości, ślicznie ilustrowana, zawiera- 
jjca wazelkiego rodzaju żarty i żart- 
ciki, które polubią pewnie i młodzi ł 
sturzy — uprzyjemni; one nicraz 
czarna chwila człowieka. — Zebrane 
aa bowiem e dzieł najznakomitszych. 
komików i żartownisiów, a nieraz w 
towarzystwie możnn takim żartem 
dać niejednemu porządną odprawę, 
gdy mu nie możax wyrost. . powie- 
dzieć, aby go nie obrazić. .... 10e. 
DOWCIPNE LEKARSTWO. Książecz- 
ka napisana 2 życia ludu przez ks. 
Chotkowskiego. — Rzeczywiscie, ob: | 
jęta zdrowym sensem ta powieść, 
nadaje się w całej mierze dla nasse- 
go ludu, a rady i przykłady w niej 
zawarte, odznaczające kię dabrą my- 
Śląprzyniosą pożytek każdemu, kto 
tylko ją przoczyta. Cena .... 10c. 
DROGA KRZYZOWA w 14 stacynch 
oraz Pasaya czyli Gorzkie Zale, ulo- 
żone i podane do użytku wiernveh 
przez Q0. Franciszkanów odznacza. 
jY się nadzwyczsjnem ułatwieniem 
modlenia aię do męki Pana Jesusa 
i powinny stać się miłą i pożyteczną 
książka dła każdej duszy kochają; | 
cej Boga. Cena .... 10c. 
DROGA DO NIEBA. przez kizyż i 
ciernie. Napisał ks. Możejewski. Wy- 
danie trzecie. Wielka ta książka o 
135 stronicach zbitego druku. po- 
twierdzona jest przez wyższy władzę 
kościelną. że nie nie zawiera przeci: | 
wnega wierze i obyczajou — ag 
przez to właśnie polecana gorgco 
katolikom do czytania, Przykłady te 
i wzory, przedstawione w praktycz:| 
nych zaryzach, dają czytelnikowi o. ; 
braz prowadzenia życia cuotliwego 
i rasługującego na Żywot wieczny a. 
przez. to samo okropnej wartości dla 
każdego. Cena .... .... .... .. 30e.| 
i 


DRUGI ROZBIOR POLSKI. Zdaje się. 
że nie należy i nie powino nigdy za] 
leeać się Polakom do czytania ta-| 
kiej ksiażki. jak jest ta. Swięty oj 
howiązek nakłania każdego uozciwe- 
ge i prawego Polaka do tego, aby 
poznał złe i dobre strony  naindu: 
swegu. aby uczuł się nieszezęśliwymi 
na widok swojej roedranarej przez. 
kruków ludzkich Qjczyzuy — a po- 
znawszy to dobrze. mógł mądrzej, 
działać i starać się o przywrocenie! 
wolności krajowi, z którego otrzymał | 
swe wychowanie i istnienie, Napisał: 
prof. Machnikowski. Cena że 

DUCH KOŚCIUSZKI. Napi-ał F. Ga 
włowicz. — Każdy moż: z nas zza 
tego wielkiego wodza wolności Ko- 
Śiuszkę, ale zapewne nie każdy zna 
jego żywot i historyve jego czynów, 
które jakby gwiazdy uświetniły na- 
sze niebo polakie i świecić bedą 
przykładem inystwa © wszelkich onot, 
de skończenia świta, — dopóki tyl-| 
ko krew polska płynąc będrie w ży:! 
łach naszego potomstwa. Niechaj ka- 
zdy czytelnik ksiązeczkę tę nahę- 
dzie. Cena .... LP . 10e. 

DUCH PUSZCZY. Opoyiadanie z A» 
merykańskich borów  wediug dra. 
Rirda, opracował WE L. Anezye. — 
Nieprzebrte i ciemno puarcze-amety. 
kańskie. pochłaniają w sobie setki 
a setki tajemni:, które wprowadzają 
nas na myśl, że i wtych nieznanych 
krainach kwitło nieraz życie i tysią- 
ce osób już to doszło do szczęńcia, 
już to postradało życie. To życie tR- 
jetnnicze między lulvanami i ten 
wieczny bój białvch z nimi, dają pi- 
narzom pole dc ukłudania roznaitych 
hardzo ciekawych dzieł, w których r 


a... e... 


prawio zawsze występuje tajemni-| 
czość, która człowieka  lakuącego, 
ciekawości. niemal pożers. Powieść 


ta zawiera kilkaset stronie i kosztu. 
CENIR OST pa . 50e 
DUCHY CZARNEGO BORU, czyli Ka-| 
mienne serce. Wydanie drugie. — 
Powiastka ta jest napisana z Życia 
ludu naszego, żyjącego w górach ua: 
szych Tatrach. Lud ten, jak wogóle 
wszyscęy nasi pradzisdowie w Polsce 
w dawnych czasach wierzyli w takie 
rzeczy, w które przevież nasz. lud ja- 
ko więcej oświecony jnż nie wierzy. 
Wvobrażali sobie więc,- że jak kto 
chce być bogatym, musi znać dwa 


duchy, z których jeden nazywal się 
'"Sońniuk'' a drugi *'*Nzklarczyk'', 
mieszkające w ogromuyeh weze 
shvch lasach podtatrzańskich. Mar. 
cinck zaś słysząc o tem, postanowil 
poznać się z tymi uchami. Burdzo 
zajmująca powiastka. Cenn .. 10c 
DWAJ BRACIA ROZNEGO WYCHO- 
WANIA. Powieść ia na prawdziwem 
zdarzeniu ósnuta, chocirż nie zawie- 
ra żadnych szczególnych i zajmują: 
cych wypadków, może niejednemu 
młodzieńcowi zwrócić uwagę. jak 
bardzo trzeha się wystrzegać leni- 
stwa i opuszczania ĉhoćhy najdrob: 
niejszych na pozór powinności i 
przypomnieć niejednej notce, by nie 
pieściła zbstecznio dziatek, a miłańć 
macierzyńska zawsze w granicę rozu- 
mu ujęła. — Napisała Emma t Ku- 
rowskich Puffke. Cena - 30e.| 
DWAJ PRZYJACIELE. Napisał Guy 
de Maupassant. Przekład z fennen- 
skiego. Z czasów oblężenia Parvżu 
przez hestyalnkich Prusaków, którzy 
i dzisiaj są raczej zwierzętami, niź 
ludźmi Gond. 0-59 54020... IÓDOG 
DWAJ WSPOLNICY. czyli kazda 
zbrodnia wykryje rię z czasem. Po. 
wieżć ludowkR przez E. z R. P. — 
Powieść ta jest więcej moralna i u- 
kazye dokładnie, ze lażdy kto po- 
pełnić wię odważy jakąkolwiek zbro- 


= | s 


(DWIE WIOSKI i 


dnię. los czy Opatrzność tak | 


15. 


prześladować go będzie, dopóki, albo 
on sam, albo inni nie wydadzą go. 
Dla swojej własnej uauki, powinien 
każdy takie książki czytać, bo to 
służy własneniu pczytkowi. Cena 18c. 
DWANAŚCIE NAJWIĘCEJ UZYWA. 
NYCH MSZY SW. w chórach kości 
łów polskich, rzyrska-katolickich w 
Ameryce. Z nprobacyą wyższej wła- 
dzy duchownej. Cena .... .... 10e. 
DWANASCIE OGOLNYCH PRAW 
świata, przez ks. Jana Adamskiego. 
Ludzie oddający się nauce o pozna. 
niu świnta i jego związku z Stworzy: 
cialem. muszą te prawa doskonale 
znać i rozumieć, bo przez to wyraź: 
nie i rozumowa ukaże mę świst w 
koniecznym związku a Bogiem i w 
niedostepny. wysokość podniesie nnaz. 
„merok od ziemi. Te dwanaście praw 
są jakby !2 bram. wprowadzających 
nas do miasta Bozego, kiósem w dal- 
szem zvaczenin jest ówiaż cały, mie: 
szkanie Boga. — Ludzie nie wicrzą 
cy a raczej nieraz nie rosamiejucy 
właśnie zwiazkn ńwinta 2 jege Ńtwo- 
rzycielem., powinni poznać te prawa, 
a ugruntownią się w przekonaniu 
twierdzeń dogniatycznych. Cena 15e. 
DWA ŚLUBY. liardzo śliczna powieść 
napisana przez Paulinę z L. Wilkoń 
ką. — Ntosowna ona będzie zapew. 
ne dla dorosłego młodzieńca i dose- 
slej panny, którzy mają zamiar oże ' 
nić względnie wydać się. — jak 
mają postępować i jak mają **nmż 
njąć właściwą chwilę, gdy chody: 
będzie o coś stanowezego, eo się na- 
zywa nzezęściem.”” — Niechaj | 


tej książce dobre przykłady. 
Raan aaa ae BAŁA ocn apas se M 
DWA WORKI ZŁOTA. 
napisana przez Aleks, 
Pażyteczna pawiastka, 
myślą o niczem innem tylko jakby 


się cudzym kosztem zbogacić — są 
LA 


doświadczenie uczy. że takie boga: 
«two nie doprowadziłe, ani doprowa- 
dzi kiedykolwiek do szczęścia, jak 


+95, 
to wykazujy tysiączne przykłuly. 
CENA sm. 24 edno soo sań „wa UC 


DWIE MARYE. Powieść z dawnych 
czasów polskich przez Fr. Xawerega 
Tucąyńdxiego. Pierwsza Marva. ta_ 
kobieta przecudnej urody, piękności. 
łagodności i wdzięku. Wszystko ce 
tylko wdzięk kobiety podnieść i miła 
ia może nezynić, wszystko to posia- 
dała Marya. — I ta to przepiękna 
kobieta, żona Kostrzewskiego, ryce- 
rza, zostaje uprowadzona i więziona 
za to. że nie chce poknehać innega 
podczas nieohecnoświ jej męża. (o © 
na tedy czyni — długa to historva, 
która czytelnik znajdzie szczegała 
wo w tej wielkiej powiewi © 3% 
stronicath. Cena, as .... 1... HE 
Ta sama w mocnej oprawie ze złoco- 
nym tvtulikiem 


DWIE MAZURKI. Vowiastka z cza 
sów Rolesława Krzywoustego przez 
Waadę Pedgórską. Autorka tu przeł. 
stawia nam te dwie mazurki, jike 
dzielne dziewice polskie i nmieprze 
parna ich nienawiść do pogan u mi 
łość da swoich. One te obydwie sta 
ją się bohaterkami tej przeondnej 
powieści. wydarzonej za panowania 
Bolesłiws Krzywoustego, właśnie w 
tym czasie, kiedy chciał zjednoczyć 
wszystkie narcdy |łowianskac. Co 


RH PWK SAS pi Wwe 


DWIE MSZE I NIESZPORY po pol 
sku. Cena T E N 


DWIE ROZE. Sliczna powieść history- 
czna 7 dziejów Avglii XV wieku, 
przekład W. L. Anczyes. Historycz. 
na powieść z czasów Hemtyka VL 
króla francuskiego — w którym te 
czasie trwały długie bratobújeza 
walki dwóch rodów, z których j= 
den z powodu swej niesprawiedliwa 
ści musiał uledz przewadze drugie- 
mu. Cena .... „ „Bie 
W mocnej oprawie ze złocomym tytu- 
likiem .... saian PAG 

szkodliwe laki. Pø- 

wiastka z życia ludu i zastosowaną 
dla jego pruktyczności, z czegu inoż- 
na wyciągnąć potrzebną w każdej 

chwili życia codziennego, naukę. e. 


de. 


zajmująca, napisana przez Mauryce- 
fo Jokaja. Bardza interesująca po 
wieść i czytelnik zołsczy terne w 
niej obraz przerlicznej natury wscho 
dniej. niedaleko- rzeki Serete śliczną 
dolinę. a w niej zamek baszy Mch- 
med KRuczuka. Z jednej strong pi 
ry, z drmgiej przecudna dolina zie!o- 
na z jeziorami, Pod wierzchołkiem 
właśnie śnwżystvch gór zobaczy czy. 
telnik odaliskę w cieniu srebrzystej 
brzvev. Dalej widać miewolnico tej 
dumnej kobiety, kypiące mę w ie 
ziorze; wychodza ono od ezasu de 
czasu na brzeg igrać, jedna chwyta 
arfę i śpiewa, inna zanurzona w w» 
dzie przez żartujace towarzyszki. 
wydaje okrzyk przerażenia. A wła- 
śnie kobieta, ta śliczna odalisko pod 
hrzoz;j siedząca, tęskni ze czem i 
tęskni, a wzrok jej wznieaiony de 
Boga. daje wyraz boleści i riezmie- 
rzonej tęwknoty — tak, tęskni oua 
zn rodziną, za ukochanyni, któr:x 
się jej wyrzekli na zaważe, że idąc 
za woły serca swego, wybrala sobie 
ra męża Turka. Jej historya, rała. 
podana w tej powieści zachwyca ka- 
żdego czytelnika a zwłaaznza micnłe 
czytelniczki. Cena .... avse .. We 
DJABEŁ W DOMU. Powieść napisana 
przez Antoniego Wieniarskiego. Do- 
bra powiuntka dlu młodych ludzi 
którzy nim siy.ożenią, wybiorą sobie 
taką żonę, żchy nie stała się dja. 
błem domowym. Cena . Te. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
Adresować należy: 
W.DYNIEWICZ PUB. CO. 


1163 Milwaukee ave., 
Chicago, Ill. 
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` wocowych i starać się o to, 


nietylko na powierzchni, 


i 


Zosia : — Mamo, dlaczego ludzie | 
polują na wilki? | 

Matka: — Dlatego, że wilki 
odbierają życie oweom i baranom. | 

Zosia po chwili: — A dlaczego 
nie polują na rzeźników? 


Tile ma lat? 


Mam dla ciebie żonę Jasiu. 


A ile ma ona posagu. 
Okrągłe sto tysięcy. 

A lat? 

Na prawdę nie wiem, ale w 
każdym razie mniej niż posagu. 


Logika kobieca. 


Mąż: — Patrz, doktorze, jak 
mnie żona urządziła. 

Doktór: Pani mąż głową familii 
i żony, a tyś go tak podrapafi. 

Żona: Kiedy on moją głową, to 
mi przecież wolno moją głowę po- 


| drapać, 


Na lekcyi geografii. 


Nauczyciel: — Powiedz mi Pal- 
kiewiez, jakie mamy dowody, że 
ziemia jest kulistą? 

Uczeń: — Głobus, proszę pana 
profesora. 


Co mieć będzie. 


— (o będziesz mial Se 


pytali jednego z najostrożniej- 
szych lichwiarzy żona, — gdy po- 
Życzysz dwieście marek (ioliekie- 


mu? 


— (o? — brzmiała odpowiedź, 
- obawę w duszy, czy mi moje 
| pi: 'niądze nie przepaana. 


Nic dziwnego. 


— Sąsiadce naszej, Kłótniekiej, 
— opowiadała kumoszka kumosz- 
te, — przybyło dziś w nocy dzie- 
eko. Przez całą noe  krzyczało 
tak, że zmrużyć oka nie mogłam. 

— Ja mu się tam nie dziwię, i 
pani by krzyczała na całe gardło, 
gdyby się dostala na własność ta- 
kiej nieznośnej jak Kłótnieka ko- 
biecie. 


mein ac GAZETA POLSKA W CHICAGO ldr "zy zima, raf w Pk RR RE POLSKA W CHICAGO. 


— Pańska żona jest tak piękna, 
— mówił sasiad do sasiada — że 
ile razy na nią patrzę, przychodzą 
mi na myśl słowa modlitwy pań- 
skiej: "I nie wódź nas na poku- 
szenie!” 

— Szkoda. że jej pan dobrze nie 
zna, bo gdybyś ją znał, powiedział. | 
byś na cały głos: 
ode złego Korea 


W Zakopanem. 


— Powiedz mi kmiotku, 
to jest wilin Popiołówka? 

— Dobrze, ale niech pan da szó- 
stkę. 

— Maeie moi drodzy. 

— A to się latoś na wiosnę spa- 
liła. 


gdzie 


U adwokata. 
Adwokat: — Proszę siadać. 
Klient: — Dziękuję, siedziałem 

Już... trzy miesiace. 


*Ale nas zbaw| 


Wytłomaczyła się. Zgadł od razu, 


— Marysiu, — mówi pani do 
AW, na wsi, — do mleka, któ- 
re mi przyniosłaś dziś rano, mu- 
siałaś nalać wody. 
=" proszę pani, tylko doiłam 
krowe w chwili, gdy ona wodę pi- 
ła. 


A, to przepraszam. 

— Pozwoli Szanowny Pan... 
chciałbym jedno słówko na osob: 
ności z nin zamienić... 

— | owszem! byleby tem słów- 
kiem nie było *pożycz pieniędzy” 

— A!... w takim razie rząpca: 
szam! Już nie!... 


— Żonuchno, czy to ty usmaży- 
laś mi dziś kotlety ? 

— Nie służąca. 

— Od razu się tego domyśliłem. 

— Zapewne nie dobre? 

— Przeciwnie, moja droga, wy- 
śmienite, jak nigdy. 


| 
| 
| 


żeby wiedział. 


Z rozmów poufnych 
przyjaciółkami. | 

— Cóż ci pisze Iksowa? 

— Pisze, że wyjeżdża do wód. | 


pomiędzy | 


— Widzisz Wojtek, bocian już 
i przyleciał a tobie jakoś jeszcze się | 
jnie chce orać. 

A juści! bosian przyleciał 
wedle poży wienia, ażeby wiedział, 


— Szezęśliwa! Cóż ei dalej pi-| — 


ze ? 
Si Pisze, że ma już wszystko go- że mu każą orać, toby nie glupi | 
towe: pieniądze. kutry, tualety | bY} przylatywać tutaj! 
podróżne. Jednej tylko rzeczy ecg 
brak do kompletu. i ~ Dowcipny wnuczek. 
— No? na? | Mały Boleio bawił z babcią 
— Zdefiniowania przez leka- Na wilegiatnrze, 
rza... ehoroby, która nie pozwala Był ciekawym, to leżało 


na najdłuższe korzystanie z ku- 
frów i tualet podróżnych, 


Już w jego naturze. 
Więc też zawsze opowiadań 


Jak się zwie i co to? 
Raz matrona o złych duchach 
Temat tak rozwlekła 
Iż rzekł: 
— Babcia to już chyba 
Nie gą do piekto 


nt szła znów do Z — 
Rzekla babcia. Na to wnuczek 
Odparł temi słowy : 
— Wszak słyszałem to od babci 
Sam przed dniami trzema, 
Że w piekle jest ''piacz, EYE 
NACE ; 


A babcia ich niema!. 


Śluchał jej z AGN 
Zapytując o rzecz każdą, 
Nasze dzieci, 


Ojciee wymierzył 
Jasiowi. 
wsza złość, 
na, uspokajał go więc, mówiąc: 

— Dlaczego jesteś taki niepo- 
słuszny? Czy myślisz, że mi przy- 


rózgą karę 
Lecz gdy przeszła pier- 
żał mu się zrobiło sy- 


jemność bić ciebie Kiedy cię u- 
derzę, boli mnie serce: więcej niż 
ciebie. 

— Tak — mówił Jaś stękając — 
ale tatuś ma serce nie w tem sa- 
mem miejsen, gdzie mnie boli, 


Redaktor w raju. 

Redaktor, eo na ziemi skończył 
ina suchoty — Późną nocą do bra- 
my puka raju złotej, — Otwiera- 
jąc mn wrota Piotr św, łaskawie --- 
Pyta, czyli do raju wnijść czuje się 
w prawie? — Nie, odrzekł zapyta- 
ny, — Ciążą na mnie grzechy — I 


czyścowej szukałem właśnie pił- 
nie wiechy, — Lecz, nie znając do- 
kladnie szlaków Mlecznej Drogi, 
— Przypadkiem aż tu, w FB 
zabłądziłem progi! — Duszyczko, 
rzekł Piotr święty, wcześnie z ży- 
cia zraykasz — Lecz czem byłes na 
świecie? — Ja jestem dziennikarz! 
— A gdzieś służył? — W Chicago 
— Tedy chodź dziecino! — Sto lat 
męki tej służby zapłaciłeś godzi- 
ną. -— A żeś służył tam lata, więc 
choć uchybień siła, — Jeszcze by 
ci Niebieska Furta winną byla.. 


Z albumu pensyonarki. 


Cztery razy dziewięć 

Jest trzydzieści sześć, 

Gdy gruszka dojrzała, 

To trzeba ją zjeść! 

Ośm razy siedem 

Jest... już zapomnialam, 

Nie zapomnij nigdy, 

Ile Cię kochałam! 
Helena. 


Ile razy ujrzysz szczotkę lub 
konewkę, 
Tyle razy wspomnij twoją 
Genowefke. 


Choćby mnie kto zadusił 
Tak — jak Desdenonę, 
Wspomnę mile tę chwile, 
Co razem spędzone. 
Stefania, 


Na lekcyi gramatyki. 

Ja nie krzyczałem, ty nie 
krzyczałaś, ona nie krzyczała, ny 
nie krzyczałyśmy, wy nie krzy- 
czałyście, one nie krzyczaly, wy- 
klada uczennićom pauczycielka. 
— Nicch powtórzy Janinka co 
przed chwila powiedziałam, 

— Nikt nie krzyczał, — proszę 
pani. 


Ma słuszność, 

— Siuehaj Ryfke! — Co to za 
glupie ludzie tyn technik warsza- 
wski i tyn agent z Łodzi! Wuri 
powiadają. że to kraj polsko-żido- 
wski — ezy to prawda? 

— Nie, nie i nigdy epes kruszin- 
ki prawdy w takim bajaniu nie 
ma, bo to jest nasz kraj — czysto 
Żydowski. 


DZIAŁ GOSPODARCZY.: 


O ZAKŁADANIU OGRO- 
DU CZYLI SADU. 


Ażeby uniknąć zawodów i błę- 
dów przy skladaniu ogrodu na-| 
leży wpierw dobrze obmyśleć w| 
jakim celu się go zakłada Ogród 
|sad| dobrze założony i utrzymy- 
wany opłaca się — przy małym, 
nakładzie pracy — całe dziesią- 
tki lat, — przeciwnie ogród  li-| 
cho założony niszczeje w stosun-| 
kowo krótkim czasie, a zamiast 
korzyści tylko stratę przym si. 

Gdy drzewa się rozrost» 
dno jest cokolwiek w osrodzie| 
zmieniać i poprawiać; lepiej za- 
tem za dobrą radę człowiekowi 
fauchowemu zapłacić. by mieć tę 
pewność, że grosz na drzewka 
|sadzonki! owocowe wyłożony — 
nie będzie stracony. 

Po furnach w stanach pół- 
noeno-zachodnich bywają ogro- 
dy utrzymywane jedynie dla po- 
trzeby rodziny  gospodarskiej; 
rzadko gdzie i kiedy większych 


| 


rozmiarów, w celu sprzedaży o- 
woców. 
Sąsiedni nam stan Michigan 


słynie z kkoborowego owocu, za- 
tem i ogrodów w ; w sposób ** bizne- 
sowy” prowadzonych i tylko bo- 
daj w tym stanie mamy w znacz- 
niejszej liczbie rozumiejących się 
na rzeczy naszych polskich ` sa- 
dowych”. 

Jeżeli ogród ma być zalożony 
na potrzeby rodziny, trzeba sa- 
dzić rozmaite odmiany drzew o- 
by 
wybór był taki, aby mieć własny 
owoe przez najdłuższy przeciąg 
czasu w roku. 

[naczej dobiera się 
drzew, gdy z ogrodu maja być 
zyskiwane możliwie najwyższe 
dochody. Zbytnia rozmaitość od- 
mian bywa w tym razie nieko- 
rzystną, Z konieczności zatem 
należy jej unikać, a sadzić drze- 
wa, które w tym lub owym grun- 
cie i okolicy najlepiej rosną i 
obradzają a popyt na owoc jest 
ustalony. 

Ziemia czyli gleba pod ogród 

Tylko w rzadkich wypadkach 
spotyka się glebę tak lichą, że na 
niej ogrodu założyć i z korzyścią 
prowadzić nie można. Grunta zu- 
pełnie piasczyste, suche i jałowe, 
marsze czyli mokrzadła, grunta 
zimne. spodem nazbyt wilgotne, 
nie są w stanie wyżywić drzew 
owocowych. Ważnem zatem jest: 
zbadanie ziemi czyli grunfu i to 
ale i w 
przez wykopanie tu 


gatunki 


dgruncie, 
A 


"warstwa gleby w głąb siega iol 
| ile wiłgoć w sobie zatrzymuje. 


| sobie znaczny procent piasku lub j 


i owdzie odpowiednio glębokich 
dołków, o ile dobra |pożywna 


Do najlepszych ziem pod sady | 
należą żyzne gliniaste czarnozie- 
(my, na których nieomal wszyst- 
| kie rodzaje drzew dobrze się uda- 
ja. Grunta gliniaste mające w 


żwirm, jako przewiszezujące wo- 
dę A pey tem ò ziębokiej war- 

sujnej są również bar- 
| 4.40 due: 


Ziemie gliniaste, ciężkie, za- 
trzymujące wodę, już nie nadają | 
się dla wiśni i grusz; łepiej dla 
jabłoni i śliw.. Jeżeli, jak to by- 
wa często na ziemiach takich 
znajdują się źródliska, czyłi miej- 
sca w których ziemia jest stale 
wodą przesiąknięta, to w miej- 
sceach tych nie udadzą się żadne 
drzewa owocowe. Na gruutach 
zimnych czyli ciężkich, glinia- 
stych, a wilgotnych, można sa- 
dzić jabłonki, lecz pamiętać na- 
leży, by dobierać odmiany lató- 
wek, gdyż odmiany bardzo późne 
bedą dojrzewać trudno. 

Ziemie piasczyste, lekkie, zbyt 
przepuszczające wodę, łatwo się 
ogrzewające i ciepłe, nie EELE 
się poł sady, gdyż — jak powy-! 
żej wspomnieliśmy —- drzewa nie 
wyżywią. Natomiast gdy są z 
glinką, spójnie i żyźne, często na- 
wożone nadają się pod prawie 
wszystkie drzewa owocowe. Na 
ziemiach czysto _piasezystych, 
które się jako tako pod uprawę 
rolną nadaja, rożna hodować z 
powodzeniem tylko wiśnie. 

Ziemie wapienne nie nadają się 
dla drzew  ziarnkowatych, lecz 
dobre są dla drzew pestkow] ych i 
winorośli, nawet gdy grunta te 
są kamieniste i suchawe. 

Ziemie torfowe jako zhyt mo- 
kre i majace zwykle podkłady 
mokrego piasku — nie nadaja się 
do hodowli drzew. Czasami 
mogą udawać się na nich śliwy, 
tukże niektóre odmiany jabłoni, 
lecz tyłko przez względnie krótki 
czas, gdyż korzenie prędzej czy 
później przeją i gniją. 

Podgrunt. 


Przy rozpatrywaniu ziemi pod 
sad szczególną uw age zwracać 
trzeba na warstwę ziemi dolną 
|pod uprawę omai, gdyż dla ży- 
cia drzew ma ona główne znacze- 
nie. 


Ziemia mniej lub więcej jedno- 
lita. od 3 do 6-cin stóp jest naj- 
levszy, 


wierzehnia jest zawsze najżyź- 
niejszą, a w podgruncie takim 
korzenie drzew znadują odpo- 
wiednie dla siebie pożywienie. 
Jeżeli zwierzelimią warstwa jest 
płytką, a pod nią leży inna i od- 
mienna, np.: glina pod piaskiem 
lub piasek pod gliną, 


| wodzeniu hodowli drzew 
wych. 

Podgrunt będzie dohrym, jeże- 
"li nie jest nadto jałowym i do- 
brze wodę przepuszezającym. Je 
żeli przy płytkiej warstwie ro- 
dzajnej podgrunt jest iłowaty. 
nieprzepuszczający wodę, jeżeli 
stanowi go kamień lub jeżeli za- 
wiera gips, to wówczas ziemia, 
przy najlepszej nawet warstwie 
rodzajnej, jest dla drzew nie od- 
powiednia i ogrodu nie wyżywi. 

Podgrunt żwirowaty, grubo 
piasczysty. wapienny, jałowy i 
nadto suchy jest także dla drzew 
nieodpowiedni. Stosunek warstw 
ziemi do siebie jest tak zmien- 
nym, że niepodobieństwem jest 
dać pewne wskazówki na każdy 
wypadek przy zakładaniu ogro- 
dn: lecz o ile to możebne, należy 
wzorować się na odmianach 
drzew już owocowych w danej o- 
kolicy, albo zasięgnąć rad prak- 
tycznego ogrodnika. 


OWOCO- 


CO KAZDY GOSPODARZ 
WIEDZIEC POWINIEN. 


Im cięższe i większe zwierze 
gospodarcze, tem mniej stosun- 
kowo ido wagi swej) wymaga 
pokarmu; im mniejsze, tem wię- 
cej potrzeba mu materyi do pod- 
trzynywania sił i produkeyi czy 
to mleka, welny, tłuszczu it. d. 
Prócz tego mniejsze zwierze ma 
stosunkowo |de wagi i wzrostu] 
większą powierzchnię ciała, co 
powoduje większy ubytek ciepla. 
który by zórwnoważyć, trzeba 
zadawać więcej pokarmu. 

Zwierze starsze potrzebuje wię- 
cej soli, — jak młodsze, — jako 
śrołka podniecającego słaąabnące 
trawienie. Zwierzę młodsze. by 
należycie i silne wyrosło, musi 
dostawać taką paszę, w której 
jest więcej proteinu. 

Ciepła obora, zastępuje w zi- 
mie część pokarmu, gdyż im by- 
Qleta bardziej ziembną, tem wię- 
cej paszy musza spotrzebować, by 
ubytek ciepła swego nadrobić. 

Cieplomierz |czyli zwane tu 
powszechnie termometry| sa tak 
tanie, że każdy gospodarz, choć- 
by tylko na 10-centowy zdobyć 
się może, by sie przekonać, czy 
w oborze miewa bydło około 
50 do 60 stotpni. Nadto ciepła 


ez bowiem warstwa | obora, PY p goi i zbyt timan bki przy rost 


WÓWCZAS | 
| podgrunt musi rozstrzygać o po- 


wywiera „zawsze zły wpływ na| zwierząt starszych |wyrosłych| 
mtrowie zwierzęcia, wywoluje tylko polepszenie tuszy 

Zudawanie paszy w sianie su-j i osadzanie się tłuszczu. Opasy 
chym albo tylko zwilżonej zale-| młode dają smaczne i pożywne! 
ca się przedewszystkiem. Paszaj mięso, opasy stare dają mięso 
| zbyt rozwoedniona!.slopsl załeca| tluste i poprzerastałe, 
| siè tylko dla bydła.tucznego, wdy| Uzem cięższe bydlę będzie po- 
doimieszywanem bywa zboże Żar-| stawione na opas, tem większy 
inowane. Paszę dzienna należy ile| będzie z niego zysk. 
możneści równo rozłożyć i jak| Do opasif stawia się bydlęta 
korzystniej o pewnych godzinach | zwykle na trzy miesiące, w mic- 
zadawać; zwłaszcza zimą nie-jsiącu pierwszym należy zaduwać 
szezędzić mieszanek warzywnych. | | codziennie na każde 100 funtów. 

Chcąe na paszy oszezędzać, pra-| żywej wagi — zwykle w trzech 
ktyczniej jest rznąć słomę i sia-| poreyach, 4 funty okopowizny, 
no na sieczkę, aniżeli je całkowi-| 14 siana, 14 funta zboża żarnowa- 
cie spasać. nego i !4 funta makucha z sicmic- 

Ziarno gniccione strawniejsze, nia lnianego i tak postępować z 
jest od żarnowanego. a to stano-| przybraniem wagi aż do utucze- 
wcezo strawniejsze od ziarna ca-| nia. 
łego, które w pewnej cześci prze-| W drugim miesiącu 4 funty 
chodzi niestrawione. kartofli krajanych, 1⁄4 funta sia- 
*asza w naturalnym stanie |zi-| na, trzy czwarte śrótu i pół funta 

zadawana strawniejszą jest makucha; w trzecim i ostatnim 
miesiącu, eztery funty  ziemnia- 
ków, jeden funt. śrótu i pół funta 
makuchu w suchym obroku, 
przymieszką odpowiedniej  ilości| 
soli, by w paszeniu nie błądzić 
należy sztukę tuczoną co dwa ty- 
godnie ważyć. 

Paszenie ziemniakami jest za- 
wsze bardzo skuteczne. Osobno 
paść warzywa, osobno obrok, 3, 
razy dziennie, 


mą| 
dla tego, że zmusza bydlę do je- 
dzemia wolnego. dobrego żucia 
i zwilżania ślina, by pokarm mógł 
być połknięty. a jako taki jest 
strawniejszy. Pasza zaparzana 
dobrą jest wówezas, gdy się ści- 
śle regułv przestrzega i chroni ja 
od pleśni i zbytniego samoroz- 
grzania. Zadawanie paszy zbyt 
rozwodnionej bywa mało pożyte- 


czne, n częstokroć i szkodliwe, o pewnych wodzi. | 
gdyż rozrzedza soki żołądka, | nach, siano 2 razy, wody TR 


przed lub po sianie, zachować 
możliwy spokój w oborze, okna 
przysłonić, by sztuki opasowe 
mogły dużo zażywać snu i spo- 
czynku i tem snadnie się ntu- 
czyć. 


wskutek czego tracą one moc roz- 
kładania materyi pożywnych w 
pokarmie. 

Z tego powstaje niedokładne 
trawienie i powolne osłabienie ea- 
łego narządu trawienia tak, że 
bydle ostatecznie tylko łatwo roz- 
puszczalne części pokarmowe so- 


Kwestya słoweńska we 


bie przyswaja, a inne trudniej 

strawne z żołądka wyrzuca. Sys- Włoszech. 

tem dłuższego karmienia polew-| Rząd: włoski zaczyna prześlado- 
kami |zupami| bydła młodszego | wać swych poddanych słowień- 
na chów przeznaczonego, jest| skich, zamieszkujących północną 


część prowincyi Udine, t. zw. Re- 
zyan, a zwłaszcza ich duchowień- 
stwo, poczuwające się coraz bar- 
dziej do obowiązku przywództwa 
narodowego. Karabinierzy konfi- 
skują wręcz po domach pisma sło- 
wieńskie, nadsyłane z Austryi. 
nej kości, delikatnej skórze, głę| Podczas gdy Słowieńcy w nizinach 
bokiej budowy, na nizkieh no-| przeważnie ulegli już zwłoszcze- 
gach, jest do opasu przydatne. —| niu, w górach zdołali zachować 
Rasy mleczne są zwykle do opasu | swe cechy narodowe. W trzech pa- 
mało przydatne. rafiaeli zabroniono też już kazań 
Na zdolność do opasu, prócz| slowieńskich. 
rasy, ma wpływ wiek, stan zu-| Rodacy z Krainy starają się w 
życia bydłęcia, stan zdrowia. « po-| różny sposób wspomagać Rezyan. 
‘ped płciowy i sposób wyhodowa- | Zwłaszcza żywą działalność rozwi- 


stanowczo temuż szkodliwy, gdyż 
dostaje one wielkie brzuchy, wą- 
skie piersi, a tem samem i ściśnio- 
ne płuca. 

Bydło opasowe. 


Ogółem biorąc, bydło o drobh- 


nia. nęli kleryey kraińscy. Zbierają o- 

Bydło zbyt wynędzniałe, chu-| ni stare ksiażki do nabożeństwa. 
de, jest lichym materyałem opa-| żeby je rozdawać * weneckim?” 
sowym Najodpowiedniejszy wiek | współbraciom. Praktyka ta, do- 
bydła do opasu jest młody. brze przeprow adzona, może się 


U zwierzat młodych silne Ipo- rzeczy wiście przyczynić do zacho- 
żywne| karmienie wywołuje szy- | wania mowy słowieńskiej w tam- 
miesa i tłuszczu, u| tych opuszczonych stronach. 

AZ Je = a 


zi 


'| pan nie będzie taki skąpy. 


DBAJ O SWOJE OCZY. 


Przyznasz ehyba. że zasługuja 
|one na to, aby dbać o nie bez u- 


kiedy bolą. pala, świerzbią, lub sa 
zaczerwienione. Ńevery Maść 0O- 
czna *Severa's Golden Kye Salve| 
stanowi pomoc bardzo pożądana | 


przy leezeniu zapalenia Oczu, je | 


czmienia, zaropienia, bólu powiek, 


| trznych dolegliwości oczu. Sprze- 
dawana przez aptekarzy; ; 25 een- 
tów pudełko. Jeśli nie możesz do- 
stać u aptekarza, pisz do: W. F, 
| Severa Co., Cedar Rapids, Iowa. 


Milosierna. 


Do aptekarza przychodzi 2 re. 
cepta po arszenik stara kobieta. | 
Aptekarz wsypuje proszek do pa- 
pierka, ale spostrzeglszy się, że 
wsypał go więcej niż doktór prze- 
pisał, usypuje połowę do słoika. 

— Panie apiekarzu, panie ap-} 


przybyła z oburzeniem, --. niech 
to le- 
karstwo jest dla biednej, opusz- 


czonej sieroty. 


PREMIE... 


czyli podarunki dla naprzód 
płatnych abonentów *'Usze 
ty Polskiej w Chicago." 


Ponieważ wielu abonentów zapisuje 
gazetę na kwartał lub pół roku, co w 
trudnia bardzo prowadzenie książek i 
naraża nas na znaczna koszta, postano 
wiliśmy dać każdemu abonentowi, któ 
ry opłaci z góry ''Gazetę Polską'' za 
cały rok, premię, czyli podarunek war- 
tości jednego dolara w książkach znaj 
dujących się w naszej księgarni, ..tak 
powieściowych, jak i historycznych za 
zapłatą 25c. na przesyłkę i opakowanie 
tejże premii, Jeżeli na premię są wy- 
bierane roczniki Tygodnika, to trzeba 
dołączyć 40c. na przesyłkę. 


‘‘Gazeta Polska'' na cały rok kosz 
tuje $2.00, na pół roku $1. Ds, a na czte 
ry miesiące $1.00, na kwartał 75c. ... 

"'Qazeta Polska”' do Enropy kosztu 

| je 83.00 bez premii, a do Kanady kosz 
tuje $3.00 z premię. .. 

Jeżeli książka wybrana na premię 

kosztuje więcej jak dolara, to abonent 
doplaca tyle, ile książka ponad dolara 
| kosztuje i przysyła tę sumę razem a 
ahonamentem. Np. Kto sobie wybierze 
nowieść Hrabia Monte-Christo, która 
kosztnje $2.00, to odciąga sobie dola 
ra {ako premię, a dolara przysyła ra 
zem z prenumeratą i dołącza 25c. na 
przesyłkę i opakowanie premii. Prawo 
do powyższej premii mają tak samo 
nowi jak i starzy abonenci  *'Gazety 
Polskiej.” 

Na zmianę adresn należy przysłać 
tI0ę w znaczkach pocztowych. 

Katalogi książek i obrazów wysyła 
mv każdemu na żądanie. bezpłatnie. 


W. DYNIEWICZ PUBLISHING CO. 
1163 Milwankee Ave. Chicago, 


stanku, szczególnie zaś wówczas, ! 


czerwoności i wielu innych zewnę- | 


| tekarzu, — odzywa się do niego. 


UCZ SIĘ PO ANGIELSKU. 

Uczymy po angielsku przez poeztę. 
Wielu z naszygh uezniów zdobyło dobrą 
| anajomość języka angielskiego w 2 alba 
8 miesiącach. Teraz uczymy każdego 
łuższy czas darmo. Chcemy was prze- 
konać i poślemy wam próbne lekeye. 
Piszcie do nas dziś £ adresujcie: 
, SZKOŁA POLSKO-ANGIELSKA"" 
i 3639 22nd str. Cor. Millard G. 
Chicago, Dionis. 


| STUDOLAROWE MASZYNY DO PI PISANIA. 
Z polskimi akcentami 
zapełnie odnawione, 
tak ża nie różnią się 
moczem od nowych, 
można nabyć po ce- 
nie $35.00. 

Jeżeli kto byłby » 
te] maszyny nieządo: 
„walony, pieniądae 

z: będą każdcgo czasu 
$100 za 835. zwrócone, 

Poco kupować u obcych, kiedy mozna do- 

alać o wiele taniej u polskiej firmy. 

| Pieniądze przesłać trzeba listem registro- 
wanym lub przez Money Order na adrea: 
EAGLE SUPPLY HOUSE, 3351 N. 40h 
AVe. Chicago, Ill. 
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J RA-TUJ-CIE! 


swoje zdrowie, gdyż to skarb największy. 


Uczynić to można jedynie z pomocą do- 
brych i prawdziwych lekaratw — Lekar- 
stwa moje wyrabiane na podstawie 20 let- 
niego doświadczenia apte arekiego w rta- 
rym kraju.- ną nadzwyczaj skuteczne. Na 
ROEE at LA tala jecyalne wiec- 
że lekarstwa Wiole = RE i po- 
dziąkowań. Piezcie niezwłocznie ak 
talag opisujący przeszło 50 leków I wyro- 
bow kosmetycznych. 


Potrzebuję Agentów wszędzie. 


crj: CZARNECKI, a. BEND. IND. 


| [amy na 
sprzedaż 
tanio! 


Do nabycia u polskiego agenta z budynka” 
mi już gotowe do orania Jako teb i z lasi- 
mi w polskiej kolonii w bliskości polskiego 
kościoła í szkoly. Urodzaje są tu bardzo do- 
bre i zdrowe powietrze; zboże, ninna, ko- 
kurydza, kartofle i Ogrodowizna bardzo pię- 
kne rosną; ryb, ptactwa, zajęcy i saren 
wielkie mnóstwa! jasne jagody i rozmaite 
owoce są i można je aprzedawać droge! 
Szanowni Roducy na co płacicie takie duże 
ceny za te i tym podobre rzeczy. Powinni- 
ście to zprzeduwać i być tego wiaściełela- 
mi — kwiccień i maj, ta jest najlepszy czaa 
do kupowania farmy, bo moina widzieć 
wazysiko, co eio kupuje, tu można dostné 
gruntu, jakiego sobie życzycie i tanio. Ta 
tu okolica jest pomiędzy St. Paul I Duln:h 
o 2—3 i i mile od kolei; drogi są dobre, 
rola piękna | równa z jeziorami, gdy gospo- 
darıx posiada te rzeczy: rolę, las, ląki, wodę 
i ryby w niej i chce pracować, to moin. 
Latem i zimą tu jest pracy dosyć, nujlepsza 
okolica dla KOspodarza i całego życłą czło- 
| wieka, bo ta tu okolica posiada wzżzystha, 
jak Penuaylvania — niegdyś posiadała nj- 


większe majny węgla — dzisiaj ta okolica 
posiada roxmnlie kruszce i odkrywają nle- 
zmierne majny żelazne — dakola Duluth 


budują koleje, Ta tu okolica posiada kri. 
siec, bo jenat już inspectowana i nie mówią, 
że nie posiada, tylko w cichości jeat do 
czasu — kto tylko może, to niech się po- 
Śpiezza, aby koraysiać z tego — skora tu 
przyjedziccie jaka ta śliczna ta okolica — 
bo to' nie sztuka kupić farmę, ala krpić Ią 
w takiej okolicy, żeby byla dobra — nieraz 
kupi ktoś farmę że niema na niej wody do 70 
atóp i nie może zrehić studni — nie ma ia- 
dnej rzeki ani struniyka, ani nawet kawalłia 
drzewa. — To zać jest wszystko! Ktoly 


brej okolicy, niech się zgłosi listownie, ba 


czas ku temu. Zaraz dostaniecie odpuwiedź i 


anbie życzył korzystać z tej wygodnej i do 


teraz jest najlepsza sposobność i teraz jet 


